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Prówdziwa fzczęśliwość Stanu 
| Zakonnego. 


J €V/IELU gdy o fzczęśliwo: 

ści Stanu Zakonnego mówią 

JE nawet z Ofób Duchownych, 

WGI niedofkonałe iey wyobraże- 

nia mym zdaniem przed oczy ftawia- 

ią, bo wcale ftófuiące fię tylko do rzez 

czy pod zmyfły ludzkie podpadalące Ł 
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2 Prawdziwa fzczęśliwość, 
im wygodne, opifania czynią: i przy- 
znam fię fzczerze, że iá pierwfzy nie- 
rad fiyfzę Kaznodziei opifuiących Z4- 
konne życie, iako życie miłe, wolne odą 
w[zelkiey trudności i ftarania. Według 
nich ieżeliby im wierzyć przyfzło, trze+ 
baby powiedzieć,że Zakonria Ofoba w 
ftanie (woim niema nic do zniefienia, 
nic do cierpienia, że ná niczym iey nie 
fchodzi, że wfzyftko fię icy wefoło dzie- 
ie, wfzyftko według myśli, i chęci iey 
zawfze-fię powodzi. -Zá dom ieden 
który opuściła, fto innych i daleko wię- 
cey otworem iey ftoi, zá iednego Oyca 
i Matkę. od którey fię oddalił, má tyle 
innych, ile ftarfzych fwoich którzy nią 
rządzić powinni, Wfzyftko to piękne 
rzeczy, śle wtym nie dobrze, że fię 
to nie zupełnie zgadza z Ewangelią: á 
ná cóżby trzeba Świat opuścić, gdyby 
ná tym (co fię rzekło) należała ta fto- 
krotna nadgroda, którą nám Chryftus 
JEZUS obiecał, i którey (pedziewać fię 
mamy w Zśkonie? jle żeby przylzło 
Zákonney Ofobie ná wielu nśdziejach 
bydź omyloney, które (obie poczyniła, 
obieraiąc fobie ftan Zakonny, i byłaby 
bez wątpienia rzecz dziwoa, fzukić tes 
go krom świata, przed czym fię Pi 
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Stanu Zakonnego. 3 
ło uniknąć, świśt porzucaiąc, to iet 
dobra i pożytki wcśle światowe, i wy= 
gody, fłodkości iedynie naturze przy- 
jemne. 

Dobro wielkie i gruntowne 
Stanu Zakonnego, ieft zaprzenie fáme- 
go fiebie Chrześciańfkie, ieft umartwie- 
nie zmyfłów, flowem: ieft to krzyż; o 
tóż pod tym wyobrażeniem rzetelnym 
Stan ZAkonny wyftawiać fobie potrzeba. 
Cokolwiek fię od tego oddala, oddala 
fię i od rzetelney Prawdy, á zatym tyl- 
ko obłudą ieft. „Niechcę tedy żeby co 
z tego ukrywść przed ofobą tą która w 
młodości fwoley; albo iw dźllzym wie= 
ku, ma wolą Świat opuścić, zamknąć 
fię w Domu Bożym, będąc do niego 
powołaną. Niechcę, żeby ią kto miał 
iakoby mamić przez pozorne śle mniey 
rzetelne opifania i udawania ftinu któe 
ry fobie obiera: niech iey powiedaią 
fzczerze co w tym ftanie zawiera fię, 
co z4 iego obowiązki, tak, iak rzecz fa- 
ma niefie; niech iey pokazuią na oko 
ciernie któremi ufłna ieft droga tá du- 
chowna w którą fię pufzcza, Bo co pro» 
fzę iet w rzeczy famey życie Zakonne, 
ieżeli nie życie według Ewangelii proe 
wadzone? czyli Ewangelia fkutkiem fà- 
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4 Prawdziwa fzczęslikiość, 

mym wtym ftanie wypeiniona; á to 
fpofobem 14k naydofkonalfzym wypeł- 
niona? A co jeft w: fobie : Ewangelia? 
ieżeli nie prawo o zaprzeniu famego 
fiebie, o duchowney' śmierci faimemu 
fobie, palfyem i namiętnościom fwoim, 
o ulławiczney wóynie i wślczeniu prze= 
ciwko famemu fobie? 

Ale rzecze mi: tu:kto że t*k 
fzczerze przełożone te Prawdy z fiebie 
przykre i furowe, mogłyby łatwo od“ 
przedfięwzięcia obrania lobie ftanu Z42 
konnego, odwieść raczey niż pobudzić 
do niego Dufzę iaką ofobliwie «w do 
brym nie mocną iefzcze ugruntowa= 
ną: ia zaś odpowiadam, że z tąd włá- 
Śnie może i powinia bráć pobudki nay: 
włśściwfze ftanowi Zakonnemu, do te- 
go, aby fię odważyła obrać *go fobie, 
ślbo żeby iuż w raz obranym mocniey 
fię ugruntowała : á to iako2.bo przez 
to uczy fię poważść ftan Zakonny ztąd 
właśnie zkąd wfzelkiego poważenia i 
fzacunku godnym ieft nadewfzyftko, to 
ieft: Że ieft ftanem poświęcaiącym Du- 
fzę, ftanem dofkonałości, ftanem Zba- 
wienia, ftanem takim w którym Dufza 
Zákonna może dnia każdego zebróć 
fobie nowe coraz zalługi ná fzczęśliwą 

wie- 


Stdnu Zakonnego. 
wieczność, i Koron przydawóć do A 
ron.: Ten to iet grunt na którym fię 
Dufza Zśkonna fundowść powinna, któ» 
rego m4 fię mocno trzymać i ná któ- 
rym należy iey zakładać całą fwoią 
prawdziwą fzczęśliwość na ziemi. | 
tego fię też rozeznany Kaznodzieia w 
mowie i pochwałach ftanu Zakonnego 
trzymać powinien, w tym iednym za- 
wieraiąc wfzyftkie naywyśmienitfze pre- 
ARA: iego. Krom tego pryncypół- 
nego punktu, o którym tu rzecz, niech 
będą inne któreżkolwiek zacności ftna 
Zśkonnego, niech ná ich wyrażenie 
zażywa kto cące w ich opifaniu kolo- 
rów iśk r nayżywłzych, ieżeli któ nie 
będzie miał oka na uwagę o zbawieniu; 
i łatwości w tym ftanie dóyścia tego, i 
nowych coraz załług fkarbienia fobie, 
ia befpiecznie 0 nie Żako maymi io 
Ofobach w nim zoftaigcych rzekę w 
fczegulności, to co Paweł Swięty w 
p fpolitości był powiedział © wierze 
Chrześciańfkiey i Chrześcianach. „Jeżeli 
( prawi ) nadzteia którą mamy, tylko fig 
_ ściąga do życia tego; (a) Tedy nie bę- 
dzie nád nas ludzi ná świecie niefzczę- 
śliwfzych, 
A3 Toé 


(a) z. Cor: 15: 19. 


6 Prawdziwa fzczęśliwość, 

Toć ieft-cobym na ten czas 
befpiecznie mówił nie obawiaiąc fię 4- 
by ktokolwiek fałfz mi w tym miał za- 
dać, z tych ktorzykolwiek fię znaią na 
Życiu Zakonnym; á fzczegulniey z tych 
którzy maią w rzeczy famey iakieżkol- 
wiek w nim doświadczenie. Ale fkóro 
ty. ko wfbomnią mi o zbawieniu, fkóro 
mi wzmiankę uczynią że Powołanie Z4- 
konne ieft zadatkiem Przeznaczenia do 
Nieba: i ofiągnienia zbawienia, fkóro 
mi to przed oczy przełóżą że przez to 
Powołanie BOG mi dźł dowód fzcze- 
gulnieyfzy nad innych miłości ku mnie, 
którą mię dobrotliwie poprzedzić ra- 
czył, dowód ofobliwfzy nademną Q- 
patrzności fwoiey ile względem zbawie- 
nia mego; ah! na ten czas zawołam od 
radości z Pawłem Swiętym w /rzód u- 
trapienia mego, (b] î przykrych mnie 
doświadczeniach trafialących fię w fta- 
nie moim, Mapełniony iefłem pociechą 
pełny iefiem radości. (c) 

Przydam iefzcze nad to z Kró. 
lem i Prorokiem: Lepfzy mi dzień ieden 
w przybytkach twoich o BOZE móy nad 
żyfiąc lat w pomiefzkaniach grzefzników 
świata tego. _Niechay tu będę upoko- 

rzo- 


(b). z. Cor:z5.z9. [c) 1. Cor: 2. 2. 


Stanu Zakonnego. 7 
rzony w tym tu Domu Boca mego,niech 
mię na oftatnie mieyfca kładą czy rzu- 
caia; niech wfzyftkich niewygód feilte- 
go ubóltwa doznawam, niech cały cię- 
Żar mocno mię obowiązulącego po* 
flufzeńftwa znofzę, niech natura moia 
ze wfzyftkiemi chuciami fwemi będzie 
zgnębiona, uciemiężona, w niwecz obró- 
cona; mnie dofyć natym, Że to tu ieft 
dla mnie Dom zbawienia, 4 wzgląd ná 
to mśiąc, nie tylko będzie mi fię zdawał 
w cierpliwości, iakóżkolwiek znosnym, 
śle iefzcze wcale miłym, wdzięcznym 
i wfzelkiego kóchdnia godnym. . Ni- 
czegoć iá tu innego W tym Domu nie- 
wyciągam i nie pragnę krom zbawie- 
nia mego, do: tego jedynie wfzyf kim 
pragnieniem i żądzą fercă@zmierzam. 
W ten dopiero przełożony fpolób mó- 
wić i opifowść ftan życia Zśkonnego, 
ieft opifować i opowiagáć fzczerze to 
co fie w nim gruntownego i rzetelnego 
znayduie. Ato pewna Że powinność 
Kśznodziei ieft, trzymać fię w mowie 
fwoiey, rzeczy gruntownych 1 rzetel- 
mych. . Bo inaczey mógłby wiele fłów 
udatnych powiedzieć, rozlegaiących fię 
po powietrzu, śle śni przekony wających 
ro- 


3 Prawdziwa [zczęśliwość; 
rozum: ani wzbudzaiących do dobrego 
ferce. 

Ani"mi na to odpowiadśiąc, 
mówić należy, że ztym wfzyftkim, tik 
Ewśngelia, iśko i wfzyfcy Qycowie i 
Doktorowie Kościelni, ugruntowśni ná 
fiowach famego Chtyftula JEZUSA, o- 
biecuią Zakonney Ofobie nie tylko fo: 
krotoą nadgrodę w tamtym żywocie, 
to jeft zbńwienie wieczne, śle iefzcze 
w tym tu Życiu ftokrotną zapłitę, któ- 
ra nie może bydź czym innym tylkó 
pokoiem tym miłym, którego zśżywa 
w ftanie Zakonnym zoftaiąca ofobá 
wraz ze wfzyftkiemi wewnętrznemi ni 
dufży fłodkościami, które fię tego po- 
Koiu trzymać zwykły. Prawda to 
przyznaię,$Sże Zbawiciel Świata mówił 
w Ewangelii fwoiey: o tey dwoiftey: fto- 
krotney nadgrodzie, iedney ftofuiącey. 
fig do przyfzłęge żywotś, drugiey z ftro- 
ny teraźnieyfzego. iefzcze. Życia; po- 
nieważ to wyraźnemi fłowy pó wiedział: 
Ktokolwiek opuśti dom, dbo bróci, dbo 
fiofiry, óbo Oycá, ólbo Matkę dla Imie- 
nia mego. tyle fłokroć tu.weźmie i żywot 
wieczny odziedziczy. Prawdź i to, że 
ftokrotna nadgrodń w tym życiu nie 
może bydź inna dla Dufzy Zakonney, 

tyl- 


Stanu Zakonnego. g 
tylko to ufpokoienie wewnętrzne któ- 
rego zażywa fzczęśliwie w ftanie fwo- 
im, i które ftokroć rázy więcey fzAcun- 
ku i gruntownego poważenia godne, 
niżeli któreżkolwiek dziedziftwo, i do- 
brå Świata tego, które porzuciła , bo 
w tym wyrozumieniu biorą Tłómacze 
Pif:ná Świętego przerzeczone fłówś Z034- 
wicieli Pané, i obietnicę jego. Afe 
cóż to ief ten pokóy? na czym wrze- 
czy famey zawilł? „Tu ient. grunt, tu 
rzecz tę táką iaka' w fobie ieft odkryć 
potrzebá, ile że wiele, z młodfżych o- 
fobliwie, mogą fię wtym omylić, A do- 
bra rzecz 'dlą nich odkryć im amylne 
zdania ich w tey mierze, miafto tego 
coby ich w błędliwym rozumieniu trzy- 
mść dłużey kto miał, przez podchle= 
bne flowá, i zbytnie rzecz wynofzące. 

Kiedy Chryftus JEZUS da- 
wał pokóy Uczniom fwoim, zśraz ich 
przeltrzegł, że to pokóy nie był tśki, 
taki Świat zwykł rozumieć, i iakiego 
on mieć prógnie.. Pokóy móy daię 
Wam powiedział Bofki ten Nauczyciel. 
Móy to ieft: śle nie świátá tego pokóy: 
ten Świati pokóy, fałfzywym pokoiem 
ieit, pokoiem od BOGA zganionym:; 
pokoiem próżnowania pełnyżn; 


„ 1o Prawdziwa fzczęśliwość, 

1em ną wygodach Życia tego zafadzśa 
iącym fię, ofobliwie ni tym co podoba 
fię naturze, i zdofyć czyni miłości wła- 
mey: śle pokóy Dufzy Zakonney grun- 
tuie fię ná rzeczach wcśle tym p'zeci- 
wanych: na nienawiści famego fiebie, 
ná nieuftannym umartwieniu zmyślno- 
ści fwoiey, (kłonności fwóiey, pafipi 
fwoiey, i woli fwoiey. Tak dźlece że 
Zakonnik nie może żyć prawdziwie 
kontent w ofobności fwoiey, i oddaleniu 
fię od świata; tylko ile wzwyczai fię 
upokarzać, famego fiebie krzyżowść, 
zwyciężać fię, ftawać fię poflufznym, 
pokornym, cierpliwym, uftawicznie prá- 
cuiącym, pilnym w pełnieniu pówin- 
ności fwoich, od niczego fię nie wy- 
mawialącym; w niczym fobie nie po- 
błażaiącym. i niechcącym żeby mu w 
czym pobłażano. . Wieleć go powinno 
kofztować, wiele mufi: trudów i przy- 
krości záżyć; ile cudem fię to práwie 
dzieie, że im on maiey fobie pobłaża, 
im mniey fię żałuje, tym więcey do- 
znawa iáko obfitość wewnętrznego poa 
koiu. napełnia ferce Jego. 

I czyliż fami iná oczy prá- 
wie tego nie widziemy, że w Zgro» 
maddzeniąch bardziey kśrność Zakonną 

ZA= 
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Stanu Zakonnego. ` ` xy 
zachowuiących, bardziey . w ofirości ży- 
cia fię ćwiczących, że Ofoby: tam zo» 
ftaiące więkfze po fobie ukontentowa= 
nie pokazywać zwykły, i doświadczać 
na fobie fame, iako iarzmo JEZUSA 
Chryftufa fiodkie ieft, i ciężar Jego lek- 
ki? Wfzytko pomaga do tego ukon- 
tentowania i uipokoienia Dufzy: pra- 
wdziwie Zakonney : oboiętność owa w 
którey zoftaie względem wfzyftkich rze- 
czy na tym Świecie, wolność umyfłu 
od tych wfzyftxich intereffów, zabaw, 
które. w takim. pofpolicie zAmiefzaniu 
i nieufpokoieniu trzymaią tylu świe 
ckich ludzi, zupełae zdanie fię fimego 
ná ręce 'i rządy Przełożonych: fwoich, 
pozwalając rządzić (abą według ich zá- 
myfłów i woli, ufpokoienie fumnienia, 
oczekiwanie naywyżlzego błogofławień- 
ftwa, do. którego. iedynie wzdycha i 
ferdecznie go prógnie, i które też że- 
by wfkutku otrzymać mogłá,ná to przez 
codzienne w.cnotach i pobożnych ćwi- 
czeniach fw.oich poftępowanie, pracuie 
fzczerze; á nadewizyftko owa wewnę- 
trzna Łafki Bofkiey fładycz, która ią 
dofkonale napełnia. Bo BOG wierny 
w fłowie fwoim, ma tyfiąc fpofobów i 
dróg choćci fekretnych i fobie wiado» 

mych 


i2 Prawdziwa fzczpśliwość, 
mych, na użyczenie fie obfitfze takoż 
wey dulzy, i ná nipełnienie ley czy- 


a 


emi i fzczeremi delicyami Ducha fwe- 
o. 

Gdybyć o tym fadzić przyfzłe 
według tego co powierzchownie pod 
oko podpada; prawda że nic fię nie 
dźie widzieć w ciłym biegu. życia iey 
coby trudnego przykrego nie była; zam: 
knienie ay murach; ofobność, milczenie, 
poddanie fię pod rządy i wolą cudzą; 
poftufzeńftwo Ślepe, reguła uciemierza- 
iaca, ćwiczenia trudhe w zśchowaniu 
przepifanych zwyczaiów, urzędów pra- 
cowitych fprawowaniu, w pokorze, u- 
martwieniu, poftach, 'ukróceniu ciała. 
Ale pod tym pozorem rzeczy tych poa 
wierzchownie [ię wydających, któreby 
ztrwożyć mogły Dufze te. co widząc poż 
wierzchowność tylko, daley nie idą, ani 
przez żadne fwoie doświadczenie wie- 
dzą, co/to ieft i iśk poznawóć należy 
Tśalemnice Bofkie, oliśk wielć ieft ú- 
krytych pociech Duchownych według 
świadectwa Proroka które fą zachowa- 
ne dla tych ćo fię boia Pána; á dopie- 
Toż o! ik wiele konfolacyi zachowanych 
ieft dla tych, którzy go kochaią i fuża 
mu 


Stanu Zdkonnego. 13 
mu ż cał go ferca fzczerze w Duchu i 
prawdzie! 


Ztąd idzie i dzieie fię cu- 
dem niewyrozumianym dla ludzi świa- 
towych, którego oni [będąc w ziemi my- 
ślą i fercem zanurzeni] nie mogą poiąć 
i nigdy nie poyma; śle który Zákon- 
ney Duchowney ofobie dofkonalć wii. 
domy ieft przez famo doświadczenie, i 
fmak w tym wewnętrzny: ztąd mówię 
idzie, że.miśfło tego co ludzie świśtow 
wi przy wfzyfikich fwoich dobrach; ho- 
norach, uciechach, zawfze fa nie konten- 
ci, zawfże im źle; czegoś im nie dofta- 
ie, zawizę utyfkuią na ftan fwóy; Z4- 
konnik wfwoim' ż rzeczy wfzyfikich 
świeckich, pozornych, wygoduych ogo- 
żoceniu; w fwoim przed Światem utśie: 
niu, zoftalący: i Żyiący: pod pofłufzeń- 
ftwem ze wlzyftkich miar oboftrzonym, 
W tym co mu każą, choćby zfiebie przy- 
krym było, pilno fię ćwicząc, w tym 
wfzyftkim nieuftaie błogofławić fm 
iwóy, i fpokoynie bieg życia fwego 
prowśdzić. Pokóy w którym zoftaie, 
ieft to pokóy Bofki' 4 Apoftół Swięty 
który tego doświadczył, upewnia nás 
że pokóy Bofki,to ieft ten co BOG mi- 
łościwieludzióm boiącym fię fiebie zwykł 

déa 
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dawać ieft nad wfzyfikie zmyfły, i żenie 
równego mu na Świecie znaleść fię nie 
może. I toć to ieft cobym ia (razie 
fzcze mówię i powtarzam) życzył aby 

ilno kładziono przed oczy Zakonnym 
ofobom, przekładaiąc im ińko na tym 
należy gruntownie fzczęśliwość ftanu 
ich. Nad tym niech fię bawią ci któ- 
rzy otym z niemi przeftawać maią; to 
bowiem fiużyć powinno, do wzbudze-= 
nia w nich gorącości Ducha, pilności 
potrzebney w zachowaniu prów ich i 
uftaw , niech w nich fkutecznie wmó»* 
wia, aby fobie fame wyperfwadowały 
mocno, że tylko w ten fpofób fzczęśli- 


wemi bydź mogą: i Że w ten tylke 
fpofób zupełnie i ftatecznie w Zá- 
konnym ftanie fzczęśliwemi 
zoftaną. 
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I idk wiele na tym należy dby zadofyć 
mu wiernie uczynić i iść za nim, 


| NIE trzeba rozumieć aby to miała bydź 


rzecz oboiętna, ślbo którąby mo- 
Żna lekce wśżyć, nie jść za Powołaniem 
Bofkim, gdy BOG kogo wzywa do ftanu 
Zakonnego. Mamy otym przykład w 
famey Ewangelii który będzie dofyć 
przełożyć na wyrozum enie tey pra- 
wdy iak na wielkie niebefpieczeńttwo 
fię naraża, ten, który zamyka ucho na 
głos Pźńlki, i który fprzeciwia fię po- 
wołuiącey fiebie łafce Bofkiey. — Ro- 
zbierzmy tu wfzyftkie w nim wyrażo= 
ne okoliczności, łatwo nam będzie zro- 
zumieć na idk zły koniec wychodzi 
nie bydź wiernym i powolnym Powo- 
łaniu Bofkiemu, i iakie fkutki niefzczę= 
Śliwe zwykła miewść takowa niewier- 


ność. 
Ten 
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Ten Przykład o którym tu 

myślę mówić, i twierdzę, że mocny 
ifkuteczny do przekonania 0 tey prá- 
wdzie każdego rozumu bydź powi- 
nien, nie inny ieft, tylko ten, który dźł 
zfiebie ów Młódzian co fię był udał do 
Syna Bofkiego Żeby fię był dowiedział 
od Tego nieomylnego Nauczyciela íá- 
kąby drogą mógł dóyść: zbawienia wie: 
cznego! Choway Przykazania, odpowie- 
dział mu na to Zbawiciel świata. Na 
co Młodzieniafzek rzekł; Panie w/zy- 
Jikiem te zachował od. młodości, moiey. 
Ten ci bywa Świątobliwy ftan Dufzy w 
którym fie pofpolicie znayduią ci, któ- 
rym BOG. pofyła chęć  obrania fobie 
ofobności, i których chce ściśley z fo- 
bą złączyć w Zakonie: w Młodym to 
wieku zoftaiące fa ofoby, których: oby- 
czaie według pomiarkowania Praw Bo- 
ikich i zdrowego rozumu dofyć fą u- 
kładne, i którym iefzcze Świat ferca 
i rozumu nie zepfuł. Cóżkolwiek 
bądź zftróne tego: te pewna Że zod- 
powiedzi daney fobie od owego Miło- 
dziana zdał fię bydź wcóle . kontent 
Chryftus JEZUS; oświadczył mu że po- 
czuł ku niemu fzczegulny affekt; łalka- 
wym okiem na niego weyrzał: á wzy- 
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waląc go do Świątobliwości iefzcze wyż 
fzey: „Jeżeli chcefz bydź ( rzekł mu dá- 
ley Chryftus Pán) dofkonałym idź prze 
day wjfzyfiko co mafz, rozday ubogim 
ż pódź za mną. Oto poniekąd wizeru- 
nek Powołania do ftanu Zakonnego: 4. 
le na to właśnie gdy to ufłyfzał Młó- 
dzian, górliwość Jego święta fynąć po- 
częłat to co mu przekłada Zbawiciel 
zbyt mu fię przykrym bydź zdaje: cię- 
Żko mu ieft porzucić dobra które miał 
zbyć fię ich: myśl o tym frafuie g0: nie 
może czyli raczey nie chce fię n4 to 
odważyć, fłowem, fmętnym od Zbiwi- 
.ciela odchodzi. Cóż ztąd idzie i co 
zdáie fię żeby wnieść właśnie należało: 
ieżeli nie to, że ten Młódzian opu- 
fzczałci drogę do dofkonałości którą mu 
iuż otwarta była, ale nie porzucał przez 
to drogę do zbawienia, ponieważ za- 
chowywół Przykazania Bolkie, 4 zóś że- 
by bydź zbawionym dofyć ieft zacho» 
wáć le. Toby/podobno nie ieden wno- 
fil: śle Syn Bofki daleko co innego wno- 
fi, bo obróciw(zy fię do Uczniów fwo- 
ich. Záprawde powiadam wam C rzekł 
im ) z cjężkością bogaty wnidzie do Kró- 
ieftwa  Niebiefkiego. Uważmyż co to 
wnióń ztego Zbświciel! Tá prawdą 

B ztąd 


13 Powołanie, 
z tąd wniefiona od Niego, lubo do wizy- 
ftkich dobrze fię maiących fciągała, 
fzczegulniey iednak ftófowała fię do te- 
go Młódziana, który Dóbr wielkich ná 
świecie znać że był dziedzicem, i któ- 
ry przez przywiązanie ferca do dóbr 
doczefnych znać że niemiał ferca cią- 
gnienia do wyżfzey Dofkonałości, Ale 
tylko przeftawał na famym pełnieniu 
Przykazań Bolkich. - Z tąd zaś zkąd 
Zbawiciel świata, zdałobyfię że nie po- 
winien był wnieść inney prawdy krom 
tey: Ze z ciężkością przyidzie bogaczo- 
wi dóyść dofkonatosci Ewangelii moiey: 
On nie przeftaliąc na tym wyraźnie o- 
powiada, że ten. doftatni młódzian, o 
którym tu mowa z ciężkością zbawie- 
nia dóydzie, i że ieft fię czego obawiać 
Żeby tylko był zbawionym: ato dla 
czego? o to ztey przyczyny Że ieżeli 
Dofkonałość:ta, do którey go Wzywano 
radą tylko była dla innych; dla niego 
wfczegulności powinnością fię ftała, 
dla tey ofobliwizey łafki która go do 
niey prowadziła; á którą on niepożyte- 
czną czynił przez dobrowolne fię iey 
fprzeciwienie, 
[dzie tu tedy o zbawienie: i 
cóż nad to więcey trzeba, aby ofobź 
któ- 
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która w młodym wieku zoftaliąca obra- 
ła fobie poftinowienie święte w Zakon- 
nym Życiu, do którego ia BOG wzy- 
wa, i która iuż z ftronę tego pozna- 
łi wolą Bofką? Tu to ona naślźdo- 
wać powinną, ile tylko może ochotę 
ową i gorącość fercá Magdaleny, która 
fkoro tylko ufłyfzałi te fłowa: że Pan 
tu ieff i że cię wzywa, (b) natychmiaft 
tegoż momentu nic nie miefzkńiąc po- 
rzuciła wfzyftko. Ale że tikowe od= 
ważenie fię ná nieodwłoczne ufłucha- 
nie powołulącego fiebie głofu Bofkiego; 
podległe bywa tyfiącznym przeciwieniom 
fobie, iuż to zftrony fortuny pochodzą- 
cym; iuż z naturalnego ku ofobie od 
BOGA powołaney Rodziców, krewnych 
affektu: iuż z odmowienia Jey pozwo- 
lenia od Familii fwoiey: tu właśnie w 
takowych okolicznościach ; nie tylka 
wolno, śle też przykazino poniekąd ieft 
pokazać choćby furowfzą nieco i przy- 
oftrzeyfzą w powołaniu ftateczność, że- 
by widzieć bez żadnego pomiefzśnia 
wewnętrznego, pomiefzźnie i frafunek 
z tąd Oyca, zeby fuchym okiem bez 
wzrufzenia patrzyć ná łzy kochaiącey 
Matki. Bo chce ia zbówić dufze moig: 

B2 mo- 


(b) Joan: za. 
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mowiła w takowych okolicznościach z0- 
ftaiąca odważnego fercá Swięta Pauli. 
Ta iedna przyczyna ( fzczerey chęci 
doftąpienia zbawienia) doftateczną ieft 
na odpowiedź ná wfzyftko, i wizyfiko 
natychmiaft uftąpić powinno intereffo. 
wi temu, który ieft nadewfzyftko. 

Z tąd miarkować powinni- 
Śmy iako. z ftronę fwoiey winnemi fię 
przed Panem BOGIEM ftaią Rodzice, 
w ten czas gdy fię fprzeciwiaią powo- 
łaniu od BOGA dzieci fwoich, i gdy im 
przefzkadzaią iść za głofem Bofkim, 
który oni iłyfzą wołaiący ná fiebie. Toć 
to ieft fprzeciwić fię famemu BOGU, 
fprzeciwiaiąc fię zamyfłom Jego, toć to 
ieft odwracać dzieci (woie z drogi zbi- 
wienia, która im ieft od BOGA wy- 
znaczona. Ale mi ná to kto rzecze: 
Że nie maią Rodzice woli odwrócić 
dzieci fwoich od zamyłłów przy wftą- 
pieniu do Zakonu, śle że tylko chcą do- 
świadczyć ich powołania; to ieft iako 
fię zwykli Rodzice fami tłamaczyć po 
Chrześciańf(ku żyjący: Że niechcą ś4by 
naprzykład ta ich córka wcale iak Śle- 
pa pofiępowała fobie; że pragną tego, 
aby to ona fama wiedziała, co to oná 
porzuca, a dla tego, żeby przeyrzała 

fię 
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fię w Świecie, żeby go poznała niżeli 
go opuści. I ief. to maxyma świáto- 
wa ná pierwfze weyrzenie pozorna, i 
z rozumem fię  zgadzáiąca co do oki: 
źle co do praktyki birdzo niebeśpieczna, 
1 częftokroć w fkutku famym bardzo 
fzkodliwa. Łatwo każdy rozeznany 
człowiek będzie 'o tey prawdzie prze- 
konany ná rozumie, przez tę iednę ná- 
fiępuiącą uwagę, którą ledwie kto ma 
z ludzi, á przecię bardzo w fobie grun- 
towna ieft i wielkiey wagi. Bo uwa- 
Żyć tylko na czym to pofpolicie należy 
to poznąnie Świata, które trzebą mó- 
wią, żeby ta i owa ofobź w młodym 
wieku zoftaiąca, 4 chcąca obrać fobie 
ftan Zakonny. wprzód miała? Oto na- 
leży aby iey pokazać te, co iey może 
{erce uczynić do świata, aby fobie w 
nim zafmakowała; ále oraz nie daiąc 
iey poznawać to, coby iey świat obrzy- 
dzić mogło. : Tak dalece że 2 iedney 
ftrony pokazuią iey truciznę ,. nie po- 
każuiąc iey razem lekarftwo iakimby 
fię od niego zachować mogłś, tak Że w 
ten fpofób podaią ią w niebeśpieczeń- 
ftwo śrcy iawne zbawienia, wydaiąc ią 
na nayciężfzą ják bydź może pokufę. 
Ale przełożmy to nieco obfzerniey, że” 
by 
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by fię rzecz ta gruntowniey poiąć mo» 
ła. 
p Gdyby niożna otworzyćoczy 
młodey iakiey Panience, i obiawić iey 
fkrytości ferc ludzkich, gdyby można, 
potrafić w to, żeby (ama świadkiem by- 
ła tego, co fię w tych i tych Domach, 
i Familiach, w domowym: rofporządze- 
niu zabaw, i interefiów dzieie; żeby 
iey odkryć wfzyftkie biedy, uciemięże- 
nia, frafunki, kłopoty które fię fałfzy- 
wego fzczęścia Świata tego trzymaią; 
byłoby to dać iey iak lekarftwo nieia- 
kie zachowuiące ią wcześnie od złego: 
śle tego wfzyftkiego nie ma fię wiado- 
mości tylko przez doświadczenie: 4 ta 
młoda ofoba nie może mieć go wtym 
wieku w którym zoftale. Ztym wfży- 
ftkim iednak pokazuią ią'n4 świat; ftro- 
ią iak naypiękniey mogą według świa- 
ta, prowadzą do kompanii świeckich, 
wiodą ią tam gdzie gry różne, rozryw- 
ki, zabawy Świeckie maią mieyfce. Tim 
ona nic nie widzi przed fobą tylko po- 
zór rzeczy udatny i miły, który z po- 
dziwieniem przeraża oczy iey.i mamiąc 
ją, powinien iey na pierwfze weyrzenie 
wcóle bydź miły. Ztąd zśś idzie że 
ze dwóch tych rzeczy iedna fię iey przy= 
da- 
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dawáć zwykła; ślbo ta, Że idzie za 
miłym powabem tych pozorów, i w 
pierwfzey okazyi odciągaiącey ią od 
powołania do Zakonu upźda, tracąc 
pierw(ze owe zdania fwoie Święte o 
rzeczach duchownych,i nie czyniąc za- 
dofyć woli i zamyfłom Bofkim nad fo- 
bą: ślbo. że ieżeli trwa iefzcze w przed 
fięwzięciu fwoim i chce ie rzeczą fama 
wypełnić, tedy zbiera zfobą i zazakon- 
ną klauzurę wyobrażenie świata, na u- 
myśle fwoim: które na to fię iey- tyl- 
ko przyda, że uwiiaiąc fię iey po. gło- 
wie miefząć ią wewnętrznie będzie, o- 
fobliwie w niektóre czśfy przykrości 
iákiey tęfknicy które i w nayświętfzych 
nawet Zgromadzeniach przydawźć fię 
zwykły. A zaifte żeby nic więcey w 
tey mierze nie mówić, lepieyby: było 
ząchowść ią od takowych okazyi, i u- 
przedzić ták źłe pochodzące 2 nich fku- 
tki, żeby nigdy nie 'przyfzło do nich. 
Ate taką rzeczą ( rzecze mi kto ) tá 
ofoba nte będzie (ię: znała na Świecie; 
mie będzie wiedziała co to. świat? A 
iakaż ieft tego potrzeba żeby wiedzieć 
miała co Świat ieft; ponieważ BOG fam 
dla tego właśnie cdciąga ią od świata 
żeby go nie znała? Ah dałyby łafkawe 
Nie- 
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Nieba żeby wiele ofób nie znały nigdy 
były świńta! Cóżkolwiek bądź z tego, 
co do tey ofoby którą BOG do fiebie w 
ftanie Zakonnym powołuie; Onać to 
ma bydź ofiarą którą fam BOG fzcze- 
gulniey zachowuie fobie. Niech ci na 
tym będzie dofyć ( któżkolwiek iefteś 
co do tey ofoby należyfz] że z ftrony 
twoiey to obranie fobie od niey ftanu 
jeft od 'niey zupełnie dobrowolne; z 
refztą pozwól iey niech i z zawiązane» 
mi oczyma idzie fię BOGU: ofiarować 
przed Ołtarz Jego. Tam na nią BOG 
czeka, i będzie on wiedział iak ią do- 
świadczyć i wypróbować w Swiętym 
Domu fwoim fam przez fię ile tey pro- 
by trzeba będzie. Nie może oná lepfzym 
nad te Nayświętfze bydź powierzona 
rękom. 

Powiedziałem że ma ci bydź 
na tym dofyć, że fa ofoba do ciebie 
( w idkiżkolwiek fpofób należąca ) od- 
ważaiąc fię na ftan Zakonny, obrała 
go fobie, obraniem zftróne twoiey do- 
browolnym: 4 przez tó chciałem wyra- 
zić inny wyftępek, zaifte nie lekki któ- 
ry popełniać zwykli. niektórzy Rodzice 
lub krewni -wcale  Światowi, maiąc 
wzgląd na różne Światowe uwagi 3 
przed- 
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przed fię biorąc zamyfły wcale przeci- 
wne i Chrześciańfkiey wierze; i fimey 
nawet ludzkości. Bo chociaż wzgląd 
mieć Rodzicóm należy fzczegulny na 
wolność zupełną dzieci fwoich z ftronę 
obrania fobie od nich ftanu, mianowi- 
cie Zakonnego; żeby w tey mierze 
wolność ta nienarufzona w niczym z0* 
ftawała; oni zażywaią na złe tey zwierz- 
chności którą nad niemi maią, chcą 
mieć poddaną fobie wolną ich wolą: 1 
nie poradziwfzy fię ich; Ale Ani BOGA 
fami im nąznaczaią przez gwałt nieia- 
ki woli ich uczyniony „ ten ftan Życia, 
który im wcale nieprzyftoi: i do które- 
ga oni fpofobnemi nie fą, ponieważ nie 
ten to ieft ftan do którego fą od BO- 
GA powołani. Czymby zaś to w rze- 
czy famey było? nie mogę wyobraże- 
nia tey rzeczy dźć fłufznieyfzego,. śle á- 
ni ftrafzniey(zego, nad to, co mamy oa 
pifano w Piśmie Świętym, 4 to ieft. 
Nie można czytać bez obrzy” 
dliwości, to co napifano w Pfźlmie fe- 
tnym piątym, w którym powiada Pro- 
rok, że żydzi zwiedzionemi będąc 
przez narody obce, i przyiąwfzy ich 
bałwochwalftwo, prowadzili fami dzieci 
(woie przed ołtarze Bałwanów; á tám 
bez 
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bez wfzelkiego względu ná przyrodze* 
nie famo, i iego prawa, przelewśli krew 
tych niewinnych Dzieci: ofiaruiąc ich 
fzątnom. O co to za zabóyftwa! co za 
ftrafzne okrucieńfiwa! Ale mogę tu po- 
wiedzieć befpiecznie,. śni to będzie 
zbyteczne iakie w tym rzeczy udaniet 
toć ieft co widziemy- że -fię dziele i 
tych. opłakanych czśfów nafzych: kiedy 
Oycowie i Mátki dawfzy fię zwieść fáł 
fzywym świśtą tego maxymom, gwśłt 
czynią dzieciom fwoim, Żeby ie wy- 
pędzić z Domu Rodzicielfkiego, 4 w 
Klśfztorze ińkim zśmknąć. Ale cóż iá 
to mówię? wzdyć to nie czśrtom śle 
BOGU dzieci fwoie ná ofiśrę oddźią, 
Ah! coć oni BOGU oddśią! Czyliżte 
zkąd inąd tayno iśko tikowi Rodzice z 
przyrodzenia prawie ludzkiego ku dzie- 
ciom fwoim wyzuci, miło co dbśią 
o Chwałę Bofką: i fłużbę iego, To co 
ich do tego pobudza, ieft ich chciwość 
i włalny ich interefs: Dzieci te wiele- 
by na świecie kofztowały gdyby ie tu 
wizyfikie przyfzło chowść; trzeba. tedy 
mnieyfzym przynśymniey kofztem zbyć 
fię ich. Co ich do tego pobudza, ieft pycha 
ich, i chęć wielka 4 niepomiarkowana 
wyniefieńia familii fwojey: żeby ią le- 
Pey 
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piey uftanowić, iey trzebafo[gę uczynić 
umnieyfzśląc wielość nóleżących do 
iey liczby; trzeba dla iednego, 
lub iedney wraz zebróć wfzyftkie do- 
bra i całą fortunę, któraby inaczey ná 
wielki i wieloraki podział pofzła pomię- 
dzy wielu dziedziców. Go ich do te- 
go pobudza, ieft fzalona prawie miłość 
oi peeciene zbyteczne nad innych nay- 

(zego im naprzykład Syna: trzeba 
zi by on (am odziedziczył wlzyftko, á 
dziedzictwo dzieci innych, niech będzie 
oddalenie fię od Świśta-i ubóftwo Zá- 
‘konne. Ten tedy domowy interefs, tá 
pycha tá zbyteczna miłość oto fą bał- 
wany, oto fą ci czarci którym od Ro- 
dziców oddawane. bywaią, te młodocia- 
ne ofiary, których zabitych krew woła 
o pomftę do fprawiedliwości Bofkiey 
Mówię; krew zabitych ofiar; boć to ieft 
śmierć im zadawać nie w rzetelnym 
(fizycnym jako mówią fenfie ) śle w 
moralnym, według wziętości tych rze- 
czy u ludzi, to ieft śmierć ( iak ią na- 
zywaią ) cywilną: zagrzebanie ich mię- 
dzy ludźmi przez oddalenie ich ze 
świśta. i ludzi; która Śmierć podobna 
takowym dzieciom ftáie fię nad przy- 
rodzoną zwytzayną ciężfza: ile że ieft 
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gwałtowna dla nich i przymufzona. Po- 
dobno (rzecze mi tu kto) w termi- 
nach mocnych i żywych rzecz tę októ- 
rey mowa, przekładam: boteż przyznam 
fię, mocno i żywo rzecz tę przenikam: 
i gdybyć ná Świecie ták ia przenikali 
ludzie, tyle Cyców, tyle Mśtek więkfzą- 
by na to uwagę mieli i pilaieyfzą, 
Szczęśliwi ci którzy z fiebie famych zu- 
pełną ofiarę oddaią BOGU: śle ofiara 
ta nie może bydź śni święta śni przy- 
iemna BOGU; ieżeli nie dzieje fię z 

fzczerego ferca: i ieżeli nie ieft 
ta Ofiara zupełnie dobrowolna. 
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DUCH ZAKONNY, 


Jákie Dobrá i pozytki  [práwuie: 
ióko i przez co zwykł gingć, t iáko 
go można ná nowo wzbudzić. 


AKO ieft niefkończona prawie liczbą 
Chrześcian, którzy mie fą prawdzi- 
wie Chrześcianmi; tik może fię powie- 
dzieć że wiele ieft Zakonników, którzy 
nie fą prawdziwie Zakonnikami. Ták 
iak mówił Apoftoł Swięty wtym wy- 
rozumieniu rzecz biorąc: że nie wfzy* 
fey zfłępuiący zpokolenia Jzràćla, choć 
| potomkowie tego byli prawdziwemi Jzró- 
| elitami: á naczymże im fchodziło, żeby 
| prawdziwemi Jzráëlitami byli? Oto 
| ná Duchu Prawa Bofkiego; że go nie 
mieli. A ná czymże podobnież mó- 
wiąc tylu Chrześcianom {chodzi żeby 
| . byli prawdziwemi Chrześcianami? oto 
że nie maią ducha Chrześciańfkiego. 
Czego niedoftaie ták wielkiey liczbie 
tylu Zakonników do tego, żeby byli pra- 
wdziwemi Zakonnikami? oto nie do- 
ftaie im Ducha Zakonnego. 


30 Duch, 

Ale cóż to iet w rzeczy fa. 
mey ten Duch Zakonny? iieft to rün- 
towny fzacunek i fzczere poważenie 
fobie Powołania {wego Zakonnego: ieft 
wewnętrzna dyfpozycya i chęć gotowa 
zawfze wypełnienia tego wfzyftkiego 
co do dofkonałości Zakonney należy, 
do którey wie Zakonnik, że ziftoty przy- 
iętego tego ftanu ieft obowiązany: tak 
dalece, żeby ta dolkonałość Zakonna, 
którą BOG chce mieć .w Zakonniku, 
była założonym fobie od niego końcem 
do „którego tudzież wfzyftkiemi zamy- 
fami fwemi, pragnieniami, fbrawami 
dążyć powinien. Ten to ieft Duch któ- 
tym Zakonnik tchnąć powinien. Tá 
ieft dufzą, która go ma ożywićć, á ożyz 
wiać życiem duchownym, życiem Bo- 
fkim i nadprzyrodzonym: bez którego 
nie może on zoftawać w Domu Bożym, 
tylko iako członek obumarły i niepo- 
Żyteczny, czyli dla Zakonu, czyli dlą 
famego fiebie. Jeft tedy rzecz wiel- 
kiey bardzo wagi, zachować ile bydź 
może Ducha tego w Zgromadzeniu Za» 
konnym i wfercu każdey Zakonney o- 
foby.. Jeżelić tam będzie, o iak wiel- 
kie dobrá duch ten z fobą przyniefie; 
śle przeciwnym fpofobem iakie niepo- 

rząd: 
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rządki, iakie defektá w nayporządniey= 
fze nawet Zgromadzenia wchodzą; gdy 
w nich Duch ten gafnąć pocznie? Spy- 
tąć fię tu należy iak fię on to i przez 
co traci? i ik go można ná nowo 
wzbudzić $, Wfzyftkie to fą namienio- 
ne tu teraz punkta godne głębokich u- 
wag: i ná których wiadomości i pil. 
nym ich roztrząśnieniu arcywiele wfży” 
fikim. Zakonnym ofobom należy. 

L A nayprzód iak wielkie 
dobra i pożytki Duch ten Zakonny w 
Zgromadzenia Zakonne wprowadzić 
może? Może fię tu beśpiecznie przy” 
ftófować do niego to, co Salomon po- 
wiedział o Mądrości: W//zyfkie zář do- 
brá rázem mi znim przyjały. (a) |jakóż 
w rzeczy famey niech tylko tym Du- 
chem napełniona będzie Zakonna Ofo- 
bá, ztąd zaraz mieć będzie fmak-w fta- 
nie fwoim, wierność w zadofyć uczy- 
nieniu powinnościom fanu fwego, pil- 
ność w ćwiczeniu fie w naymnieyfzych 
fprawśch , zwyczaiach , obowiązkach 
włafnych ftanowi fwemu; fzacunek 
przed BOGIEM i poświęcenie wizy- 
ftkich fpraw fwoich, w ktorych fię ćwi- 
czyć zwykła według ftanu fwego: ná 


ko- 
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koniec, pokóy i zupełne ukontentowó- 
nie wftanie fwoim. : O iakże to wiele 
i wielkich dóbr i pożytków wynika z 
tego! chcieymy gruntownie je poiąć: 
i uważyć każdy znich w fzczegulno- 
SCI. 

A nayprzód Ofoba Zakonna 

Duchem prawdziwie Zakonnym nópeł. 
niońa ma fmak fłodki w ftanie fwoim: 
4 to dla czego? Bo tym Duchem be- 
dąc napełniona, fzacuie fobie i powa- 
ża wielce ftan fwóy. Z fzacunku zaś 
i poważenia rzeczy, według famego 
przyrodzenia fmak w tey rzeczy i fłod- 
kość pochodzi. Ztąd to pochodzi, że 
tyle razy widziano, i nam fię przyidzie 
napatrzyć codzień tyle Ofób Zakonnych 
tey 1 inney płci, dziwnie i ferdecznie 
fię kochaiących w ftanie fwoim, choć 
nie raz ftanu tego i owego przykrość 
( w odzieńiu, żywności, pomiefzkaniu, 
fpofobie życia) wcale przeciwna ieft 
zmyfłom ciał: i zda fię bydź prawie 
nad fiły ludzkie: tak dalece, że zda fię 
iakoby natura rzeczy tych przyrodzo- 
nych, odmieniła fię względem nich, i 
że to coby według zwycżaynego ludzi 
o rzeczach fądzenia i zdania, powinno; 
by im wftręt od fiebie uczynić, to fię 
108 
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im powabem nieiakim fłaie, do przy- 
nęcenia ich i zatrzymania przy iobie. 
Krom tego Ofoba Zakonna Duchem 
Zakonnym napełniona, wraz znim wier- 
ną będzie wzadofyć uczynieniu powin- 
nościom ftanu fwego: á to czemu? Bo 
na ten czas Ofoba Zakonna prawdzi- 
wie wzdycha gorąco i pragnie mocno, 
á jedynie dofkonałości ftanu fwego. 
Wiedząc zaś dobrze, że ta dofkonałość 
należy ma wypełnieniu wfzyftkich po- 
winności fwoich z wielką gorliwością, 
i ducha gorącością, którą nic zatrzymać 
nie potrafi, ma fię do wykonania ich. 
Całe iey ftaránje ieft wiedzieć o tych 
powinnościach; cáła iey zabawś też fą 
powinności, całe jey życie, ieft pełnie- 
nie tych powinności. Nie opufzcza z 
nich i iedney nawet, niemalz wzglę- 
dem niey i iedney, żeby fię do iey 
wypełnienia z całą pilnością przyłożyć 
nie miała; właśnie iak gdyby ta famá 
fzczegulnie była; która nań ieft włożo- 
na; i iakby z zadofyć uczynienia tey 
tylko: miała BOGU i ludziom odpowie» 
dzieć. 
Ma iefzcze Ofobá -Zakonna, 
Duchem prawdziwie Zakonnym nápeł- 
niona pilność wfzełką w ćwiczeniu fię 
C we 
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we wfzyftkich {prawach by: też _nay- 
mnieyfzych zwyczaiach, obowiązkśch 
włafnych ftanowi fwemu: 4 to czemu 
tey pilności przykłąda? bo na tensczas 
Ofoba. Zakonna niczego ferdeczniey nie 
pragnąc, iako coraz dallzego poftępku 
fwego w drodze Bofkiey,4 wiedząc iako 
wielce do t: go fłużyć. mogą pewne ćwi- 
czenia, które lubo, nie.fą właśnie po- 
ftanowionemi prawami, ani obligacyą 
konieczną i ścilłą zawieraiącemi w fo» 
bie, fą iednak w pofpolitym zwyczaiu, 
ztąd famá fobie z nich prawo nieiákie 
czyni, nieodmiennie chcącie zachowóć, 
Nic dla niey miłym nie ieft; gdy tyl- 
ko ieft śrzodkiem flużącym do tego aby 
ferce i Dufzęfwoią mógła podnieść ku 
BOGU, i ugżynić przezeń iakikolwiek 
poltępek w pokorze, miłości, pelłufzeń- 
ftwie, umartwieniu,. cierpliwości, i w 
innych cnotach; natychmia alt chwyta fię 
tego, wfzyltkiego, ćwiczy fię w tym 
wizyftkim, i ztego wfzyftkiego zbawien- 
ny dla fiebie pożytek bierze. 

Nad to Ofoba Zakonna Du- 
chem prawdziwie Zakonnym napełnio- 
na, odbiera fzacunek przed BOGIEM, i 
poświęcenie wfzyfikich fpraw fwoich, 
w 'któcych fię ćwiczyć zwykłą według 
a- 
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fianu 'fwego: "to: zaś dla czego fig dzie- 
le? Bo na ten) czas Zakońna Ofoba: 
maiąc fobie BOGA obecnego; i zacho- 
wuiąc zawfze pamięć o nim, poftępuie 
fobie iedynie: we wfzyftkich fprawach 
fwoich ile iey. uwagi Swięte i Zakon- 
ne fprawowńść fię, itak fobie 4 nie inå- 
czey poftępować każą. Nie ma inne- 
go początku, nie patrzy wfprawach fwo- 
ich ná inny koniec; pobudki inney do 
tak poftępowśnia fobie nie ma; tylko że 
w takim życia fpraw fwoich-prowadze- 
niu BOG ma upodobanie fwoie. To 
zá% co fprawy nafze wyśmieniciey świą- 
tobliwemi czyni,.co im fzczegulnieyfzey 
wagi dodaie, iet świątobliwość famá 
początku od którego pochodzą, i żab 
cność pobudki tey dla którey fię dzieią. 
Na koniec: Oloba ; Zakonną 
Duchem prawdziwie Zakonnym nii peł- 
niona ma pokóy i zupełne ukontento- 
wanie w ftanie: fwoim: i ten ieft ofta- 
tni ztąd dła-niey pożytek, który z pier: 
wfzych tudzież idzie, i koniecznie fię 
ich trzyma. „Bo 'Zakonna Ofoba ko- 
chaiąc tan fwóy, fmók maiąc w powin= 
nościach ftanu fwego; ferce co raz wię« 
kfze biorąc do naymnieyfzych zwycza- 
łów zachowujących fię w ftanie fwoim; 


zA 
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upatruiąc iedynie BOGA we wfzyftkich 
ćwiczeniśch. włafnych: ftańowi: fwemu; 
4 znayduiąc przez to w nim fkarb za- 
fiug, które fobie zbiera; 4 które codzień 
bźrdziey á bśrdziey przyczynia; mufi 
koniecznie dla tego wfżyfikiego mieć u- 
podobanie w ftanie (wom; i doznawać 
ztąd prawdziwey i ftałey pociechy. Toć 
jekt co/ tyfiączne przykłady áż do tych 
czafów fprawdziły; á że Ręka Pańfka (iśk 
mówi Pifmo) nie ieft dotąd fkurczo- 
na; i że Łafka Jego, [iAkażkolwiek ieft 
nieprawość wieków nafżych ) z mocą fię 
fwoią dzielną i fłodką: wydaie, toć iet 
co po dziśdzień tyfiączne przykłady pra- 
wdzą. Te iednak Duchowne pociechy, 
ta fłodkość wewnętrzna, którą BOG 
wlewa w dufzę Zakonną, nie ma nic 
fpólnego z temi grubemi uciechami, z 
temi próżnemi fłodkościami, na których 
światowi ludzie całe fzczęście fwoie 
zmyślone 4 nie prawdziwe zakładają. 
Są to bowiem pociechy wcdle czyfte, 
niewinne; wcale Niebiefkie, które zwią- 
zkiem przedziwnym łączą fię i zgadza- 
ią fię ze wfzelką oftrością zśprzeala fa- 
mego ficbie Ewangelicznego, i ze wlzy- 
fka: furowością pokuty. Bo ten to ieft 
sud któremu fe dokátecznie wydziwić 
nie 
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nie możemy, uważając życie takie; w 
którym natura z zmyfłami fwemmi przy- 
krość i gwałt nieuftanny ponofi: w któ- 
rym. codziefi pokonana bywa, umar- 
twiona i ukrzyżowana, 4 przecie Za- 
konna. Ofobź ciefży fię, zażywaiąc nie- 
odmiennego dufży pokoiu; błogofliwi 
ftan od fiebie obrany, i ma fię za da- 
leko fzczęśliwfzą niż gdyby w pośrzód 
wfzyftkich pomp, okazśłości,vi uciech 
świata zoftawała: 

Co zóś raz fię iefzcze pytam 
co to ieft takiego, co to wfzyftko czy- 
ni?  Jużem powiedział że to nic inne- 
go tylko Duch Zakonny. "Duch ów we- 
wnętrzny, który pochodząc z gruntu [że 
tak rzekę ] dufzy w którey przebywa, 
wydaie fię powierzchownie w Zakon- 
ney Ofobie, w rozmowach iey, W famym 
zewnętrzney poftawy ułożeniu, w cho- 
dzie,iey, i we wfzylikich iłowem iey 
poftępkach.  Znaią fię ná tym dobrze 
1 fami świeccy ludzie, i ze dwóch Za- 
konnych Ofób, umieją oni rozeznść. tę 
która fię po zakonnema właśnie" fprá- 
Wuie; i która rozmawia przeftaie zin- 
zemi, fpráwuie fię po światowemu: á 
ztąd pochodzi wzgląd ten + pofzanowae= 
nie, którą zwykli Świadczyć pierwfzey; 
i wzgdr- 
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i wżgardái- álbo: mnieyfze 'poważeńie 
drugiey.  Dła tego trzebaby koniecznie 
śby w Nowicyacie zaraz w którym zo: 
ftaią: wedłog dawnegosporządku impo- 
fiiqowienia Kościoła Świętego,  Nau- 
czycieleyżycia Duchownego , którym 
młode te Zakonne Ofoby «co ich BOG 
z pośrzót sBabylonu: Świat 'wyprowś- 
dził, i do; fiebie zgromadził, którym mo- 
wię te w, Nowicyacieiefzcze zoftaiące 
Qfoby fa powierzone do, duchownego 
ich wychówania, naybśrdziey fię fta- 
rali wprówować ichowten to przeło- 
żeny tu Duch Zakonny, głębóko im go 
(że fię tak powię ) „wferce i+w dufzę 
wpalaiąc i wkorzeniaiąc, nic im bźr- 
dziey nie zalecaiąc nd to, ińko żeby 
go pomnażali w fobie, w nim fię<uma- 
cniali, i dochowali go 4ż do Śmierci. 
Bo to ieft mniemónie wfzyfikich tey 
rzeczy dobrze świadomych, że ten to 
ieft pierwfzy fundament budynku du- 
chownego, który maią wyftawiść: i że 
z tego to korzenia maią pochodzić wfzy- 
fkie. owoce fprawiedliwości , których 
BOG wyciąga i flufznie czeka po ży- 
ciu Zakonnym, zgadzśiącym fię z Pro- 
feflyą fwoią. 
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I.. Ale (że iak mówią J 

nigdy fię lepiey rzecz iaka nie wy- 
da iiko gdy w porównanie nieiakie Z 
przeciwną fobie poftanowiona Hejj 
obaczywfzy iuż iakie i iak wielkie do- 
bra przynofi z fobą pilne zachowanie 
Ducha Zakonnego, obaczmy teraz iakić 
fzkody, iaki nieporządek wprowadza fię 
w zgiomąadzenie RER fkoro Duch 
ten Zakonny ftygnać, galnąć, i ginąć w 
nim pocznie. Byłocby. czego Akg 
żebyśmy na to tyle i tak ialnych do- 
wodów nie mieli; ałeć trzeba i w tey 
mierze fzczerą prawdę wyznść lubo z 
ferdecznym i wielkim nåd tym żalem! 
przez toć upadło tyle Domów Zakon- 
nych; w których karność Zakonńa w 
zachowaniu uftaw 1 Praw fwoich we 
wfizelkiey całości i żywości od pier- 
wlz: go poftanowienia {wego zachowś- 
na była: które ku wielkiemu zbudo- 
waniu Wiernych w Kości:le' Bożym 
były: gdzie wiernie i światobliwie ñu- 
żono BOGU: zkąd dobra pobożności 
wonia (mówiąc flowy S. Pawła ) ro- 
fchodziła fe wfzędzie, i inizi fie 
CO raz bardziey od roku do roku. Wie- 
dzieli o tym dofkonale wfzyfcy, patrzy- 
Ji na te Domy nie inaczey, tylko iako 
ná 
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ná mieyfca befpieczne do uchronienia 
fię niewinności Chrześciańkiey , i zá- 
chowania w całości wfzelkiey iśk nay- 
dofkonalizey przy$oyności obyczajów 
Chrześciańfkich. Opowiadźno wfzędzie 
z wielką pochwałą; 4 to ze wfzyfikich 
ftron fiychać było iako tóm kwitneły 
ślicznie pokóy,zgodi, miłość wżaiemna, 
która z tylu tam zgromadzonych Ofób 
iedno prawie czyniła ferce, i iedną du» 
fzę. Ale o iakaż niefzczęśliwa odmi4- 
na pomiefzała f[zyki i porządek tak pię- 
kny: ale iakże fię to ftałA ta przedzie 
wna odmianś, i ten Żałofny upadek, 
który zgubił te Pobożne niegdyś Zgro- 
madzenia, gdzie Reguła Zakonna tak 
pilno zachowana byłś, i tak mocno u- 
gruntowana przedtym? Oto tym fię 
to ftało, że gdy fię dopuściło śby w 
te Zgromadzenia wfzedł: duch Świato- 
wy; ten wygnał ztamtąd Ducha Za» 
konnego. To ieft ( co przez to rozu» 
miem ) wygnał ztamtąd ducha ofobno= 
ści, ducha modlitwy, ducha nabożeń: 
ftwa, ducha ubóftwa, ducha pokuty. 
poddśnia fię, oderwśnia ferca od świá- 
tá, zaprzenia famego fiebie: 4 razem 
wnióf: z foba przerzeczony duch Świś- 
towy; duch rofprofzenia; wydśnia fię 
ná 
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na rzeczy Świeckie; ducha wolności 
niepofłufzeńftwa; ducha, oziębłości 
oddalenia fię od rzeczy Bofkich; duchá 
kochaiącego fię w włafności, w wygo- 
dach, w próżnowśniu; ducha próżnego, 
pifznego, lubiącego wyniefienia i ró- 
źności od innych; duchź niecierpliwe” 
g0, zbyt piefzczonego, zbyt na lada co 
czułego, niedotkliwego, fiowem takie- 
go, który bywa źrzódłem tyfiąc rozró- 
Żnienią między ofobami: boć takowy 
to iet duch Światowy, który zwykł 
brać mieyfce Zakonnemu. 

jeftźe fię teraz. czemu dzi- 
wować że ten kąkól podfiany ná roli 
Gofpodarza Niebie fkiego, tłumi fobą co~ 
kolwiek tam znaydzie dobrego ziarna? 
1rzebażże fię temu dziwowóć, że gdy 
ten duch świśtowy w kradnie fię do ia- 
kiego Zśkonnych ofób zgromadzenia, 
Dom Zakonny w cale fię odmienia, in- 
ną na fiebie poftąć bierze; że z Domu 
Bożego którym przedtym był ten kla- 
fztór, ftáie fię dom zamiefzania, w któ- 
rym dawne zwycziie zarzucaią:. w któ- 
tym nayświęt(ze prawa zśniedbywaią fię 
gdzie każda ofoba żyie tik iako fię iey 
pocoba: gdzie przeftępftwa praw i ufiaw 
poftanowicnych kary powinney nie od» 
bie- 
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bieráią: gdzie niemafz áni poddania fię 
należytego pod władzą i rządy ftarfzych, 
śni podlegania pod ich zdania i napo- 
mnienia; ani pilności nieuftanney ku 
modlitwie; Ani gorliwości ku ugęfzcza- 
miu do Świętych S4kramentów; śni za- 
kochania fię w ofobności; Ani zebrania 
fię wewnętrznego; áni ćwiczenia fię w 
ubóftwie; śńi w umórtwieniu. Jeżeli 
iefzcze w takowym Zgromadzeniu znśy- 
duia fię niektóre ofoby prawdziwie Zá- 
konne, iśkimże okiem patrzą ná 'to tak 
wielkie i powfzechne między innemi 
ód uftaw fwoich ZAkonnych odftąpienie 
tik łez gorzkich godne; oiiką one 
gorzkością napełnione mńią ferce, gdy 
porównanie czynią teraźnieyfzego ftanu 
Zgromadzenia iwego w którym fię znay- 
duie hędznie; żowym pierwiz 
nem; z ftanem w duchowieńft 
tnącym Ślicznie którego one lime Świad- 
kami były, á którego i znaku prawie 
żadnego znaleść więcey nie moga? 
Tóć ieft przyczyna ferdeczriey ich bo- 
leści, a tym żałośnieyfza że widzą ïá- 
ko nie maig fkutecznego (pofobu zabie- 
Żeć temu złemu które ich dolega. Bo 
częltokroć rade nie rade milczeć o 
tym mufzą, ani śmieją wydać fię ztym 
be- 


ym itá- 
wo kwi- 
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J 
befpiecznie co o tym fądzą; wiedząc że 


cokolwiekby: w tey mierze rzekły, za 
dobre by to nie przyięto, i nA nic by 
fię innego nie przydało chyba ná wię 
kize ferc rozdraźnienie czy poiątrzenie. 
A tym /czafem wfzczęty nieporządek 
nie tylkorże fię niepoprawia, śle o- 
wfzem coraz fię daley wzmaga. Wie: 
dług tego ińk ubywa Zakonnego Du- 
cha, tak ubywa oraz pewna owa fer- 
decznicyfza boiaźń Boża; owa niedo- 
tkliwa prawie delikatność fumnitnia u- 
muiieyfza tę, Śmieifzemi fię ftaią Zá- 
konne Ofoby na odważenie fię na to 
1 owo, na przełamanie niektórych ú- 
wag, zwyczśąlów które im iakoby na 
przefzkodzie były; i w tych i owych 
okolicznościach na cóż fię one nie od. 
ważyły ná jakie przefiępitwa, ná iakie 
pogorizenia? Ah zaifte famo żałofne 
wipomnienie na to co fię w tey mierze 
przytrafiło, ftrafznym ieft i wielce prze: 
rażaiącym ferca dowodem tey prawdy 
o którey tu mową. 

Prawdáć że cięż(ze upadki nie ták 
fa częfte i powfzechne, áni fię ich tak 
obawiać trzeba dla całego iakiego zgra. 
madzenia, lubo Domu Zakonnego, jśko 
raczey dla niektórych fzczegulnych ofób 

któ: 
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które zapominają o ftańie fwoim i: po- 
winności iego. Bo lubo ciało zgromą- 
dzenia iakiego w całości: fię fwoiey u- 
trzymuie; mogą iednak w nim znaydo- 
dowąć fię członki fłabe i niedołężne, 
to ieft że i w Świętym Zgromadzeniu 
znaleść fię mogą ofoby które ozięble 
nie po. Zókomnemu żyią; i odftępuią 
świątobliwości powołaniafwego. Niech 
że lię zaś śby ieden tikowy znaydzie, 
to pewna Że przyczyna Duchownego 
tego: niefzczęścia pochodzi ilbo ztąd że 
ślbo nigdy gruntownie nie zabrął Du- 
cha Zakonnego; ślbo żegoutracił. Po 
dobnoć on zaczął-był bieg życia Zakon- 
nego ztaką gorącością i żywością świę- 
tą: że fię wfżyftkicgo: dobrego w dál 
fzym czafie (podziewść po nim trzeba 
było. Aleć te nadzieie z lekka uftawać 
poczęły 4 potym w cśle  znifzczały. 
Wyół biegu fwego z.nagła: fię zaftano- 
wił, zaczętą drogę porzucił, i BOG ra- 
czy: wiedzieć kiedy: fię. do. niey powró* 
ci. Oidk ich wielu innych iemu po- 
dobnych- raz zbłądziwfzy z drogi pro- 
tey Ducha Zakonnego, nigdy więcey 
do niey nie powróciło? O zavlepieni i 
nierozumni! (a) mówił Pźwek Swięty 
do 
(a) Gal: 3. z. 
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do Galatów, takeście to zrozumu obrani 
że gdyście zaczęli Duchem, teraz ciałem 
dokonyseć scie? Dobrzeście pofiępowali, 
czemużcicie wtym ujłali i co wam było 
przejzkodą do” wytrwania w dobrym? 
Tá przefzkoda względem Zákonnika o 
którym tu eny i do którego mo- 
żemy w wfzelkiey fłufzności przyftófe- 
wać przerzeczone fłowa Świętego A- 
poftoła, ieft ta, że niema iuż w fobie 
tego Ducha Zakonnego który go kie- 
rował w fprawach iego, i który nim 
rządził. Nadto fię fobie dozwalało 
przeftawania z ludźmi, nadto roztywek 
było powierzchownych, nadto było 
wztufzenia trofkliwości, ftarania orzeczy 
niepotrzebne wewnętrznych; opufzcze- 
nia bywały zbytwołńe 1 częfte karno- 
ści Zakonney: niedbalftwa i oziębłości 
w ćwiczeniach pobożnych nabrało fię 
nowych orzeczach Duchownych wyo- 
brażenia na umyśle 4 niedofkonałych, 
nie iakie były bydź powinae orze- 
czach Duchownych; nowych fię po- 
wzięło fkłonności, różnych rzeczy wy- 
Ciągania liko fobie powinnych: to wfzy- 
ftko wraz zebrane nieznacznie wyko- 
rzeniło z ferca iego owe wprzód ugrun- 
towane tám Prawdy o powinnościach 
wła- 


z" 
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włalnych zakonowi (wemu. w których 
był z początku zaraz ćwiczony. 

Gdy zaś opifany: w ten fno- 
fób Zakonnik, nie ma tego jak miał 
przedtym Ducha, iuż nie tak jak przed- 
tym o rzeczach fądzi: iuż traci fmak 
duchowny, do tego co mu przedtym 
miłe było; iuż nie według: tych uwag 
poftępuite (obie, iak był zwykł przed- 
tym czynić. Stan Życia iego który 
przedtym ferdecznie kochał ftóje mu 
fię przykrym, niefmacznym: gorzko fo- 
bie w nim tęfkni :* powinności ftanu 
tego w które fię był włożył i do za. 
chowania ich w nienarufzoney całości, 
fercem przywiązał, już mu fie ftaią nie 
miłe i zbyt, uciężaiącemi zdają: tyfią- 
czne owe. prawie, w małych rzeczach 
4 pobożnych ćwiczenia, które mu iuż 
w zwyczayby były pofzły, 4 które Świę- 
tá- Ducha gorącość przydaie do Reguł: 
w żadnym iuż odtąd nie fą u niego pos 
ważeniu,ętylko. iáko, drobne bagatele 
Nowicyufzom fłużące . Ma we wizy- 
ftkim wzgląd ná fiebie, ochrania fię, 
i fłara (ię olłodzić fobie iśk naybar- 
dziey iirzmo Zakonne, wfzelką którą 
może tylko ciężkość zfkładaiąc z fiebie: 
Nawet z tych rzeczy które zachowuie 

z obli- 
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z obligącyi konieczney, z którey mu fię 
wyłamać trudno: 'tym tylko na pół 
Ciak mówią ) zadofyć czyni «zniechę- 
cią, nie zdobrey woli, śle z.żalem, za- 
dofyć im czyni: dla refpektu ludzkiego, 
z boiaźni fiużebniczey, i ile wzgląd ma 
na oko patrzących nań ftarfzych. "A 
tak w gnuśności ledwie nie Śmiertel- 
ney prowadzi życie oziębłe, niedofko+ 
náłe, i bez zafługi. . Ale áh co mówię! 
Że tókowy prowadzi życie bez źalługi. 
Dałyby to iefzcze łafkawe Nieba żeby 
Życie takowe tylko ptóżnym było, -4 
nie grzefznym wcale, ták iak w famey 
rzeczy ieft. Boć w takowey oziębłości 
ducha niepodobna nie bydź wydanym 
na wielkie niebeśpieczeńftwa pop:łnie- 
nia wielu grzechów daleko ciężfzych 
niżeli fię mniema, 4 które na fądzie 
Bofkim wielce będą uciemiężść fumnie- 
nie. O gdybyśmy mogli na to teraz 
wfzelkiey potrzebney przyłożyć pilno- 
Ści, á niedopiero na ten czas fzukść 
fpofobu na to, gdy iuż żadnego nie bę- 
dzie. Jeftci teraz nś to lekarftwo; A któ- 
reż wżdy to iet? nie inne zaifte, tylko 
Duch batdziey Zśkonny. [Jeżeli ten 
Ww nas obumarł,: ftaraymy fie- ożywić 
g0 W nas: toć ieft właśnie przedfię- 
wzię- 
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wzięcie godne wfzelkiego ftaranią nas 
zego. 

MI, Jakoż w rzeczy famey 
Duch Zakonny nie ták wcale opu- 
fzcza Dufzę, aby nie mógł bydź nśzad 
do niey przywrócony; ani ták wniey 
obumiera aby nie można go wzbudzić, 
i iakoby wfkrzefić. O rzetelności zaś 
tey prawdy mocno trzeba przekonać 
rozum fwóy, bo wiele ná tym należy, 
jako i ná nadziei, że można odzyfkać 
przerzeczoną Ducha gorącość, którey 
też o tym nadziei nigdy fię nie ma 
tracić, by fię też dobrze do naywię- 
kfżego ftopnia oziębłości i niedpfkona- 
łości przyfzło. Bo czart nieprzyiaciel 
poftępku duchownego i poświęcenia 
Ofoby Zakonney, tak iako ieft nieprzy- 
iacielem Zbawienia wfzyftkich ludzi, 
niema fztuki śni niebeśpiecznieyfzey, 
áni mocnieyfzey' do przefzkodzenia te~ 
mu, śby Dufzá Zakonna nie powróci- 
ła do opufzczóney przez fiebie pier- 
wfzey ducha gorącości, i do fprzeci- 
wienia fię Łafce Bofkiey, która ią do 
niey pobudza i pociąga: iako ią wpr4- 
wić w nieufanie, aby ftraciła do tego 
ferce i wyperfwadować iey iedno ztego, 
że albo nie będzie mogła wrócić fię de 
da: 
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dawnych dróg poftępku w cnocie, ślbe 
że powróciwfzy do nich nie będzie fię 
mogła w nich utrzymńć. Nawet famá 
w oziębłości zoftaiąca Zakonna Dufzź, 
wyftawia fobie zftronę tego różne cię- 
Zkości, które żeby miała zwyciężyć, nie 
śmie tego. fobie <obiecować.  Czuie w 
fobie ofchłość wewnętrzną, niefmak do 
rzeczy świętych, ociężałość, w których 
zdaje fię iey że ma trwać zawlze, iá- 
kożkolwiek ma chęć i wolą wyniść z 
takowego ftanu: śleć takie iey zdanią 
w tym. wfzyftkim iedyną fa- obłudą i o- 
mamieniem. W fzyfiko zaś w tey „mie= 
rze dobro od tego tylko iedynie zawi- 
flo, śby wzbudzić w fobie na nowe Du- 
cha Zakonnego. - Dla czegóżby zaś nie 
mogła tego dokazać? : -` Wzdyć to nay- 
więkfi grzelznicy ná Świecie mogą przy 
pomocy Łatki Bofkiey powrócić do 0- 
pufzczonego od fiebie Ducha Chrześci. 
ahfkiey Wierze przyzwoitego, czemuż 
by Zakonney Ofobie ciężey bydź miá- 
ło zteyże Łafki Bofkiey pofiłkiem po= 
wrócić do Ducha włalnego powołaniu 
fwemu? Są. zaite ná to fpofoby, a z 
tych nayfkutecznieyfze fą te trzy: U- 
Waga: Cwiczenie fię w fprAwach ftang= 


wi 
B 
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wi Zakonnemu przyzwoitych: i Mo- 
dlitwá. 

Bo ieżeli chcę powrócić do 
pierwfzey gorącości Ducha Zakonne- 
go. który mię przywiódł do porzuce- 
nia Świata, i którego odebrałem pier- 
wiaftki przy wzięciu ná fię fukienki Za- 
konney, albo ieżeli chcę we mnie po- 
ftanowić na nowo tegóż Zakonnega Du- 
chá; naypierwfzy śrzodek którego do 
nabycia końca tego zażyć powinienem, 
ieft Uwaga. To ieft że powinienem 
pilno nważyć, i ftawić (obie przed o- 
czy owe wielkie pobudki, które ży- 
wiey mnie tkneły w ferce niektórych 
czafów życia mego, i w pewnych okó- 
licznościach, ofobliwie od owego czáfu 
ińkom fie oddał BOGU n4 fłużbę Jego, 
w Swiętym Domu jego: powinienem 
żywo w myśli fwoiey ftawić i przypo- 
mnieć fobie, iikom poważał fobie ná 
ten czas konieczną potrzebę zbawienia 
dufzy moiey; jakom miał zá nic pró- 
Żność świata tego, iikom w nim upś- 
trował ciężkie 1 wielorakie niebeśpie- 
czeńftwś, z przeciwney zaś ftrony po- 
Żytki znayduiące fię wofobności i fta- 
nie Zakonnym, iakie miał BOG nade- 
mną zamyfły powołując mię do ftańu 
tego, 
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tego, i iakim ia przelął był nå fiebie 
obowiązek zśdofyć uczynić powołaniu 
temu; ińkom miał wzgląd ná powina 
ności moie względem niego, które fię 
ściągały do mnie czy w powfżechności 
ie biorąc ile do Chrześcianina, czy w 
fzczegulności ile do Zakonnika, iśkam 
część powinien był oddawać BOGU 
moiemu, i iakom mu ią oddawać po- 
ftanowił, powinienem fobie przypo- 
mnieć Łafki te, któremi mię hoynie ob- 
darzył, tę wdzięczność która mu zá nie 
odemnie należy, którey po mnie czeż 
ka, i którey po mnie wyciągać ma flu- 
fzne prawo; te obietnice którem mu u: 
czynił, i tey ftateczney wierności 'wich 
zachowaniu, do którey mię one obo- 
więzuią. To wfzyftko żywo fobie ná 
pamięć przywiodł(zy, powinienem o- 
brócić fię ku fobie famemu, i przeciw 
fobie fanmemu. Powinienem fam fobie 
powiedzieć, i (pytać fię, gdzieżem te 
ia ieft? i co ia czynię zoftaiąc wtym 
ftanie Świątobliwości i dofkonałości 2 
Obrałem go ia (obie, śle obieraiąc go [obie 
cóżem czynić poftanowił? iprzyimuiącgo 
gdym fię nań poświęcił, iakież miałem 
w tym zamyfły? Oto chciałem ubeśpie= 
czyć zbawienie moie, á terazi w tym 
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pewnym z fiebie mieyfcu, nå którym Jeg 
miałoby bydź wolnym od wfzelkiego ne 
'niebeśpieczeńftwa, ia ie z winy moiey mat 
„tracę. Chciałem fię uchronić zarazy cho 
świata tego, á ten świśt przed którym my! 
ia uciekałem, teraz go fzukam, zá ká- czę 
żdą okkózyą do niego fię zbliżam, ślbo | go 
fię też ftaram aby fię on zbliżył ku fiki 
mnie, tylko fobie znim i wnim podo- figę 
bam, i bez niego i4k ná puftyni wfzy- fya 
ftko mi fię przykrzy we wfzyftkim bez , | pow 
niego tęfknię fobie. Chciałem Świąto- któr 
bliwości nabyć życiem moim Zakon= | ief 
nym: śle ieżeli fię przyznam fzczerze, wia 
cóż mam powiedzieć o życiu moim? | Bo 
podobno mniey Zakonne, mniey po- wać 
bożne niżeli świeckie! bo o iak wiele | teg 


ofób świeckich życie fwoie lepfzym | m 
porządkiem i w więkfzey pobożności | moi 
prowadzi, niżeli ia życie moje w Za- | (ii; 
konie wiodę! chciałem fię był oddać | ze, 
BOGU, 4'oddść wcále, chciałem iść zå fié ( 
głofem Jego który mię powoływał, i | mj 


zadofyć uczynić wfzyfikim tymzamy- | ig 
iom, które Opatrzność Jego Swięta ná toy 
demną miała, chciałem go był uczcić, | wy 


fłużyć mu, złączyć fię zNim związkiem | dy 
miłości iak nayściśleyfzym: i ztymem gę 
fię iawnie oświadczył przed Qłtarzem 


je- 


a m "z S G z 


Zakonny. 53 
Jego. śle prawdę mówiąc: mogęż fzcze- 
rze o fobie rozumieć że tak fię trzy» 
mam BOGA mego iakom powinien, że 
chodzę w drogach Jego: że pełnię za- 
myfły Jego: że fiużę Mu według tego 
czego On po mnie wyciąga, i czego ieft 
godzien, i że mu dochowuię we wfzy- 
fikim tey wierności, którą Mu poprzy- 
fiągłem. Ah! iakże ia to fobie wyper- 
fwadować mogę, gdy tak zdróżne od 
powinności moich prowadzę życie, o 
którym trudno mam nie wiedzieć. Toć 
ieft mówię co mam fam fobie wyma- 
wiać: śle do tego to przydźć należy. 
Bo wtaki, tak niedofkonały fpofób pro- 
wadzone życie Zakanne, ná iakiż oftó- 
tecznie koniec wynidzie?  Będzieżże 
na zawfze bez karania? Luboby Starfi 
moi przez nienależyte pobłażśnie zno- 
fili ie, czyliż BOG móy podobnie też 
ze mną tak iak oni poftąpi fobie? i gdy 
fię ftawię ni Sąd jego, podobnieżże 


| Wi pobłażaćbędzie? Te wfzyftkie my- 


Śli gruntowną uwagą w pilnym o nich 
rozmyślaniu roftrząśnione, mogą zaifte 
wzbudzić na-nowć gorącość w oziębłey 
dufzy: wzbudzenia w fobie przez uwa" 


8€ 1 odnowienia Ducha Zakonnego. 
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Drugi fpofób: do tegoż odno= 
wienia ieft ćwiczenie fię w fprawach 
fianowi Zakonnemu przyzwoitych. Au- 
guftyn Swięty traktuiąc materyą o wie- 
rze, arozmawiaiąc zczłowiekiem mniey 
wiernym który mu był rzekł: Gdybym 
zrozumia tobym wierzył: odpowiada mu 
Uwierz, å zrozumiefz. , Taż fię dać mo- 
Że odpowiedź Zakonnikowi mówiące- 
mu: gdybym miśł Ducha Zakonnego, 
fprawowźłbym fię i czynił według nie- 
go, tá mu fię tik mówiącemu dáć mo- 
że odpowiedź: czyń co do tego Duchą 
należy, i mieć go będziefz: iprawuiąc 
fię w Zakonie tak iakoś powinien, ná- 
będziefz goi nanowe go w fobie wzbu- 
dzifz. Straciłeś tego Ducha Zakonne- 
go. gdyś przeftał ćwiczyć fię w powin- 
nościach ftanu twego: śle go na nowe 
nabędziefz. gdy fię do zadofyć im uczy- 
nienia powrócifz. Ale ( rzeczefz pe- 
' wnie) mogęż iá co dobrego uczynić 
nie maiąc Ducha Zakonńego? możefz 
zaite za pomocą Łafki Niebiefkiey. 
Miożefz mówię chóć też ćwicząc fię w 
powinnościach fłanu twego nie bę- 
dziefz w tym miał fmaku duchownego. 
3 owey żywości Świętey która pochoż 
dzi z tegoż Ducha Zakonnego; iednśk« 

że 
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Że bez niego nawet możefz i powinie- 
neś bydź pilnym w pełnieniu „á nieu- 
ftónnym tego co po tobie wyciąga Re- 
guła Ilwoia. Możefz zwykłych godzin 
4 przepifanego czafu fám fię zebrawfzy 
W fiebie przed P. BOGIEM rozmyśłść, 
Kfążki pobożne czytać, i rozważać; 
częfto w famego fiebie wchodzić, i czy- 
nić rachunek fumnienia: uczęfzczać do 
Sakramentów Pokuty Swiętey i Ciała 
Pźńfkiego a to czynić z więkl(zym przy» 
gotowaniem: 'n4 Godzinach Kapłańfkich 
piloiey bywść i z więkfzym ie odpra- 
wiać Nabożeńftwem i fkromnościę; za- 
dofyć czynić powinnościom fwoim bez 
Żadney opufzczenia i zaniedbania. Nie 
trz: bać tu w dłużfze zachodzić opifanie 
rz”czy tych w fzczegulności. * Wiefzci 
dobrze które fą powinności włafne fta- 
nowi twemu; widzifz iąk. bywaią za- 
chowane w Zgromadzeniu twoim, pod- 
cayże fię pod nie wfzyfikie, Anie omie- 
fikay żadney z nich byteż naylżeyfzey 
wypełniać. Będziefzci miał wtym z 
1azu ciężkość, pozwalam na to: przyi- 
dze cito czynić z oporem i: fprzeci- 
wieniem fie złey fkłonności: śle ieżeli 
ię uzbroifz przeciw temu odważnym 
Ra dobre poftanowieniem, i mężnie w 
przed- 
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przedfięwzięciu twcim trzymóć fię bę< < 
dziefz, równym zawfze krokiem poftę- 
puiąc, i iedneyże fię drogi trzymaiąc, 
lakieżkolwiek trudności na niey fię 
trafią: Śmiem ci to befpiecznie twier- 
dzić że nie darmo tak fobie poftapifz 
i mogę ci to obiecać, że Duch Zakon- 
ny który fię był od ciebie oddalił, ślbo 
któregoś ty (am raczey od fiebie odda- 
li}, powróci do ciebie; przywiedzie nad 
to z fobą Ducha Bofkiego, czyli fpra- 
wiedliwiey mówiąc, Duch Bofki nazad 
ci go powróci, i w tey ci mierze do- 
pomoże. Sam fię zadziwifz nad tak 
izczęśliwą odmianą: potyfiąc kroć razy 
błogofławić będzief(z BOGA; i z Swię- 
tym mężem Jobem odezwiefz fię: Ca 
odrzuccła przedtym z obrzydzeniem Du= 
[za moia, to mi fie teraz naymil/zym fła= 
do pokarmem. Na ten czas an twóy 
Zakonny i wfzyftkie Jego powinności, 
nie tylko nie będą ci ciężarem tak cięż= 
kim iak ci przedtym były: ślbo iakimci 
fię bydź zdawały ftaną ci fię łacnemi, 
å ty iarżmo Pźńfkie nofić będziefz ź 
Swiętą radością. 

Ale fkończmy iuż rzecz tę: 

å powiedzmy. co o trzecim fpofobie od 

sowienia Ducha którym ieft, Modlitwa. 
Nic 
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Nic fię takiego nie znaydzie czegoby 
Ona ziednść nie miała; i'toć ieft co nam 
dał do wyrozumienia Zbawiciel nasz 
gdy nam w Ewangelii fwoiey powie- 
dzał tak wyrśźnemi flowy: Prośscie á 
weźmiecie. Jeżeli zaś Pan BOG gotów 
ieft zawfze wyfłuchźć nas i w ten czas 
nawet gdy rzecz idzie o te fprawy lu- 
dzkie i potrzeby doczefne,; cóż będzie 
gdy zeci cemy fprowadzić na nas Dary 
Ducha jego Świętego. i gdy tym umy= 
fem wzniefiemy ku niemu ferca nafze? 
A tik Dufza Zakonna uznawaiąc fzko* 
(dy niefkończone prawie których iey 
przyczyną była utrata Ducha Zakonne= 
go z winy twoley, żywym będąc pra- 
gnieniem zdięta śby ie nadgrodzić mo- 
gla niemanato (pofobu śni prędfzego ání 
gruntownieyfzego iako żeby fię o to 
udała do BOGA. Niech mu tedy prze» 
łoży nędzę fwoią: Ah Późnie O jakże 
wielka ieft! ty fam iey świadom ieftes, 
widzifz Ty dobrze ferca mego fpufta- 
fzenie, iak żałośnie ze wfzyftkiego.do- 
brego ogołocone zoftaie:  Otoieft przed 
obliczem twoim idk dzbfo fłomki uwiędde 
i wylchłe. Ab Móy BOŻE iużci wię 
we mnie Zakonnego niemafz krom. fa- 
mego imienia. Niech że fę ták Zą- 
| kon- 
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konna Dufza winną przed BOGIEM 
{wom wyzna, i niech w upokorzenia 
ferca Żal fwóy który, z tąd ma przed 
nim wyzna. Toć fpuftofzenie ze wfzy- 
ftkiego dobrego ferea mego, nie tobieć 
móy P. ma bydź przypifine, nie tobie ma 
bydź przyczytany ten fian żałofny Dufzy 
moiey, le mnie fimemu; w tym winę tru» 
dno mam na. Ciebie fkładać, śle famego 
fiebie ofkarżać powinienem. Takiefi rzu+ 
ciwizy fię do nóg twoich, fkarżęna mnie 
fimego: 1 wyznawam przed Tobą żem 
zgrzeizył! O iak to.flufzna żalu, ięcze- 
nia, i lammentów moich przyczyna. je- 
żelić te nie fa iefzcze w fobie tak ży= 
wo utyfkuiące, iikbym pragnął aby by- 
ły: przynaymniey fzczere fą, wfzak Ty: 
wiefz Panie! Niech iefzcze tak pokus 
tuiąca Dufza Zakonna wzywa z'ufno- 
ścią Miłofierdzia BOGA fwego, i niech 
Go p rofi otego Ducha Łófki który | fam 
może ią wydzwignąć z ftanu opia Kanes 
go iey oziębłości, ślbo to fpráw; ć że fię 
fama z niego wydzwignie i powitanie. 
I pókiż. (niech fię w ten fpofób lub pos 
dobny odezwie ) i pókiż o BOZE móy 
mam trwać wtym ftanie? ázaliż już 
nie dofyć czafu iako gnuśne w fiużbie 
twoiey wiodę. życie, nie powfianęże 
ni- 
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nigdy z ofpałości moiey? Racz mi Pźnie 
przywrócić Ducha twego Ducha Zako= 
nu Swiętego, do któregoś mię powołźć 
raczył Z tym to Duchem Zakonnym 
przywrócifz mi Panie życie, bobez nie- 
go nie mam Żadney czułości w fobie i 
zbawiennego ku dobremu 'porufzenia. 
Niech Dufza Zakonna przy- 
pomni BOGU fwemu dawne Jego do- 
broci i cuda owe, które raczył złŁófki 
fwoiey uczynić dla tylu innych, Dla 
czegóźżebyś Panie nie uczynił tego dla 
mnie, coś dla nich uczynić raczył? 
Zbłądzili oni byli tak iako iia, 4 mo- 
Że i bardziey odemnie! śle ná pierwfzy 
znak który dáli prawdziwego do Ciebie 
powrotu fwego, zá pierwizym chęci 
fwoiey zftrone tego oświńdczeniem, fa- 
meś ku nim wyciągnął rękę, przyiąłeś 
ich ná Łono Twoie, zapaliłeś ich o- 
gniem Niebiefkim, i przyobległeś ich 
w moc zNieba przedziwną. Odmianź 
ich fzczęśliwa napełniła całe Zgromá- 
dzenie radością, i te ofoby które mu 
przedtym były wzgorfzeniem, ' ftały mu 
fię cnoty przykładem. O BOZE móy! 
gdybyżeś raczył wylać na mnie podo- 
bneż Błogofliwieńftwa Twoie! Takąż 
mam 
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mam ich iak oni potrzebę, z równąż 
ich pragnę fobie gorącością: w Twoiey 
to mocy, śbym tychże co oni zŁafki 
Twoiey doznał fkutków. 

Ná koniec: niech Dufzś Za 
konna trwa w fwey proźbie, śni fię pier= 
wey modlić przeftanie, póki. BOG Do- 
brotliwy nie da fię Jey fkłonić, i póki 
Jey nie wyfłucha. Nie długo on bę- 
dzie doświadczał iey ftóteczności, bo 
mu fię żadna modlitwa bśźrdziey mie 
podoba, bo też żadna fie bárdziey nie 
ftofuie do Nayświętlzy ch woli Jego zá- 
myfłów. Cóżkolwiek bądź z tego nie 
można. z zbytnią iakoby trofkliwością 
fzukóć, śni z zbytnią ufilnością ptofić a 
dar ták wielki, takim ieft Duch Zakon= 
ry. On ci to ieft fkarbem Ewanieli- 
cznym: fkarbem ukrytym i wcale we- 
wnętrznym, śle tak potrzebnym i tak 
-drogim że wfzyftko trzeba przedać, że- 
by go nbyć. O iak ten fzczęśliwy któ- 
rykolwiek go dziedziczy, fzczęśliwfzy, 
który go zachowuie, pilnuje i ftára fię 

aby coraz go pomnażał aż do 
śmierci. 
KJ 
sr Xe TE 
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SUKIENKA 


ZAKONNA, 


Co tå znóczy, i do czego obo» 
więzule. 


O ço Apoftół Swięty Paweł zale- 
: cał pierwfzym Wiernym Chryftu- 
fowym, to nam wfzyftkim zaleca, dby 
Jig przyobledz w Panć nafzego JEZU- 
SA Chryfłufa.  Wduchownym zaś wy- 
rozumieniu przyoblec fię w Pana JE- 
ZUSA, ieft napełnić rozum i ferce Ma- 
xymami JEZUSA Paná, to ieft toż ro- 
zumieć co On, takież o rzeczach mieć 
zdania, i wtym fię kochać co on ko- 
chał: ieft to ftófować życie fwoie do 
Życia JEZUSA Pana, i miarkować 
wfzyftkie poftępki fwoie według tego 
Bofkiego wzoru. Ale biorąc te fłowa 
wielkiego Apoftoła, bardziey co do li- 
tery, można ie bardzo dobrze przyto= 
czyć do Sukienki Zakonney, i właści- 
wiey powiedzieć o Ofobie powołaney 
do Zakonu, i przypufzczoney do tego 
Świętego ftanu, Że fię oná przy cere= 
monii Obłóczyn fwoich. w Chryftufa 
JE- 
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JEZUSA przyobleka. Jakoż w rzeczy 
famev przyobleka fię w ubóftwo JE- 
ZUSA Pana, ponieważ Sukienka Za- 
konna ieft fukienką uboga; przyoble- 
ka fię w pokorę JEZUSA Paná ponie- 
waż Sukienka Zakonna ieft fukienką 
pokorną i fkromną; przyobleka fię w 
pokutę Pana JEZUSA, ponieważ Su- 
kienka Zakonna ieft fukienką Pokutną, 
Toż mówić o innych Cnotach, 

Ale przełóżmyno rzecz tę w 
fzczegulności, 1 obaczmy iaka iet Táa 
iemnica Świętey Sukienki którą nofie- 
my, ile zoftaiące w ftanie Zakonnym 
Ofoby. Obaczmy które fą zniey po- 
chodzące obowiązki, które pożytki, iak 
nas napomina do záchowánia powinno- 
Ści nafzych, iák potępia oziębłość ná- 
fzą, w iaki. fpofób cześć nam przynofi, 
i wiaki my ią też fzanuiemy, Albo 
niefławę iey czyniemy, według tego 
ducha któryna pobudzeni, dobrze lub 
źle fię fprawuiemy: 1 według poftęp- 
ków. nafzych powierzchownych ku zbu- 
dowaniu lub wzgorfzeniu fłużących. 
Z tego wfzyftkiego zabrać możemy nau- 
ki bardzo potrzebue, i mocne pobudki 
do zachęcenia gorącości nafzey w ćwi- 
czeniu fię w powinnościach nafzych. 

Cóż 
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Cóż to tedy ieft Sukienkń 
Zakonna ? Oto że tym fłowem rzecz 
tę wyrażę: ieft to Sakrament nieiaki, 
to ieit: iet znak widomy wewnetrzne- 
go fercń ułożenia i zdaniá niewido- 
mych Dufzy Zakonney. Zakonna O- 
fobś wzbudzona od BOGA, doznawśiąc 
co za moc iett ffów owych Ewanieli- 
cznych. Bogo/łówieni Ubedzy: nie prze- 
fiaie na famym ubóftwie w duchu, śle 
rzeczą famą bierze przed fię ubóftwo 
JEZUSA: Panś przez wyzucie fię zu- 
pełne ze wfzyftkich rzeczy, á to czyni 
aby fię iawnie- przed wfzyftkiemi o- 
Świadczyłi, że całego „Świata fortuuś 
za nic u niy ieft, że fię iey wyrzekłś, 
i że famych tylko pragnie bogaćtw Nie- 
biefkich, i do nich wzdycha, te które 
iey tam fa zachowane. Zakonna Ofo- 
ba będąc uczennicą BOGA upokorzo- 
nego, A poznaiąc wizelką próżność na- 
dętości i pychy ludzkiey chwyta fię po- 
kory JEZUSA Chryftufa; i żeby tey 
pokory iawne uczyniłą oświadczenie”, 
bierze ná fiebie fukienkę fkromności i 
pokorze przyzwoitą, ńby znać dał4 
przez to jak ieft nieprzyiazną temu 
wfzyftkiemu co fię pompą Świata tego 
nazywać zwykło: iak tym gardzi, iako 
mia- 
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miafto tego coby miśła (zukać iak fię 
znaczniey i Świetniey nád innych prô- 
Źną okazałością, pokazać między lu- 
dźmi, całe iey ulilne pragnienie ieft 
dążyć nieuftannie do ofiągnienia dzie» 
dzićtwa wiekuiftego, i zaiaśnieć w Świśw 
tlości Świętych, Zakonna - ofoba bę. 
dąc umarłą famey fobie, ślbo pragnąe 
umrzeć fobie, á wiedząc iak iey fzko- 
dząca iet zepfutych zmyfłów zaraza, i 
iak wiele jey ną tym należy, śby -ná 
powinnym fobie trzymała ie pofłufzeń- 
ftwie i poddaniu, bierze fobie za czą- 
ftkę fobie włafną umarrwienie JEZI- 
SA Chryftufa: i żeby wiadome innym 
uczyniła to. obranie fwoie, przybiera 
fię w (ukienkę grubą i pokutną, iakoby 
mówiła: niech Światowi ludzie, ledwie 
nie. za boga maiący ciało fwoie, piefzczą 
ie i niegodziwie mu dogadzaią; co ia 
póydę zá Zbawicielem moim Ukrzyżo» 
wanym, i na każdy dzień brać na fie- 
bie będę Krzyż Jego i dzwigić go ná 
moim ciele. 

Do tey Sukienki Zakonney 
Ofoby płci nięwieściey przybieraią Ve- 
lum to ieft zafłonę ni głowę: tę zafło= 
nę, którą Tertullian przyrownywa de 
tarczy, która ma fłużyć dufzy przeciw 

wizy- 
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wizyftkim pogorfzeniom ná nią przypa« 
daiącym, i przeciw natarczywościom 
pokus. któreby ná nią uderzyć mogły. 
Cóżkolwiek bądź z ftrone tego zdánią 
Tertulliana, rzecz iet pewna, że po» 
krywaiąc fię tą zafłoną Pann4 Chrze- 
Ściańfka, oświadcza fię uroczyście i iá- 
wnie, że uczyniła poftanowienie zam- 
knięte odtąd trzymać oczy fwoie ná 
wfzyftkie rzeczy żiemfkie i świeckie; 
tłumić w fobie dwa pragnienia nay- 
fzkodliwfze, á ztym wfzyftkim naybar- 
dziey zwyczayne, chcieć widzieć, i 
chcieć bydź widzianą: pogrzebić nie- 
iako famą fiebie iefzcze za życia, i u- 
kryć fię w ciemnym utaieniu ofobno- 
Ści, Żeby nic nienależała do Świata, i 
nie znim do fprawy nie miała: zaba- 
wiać fię iedvnym ftaraniem przypodo= 
bania fię Bofkiemu Oblubieńcowi fwe- 
mu, i pozyfkać go fobie; oddać fię ie- 
dynie BOGU, i nieprzeftawać z nikim 
tylko z BOGIEM. 

Oto tego wfzyftkiego Sukien- 
ka Zakonna ieft świadectwem pod zmy- 
fly podpadaiącym: to ona znaczy, to 0- 
powiada, i ztąd pochodzi owo pofza» 
nowanie które iakoby wmawia w ludzi 
światowych, i ztąd wzgląd oni na nią 

E ma- 
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máią iako na odzienie czci godne. I 
nie płonnie mówię, że Sukienkź Ża- 
konna ieft to odzienie honor znaczące, 
i czci godne: bo ieżeli fą fuknie fłu- 
żące do zóżywania i dla wygody: fą 
też inne fłużące do oznaczenia honoru 
1 ofobliwey godności iakiey. { ták wi- 
dziemy iiko Królowie ná wielkie uro- 
czyftości biorą ná fiebie płafzcz czy pá- 
ludament Królewfki, iako znak Maie- 
ftatu i powagi Ofoby ich. Ták widzieć 
fię daią Papieże przybrani w fuknie fo- 
bie tylko 1 godności fwoiey włafne, 
przez które łatwo ich rozeznać od wfzy- 
ftkich innych Bifkupów, i Prałatów Ko- 
Ścielnych. Ták Błogofławieni nawet w 
Niebie maią co o nich mówi Pifmo S. 
włafną fobie Szdtę Chwały, ftófui ącą fię 
do ftopnia ich błogofławieńftwa i świą- 
tobliwości. Takować ieft, przez poró- 
wnanię rzeczy biorąc Sukienka Zakon- 
na, i z podobńychże przyczyn bierze 
fię iey ozdoba i fzącunek. Bo fzácu- 
nek i ozdoba fukni iakiey nie ma bydź 
miarkowana ztey tylko materyi z któ- 
rey. ieft zrobiona, ale „urzędu któremu 
ieft włafna, śle ze ftanu i godności któ- 
rey jeft. znakiem. Zkąd że to tedy poa 
chodzi, £ że Sukienka Zakonna lubo z 
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fiebie profta i uboga. bywa ztym wfzy= 
ftkim w takim pofząnowaniu i uczci- 
wości? Nie zkąd inąd to bydź może, 
tylko. że tych których przyodziewa.-, 
pokazuie bydź Przyiaciołmi Bofkiemi, 
ludźmi fzczegulniey oddanemi i po- 
święconemi BOGU; fługami i fiużebni- 
‘cami Bofkiemi z włafnego ftanu fwego 
iftoty: Oblubieńcami JEZUSA Chry- 


ftufa; Pannami JEZUSA Chrtyftufa; U- 


bogiemi JEZUSA Chryftafa; wiernemi 
Naślądowcami JEZUSA Chtyftufa; w 
którego fię przyftroili barwę. i do któ- 
rego że fzczegulniey należą, maią fo- 
bie zá honor. 

W ten <ci fpofób Świat fobie 
wyftawia Ofobę Zakonną, (ądząc o niey 
według iey fukienki. Ale poftąpmyno 
daley, czego fiè ztego wfzyftkiego ma 
uczyć ofoba Zakonna?. Co fobie z tąd 
powinna wnofić? Jaką ná fiebie fama 
czynić uwagę? Co ma fobie na oczy 
wyrzucać, 1 z czego ma fię przed BO- 
GIEM zawftydzaąć? Toć było ducho- 
wne ćwiczenie Bernarda Swiętego, któ- 
ry zawfze kładł fobie przed eczy po- 
winności Stanu fwego Zakonnego, i 
fam fiebie pytał: Gdzieżeć to przyfzedź 
Bernardzie, i po cóżeś tu przyjzedł? 

Ez Grun= 
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Gruntowna to ieft zaifte uwagś, i pē- 
trzebna ná nią pamięć, któraby powin- 
ną żywo bydź zawfze wyrażona w my- 
Śli Zakonney Ofoby. 

Bo ták poniekąd iak Swięty 
Bernard, i owfzem fłufzniey ik S. Ber- 
nard ma fię fiebie częfto pytać Zakon- 
na Ofoba: iakąż to ieft Sukienká któ- 
rą nofzę, i com ia zamyślała na ten 
czas, albo com była powinna zamyśląć 
biorąc ią n4 fiebie? Oto Sukienká tá 
uboga ieft, przez co wyznáię przed 
Światem ubóftwo JEZUSA Chryftuf: 
áh! o 1ák to rzecz przeciwna mieć pod 
tą fukienką zdania wewnętrzne wcśle 
przeciwne uboftwu temu którem fobie 
obrała: zabiegać z pilnym o to ftara- 
niem, aby mi ná niczym nie fchodziło; 
poczytać to zá rzecz dziwna, ieżeli mi 
czego odmówią; nie chcieć przeftawóć 
na famych rzeczach potrzebnych: śle 
fzukać iak nayufilniey rzeczy zbytnich, 
Żebym fobie przez nie dogodziłi: śni 
bydź ufpokoioną póki mi nie będą po- 
„zwolore; tyfiączne wynaydowść pozor- 
ne przyczyny, i pretexty: abym uży- 
wanie ich zá fprawiedliwe udała; fta- 
rać fię nawet (o iaka to iet fłabość 
ducha, od którey Zgromadzenia Zakon» 
ne 
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ne nie zawfze fa wolne ) ftarać fię nå- 
wet nofząc ná fobie wór i włofiennicę, 
aby fię wnich znaydowało owo ułoże- 
nie, ów kfztałt, który świeckości zary- 
wa, którey iefzcze nie+pozbyło zupeł- 
nie ferce moie. Sukienka Zakonna 
ieft fukienką fkromną z fiebie i pokor- 
ną, przez którą oświadczam ná fobie 
pokorę JEZUSA Panś, iakaż to tedy 
rzecz przeciwna ieft zachowywać pod 
tą fukienką pokorną i f(kromną zdźnia 
ierdeczne wcale przeciwne pokorze 
Chrześciaćfkiey: iak to rzecz takowey 
fuk ence przeciwna, że wniey tak má- 
ło mam uniżoności, że nie chcę w 
przypadaiących okolicznościach ufiąpić 
innym, znieść wzgardę iaką oloby mo- 
iey, fłuchać napomnienia innych: że 
pragnę tak gorąco Aby mię nád innych 
przenofzono, że fię domagam pewnych 
mieyfc i urzędów do których otrzyma- 
nia pycha mi ieft pobudką, 4 ia tyle 
przedfię biorę frzodków, abym ich do- 
pięła: że zachowuię w fercu moim ty- 
le zazdrości taiemnych przeciw tym 
którzy mnie wtym i tym przechodzą: 
i którzy w więkfzey fa u innych nade- 
mnie wziętości, którey ia iefzcze doyść 
nie mogła: że tyle i ż nad to mam 
ná 
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na to względu, cokolwiek ślbo mi w 
czym zafzkodzić może, ślbo iakożkol- 
wiek przed ludźmi mię udać; 4 to dla 
tego że tamto przeciwi fię próżneści 
moiey: to z4ś dogadza iey.: Ta Su- 
kienkA Zakonna fuknią ieft grubą i po- 
kutę znaczącą, przez co oświadczam 
przed Światem umartwienie JEZUSA 
Chryftufa: cóż ieft tedy że w tey fu- 
kience grubey i pckutę oznaczśiącey 
tak ieftem piefzczona w tym wfzyftkim 
co fię tycze ofoby moiey wygód i wczá- 
fow moich, niechcąc w niczym fię mar- 
twić, uciekaiąc jle mogę przed pracą 
à robotą, zażywaiąc fałlzywych przy- 
czyn które mi tylko wymylł móy po» 
daie abym fobie ofodziła furowość kár 
kości Zśkonney, i ciężar iey złożyć 
mogła: uftępuiąc lada lekkiey fabości 
która ná mnie napadnie, i żażywaiąc 
iey ná łacnieyfze uprofzenie fobie uwol- 
pienia powinności zwykłych, bez czes 
gobym fię mogła wyśmienicie obeyść: 
nakoniec żyiąc fobie według upodoba- 
nia zmyfłów fwoich, Żadney im nie 
czyniąc przykrości. 

Ale cóż to ieft iefzcze pod 
zafłoną Zakonną, która mię fzczegul= 
niey poświęca nieiake i obowięzuie do 
za- 
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śachowania ofobności 15 milczenia w 
Życiu od Świata oddalonym. i która 
fchrania mnie przed oczyma ludzkiemi, 
śby mię oddaliła od świat4, pod tą za- 
floną która znaczy oderwanie ferca od 
światá, zebranie wewnętrzne ducha, 
tak przyzwoite powołaniu memu: co 
to ict mówię że i pod takową zafla- 
ną kocham fię wświecie, to ieft, lubię 
gdy mię nawiedzają ludzie świeccy, Ści- 
Śley(ze z niemi przyiaźni; że w nich 
fmak czuię który fprawuie we mnie do 
nich ferca przywiązanie, który rofpra> 
fza i rozrywa ducha mego, który od- 
wracą mię od- zwyczaynych ćwiczeń 
Duchownych,i tęfkność mi wnich czy- 
mi, który oziębłą mię czyni w modli- 
twśch i Kommuniach, który zlekkś 
gali we mnie wfzelką gorącość nabo- 
żeńltwź,. i wfzelką żarliwość o. poftę- 
pek dalfzy w drodze duchowney i 0 do; 
fkopałości nabycie: który podobno.kie- 
dy nie kiedy dofyć żywo przywodzą 
mi, na- pamięć myśli Światowe, tak żę 
ledwie nie przychodzi wzdychać. zcię- 
żkością w.więzach moich, i pfawię 
Żałowić raz oddśney przezemnie ná 0: 
fare. BOGU wolności moiey. 


Cóż 
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Cóż to iet wfzyftko w rze- 
czy famey? Jaka to jeft przeciwność 
fukienki móiey Zakonney i ferdecznych 
zdań i śflektów moich? ' W takowey 
zaś przeciwności z kimże lepiey poró- 
wnać można Zakonną Ofobę, ieżeli rie 
zowemi fałfzywemi Prorokami, którzy 
według tego co mówi Ewanielia, po- 
kazywali fię w odzieniu owiec, śle we- 
wnątrz czym innym daleko byli, nie 
tym czym fię bydź zdawali. Sukien- 
ka tedy Zakonna nie ieft czym innym 
na ten czas tylko mafzkarą iedną obłu- 
dną, która zwieść mioże ludzi, śle któ- 
ra Paná BOGA ofzukać nie potrafi. 

Ale iefzcze gorzey fię dzieie 
gdy Świat fam nawet dochodzi tey 
przeciwności, 4 iakożby iey doyść nie 
miał? Bo króm tego że świat to jeft 
świeccy ludzie furowo uważaią wfzy- 
fikie poftępki Zakonnych Ofób: przy- 
znać trzeba, że iako znayduią fię Świe- 
ckie ofoby, które w fukniach fwoich 
świeckich maią zdania wcale Zakonne, 
i że po Zakonnemu o rzeczach fądzą, 
ztym fię i przed innemi wydaią; ták 
że áż nad to (żal fię BOZE) bywa 
Zakonnych Ofób, które pod Sukienką 
Zakonną wydaią fię iak światowe zdá- 

nia 
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nia maią w fobie. Dochodzą ich łácno 
inni, patrzą ná ich poftępki wolnieyfze, 
ułożenie twarzy nie Zakonne, uważa- 
iąc ich fłowa nieważne, lekkomyślne, 
próżne. Swiat który ich widzi i fły- 
fzy, dziwuie fię na to, f ieżeli powierż- 
chownie z fwoim podziwieniem przed 
niemi fię nie wydaie, ieżeli nawet tá- 
kowe ich poftępki w oczy ná pozór 
chwali, po ich odeyściu daleko inaczey 
fądzi i mówi o nich. [I też to fą (pra- 
wi) Zakonne Ofoby?  Takieżci też o- 
ne maią zdaniń (mówią świeccy lu- 
dzie) iako i my. takie rozmowy mie- 
waią iakie i my: tak fobie poftępuią 
iako i my: i wyiąwfzy fukni ich iakaż 
ieft różnica między niemi 4 nami? 

To wzgor/zenie pada nie na fa- 
mą Zakonną fukienkę (to ieft niefła- 
wa ztąd pochodząca ) śle i na tę ofo- 
bę która nie fzanuie iakby powinna 
tey Zakonney Sukienki: śle daymy już 
pokóy wzgorfzeniu temu, które tak ł4- 
cno i tak prędko wydawźć fię zwykło. 
W nafzey to mocy złożono, pohamo- 
wać ie 4by wcale uftało, prowadząc ży- 
Cie godne . powołania nafzego. Nie 
bądźmy Zakonnikami z fukni tylko, śle 
niech fię razem fuknia i obyczaie ná- 
fze 
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fze zgadzaią. -Boymy fię tego żeby ta 
Święta Sukienka nie świadczyła prze- 
ciw nam, gdy przyidzie nam ftanąć 
przed Sądem Bofkim.  Utrzymuymy 
Jey świętość,. i fzanuymy ią w tako- 
wy fpofób przez wierne zachowśnie i 
pilne uftaw nafzych; śby, nam fię fta- 
ła fzatą Godową, w którey mogliby- 
śmy bydź przyiętemi ná Gody Oblu» 

bieńcą, i mieć uczeftnićtwo ná 
Uczcie Niebiefkiey. 
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SLUBY ZAKONNE, 


ALBO 
OFIARA ZAKONNA. 


Te co czyni właściwie i iftotnie 0- 
fobę Zakonną, fą trzy Sluby Za- 
konne; i bydź mufi uczynienie tych 
ślubów coś wielkiego i zacnego, po- 
nieważ Oycowie Swięci z tak wielką 
pochwałą mówili zawfze i pifali o nich ii 
i pr 'zyznawśl im włofności śrcychwa- | 
łebne, i wielce Zak Pnicy Ofobie poży- 
teczne. Bo iedni z nich nazywają ie 
chrztem drugim, który gładzi grze chy, 
i który fprawuie że fie] przez nie odra- 
dza Dula Chrześciańfka do życia Ła- 
fki.. śle że fię odradza do życia Swię- M 
tego, do ftanu dofkonałości» Inni wzgląd li 
| na nie mieli iak na Męczeńftwo pra- HI 
| - wdziwe, nie Wiary, śle miłości, Mę- 
czeńftwo iako mówi Bernard S. które | 
bez krwi wylania, i bez powierzcho- | 
wnego poftrachu okrucieńltwa Tyrón- 
nów, które oni wywierali na obftawś- 
iących przy prawdzie Chrześciśńfkiey, 
nie przeto mniey frogie ięft z przyczy” 


RY 
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ny famego przedłużenia fwego, i oe 
wfzem zdaje fię dla tego ciężfzym bydź 
do wytrzymania. Takowe to były zdá- 
niá o Slubach Zakonnych Swiętych 
Doktorów. Zdania w prawdzie zacne, 
wybornyck myśli pełne, do których ie- 
dnak nie zda mi fię przywięzowść śbym 
ie tu miał przekładać, gdyż Król i Pro- 
rok tudzież od BOGA natchniony, wła- 
Ściwe bardziey wyobrażenie ślubów 
Zakonnych, zda fię przed oczy nam 
wyftawiać, pokazuiąc ich uczynienie 
iako ofiśrę oddaną BOGU, gdy mówi: 
Ofiaruyue Panu, BOGU wajzemu, Gfiń- 
ruycie mu ofiarę Chwały, i oddawaycie 
Śluby wajze Naywyż/zewu. (b) 

Ofiara tá zupełnie jet świą- 
tobliwa: á to w dwoifty fpofób, z któ- 
rych ieden fię drugiego trzyma, Z tąd 
nayprzód, że w tey Ofierze Zakonna 
ofobź ieft ta, która famá przez fię od- 
prawuie urząd ofiaruiącego i Kapłana. 
Powtóre: że w tey Ofierze, fama taż 
Zakonna ofobź ieft tą rzeczą, która ofiá- 
rowang bywa. ” Zakonna Ofobź czyniąc 
Śluby iwoie, jeft razem Kapłanem i o- 
fiarą. Kaplłánem który ofiaruie: i Ofia- 
rą która ofiarowaną bywa. Kapłanem 


któ- 
(b) Pfal. 19. 


w Slubóch fwoich. us 
który ofiaruie, i który przez tę ofiarę 
uroczyście fię obowiązuie BOGU: Ofa.- 
rą która mu ieft oddana, i która dlą 
tego fiebie oddania fzczegulnicy i zu- 
pełnie należy do BOGA. Pod temi 
dwoma iakoby imionami każda Zakon- 
na Dufzá uważyć może ia%ą ieft: i nie 
mniey na rzecz ztych iedną, niż ná 
drugą wzgląd maiąc, tak pierwfzy iako 
i drugi obowiązek ma iey fłużyć za 
prawidło ná prowadzenie całego życia 
fwego świątobliwie, i z których każdy 
podaie iey ná ftan iey, i na powinność 
ftanu iey, uwagi ku zbudowaniu flużą- 
ce, i nauki zbawienne. 

l. A nayprzód Zakonna O- 
foba ieft która famá przez fię czyniąc 
Sluby Zakonne, odprawuie urząd Ofia- 
ruiącego i Kapłana: 4 to dla czego? bo 
oná fama przez fię obowiązuie fię, fa- 
ma Ślubuie, famá fię daruie, fłowem 
fama fię zupełnie ofiaruie. BOG przy- 
. tomny ieft Ofierze tey, áby ie przyjął: 
fługa iego Kapłan wyznaczony na to, 
obecny imieniem Bofkim i Kościoła, tęż 
Ofiarę odbiera : Lud wierny tey fię O- 
fierze przypatruie, śby dał o niey świa- 
dećtwo: śle famaż Żakonna Ofoba te 
ofiare czyni, i nikt miafto niey czynić 
iey 
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iey nie może. , Dowód tego iawny ieft: 
bo według nauki Teologii, ślub każdy 
jet śktem woli, á woli wolnie fobie 
poftępuiącey ; A zatym woli takiey, któ». 
ra fama przez fię czyni; która fama fię 
na co odważa: która mocą fobie raz 
od BOGA na fiebie pozwoloną rządzi 
famá fobą, i famá fẹ według upodoba- 
nia fwego obowięzuie. Prawdą, że do 
czynienia takiego ślubu, BOG ią po- 
przedza, i utrzymuie Łalką fwoią: Pra- 
wda że powołanie Bofkię do tego ią 
nagli, nimawia, pociąga, ztym wfzy- 
ftkim, Łafka ta, powab ten, to powoła- 
nie Niebiefkie nie czyni przez fię ten 
obowiązek, którym Ofoba Zakonna od- 
daie fẹ BOGU, Trzeba Aby na prze- 
rzeczone powołanie wola przeftała, aby 
na nie zezwoliła, aby fię famá nań od- 
dała; i aby w tym: zezwoleniu woli w 
tym fię iey oddaniu; Żadne przynie: 
wolenie, przymufzenie, konieczna po- 
trzeba nie zachodziła: żeby Żadna o- 
myłka, Żadne ofzukanie, mieyfca nie 
miało, na koniec nic takiego coby wia- 
kiżkolwiek fpofób mogło nadwerężyć 
wolności Jego, i fwobodnych praw Jey. 

Te zaś Prawa tak maią bydź nienaru- 
fcenie zachowane, że od ich całości iako 


kos 
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koniecznie potrzebney, zawifła w ka 
Żdey Zakonney Ofobie rzetelność pra- 
wdziwa Ofiary od niey uczynioney; za- 
fugí i pożytek z teyze Ofiary: i nako- 
niec ftałość i trwałość nieodmienna O- 
fiary teyże. 1. A nayprzód od niey 
zawilł4 rzetelność prawdziwa uczynio- 
ney ofiary: bo ponieważ rzecz tu idzie 
o ofobę Zakonną, ieżeli ta z dobrey i 
fzczerey woli fwoiey nie ofiaruie fię fa- 
ma i oddaie BOGU, nie może ná ten 
czas prawdziwa bydź ofiarś, gdyż fię 
nie obowiązuie rzetelnie na fłużbę BO- 
GU.  Niechay bówiem ftanie przed Oł- 
tarzem,«niechay w pofrzód zgromadzo- 
nego ludu, w głos przed nim wyraźnie 
przepifanemi fłowy, z ślubem fię da fty- 
fzeć: ieżeli flowá te ślub wyrażńjące 
zuft tylko á nie żferca pochodzić be- 
dą: wfzyftko to za nic, rzecz będzie 
powierzchownie co do obrządków iwo- 
ich okazała, śle bez żadnego fkutku. 
Tak trzymaią wfzyfcy Teologowie:.i 
żtąd ná fundamencie tey nauki odrzu- 
ćaią iako obietnicę próżną i nic nie wa- 
Żącą, Ślub taki któryby był od fakiey 
ofoby czyniony iedynie z wzlędu jakie- 
go ludzkiego, ślbo z boiaźni, lub dla 
obietnic obłudnych, czyłi też z przys 
czy= 
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czyny furowey groźby, poftrachu, któ. 
reby pomiefzać tęż ofobę mogły, i po- 
niewolnie przywieść ią do obrśnia fo» 
bie ftanu Zakonnego. 2. Powtóre: od 
teyże wolney woli ludzkiey obieraiącey 
fobie Chętnie ftan Zakonny, zawifłą 
świątobliwość tey ofiary: przyczyną 
tego ieft: bo to co ofiarę Świętą czyni, 
ieft intencya, ieft dobry umyfł, i duch 
wewnetrzny.» Zkąd wnieść potrzebś, 
że Ofiar4 Zakonna ieżeliby z fzczerey 
intencyi czyniona nie była: dni duchem 
tym ożywiona, nie byłaby zdaniem Sę- 
dziego BOGA poczytaną od niego tyl- 
ko za fprawę oboiętną; i iak ciało bez 
dufzy trupem ieft, tak i onaby umarłą 
w oczach fię Jego pokazała. Jakążby 
cześć zniey BOG odbierał, który nie 
ma to za czei fobie powinney oddanie. 
co z dufzy fzczerze Go pragnącey ucz- 
cić, nie pochodzi. . Azaliż [a (mówił 
Pan BOG żydom ) potrzebuję owoców 
ziemi, które wy przynoficie do Kościo- 
łá mego; albo krwi bydląt, którą wyle- 
wacie nå Ołtarze moie?  Wfzyltko to 
ia mam za nic póty, póki mi ferca wá- 
fze oddane nie będą: póki fię te fzcze- 
rze nie będą miały do mnie! 3. Po- 
trzecie: iefzcze od teyże wolney woli 
Zakon- 
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Zakónney Ofoby zawillá zafługa i po* 
żyteęk pochodzący z ofiary iey.. Obies 
cał Pan JEZUS ftokrotsą nadgrodę ná 
tym świćcie, i żywot wieczny ná tam- 
tym: śle komuż? nie temu któryby fię 
wyzuł że wfzyftkich włości i maiętno- 
ści (woich: ale temu, któryby fam dos 
brówolnie opuścił ie. Nie temu któ- 
tego choćby niechcącego oddalą od Oy- 
cą iego, od Matki, od Braci, od Sioitr, 
dle temu; który farh dobrowolnie od- 
dali fię od nich. * Nie temu którego 
poniewolnie pociągną ż4 nim; śle te- 
mu, który fam z dobrey woli fwoiey 
póydzie za nim. Jakoż w rzeczy fa- 
mey nie mafz zalługi przed BOGIEM 
tylko w tym co pochodzi z dobrey wo- 
li: áni Pan BOG'inśczey poważa fobie 
fprawy nafze, tylko z tego ku fobie afs 
fektu zktórego ie kto czyni. 

4. Nakoniec ftateczność trwóa 
ła Ofiary Zakonney, zawifła od tey wo» 
li wolney Zakonney Ofoby: bo: przez 
nią Slaby Zakonne ftawaią fię nieóda 
miennemi, i nieiakó:wiecznemi. T4- 
kowemi zaś bydź nie mogą, tylko ile 
fię obowiązała wola Zakonney Ofoby. 
Idzie zá tym, że gdyby nie ona famá 
była fię obowiązałź, i gdyby obowią: 
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záne fie Zakonne było fałfzywe i tyl- 
ko ná pozór uczynione, mogłaby go fię 
zjprzeć Zakonna Oloba; mogłaby go 
odwołać, mogłóby zrzucić iarzmo któ- 
remu fię nie poddała, 1 do którego we- 
dług fwego;zdźnia żadnym fię nie:przy- 
niewoliła obowiązkiem.< Trzeba tędy 
zawfze fię tego trzymść co w tey mie- 
rze; fundamentem -iett wfzyftkiego: że 
Aby prawdziwie, godnie, ftótecznie: na» 
leżeć do BOGA, i/bydź iáko rzeczą Je- 
go, ma fię Zakonna Ofoba fama Mu 
ofiarować n4 to i poświęcać: i to to 
ieft właśnie co ia chcę; rozumieć, gdy 
twierdźę:. że wtey Ofierze famá! Za- 
konna Ofoba ma: odprawowść. urząd 
Ofińruiącey, i Kapłana. 

Wielka: to: zaifte prawdó, któ- 
ra podaie: dufzy Zakonney: wiele przy- 
czyn, iak pociechy świętey, tak 2b4- 
wienney « nauki, czyli to na fam cząs 
czynienia ślubow: fwoich, czyli "na cą* 
ły «bieg, dalfzych lat fwoich. ,Jakóż 6 
iak to wielka dla niey gruntowney po- 
ciechy przyczyną ;okiedy po zakończo= 
nym zwyczaynymm W Nówicyacier«do= 
świńdczeniu, będąc'wezwaną przed P4- 
ni, Aby: przed oblicznością Kościoła i 
zgromądzonych Wiernych ai 

ię 


w.Slubach [woich. 83 
fie; zchęcią fwoią: 1 tim dopełniła -O= 
fiary (woiey przez iawnie uczynioną w 
głos obietnicę, może w fobie {famá mó* 
wić, i owfzem i BOGU nawet że -cø 
ią do tego prowadżi nie ieit duch iaki 
boiaźni Hużebniczey, iakoby: poniewol- 
hy. który ieft duch niewolników: śle 
ią prowadzi duch miłości, który jeft 
duchem przy pofobionym przez Łafkę 
Synów i Córek Bofkich: że ią nie pro* 
wadżi. duch iaki domagśiący fię zapła- 
ty lub nadgrody: który ieft duchem na- 
iemników:;"śłe ią prowadzi Duch Wia- 
ty, pragnący tą ofiarą BOGA uczgić, 
który ieft , Duch Wybrinych Bofkich. 
Tak ieft Panie, oto ia przychodzę tu i 
ftawam przed Tobą: śle pozwolifz mi 
ftawaiąc tu: przed obliczem Twoim że 
mogę fama dać fobie fłodkie to Świś- 
dećttwo : że przychodzę tu, bo tego 
chcę dobrowolnie; że ferce moie Cie- 
bie pragnie; Że ferce moie Ciebie fzu- 
ka: i że dar ten -który ci. ofiaruię; nie 
ieft wydartym mi przez gwałt dobrem: 
śle chętnym czci Twoiey: przezemnie 
oświadczeniem. Niech będzie BOZE 
móy na wieki błogofławione miłofier- 
dzie Twoie: że to pozwoliło mi tey 
tak gruntowaey użyć pociechy, ztąd, 
Fa że 
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że miło mi ná to wfpomnieć, Że co- 
kolwiek przecię dla Ciebie czynię, i że 
to czynię będąc pobudzoną nótchnie- 
niem Bofkiego Ducha Twego, zá: któs 
rym wiernie i pofiufznie idę. Wier- 
ność zaś/tą wiem Że i z Twoią ieft 
czcią więkfzą, i z moig więkfzą przed 
Toba zafłagą, i moim zbawieanym po- 
żytkiem, że ieft fkutkiem dobrey woli 
moiey tak fobą rządzącey. 

Taka mówię ieft i tika bydź 
powinna pociecha dufzy;Zakonney. Po~ 
ciecha trwała, która od pierwfzego mo- 
mentu w który dufza zaczyna fwoią 0- 
fiare; rościąga fię 4ż do oftatniego ży- 
Gia iey krefu, w którym przechodzi z 
tego śmiertelnego życia, 4ż ná łono fa- 
mego BOGA. Bo nie to fię dziele z 
ofiarą Zakońną, co fię dziać zwykło” z 
innemi ofiarami, które w godzinie ie- 
dney lub w krótfzym iefzcze czafie koń- 
czą fię przez uftanie, zepfacie, śmierć 
rzeczy ofiarowśney. /Zakonna Ofobą 
lubo prawdziwie ofińrowana, żyie ie- 
fzcze, i może trwać wżyciu dni wie- 
le: 4 iefzcze ztym dla fiebie pożytkiem, 


Że może kiżdego dniń ponawiść ofiń= ' 


rę (wolą. Ani to oná mowy ná fieb.e 
bierze obowiązek, ale tenże fam ná na= 
wo 
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wo potwierdza, Nie to ieft, to iuż w 
iey mocy, aby fię od niego uwolnił, 
zawfze to jednak prawdą ieft, i dofyć 
iet wiedzieć o tym, że famá go ná fie- 
bie włożyła: tak dalece, że ftan ten 
przez fzczęśliwe i święte pomnożenie 
trwa ftale ode dniń do dnia, od roku 
czy wieku żyiącey Zakonney ofoby do 
poźnieyfzego, i użycza fię wfzyftkim 
iey zabawom, pracom, urzędom, póki 
nie (podoba fię Łafkówemu Niebu po 
Życia iey fkończeniu, ukoronować nád- 
grodą wieczną zafługi Jey. 

I nie dofyć na tym; że ztey 
dobrowolney ślubow fwoich, 4 trwśłey 
według ftanu fwego Ofiary, tyle po- 
ciech duchownych mieć może Zakon- 
na Ofoba: śle nád to wiele potrzebnych 
å zbawiennych nauk, może ztąd z po- 
Żytkiem fwoim wyczerpnąć: grunto» 
wne zabrać pobudki do utrzymśniś fię 
w powinnościach fwoich, do zgromie= 
nia famey fiebie zá leniftwo i oziębłość 
w zachowaniu ślubów fwoich, i obo- 
wiązków. Ah! mnie! obiecałam byłá, 
chciałam fzczerze, oświadczyłam fię 
BOGU memu: Panie Tyś fam BO- 
GIEM moim, nie mam żadnego in- 
nego Paná któremubym miała ać 
Obie- 
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Qbiecałóm Mu zupełne pod wolą Jego 
i rozkazy poddanie fię: i żem go lię 
wiernie we: wizyfikim trzymać miśłó, 
Jakom to obiecśła tókem tego chciśła; 
Chciałam była żyć według przepifu Re- 
guł moich: chciałam ie pełnić według 
ich obowiązku, i doftąpić przez to po- 
winney dofkonałości. I więcże to fa- 
mo co tak fłufznie pierwey chciałim ł 
ztakim rozmyficm, iużem chcieć tega 
przefiała? ślbo ieżeli dotąd chcę iefzcze 
tego, czemuż równą iak przedtym nie 
pragnę gorliwością? Ciężar karności 
Zńkonney zbyt mi fię przykrym ftaie, 
ofobliwie pod niektóre czafy: przydłuż- 
fze w niey trwanie podległym fię fiaie 
wielu niefmńkom i tefknicom: śleż mi 
to przewidzieć wfzyftko należałó: o” 
wfzem co mówię: rzeczą famą, iużci 
ja to niedopiero przewidziała; á żem 
przewidziała, iużem na to zezwoliłą, 
Odważnie i przy innych dałim ná to 
fłowo, Twięcże na to pewnie, śbym 
je nazad odwołała? abym fama fobie 
fałfz zadawała teraz? 4bym upadała ná 
fercu kiedym ie fkutkiem famym 'peł- 
nić miałá?  Biadaż. mnie famey jeże- 
Jibym w ten fpofób pfować miałó, i ni- 
fzczyć dzielność ofiary moiey, w którey 
fa- 
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fima w ofobie włafney odprawiłam iå- 
koby' Kapłańfki urząd ofiaruiącey fiebie 
BGGU. 

U- Nad to: Zakonna Ofo- 
ba famá w fobie ieft rzeczą do ofiaró- 
wónia BOGU przez czynienie ślubów 
fwoich fużącą: i famá ieft właściwą 
ofiśrą: Bo w tey Ofierze to co aná o- 
fiaruie, nie co innego ief tylko oná fa- 
má, i to wfzyftko co może do niey na- 
leżeć; ofiaruiąc zaś famą fiebie, ofia- 
ruie BOGU ofiarę naydrożfzą: ofiarę 
która Mu cześć oddaie naywiękizą; o- 
fiare na wfzyfiko co ma i mieć może, 
powfzechnie fię ściągaiącą. 

r. Ofiara tá ieit naydrożfza: 
nie mówię naydrożfza ile ieft famá w 
fobie, lub względem którychkolwiek in- 
nych ofiar: śle względem tey ofoby 
która ią czyni. Obiaśniymy rzecz tę. 
Jeżelić ia famą fiebie uważać będę ićk 
ia jetem i czym w rzeczy famey ie- 
ftem: pewna to, że ile ziftoty moiey 
niczym ieftem: nie mogę nic, i za nic 
też poczytać fię mam: śle ztym wfzy- 
fikim to nędzne nic moie, to iet wła- 
Śnie co mi ieft naydrożfzego, ponieważ 
to ieft ia famá: każdey zaś rzeczy nic 
po. BOGU milfzego nie ieft, iak to czym 
ona 
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oná ieft. Kiedy tedy ia fama daię mnie 
famą, czynię z ftrony moiey daninę i 
dar paywiękfzy. Rozkazał był Pan 
BOG Abrihamowi: Weź Jedáká, Syn 
żo twóy iedyny: i ty go kochafz, ztym 
wjzyfikim chcę óbyś go nå tę górę zá- 
prowadził, i tam mi go ofiórował: bo 
tego po tobie wyciegam. . Ufłuchał ro- 
zkazu Bofkiego Patryarch Sw. zźpro» 
wadził Syna fwego ná mieylce naznás 
czone, wyftawił (am fiós ná którym go 
miał był ofiarowść, już go miał mies 
czem ciąć w fzyię, i gdyby Aniół Páń- 
fki nie zatrzymał był ramieniś iego: 
iużby było po Jzaźku: iużby ukocha- 
nego Jedynak tego krewby wylaną 
była, i razem tym śmiertelnym zakoń 
czone Życie Jego. Toć ieft eo poto» 
mne wieki ofobliwemi ozdobiły po- 
chwałami, iako Ofiarę iedną znayświęe 
tfzych i naypamiętnieyfzych. To fię 
famemu Panu BOGU fzczegulniey po- 
dobało, i co miał zá dowód naype- 
wnieyfzy pobożności Abrahamś i Wia» 
ry Jego: Teraz prówi doznałem żę fig 
mię boi/z: ponieważeć nie żółowat dla 
mnie Syn twego Jedynego. Ani na tym 
Pan Naywyżízy przeftaie, śle hoyność 
Jego w dallzych dla niego PAIRĄCEZA 
iç 
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fię obietnicach: Ponieważeć. ( prówi) 
ło uczymł, i ná oświadczenie twoiey ku 
mnie miłości, nie przepuściłeś Jedyna- 
kowi twemu, blogofláwić ci będę, rozmno+ 
żę nafienie twoie ták iák gwiazdy ná Nie- 


bie, 


Niechcę ia tu nic uymowść 
zfzacunku tey Ofiary, którey zafługę 
tak bardzo wynofi Pi(mo S. i którą tam 
Pan BOG tśk obficie i wfpaniale nád- 
grodził; ztym wfzyftkim rzecz to pe- 
wna, że Abrahám oddaiąc Panu BOGU 
ná ofiarę Jzaćká, nie ofiarował famego 
fiebie. Syna ofiárował: á w tym Sy- 
nu, iedyną podporę Domu fwego, przez 
którego imię Jego w potomne czafy 
trwać miało: fłowem, ofiarował wnim 
wfzyfikie nadzieie fwoie: źle raz ie- 
fzcze tę prawdę powtarzźiąc, Syn ten 


nie był onże fam: i trzeba przyznać i 


ów nieomylny wyrok Ewangelii, że nie 
mafz ofiary iówney do tey, jako dać 
Życie fwoie zd przyiaciół fwoich, iżko 
dać famego fiebie. I toć ieft fzczę> 
Ście nieofzacowane Zakobney Ofoby: 
W ten to fpoiób pełni co do litery wiel- 
ką ową naukę Zbawiciel Pan; Jeżeli 
Ç prawi) kto chce poyść zá mną, miech 
fig famego fiebie zóprze,  Uważcie pilno 
(moe 
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(mówi na to mieyfce S. Grzegorż Pa- 
piez) wielka to rzecz ieft zarzec fię 
tego co kto ma, i, dziedziczy: ále to 
iefzcze nie wfzyftko: w tym rzecz zá- 
chodzi: naytrudnieyfza, i ten feft fto- 
pień naywyżlzy zśprzeć fię famego fie- 
bie, i włafney ofoby fwoiey. 

2! Tę Ofiarę famey. fiebie 
gdy czyni BOGU Zakonna Ofobń, od- 
daie mu przez nią i oświadcza cześć 
naywięklzą. A to w iaki fpofób? Oto 


dla tey famey przyczyny, Że w tey o-, 


fierze oddaie fię Panu BOGU rzecz nay+ 
drożfza. Bo wrzeczy famey fzącnnek 
rzeczy ná ofiśrę idącey: fzacownieyfzą 
czyńi ofiirę: a fzacunek ofiśry więkfzą 
cześć oddaie temu Panu, dla którego 
fie tá ofiará dziele. W fłarym Zakonie 
ofiarowano Pánu BOGU owoce ziemi, 
ofiarowano mu krew kozłów i wołów. 
Nie odrzucał ci On tych ofiar: raczył 
ie przyimować: dle w rzeczy famey 
czyliż godne były ofiary takie Naywyż- 
fzego Pan4? i iakim on okiem patrzał 
ná Ołtarze (woie tą krwią oblane? Do- 
fyć będzie pofłuchać z czym On fię w 
tey mierze przed ludem fwoim oświad- 
cza przez Ufta Król i Proroka, mówiąc 
do niego wyraźnemi fłowy: Słuchay 
Ludu 


mę m Ne 
dB" CB 
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udu móy: á mówić będe: Jzróbln á 0* 
swiddczęć: BOG, BOG twóy ia ieftem, 
Nie będę cię karat z ofiar twoich: 4 cóło- 
palenić twoie fg przed oczymć memi zá- 

źdy. Nie będę brat zdomu twego ciel- 
ców, áni ztrzód twoich kozłów, = Abo- 
wiem. mole f wjzyfikie zwierzetć leśne : 
bydła po g górdch i woły + - „Jeżli będę dá> 
knęć, nie będęć mówić: bo móy ief okr ag 
ziemi i nópefnienie tego. Ale czymże 
my Panie o Boże Qyców nafzych, czym- 
że my uznamy naywyżfzą moc twoi ia? 
i Panowánie Twoie wiełowładne, któ: 
remu wfzyftkie rzeczy ftworzone pod= 
dane fą?: |akieyże daniny: zą to wfzy- 
fiko wyciągafz po nis? żadney iuney 
krom was famych odpowiada Pan Wlze» 


chimocny. Z tych wfzyftkich rzeczy . 


ftworzonych nie maiących rozumu któ- 
re mi ofiarować możecie, nic nie mafz 
wam famym równego, i mic też pie 
może nád was famych fłużyć ku Chwa- 
le moiey. Bo moia chwała na tym 
ieft, Aby człowiek, ten człowiek który 
ieft iednym z nayzacniey fzych moich 
ftworzenia, którem ia wyprowadził z 
niczego, Żeby ten: człowiek: ftworzony. 
na podobieńftwo moie, i Stwórcy: (we- 
go ozdobiony znakiem: Żeby ten czło- 
wiek 
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wiek któregom „Ja złożył w ręku rady 
irpo: któremu pozwoliłem zupełne nád 
foba famym rżądy; nie chciał. inaczey 
rządzić fobą, tylko dla mnie famego; 
i żeby fię mnie famemu oddał. Oto 

„ieit ofiórA ta, którey ia naybardziey nad 

inne wfzyftkie pragnę. To zaś co Pan 
BOG owych pierwfzych czafów mówił 
Jzráëlitom, dźleko fłufzniey mówi w 
Prawie Ewangelicznym do Zakonney 
Dufzy:.i to też ieft co oná czyni ofiń- 
ruiąc mu fama fiebie, według fłów Apo- 
ftoła S. iśko Ofińrę żywa, świętą, przy- 
iemną BOGU, [c] á przez to famey fie- 
bie ofiarowanie, oddaie mu /łużbę ro- 
zumną ; która mu fię należy, i zktórey 
ma więkfzą Chwałę. 

3. Nakoniec, Zakonna Ofo- 
þá czyniąc śluby fwoie, oddaie Panu 
BOGU ofiarę na wfzyftko co ma i mieć 
może powfzechnie fię ściągaiącą. Troi- 
fty ieft rodzay dobr przyrodzonych dla 
człowieka: dobra fortuny, dobra ciała, 
i dobra dafzy: Dobra fortuny któremi 
fa bogaćtwa doczefne; dobra ciała któ- 
remi fa uciechy zmyfłów: dobra dufzy 
któremi fą rozum i wola. Zakonna 
Ofoba daiąc fama fiebie BOGU, wfzy- 

ftkie 
(c) Kom: za.v. 7. 
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ftkie te dobra ofiaruie Mu. Dobra fór- 
tuny, te daie i ofiaruie przez ślub ubo- 
ftwa. Dobra ciała, te daie i ofiaruie 
przez Ślub czyftości. Dobra Dufzy, te 
daie i ofiaruie przez ślub Pofłufzeń' twa. 
Cóż iey tedy zoftaie? nic zaifte. Ałeć 
mylę fię w tym: ieżeli iey nic nie zo- 
ftaie w rzeczy famey: śrcy iey wiele 
rzeczy zoftawać może co do nadziei, 
co do fufznych praw iakich należyto+ 
ści, co do chęci i praśnienia. ' Toć ieft 
Śliczne zdanie Ruperta Opata, które tu 
przekładam. Bö gdybym ślbo'z przy 
czyny i urodzenia mego,4lbo z przyczy» 
ny ftanu mego Żadnego ż tych 'dobt 
świeckich mie miał: mogłbym: iefzcze 
pofiągnąć fię do ich. otrzymania 'przeż 
tyle dróg prawnych o któreby mi fię 
godziło poftarać; przynaymniey  mogł< 
bym fpodziewać fię, że ich nabędę tyż 
lą godziwemi fpofobami, któtychby mi 
wolno użyć: 4 nakoniec mogłbym śby 
pragnąć nabycia ich, i bez założenia 
fobie żadnych granic, tam kierowść 
pragnienia moie, gdzieby mię tylko wi= 
dzenie rzeczy iakiey choć. w umyśle 
nawet ftawioney uniofło. © Mogłbym 


zailte tak ia iák krom mnie któżkolwiek: 


iany praguąć fobie tego, 4 to czemu? 


bo 
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bo: luboriftota człowieka ma granice 
(woje, chciwość iednak iego nie rak'ieft 
określona, i ferce dego dubo w fobie 
fzczupłe,! dofyć , ma iednak co do pra- 
gnienia obfzerności, aby świat caly or 
garnąć mogło. 

Ale zarzucić. tu mi kto mo- 
Że, że.te iakoweś pretenfye, nadzieje, 
pragnienia tych rzeczy, nic rzetelnezo 
w fobie nie. maig: fą tylko wyobraże- 
pia. ná umyśle; i iak. pofpolicie mawia- 
ią, chimery próżne. Niech tak będzie; 
śle ta też ielt rzecz właśnie w którey 
mym zdaniem uważyć „nam z podzi- 
wieniem należy dzielność i moc fkute= 
czną Ofiary 'Zakonney. „Bo w tey to 
Ofierze, -w:którey Zakonna Ofoba daie 
fiebie-famą. BOGU, daie też i ofiaruie 
wfzyftkie iakieżkolwiek pretenlye fwo- 
ię» wfzyftkie nadzieie fwoie, wfzyftkie 
pragnienia: fwoie; i Pan BOG też w 
przyjęciu łafkawym tey ofiary od Za- 
konney Ofoby: uważa te pretenfye iá- 
kóby na fłufznym prawie zafadzone, 
przyimuie te: nadzieie iak gdyby były 
o dobrach pewnych i przytomnych, po- 
czytaie te pragnienia iák gdyby były 
o dzierzawach właściwych i prawdzie 


wych: I tak Qycowie Swięci rozumieją 
flo- 
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Howa owe Piotra S. do Pana JEZUSA: 
Otośmy Pdnie opuścili w/zyfko „i pofzli 
zá Tobą! (d) Jakaż to zda fię bydź 
śmiałość mówi Hieronym: S. ná te ffo- 
wá pifzący : cóż to był. Szymon Piotr? 
oto biedny rybak. Cóż on to opuścił? 
fieci: które całą fortuną iego były: któ- 
remi On pożywienie fobie wyrabiał. 
Ztym wfzyftkim zdśie fię iakogdyby 
naydoftatnieyfze dzierzawy: był -porzu= 
cit: Otośmy (prawi) opuścili: w/zyfikoz 
Ah! w prawdzieć Piotr w rzeczy: amęy 
z gruntu to uważając, 1 właściwić”mó» 
wiąc nic nie opuścił: śle według, Duż 
cha, io gotowości ferca' iego. opuścił 
wfzyttko; bo: opuścił chęć i:prągnienie 
mieć wfzyftko:; czyli mówiąc dokła+ 
dniey, « opuścił  wfżyfiką chęć mienia. 
Opuścił świat cóły: bo gdyby miał 
władzą nad całym światem, byłby -go 
fię wyrzekł dla BOGA, i dla JEZU* 
SA Chryftufa Zbawiciela fwego. .Synś 
Bofkiego. - Zatym nie ieft wymyfł iśki 
gwałtem maciągniony, ta którą tu;przeż 
kładam prawda wten fpofób. tu+przy:+ 
toczony : że Zakonna Ofobśprzęz ofia= 
rę którą czyni BOGU famey fiebie;lo- 
fiaruie,w fobie famym i zfobą famym 
świat cśły. Ofia> o" 
Gd) Matth: zg. 


Ofiara Zakonna, 
Ofiara t4 tey iet włafności, 
że krom tey Chwały którą przynofi 
BOGU, lubo zwzględem dla niego fas 
mego uczybiona bywa; przecięż i czy 
niącey ią Zakonney Ofobie teyże chwa- 
ty użycza, ponieważ mocą tey ofiary 
Zakonna Ofoba ftaie fie nie tylko przed 
BOGIEM śle i przed ludźmi: ofobą po- 
święconą. Tey Ofierze naznaczona ieft 
nadgroda naywiękfza od BOGA, ták 
ná tym świecie, iáko i ná tamtym. 
Ta ofiara obowiązuie ná zawfze Zakon= 
mą Ofobę, aby od pierwfzego dnia w 
który śluby fwoie uczyniła, śż do ofta- 
tniego życia fwoiego trwałi nieodmien= 
nie, w raz przyiętym  ftanie ofiary. 
Czym zaś ieft tan takowy? nie wielu 
ieft którzy: to należycie poytnuią: ,A ie- 
fzcze daleko mniey takich, którzyby 
według wfzelkiey dofkonałości iego 
fprawowść fię chcieli. Bo bydź ofia- 
rą, rozumiem (za$ ofiarą Bofką ) á to 
zftanu fwego; iet to nie bydź wiecey 
fwoim, ieft te nie rządzić więcey fobą, 
ieft to nie mieć więcey Żaduego pra- 
wa nad fobą, śni go wyciągać więcey: 
ieft należeć iedynie do BOGA i wła- 
dzy Jego, nic nie czynić tylko według 
rozkazów Jego i woli Jego; przez kas 
goż» 
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7 


zóżkonwiekć 1 w iakizkolwiek fpofób ta 
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nam będzie óznaymiona, ieft bydź w 
ftanie śmierci, i iakoby umarłym fie 
było dać fobą rządzić , powodowić, po- 
łożyć ię dáć i ARNI tám ge lzie fię 
będzie Panu URZ podobźło i zwierz- 
chności tey, którey nas On poddał: 
tak żebyśmy codziennie mogli mówić 
żSwiętym Apoftołem tegoż z nim bę- 
dac zdźnia. Dla Ciebie Panie cały dzień 
byw amy martwieni, (i prawie umiera- 
my ) i iefesmy poczytani idko owce ná 
rze% (a) O dak to przedziwna i wiel- 
ce fkuteczna dla Dafzy Zakonney u- 
waga: gdy ná nią pilny wzgląd mieć 
hedzie; j WERE fobie: Ofiarą ieftem 
30GA, mego! Wzgląd ná to należy- 
ty. może ią ile zfiebie fkutecznie za- 
trzymść w ftatecznym zachowaniu wfzy» 
ftkich powinności fwoich by też nay- 
przykrzeyfzych: A też dobrze ofobli- 
wfzey: cię kości zażyć potrzeba w ich 
wypełnieniu. Tę oná malac przed o- 
czyma uwagę: na cóż gotową bydź nie 
powinna? Trzeba będzie modlić fię : 
nie dofpić é, czuć na modlitwie, praco- 
wać, upokorzyć ię, PAWIA fię: á to 
z uymą fpoczynku f zuymą zdra- 
G wia 


) 


98 Ofiarń Zakonna, 
wia. (wego, przeciw fkłonnościom fwo- 
im wtym poftępuiąc, cóżkolwiek to ią 
ma kofztować, nic ią przecię nie zá- 
trwoży: gdy (obie wfpomni że wtym 
wfzyftkim iet ofiśrą oddaną zupełnie 
BOGU fwemu. Tá włafność ofiary tym 
więkfzą ftáie fię iey pobudką, gdy u- 
waża liko tylu światowych ludzi idą 
fami chcąc ná ofiarę ci pyfze fwoiley: 
ci fortunie fwoiey i dobremu mieniu: 
inni uciechom zmyfłów fwoich i nay- 
fromotnieylzym pożądliwościom, nie- 
fzczęśliwe ofiáry Świató, który ie okru- 
tnie dręczy. i nakoniec gubi: Dufzą 
zaś Zakonna, gdy fię ftaie ofiirą BO- 
GA i Swiętey lego miłości, ofiarą ieft 
powinności fwoich, ofiárą dofkonałości 
iwoich, ofiarą zbawienia fwego, ofiarą 
wieczney fzczęśliwości, która iey ieft 
zachowana, á ná którą żeby zafłużyła, 
wfzyftkiemi fie fiłami ftóra. 

Dla tego też ma fię za fzczę- 
Śliwa, i tiką też ieft w rzeczy famey. 
W. ten  fpofób 1 my  fzczęśliwemi 
bydź możemy w Zakonie. Ofiara ná- 
fza nie iakąkolwiek ofiarą ieft, ale o- 
fiara cłopalenia, gdzie rzecz ofiarowś- 
na, calć ftrawiona bywa. Chcieć ztey 
ofiá- 


| 
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ofiśry zachować co fobie, albo tęż. o- 
debrać nazad raż to oddawfzy BOGU, 
byłaby to kradzież ciężka, iak ią ná- 
zywa Pifmo, którą wielce fię BOG 
brzydzi, i przez którą na arcy furowe 
karanie lego załługowślibyśmy. -]eże- 
li w tey mierze winnemi fię bydź u- 
znawamy W iakiżkolwiek fpofób: zá- 
witydźmy fię przed BOGIEM zá tę 
niewierność nadizą: nadgradzaymy ią: 
i przez nowe oświadczenie fię, odda- 
waymy mu cośmy mu uięli. Ah P4- 
nie nic iuż odt m zachować dla mnie 
famego niechcę zraz ci oddaney ofia- 
ty: Nielkończenie Ty wielkim iefteś, 
Żebyś miał przeftawać ná podziale tze- 
czy iakich niegodnym zacności Two- 
iey.- Toż famo nád to ieft dla mnie, 
że raczyfż przyląć ofiarę którąm Ciu- 
czyniła, i którą ci i teraz oddaię. Ah 
BOZE móy to cobym z tey ofiary od- 
trąciła, k Eny m oddała, i to com do- 
tychczas urywała, komuż oddawałam ? 

Cóż kolwiek fię w tey mierze ftało, 
czas iuż: powrocić to na twóy Ołtdrz; 
a Ty zawfze iefteś łafkawie. gotów ná 
przyięcie tego. Nie odrzucay że tego 
Panie, á ieżelini rzecz tę Świętą zel- 

żyła 
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żyła, ieżelim źle iey zażyła przeciw roz- 
kazaniu Twemu, i powinnościom mo- 
im których odftąpiłam , niechciey nig 
pogardzać: ponieważ miechcę iey od- 
tąd zażyć, i tego wfzyftkiego czym ie- 
fem, tylko ná to, żebym Ci była pofłu= 

fzna, i zawfze Ci fię podobała! 
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pena iet pociechy Swiętey ta obie- 
tnica dlå Zakonnych ofob, Którą 
'hryftus JEZUS. uczynił Apofiolom 
fwoim: Zaprawdę .powiadem wam Że 
w odrodzeniu, gdy Syn Człowieczy za- 
fedzie ná Stolicy. Maiefiatu fwego: fie- 
dziec iwy bę dziecie ná 12. Stoli ach fa- 
dząc ra. pokolenia Ludu zraci/kiego ;, i 
ktokolwiek dló mnie dom fwóy, albo braci 
albo, fiofiry álbo Qyca, Matkę Ge. tyle flo- 
kroć wegmié i żywot wieczny odziedzi- 
czy. Zakopna ofoba tak iak Apofto- 
łowie opuściła wfzyftko., I ow'zem 
w pewnym wyrozumieniu rzecz biorąc, 
opuściła daleko więcey niż Apoftoło- 
wie, ponieważ Ci nie opuścili tyłko 
łódki fwoie i feci, iśko prości ryba- 
cy. Na koniec opuściła Zakonna Ofo- 
ba wfzyftko,, Świat, cały i co ná nim 
miała w Imię Chryftufa JEZUSA, i 
dlń niego. pogardziła tym, wfzyftkim. 
Ma tedy nśleżeć do obietnicy Chryftu- 
fa Pana, i cokolwiek w niey fię zawie- 
ra, to fobie tufzyć może że odbierze, 
O iaka nadziei przyczyna! Jaką dla niey, 
i ják wielka zgotowśna nadgroda. Ale 
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jet drugie ffowo wielce ftrafzne które 
z uft: Tegoż Zbawiciel4 wyśzło, które 
podaie .Zakonney Ofobie przyczynę i 
zrzodło prawie niewyczerpane otwiera 
wielorakich i wielkich uwag: że (prawi) 
komu wiele dano, wiele fig też od niego do- 
pominać będą. Iim więcey. komu powie- 
rzono talentów, tym też więkfzego z nich 
rachunku wyciągać bedą. To ieit że bẹ- 
dziemy fądzeni według ftanu nafzego, 
i według Łafk przywiązanych do ftanu 
nśfzego: tak dalece że im bardziey 
ftan náfz był święty i fpofobny do tego 
abyśmy byli świętemi wnim zoftali: 
tym będziemy mieli z czego fię więcey 
rachować i tym więcey karania oba- 
wiać fję. Bo według tego co iefzcze 
napifano; Sługa wiedzący o woli Pana 
(wego i maiący (pofoby do pełnienia iey; 
przecięż iey nieczyniący, ciężey karany 
będzie. 

Obaczmy tedy: i przypatrzmy- 
fię Zakonney Ofobie na fądzie Bofkim. 
Zakonney mówię ofobie przypatrzmy 
fię oziębłey, niedbałey, niedofkonśłey, 
mało co przefirzegaiącey powinności 
fwoich, i ledwie co gorliwey o fwóy 
duchowny  poftępek i  dofkonałość, 
Przypatrzmy fięiey ná tym ftrafznym fą- 
dzie, 


ARE, 
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dzie, na którym BOG, dl tego tylko 
rożnicę różnych ftanów i konaycyi ży- 
cia czynić będzie aby 4 tąd brał má- 
teryą i prawidło nieiakie (prawiedli- 
wych Dekretów fwoich. Na nim my 
fie to wfzyfcy ftawiemy: i ták Zakonna 
Ofoba iako wfzyfcy inni ludzie będą 
mufieli rachować fię z życia fwego: i 
odebrać dekret który na nią wydany 
będzie. Nie podchlebuymy zaś fobie 
Żeby ten Dekret zawfze miał bydź ła- 
fkawy, w famym nawet Zgromadzenia 
Apoftolfkim znalazł fię ieden od BOGA 
odrzucony: a zatym w Żadne nam to 
podziwienie iść nie powinno Że i w nay- 
świętfzych Zakonach, znaydnią fię Ofo- 
by niegodne tey fukienki, którą ną fo- 
bie nofzą: i które BOG zacłłowuie do 
naznaczonego czafu zemfty fwoiey! 

Cóżkolwiek bądź: to pewna że 
którażkolwiek to ieft Zakonna Ofoba, 
fądzoną. będzie od BOGA 4 iak fobie 
w iey fądzeniu BOG poftąpi? uwa- 
żmyć Cóż on iey przełoży przed o- 
czy? Oto na iey przekonanie w czym 
winną będzie cztery iey rzeczy wła- 
Ściwe ftanowi iey, pokaże. 1. Dobro- 
dzieyftwo iey uczyńione w Powołaniu. 


2. Powinności Powołania tego: 3. Srzó- 
dki 
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dki które iey były pozwolone do za- 
dotyć uczynienia powołaniu temu. 4. 
nakociec zie zążycie od niey śrzodków 
tych i Łafk powołanią fwego. To wfzy- 
ftko Świadczyć przeciwko niey będzie. 
á świadeftwem fwoim ták ią pognębi, 
że Żadnego mieyfca jey nie zoftawi do 
ufprawiedliwienia fiebie. 

L A naprzod dobrodzieyftwo Zákon- 
ney Ofobie pozwolone powołania Jey dą 
tego ftanu. Nie miał względem niey Bog 
dolyć ni tym Że ią powołał dó Wiary 
Chrześciańtkiey, że ią przyłączył przez 
Chrzeft do Ciała Kościoła fw: g0; że obia- 
wil iey Prawdy Ewangelii fwoiey; że ią 
nńuczyłfaiemnicfwoich, Prawd fwoich, 
Śzrzodków  zwyczaynych  doftąpienia 
Zbawienia. Te fą pofpolite Łafkina któ- 
rych dofyć powinno bydź. każdemu 
Chrześcianinowi aby iem'awfzy trzymał 
fię nieodmiennie BOGA. A'e wzęłędem 
Dufzy tey Zakonney miat iefzcze BOG 
zamyfły fwoie wyżfze i fzczegulnieyfze, 
Miał bowiem BOG ná nią wzgląd ofo- 
bliwy iáko ná winnice fzczegulniey od 
fiebie obroną, pod którym podobień- 
ftwem mówił on fam o Jerozolymie. Tę 
to oń winnicę którą w ftokrotny poży- 
tek obfituiącą chciał był miec, z którey 
nay- 
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naywyśmienit(ze Świątobliwości owoce 
chciał był zebrać, zafadził on był ná 
ziemi Błogofławieńltwy fwemi obdarzo- 
ney: Chciał on ią widziec rofnącą co- 
raz daley; w zgorę fię wzbiiaiącą: i dla 
tego to też fzczegulniey nád inne wy- 
brałiąbył fobie. Tá była zftrone Jego 
tafka ofobliwa, wybranie z famey do- 
broci iego pochodzące: i tę łafkę to 
wybranie ftawi on przed oczy Zakońney 
Oloby żywe iey tych dobroci fwoich 
obrażenie czyniąc. 

NĄ ten czas przełoży iey iá- 
Śnie wfzyfikie taiemne zśmyfły talka- 
wey nad nią Opatrzności które miał 
względem niey: ik ią był przeznaczył 
od wieków,aby była policzona między 
lud iego ukochany; i między wierne 
przyłaciółki iego: iak ją łafkami fwe: 
mi poprzedził z pierwfzych lat młodo- 
Ści iey; aby iey był Świat obrzydził, i 
od niego oddalił, iak iey w fłabym ie- 
fzcze wieku tyle nadał fiiy i męftwa aby 
była Dotargała wfzyfikie więzy ciała i 
ktwi, i przezwyciężyła wfzyftkie prze- 
fzkody które ią ná Świecie zatrzymać 
mogły: iak ią łafkawie przyiął do domą 
twego: do Swiątnicy fwoiey śby fię tam 
Bolkjemi tylko bawiła rzeczami, i po: 
bożne» 
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bożnemi: iak ią był wezwał nś nśy- 
wyźlze świątobiiwości ftopnie, i iák do 
ich doyścia. podał iey śzrzodki; ják 
chciał tego by na ziemi iefzcze zofta- 
iąc życie ile bydź może Anielfkie, pro- 
wadziła; aby ią był przy fobie trzymał 
naklztałt Duchów Błogofławionych, i4k 
ią chciał był przypuścić do ściiłey przy- 
jaźni iferdeczney poufałości. Bo w fa- 
mey rzeczy ta to jeft zacność Powo- 
łania Zakonnego : te to fa naydrożfze 
przywilelie ftanu tego. 

Il. Przełoży BOG ná fądzie 
fwoim Zakonney Ofobie powinności 
Powołania. Łafki Bofkie á mianowi- 
cie pewne Łafki Bofkie; maią razem 
należące do fiebie pewne obowiązki, 
aby im zadofyć uczynić, i według fza- 
cunku i wymiaru Łafk tych rofna} te 
obowiązki, i ściągaią fię do ćwiczenia 
fię w rzeczach dofkonalfzych. Ztąd 
idzie że świątobliwość Zakonney Ofo- 
by powinna tym: bardziey przechodzić 
świątobliwość Ofoby Świeckiey: im Po- 
wołanie tamtey przewyżfza tey dru- 
giey powołanie: i dla tego też Stan 
Zakonny nóśleży jftotnie ná zupełney 
ofierze którą czyniemy BOGU ż nas 
famych przez trzy śluby uboftwa, czy= 
ftości 
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ftości, i pofłufzeńftwa:  Uboftwa: ofia- 
ruiąc BOGU wfzyftkie Dobra nalze; 
Czyftości, ofiaruiąc BOGU: wfzyfkie 
zmyfly nafze; Pofłufzeńftwa: ofiaruiąc 
BOGU całe ferce nafze; 1 wfzyftkę wo- 
lę nafzą. 

DIA tego Swięci Zakonoda- 
wey będąc oświeconeimi i ndtchnione- 
mi od BOGA, przydali do tych trzech 
ślubów każdy „ofobną Reguk lę, w którey 
według przepifu powinności; i przykaza» 
nych i uroczyście potwierdzonych zó- 
mykaią fię wfzyftkie Rady Ewaugeli- 
Ch zj wfzyftkie cnoty; iśko to náy= 
fzczerfza miłość Pana BOGA, i bliźnie- 
go 4 to bez względu ná fwóy pożytek; 
uftawiczne ` umartwienie tik wewnę- 
trzne iako Tpowierzchowne; pokora, po- 
garda włafney: ofoby, cierpliwość, uni- 
żoność, zebranie fię wewnętrzne; olo- 
bność, milczenie, (kromność, zachowanie 
poftów, uftawiczność modlitwy, odpra- 
Wiania Pacierzy zwyczaynych, czyta- 
nia Kfiag pobożnych, odprawowania ra= 
chunków fumnienia, fpowiedzi, Kom- 
munii, piiność w ządofyć uczynieniu 
naznaczonym pracom i urzędóm: fło- 
wem wfzyfłko co-może-fiużyć Zakon- 
ney Ofobie do iey udofkonalenia i po- 

świę- 
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Te to powinności wfzyftkie 
zyftkie, i każdą z nich ofobna przer 
mA BOG przed oczy Zókonney ofo 
bie nie cpufz czaląc 2 hich Żadnej. Oe 
to rzecze iey BOG ) Reguła twalat 
poznay ią. Oto toś była powinna Czy+ 
nić; i tym powinnaś bydź: była; obie- 
całaś mi to iiam tego wyciągał po 
tobie. | W'tym zaś wfzyftkim cóż nie 
było fłufznego, co nie przyzwoitego 
ftanowi twemu? Trzeba było abyś go 
ták umiała fzanować, iók cię świat dla 
niego fzanował. Trzeba było utrzymo- 
wać oby czaiami twoiemi świątobli:- 
wość iego. « Miałaś utorowaną do tego 
drogę; poftępować ci tylko niąnśleżało. 
lil. Przełoży daley BOG 
ná! fądzie fwoim , Zakonney ofobie te 
śrźodki, które miała podane fobie do 
zaądofyć uczynienia Powołaniu fwemu. 
Nie tylko Pán BOG nie wyciąga po nas 
nic niepodobnego, śle to wfzyftko czego 
fie domaga od nas, iakażkolwiek fię 
trudność w wypełnieniu tego trafić mo- 
że, maiąc wzgląd ná fłabość nafzą fta- 
ra nam fẹ ułatwić łafką fwoją i dać 
nam moc i fpofobność do wykonaia te- 
go. "To fię iawnie pokazuje w ftanie 
Zakonnym. Jeżeli Zakonna ofoba má 
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obowiązek: ciągnienia. do wfzelkiey do- 
fkonśłości Ewangeliczney; wieleż iey 
do tego śrźodków Zakon fam tka w rę- 
ce prawie aby tey dofkonałości nabyła? 
"Czegóż on nie czyni aby. ią*powinno- 
ści iey nauczył, aby ia oświecił, aby: ią 
do dobrego pobudził, aby ią w-debrym 
umocnił, aby ią, od niebeśpiecznych 03 
kazyi zachował, aby ią z iey upadków 
podzwignął; aby ią dobremi przykłada» 
mi kierował, aby zapalił w dufzy iey 
święta gorącość, do poftąpienia co raz 
daley ? 

Wieleż nato czafów fpofobnych by- 
io ? Czas nowicyatu y proby; gdzie 
gdy có tylko wyfzła ze Świata j iefzcze 
nie świadoma będąc rzeczy Bofkich, 
rozfądni iey nauczyciele tym fię tylko 
zabawiają aby ią kierowali, aby iąpro- 
ftowali,aby iey ducha i ferce wyćwiczy- 
li, aby ią nauczyli mądrości Świętych, 
i iak fię w niey wrzeczy famey ma 
czwiczyć? Czas Cwiczeń Duchownych 
C to ieft kollekcii ) kiedy fama w fie- 
bie wchodząc, i rozważaiąc porządkiem 
prawdy : wieczne naybardziey Dufzę 
przerażające, przychodzi do fiebie pod- 
iwoich przefzłych rozerwśniach, nabie- 
ta duchowney czerfitwości po fłabościach 

fwo- 
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fwoich. opłakuie niewierności i niedbal- 
ftwa fwoie; powraca do pierwfzey go- 
rącości fwoiey, i że fię. przed tym co- 
fneła była w drodze „dofkonałości, po- 
fpiefza teraż wmiey prędzey. , Czas od- 
nowienia Ducha (wego i ślubów, kiedy 
aby fie ściśley przywiązała Zakonva 
Ofaba do BOGA miż.kiedy indziey, i 
Żeby te Święte węzły ugruntowała mo» 
cniey , potwierdza  wfzyftkie obietnice 
fwoie ktore przedtym uczyniła, fama 
fobie na oczy wyrzuca naymnieyfze ich 
przeftępftwa; iak na nowo fię obowię- 
zuje przez oświadczenia Święte, i tak 
tudzież fię zbliża do Pana (wego; od 
którego fię nieco oddalać poczeła. 

Czas codziennych Ćwiczeń 
Duchownych; iakiemi fą Rozmyślanie, 
Modlitwa, Nawiedzania Nayświętfzego 
Sakramentu, przytomność w raz z in- 
nemi w Chórze, wielbienie P. BOGA, 
przyftępowanie do SS; Sakramentów, 
częfte roftrząfania fumnienia, uczynki 
pokutne, rozmowy duchowne; konfe- 
rencye, Exorty; Xiąg pobożnych czy= 
tanie: ftraż i pilność Przełożonych,przyś 
kłady fobie rówaych, wzaiemne wizy- 
ftkich ofób przeftawanie w iednymże 
Zgromadzeniu, które fię znich (kłada, 

które 
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które ofoby żyją pod iednąż reguła; i któ- 
re przez fpólne zbudowanie i świętobli- 
we Życie, wzalemnie wfpieraią iedne 
drugich: przydać do tego Łafki Niebie 
fkie, łafki wewnętrzne, Łatki fzczegulne 
talki oświecenia, natchnienia obfitfze 
w Domach Zakonnych niż gdzieżkol- 
wiek.indziey. 

Czegóż więcey trzeba? iczys 
Ifż to co BOG mówił |zraelowiwie bę- 
dzie mógł fufznie wymowić Zakonne 
ofobie: Cóżem mogł uczynić dla Ciebie 
czegobym rzeczą Janig nie uczynić? Wy- 
prowadziłem cię z Egyptu, wprowa- 
dziłem cię do ziemi błogolławioney; za 
pokarmci dałem Mannę Niebiefką, oto- 
czyłem cię zewfząd miłofierdziem mo- 
im, i zebrałem cię pod fkrzydła moie 
abym cię obronił od nieprzyłacioł two- 
ich? O za iak mocnemi zoftawałaś mu- 
rami, abyś fię przeciw tym nieprzyia- 
ciołom niemi zaftawiła? O iak cinie 
fchodziło na potężney broni abyś nią fię 
z niemi potykała?  Czegożem ia wy- 
ciągał po tobie coby nad fiły twoie by- 
ło £ ażebym w tym cibył dopomogł ia- 
kiegoż ftarania nie zażyłem, którego- 
żem ci z duchownych pofiłkow odmó- 
wił? Nie możefz fie o to na mnie u. 


fkar- 
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ać ina TA ŚĆ moją: ale moia 
are rzecz teraz uważyć iak fe mam u- 
fkarżać na ciebje: co ci fłufznie na oczy 
wyrzucić, „i roftrząfnąć pilno iak:wieleś 
winna fpra wiedliwości BOY: 

IV. Przełoży iefzcze BOG na 
fądzie fwoim Zakonney Ofobie, złe od 
niey zażywanie Łałk iey od fiebie po- 
zwolonych które byłyPowołaniu iey wła: 
fne. Tu ieft iakoby treść rzeczy'całey: teg 
punkt nayznacznieyfzy o który fię o- 
prze fąd cały. «Poradzmy fię z ftrone 
tego Ewangelii? ta nam oftym tylko 
ftrafzne rzeczy przekłada. Oto mowi( pod 
podobieńftwem do tey rzeczy wlzyftko 
ftofuiąc: ) iako Syn Bofki fzuka owocu 
z figowego drzewa; Śnie znayduiąc go 
na nim, przeklina ie.Winna macica któ- 
ra nie wydaje ty! Ikofameliścia: wycięta 
bywa i zefchłą wyrzucaią na o jeh! 
iluga ów który fam tylko ten talent od- 
daie co mu był powierzony, á nic znim 
nie zarobi, precz od Pana odrzucony 
iet. A według tey miary rzecz biorąc 
cóż fię ftanie z Zakonną Ofobą w. mo- 
ment iey śmierci gdy będąć pozwan 
przed Trybunał Bi JGA aj dziego, kk 
dzie fię mufiała ftawić przed ftrafznym 
Majeftatem Jego ktory na żadne ofoby 

wzglę- 


z 


Zakonney Ofoby. 1i3 
względu niema ? Cv fię mówię z nią 
ftánie gdy fię BOG do niey obrociwfzy 
tzecze ley iak ów PanEwangeliczny iza- 
farzowi (wemu: Day mi fprawę z Jafo- 
wania twego To ieft,coś była odebrała 
odemnie, 1 pod tym ebowiązkiem te ci 
były odemnie powierzone talenta, abyś 
z niemi była robiła. To było Dobro- 
dzieyftwo Powołania twego: te iego po- 
winności, te były frzodki którem ci dał 
do zadofyć mu uczynienia; na cóż to 
wfżyftko wyfzło; i jaki tego był fkutek 
z. ftrony twoiey? 

Cóż będzie gdy BOG rzecz 
całą rofpocznie od pierwfzych począ- 
tków życia Zakonnego i całą iego ofno- 
wę przed fię wezmie, które przez lat 
trzydzieści czterdzieści może i więcey 
trwało, gdy Zakonney Ofobie fiawi 
przed oczy Życie ftrawione na próżno- 
waniu, lenitwie; na ozięblości ciężkiey, 
która inż w zwyczay poszła była; ży- 
cie rofprofzone, nieumartwione, życie 
bardziey piefzczone i przez proporcyą 
rzeczy biorąc życie w Zśkonie bar 
dziey Świeckie,niż tektóreSwieccy pro- 
wadzili na Świecie: życie bez czynienia 
powinueynad fobą uwagi,bez gorliwości 
i ftaraniA fię o własną dofkonałość: bez 

H żadne- 
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Żadnego duchownegofmaku i nabożeń- 
fwa w ćwiczeniu fię w pobożnych z 
fiebie zabawach: śluby iey bardzo nie- 
dofkonale zachowane, á częftokroć wca- 
łe zgwałcone; reguły albo wzgardzo- 
ne, i iawnie przełamane: albo zachowa- 
ne z potrzeby, ćlaboiaźn:, przez wzgląd 
na przyftoyność, na oko ludzkie; fpra- 
wy inne wcale przyrodzonie, to ieft da 
nadprzyrodzonego nie wykierowane 
końca; intencye podłe; namiętności ży- 
we å niepofkromione; konwerlacye i 
przeftawania z ofobami (wieckiemi bar- 
dzo wolne; lowa obmowy pełne, i zło- 


śliwe, nieprzyiaźniżwawe długo w fer- 
cu zachowane izaftarzałe: niecierpliwo- 
ści powierzchowne aż nad to fię w nie- 
których okolicznościach wydaiące, ktore 
pomiefzania i wzgorfzenia przyczyną 


były. 


O tákowey tu bowiem Zá- 
konney Ofobie, tego gatunku Ják fie o- 
pifło tu fię mówi: to iet ( więcże 
ah! mufiemy rádzi nie radzi zawfty- 
dzaiącą nas prawdę tu wyznać )toieft 
mówi fię o wielkiey liczbie 2 konnych 
Ofób, nie wfpominaiąc innych, tórych 
byłoby czego życzyć Żeby ftr".zniey- 
fze iefzcze 1 opłakania ciężfzego godne 

wyftęp- 
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wyftępki, w wieczney gdyby można, 
ńiepimięci pogrzebione były! Cóż te- 
dy (raz fię leizcze pytam ] co będzie z 
tą ZAkonną Ofobą, gdy iey przyidzie 
edpowiadać BOGU z4 takowe życie i 
ża niezńkonne obyczaie (woie? Ite- 
goż to fig Pan BOG fpodziewał po niey, 
i tegóź fię miał był fpodziewać? Czy: 
liż nawet Ona fama takowe życie za- 
łożyła była fobie za koniec wftąpienia 
fwego do Zakonu, na ten czas kiedy 
wychodząc z rodziciel(kiego Domu, mę- 
Żnym fercem potargała wfzyftkie wie- 
ży światowe, aby fię zupełnie oddała 
była na filużbę BOGU? Na toż to mia- 
ła była wyniść ta fłużba Bofka; i czy- 
liż ná tym zawifła była? Ah! kiedy- 
być oto tylko fzło było, czyliż trze- 
ba było tyle pracy, trudności, ufiłowania 
zażyć? tyle więzów trzymaiących 
na Świecie targić, zamykść fię w Klá- 
fżtorze, i przez cały rok proby Č może 
i więcey ) tyle náuk zbawisnnych od- 
bierać, tak święte, tak fcife; tak nie- 
odwołane brać na fiebie obowiązki? 
Na cóż to wfżyftko? nie trzeba tego 
było; było ná Świecie żoftóć, i ciefzyć 
fię woluością fwcią. 


Ha Ale 
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Ale poftąpmy daley: cóż bę= 
dzie gdy BOG dla zupełnieyfzego za- 
wftydzenia Zakonney Ofoby, aby ley 
zagrodził drogę do wfzelkiey wymó- 
wki wniydzie z nią w Sąd przez poró- 
wnanie? To iet gdy BOG ftówi fa- 
mąż Zakonną Ofobę przeciwko niey- 
Że famey: gdy BOG porowna ia z tvlu 
fprawiedliwemi, którzy żyli ná świecie 
1 tam świątobliwości nabyli; gdy nawet 
na iey potępienie zażyie famychże g grze” 
fzników Świata tego; i życie ich we- 
dług świata prowadzone, Których prze- 
ciwko fobie świadectw zbronić fię nie 
będzie mogła Zakonna Ofova. Roz- 
bierzmy to w fzczegulności 

I. Nayprzód porównanie Zá- 
konney Ofoby famey z fobą. Nie mafz 
albo prawie nie mafz tak złey Zákon- 
ne Y, Oloby, która żyjąc w pośczód in- 
nych Zakonych Ofób, i widząc iako te 
pilne fą w zachowaniu powinności fwo- 
ich niemiała pewnych cza! (ów uczuć w 
fobie Święte hafercu i dufzy porufzenia, 
nie miała bydź żywiey przez to do do- 
brego pobudzona; w których to ona o- 
kolicznościach paymoan fzczęśliwość 
ftanu (wego; rozważała fobie fwiątobli- 
wość iego; więkfze ferce brała do za- 
„cho~ 
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chowania powinności fwoich: poftana- 
wiała u fiebie wierniey im czynić zado- 
fyć, i rzeczą też ie famą pełniła. By- 
ła to rzecz z wielką Przełożonych po- 
ciechą, z wielkim zbudowaniem dla 
Zgromadzenia; i dla nieyże famey z 
wielkim ufpokoieniem fumnienia, które» 
go doznawała i kofztowała miłey flod» 
kości. Do tych tedy niegdyś fzczęśli- 
wych dni dla niey, BOG ią na fądzie 
fwoim nie iako odefzle. Cóżeś Dufzo, 
(rzecze iey ) myślała na ten czas. Na 
cóżeś nie była gotową? Cóż było w 
tey regule którąm ci przepifał, 4 tyś-ią 
przyięła coby ciężkość ci czyniło, co» 
by ci przyniofło przykrość? Poftępowa- 
łaś na ten czas śpiefzno w drogach mo- 
ich; i chciałóś w nich trwść i umierść: 
czemużeś ię w tył znich cofneła, zkąd 
do tey odmiany przyfzło? to co było 
raz powinnością obowiązuiącą cię, á- 
zali potym bydź nią przeftało? czyli- 
Żeśmi fię na czas tylko ieden oddała 
mie ua zawfze; i czyliż nie zawfze 
obowiązanaś była taż twoją profeffyą 
i ślubśmi twemi?  Pobudki owe wiel- 
kie które cię i zachęciły i trzymały w 
powinnościach twoich, ázaliż moc fwoią 
ftraciły? i jarzmo to któreś ztakim ro» 

zmy- 


ii% Sad Bofki, 

zmylłem i z taką odwagą przyýięła, czy- 
liż fię ciężfzym fteło, i na potym nie- 
znośrym; gdyż przedtym nie było tá- 
kim?- Sama że fię w tey mierze ofądź 
na ciebie ten Sąd poniekąd zdaię. To 
coś w tey i tey okoliczności chciała, i 
'czymeś fię ćwiczyła, w tymeś zawfze 
była powinna ćwiczyć: ito chcieć za” 
wfze. 

Il, Uczyni daley BOG poró- 
wnanie Zakonney Cfoby, z fprawiedli- 
wemi ludźmi którzy w raz znią na 
świecie żyli. Zepfutyć w prawdzię 
świat ief; ale to też famo wydatniey- 
fzą czyni chwałę i zafługę tylu Dufz 
świętych, które przyidzie nie raz wi- 
dzieć, iako fię one na tym tak zepfu- 
tym Świecie, zoftaiąc wpośrzód wfży- 
fikich niebeśpieczeńftw iego, udaią fta- 


tecznie na ćwiczenie fię w pobożnych 


nczynkach, i życie prowadzą według 


wfzelkiey Dofkonałości Fiwangeliczney. 
O iaka fię w nich wydaie niewinność! 
jaka obyczniów czyftość! iaka pobo- 
Zność i iak żywa w odprawowaniu Mo- 
dlitwy, Kom munii, i w innych podobnież 
świętych fprawach! Jak wiernie wfzy- 
fkie by też naymnieyfze duchowne 
ćwiczenia pełnią i odprawuią. per im 
y- 
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Dycice ich Duchowny. iluga Chryftufa 
JEZUSA przepifał, w którym one u- 
fność fwoią złożyły! Jaka naukom jego 
owolność, iakie polłufzeńftwo ná 
wizelkie iego rozkazy, iak gdyby ná 
rozkaz famego Pana BOGA: jaki w 
nich pańuie duch Pokuty: iakię pota- 
jemne umartwienia; iaka w nich oftrość 
którą raczey powściągać nieraz potrze- 
ba; niżeli do niey pobudzść! Ják wiele 
innych fpraw pobożnych pełnych La- 
fki Bofkiey, które fię w nich iednak nie 
wydaią, gdyż to fą,Dufze pokorne, pil- 
nieyfze w ftaraniu uniknienia oczu ludz- 
kich, niżeli wydania fię kiedy przed 
niemi. Sami tylko Kśpłani którym te 
świątobliwe Dufze powierzaią fumnie- 
nia (woie, wiedzą dofkonale o tych tá- 
jemnicach; áni ia fam zataię tego, żem 
fię potylekroć razy zawftydził ferde- 
cznie przed Bogiem moim; gdym widział 
w pośrzód świata i naypozornieyizych 
ftańow jego świetycni święte; i uznałw 
nich wyśmienite cnoty, które wyrzucały 
mi na oczy ułomności i niedofkona- 
łości mo'e. 

Ale takowy wyrzut oiak da- 
leko frożfzy będzie na Sądzie Bofkim, 
i co będzie mogła przywieść na ten 
czas 
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czas Zakonna Ofoba ku obronie fwo» 
jey? Syn Bofki maiąc Kazanie do ży» 
dów, mówił; Miniwitowie powfłóną na 
Sądzie przeciw Narodowi temu, i potę- 
pią go: bo fkoro uflyfzeli opowiadaiącego 
cjona/za; zaraz czynili pokutę: á oto ten 
więcey ief niż „Jonafz. (a): Tenże ie- 
fzcze Zbawiciel na innym mieyfcu mó- 
wi. Wielu prawi) przyidzie od W jchodu i 
ź£dchodu,i zafiędą z Abrahamem, Jzódkiem; 
i „jakóbem w Królefiwie Niebiefkim; á Sy- 
nowie Królefłwa wyrzuceni precz będą, 
Cb] Załofne to fą wyobrażenia, któ- 
rych wykład aż nadto prawdziwie przy- 
ftófowany bydź może, do tey rzeczy o 
którey tu mowa, i bardzo nam ią iá- 
Śnie ftawiaią przed oczy. Boć to ieft 
właśnie co fię ma wypełnić względem 
Ofoby Zakonney: i w ten prawie fpo- 
fób (że tak rzekę ) ftawi BOG przeciw 
niey tyle Świeckich ludzi, których ży- 
cie i pobożne przykłady zawftydzeniem 
fię icy ftaną i potępieniem. Oni ( rze- 
cze BOG ] w ziemi grzefzn.ków święte» 
mi zoftali, á ty w ziemi świętych iakie- 
goś ftopnia Świątobliwości nabyła? By: 
li oni w pośrzód niebefpieczeńftw i 
zbawienia doftąpili; ty w mieyfcu be 

fpie- 


(a) Matth: 12.14. (b) Matih: 4. 
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fpiecznym i ze wfzyftkich ftron dobrze 
opatrzonym zoftaiąc, wieluże fpofoba- 
mi zbawienieś twoie w niebeśpieczeń- 
ftwo podawała? Ná nich wfzyĝkie rze- 
czy i okoliczności biły,aby ich odemnie 
oderwały; 4 przecięż nigdy oni nie od- 
ftąpili Prawa mego, i dofkonałości ie” 
go; ciebie zaś lubo wfzyftkie rzeczy i 
okoliczności ftanu twego pociegały ku 
mnie, wieleżeś razy zapominała o mnie; 
i przez iak wiele czafu? Ta Dofkonałość 
którey oni doftąpili radą tylko dla nich 
była: á przecię oni nic á nic co do iey 
doftąpienia fłużyć mogło i pomocnym 
było, nie opuścili: względem zaś ciebie 
Ofobo Zakonna ta Dofkonałość konie- 
czną byia powinnością; przykazaniem 
była mocno cię obowiązuiącym, śbyś 
jey fzczerze pragneła, fzukała, do niey 
nieuftannie dążyła: i w niey coraz da- 
ley poftępowała; ile iakiegożeś na to 
przyłożyła ftarania; śle czyś o tym my- 
ślała pilno; śle czyliżeś fię tym zaba- 
wiata ftaraniem: Źle w tylu okoliczno- 
Ściach czyś tylko to nawet co konie- 
cznie winnaś. była z Ewangelii przy- 
kazań iftotnych zachowała; czyliś tym 
Przykazaniom zadofyć uczyniła? 


ĮI. U- 
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III. Uczyni nadto BOG fpra- 

wiedliwy porównanie Zakonney Ofoby 
z grzefznemi ludźmi którzy z nią na 
świecie żyli, Ci to byli fwieecy lu- 
dzie: zatopieni prawie w Świecie; któ- 
rych on iak wniewoli u fiebie trzymał, 
którzy na (prawowanie interefsów świa- 
towych i dla ufług iego wfzyftkie fwoie 
łożyli ftarania i ufilności. Czegóż ta- 
kowi nie czynią aby fię światu podoba- 
li 2 iiak toich wiele pracy i zabiegów 
kofztuie, aby dobr iego fortun pozyfkać 
mogli, aby iaką od niego nadgrodę o0- 
trzymali, aby honorów iego doftąpili; 
aby w łafce jego korzyftali, i wniey fię u- 
trzymali na potym? Może fię zaś tu be- 
fpiecznie powiedzieć że podobno mało co 
fie znayduią Zakonów i podobno niemafz 
takowych iakożkolwiek by fię oftremi 
bydź zdały; któreby wyciągały po ofo- 
bach fwoich tyle pracy, czuyności, u- 
ciemiężenia, poddania fię pod wolą cu- 
dzą, ulegania iey tyle niewczafów, wła- 
fnego zdrowia nadwerężenia; włalney 
woli fprzeciwienia fię ile tego wfzyftkie- 
go zażyć potrzeba uj Dworu Pana,Xiążę- 
cia iakiego: żołnier(ko fłużąc; urząd ia- 
ki dworfki fprawuiąc; handlem fię ba- 
wiąc; Rowem w iakimże kolwiek ftanie 
życia 
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życia w którym kto chce urość i fortu- 
ny nabyć.  Wfzyftkie zaś takowe tra- 
fiaiące fię trudności, poddawania fię fą 
ile z fiebie przefzkodami takiemi Żeby 
powinny odwieść świeckiego człowie- 
ka od przedfięwzięcia popierania zamy= 
fłów fwoich w doyściu honoru lub for- 
tuny. A tym famym przekonywać bę- 
dzł2 P. BOG Zakonną Ofobę; ta zaśno- 
wą znaydzie dla fiebie zawitydzenia (ię 
przed nim przyczynę. Jzaliż rzecze 
iey BOG nie byłem względem ciebie 
Panem wfzelkiey czci i fłużby godnym 
i czyliż przyzwoitirzecz była aby Świa- 
tu lepiey ipilniey fłużono niżeli ninie? A 
Żaliż on mocnieyfzym doftatnieyfzym był 
nademnie? A zaliż hoynieyfzym był w 
obietnicach fwoich i wfpanialfżym w 
świadczeniu darów fwoich. Y czyliż 
miał on ha tyle Świeckich ofob które 
mu fłużyły i ledwie nie iak Bóżkowi fię 
jakiemu kłaniały więkfze i fłufznieyfze 
prawo, niżeli ia do ciebie miałem o Du- 
fzo? Jakże onenależały do niego iak ty 
należałaś do mnie, boś była dziedzi- 
&wem moim z Domu mego, i z Ludu 
mego fzczegulniey wybranego odemnie. 
jarzmo to które Świat kładł na nich, czys 
liż lżey(ze było od mego.i czyliż nofząc 
to 
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to iarźmo Żadnego w tym uciemiężenia 
fwieckie ofoby niemi iały,ż Żadn egofrafun- 
ku, żadney przeciwności, żadnego ute- 
fknienia, żadnego niefmaku nie dozna- 
wały. Ztymwfzyftkim iak to jarżmo 
znofiły ? Służyły one światu, cześć 
mu oddawały, tak prawie iak bałwano- 
wi poganie; ty zaś azaliżeś mi fłużyła 
iak Prawdziwemu BOGU twoiemu? 

Z tego zaś wfzyftkiego -co 
w ten czyli w podobny fpofob tłufznie 
BOG wymawiać będzie ni oftatnim fą- 
dzie fwoim. Zakonnej Ofobie cóż wy- 
nisnie,? iakiż wypadnie dekret? Toć 
ielt właśnie co każda Zakonna ofoba ná 
pilną wziąć powinna uwagę, bo ktoż 
wiedzieć może czyli miłości czyli nie- 
nawiści Bofkiey godzien iet? To ie- 
dnak rzecz pewna,że w każdym Zakon- 
nym Zgromadzeniu znayduią fię tako- 
we ofobysktórym ta materya (o którey 
tu mowa) bardziey iłuży: á przecię 
proez: iakieś zaślepienie opłakania go- 
dne, á podobno przez iakieś ferca za- 
twardzenie dzieie fię że takowe wła- 
śnie ofoby mniey bywaią temi pra- 
wdami wzrufzone, i mniey fię o fwóy 
ftan frafuią. W cóżkolwiek one dufaią, 
á z tey nadziei śmieią fobie podchle- 

bować 
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bować, przeto że ciężkim upadkom nie 
fa podległemi, i że według zwyczayne- 
go trybu i domowego porządku ( iśk 
fame o fobie mówią ) życie fwoie pro- 
wadzą: z tym wfzyftkim wiemy dob:ze 
z Ewangelii o owey przypowieści któ- 
ra fię właśnie do nich ftofuie, iakby 
z tey nie potrzebney ufności powinny- 
by wiele fpuścić. Ta ieft przypowieść 
przywiedziona od Zbawiciela Pana o 
dzielięciu Pannach. Pewna rzecz ieft że 
te wfzyftkie Pannami były: ani tam 
wzmianki czynią żeby w ich życiu i4- 
kie -fię wzgorlzenie znaydować miało. 
Z tym wfzyftkim z tych dziefiąciu Pa- 
niea kiedy przyfzło im iuż fię zabierać 
do weyścia ná falę Godową, pięć było, 
które odrzucił Oblubieniec Niebiefki, 
odpowiadaiąć im: nie znam was. Stra- 
izna odpowiedź dlá dufzy Zakonney, 
gdy ią śmierć ftawi przed Trybunał Sę- 
dziego BOGA. Pałaiąc ná ten czas 
gorącym pragnieniem aby była przy- 
pulzczona do Niebiefkiego - Błogofła- 
wieńftwa woiać będzie Panie, Panie, 0- 
tworz mi: śle o iakiż piorun, iakie na 
nią padnie przeklęftwo: ieżeli iey BOG 
rzecze: mie znam cię! Ale ah! Pźnie 
wzdyć iá ieftem iedną z owych Panien 

któreś 
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któreś był do fiebie powołał. Prawda: 
ale iefteś iedną z tych które były ofpa- 
fe. Z początku to było jakieś lekkie 
ofpalftwo: ale w krótce wpadłaś z nie- 
go w ofpałość gnufności i leniwa 
pełną. Powied iał<m: Że Btogo/fławio- 
ny ten fługa którego gdy przyidzie Pán 
„Jego zafłunie czwiącego: temu dozor 
dobr fwotch zleci Ale tyś nic nie czy- 
nila z tego czegom czetiał i fpodziewał 
fię potobie. Czegożże fię ty mafz fpo- 
dziewać po mnie: ldź precz nie znam 


cię. 
£ Nie płonneć to'fą które fię 
tu przekładają ftrachy: i fprawiłyby to 
łafkawe Nieba żeby fię te przełożone 
Prawdy głęboko wyraziły ná fercu na- 
fzym. Paweł Swięty Apoftoł obawiał 
fię aby nie był odrzuconym od BOGA, 
i będąc Doktorem Narodów i Naczy- 
ńiem wybranym lękał fię o zbawienie 
fwoie,iakoż nam lubo i Zakonnym Ofc- 
bom lękać fię o nás famych nie należy? 
Miefzkać w Jeruzalem, mawiał Swię- 
ty Hieronym iná Swiętych mieyfcach 
przebywać nie ieft to żadna zafługa: ani 
jakiey pochwały przyczyna: śle to ieft 
rzecz pochwały godna, prowadzić ży- 
cie świątobliwe ná świętym mieyfcu. 
Toż 
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Toż famo mówmy o ftanie Zakonnym, 
i ieżeli życzemy fobie doznać łalka- 
wego Sądu Bofkiego, uprzedzaymy go 
fami. To iet w niydźmy w fąd fami 
z fobą: ale whiydźmy fzczerze pilno, nic 
fobie nie pobłażaiąc: ani rzecz tę ná 
potym odkładając. Przywiedźmy fo- 
bie ná pamięć w gorzkości dufzy ná- 
fzey wfzyftkie przefzłe lata nafze, po- 
rachuymy fię iakieśmy fzkody w du- 
chu nafzym odnieśli, i nie za nic poczy- 
tuiąc co kolwiek fię dobrego w prze- 
{złym czafie uczynić mogło mówmy 
z Dawidem Swiętym teraz Pame rze- 
kłam, iuż zaczynam, 
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POSTANOWIENIA 
Dufzy Zakonney, użnawaiącey Dofkona= 


fosc Stanu (wego 4 wfłydzącey fig 
za miedofkonałości |wole. 


[dzę Pźnie i uznaię czym ieftem å 
czymbym bydź nie powinna: idko 
też widzę aż nad totoczymbym bydź po- 
winna, á czym nieieftem! O iak wiele nie- 
dofkonałości, złości, przez które ci fię 
przeniewierzyłam w całym biegu życia 


mego; wieleż fię w nim znayduie ozię= 
błości i leniftwa: oto to fię nie powinno 
było znaydować we-mnie: i zato fię też 
rzuciwfzy do nóg twoich mocno why- 
dzę. Przeciwnym zaś fpofobemm ©ia- 
kieś Ty miał zamyfły nademną, żebym 
była zoftała świętą; iak łafkawie zamy= 
ślala w tey mierze o mnie Opatrzność 
twoia? Do iśk wyfokiey wzywałeś 
fmnie dofkonałości: i czegoż nie wycią- 
ga po mnie ftín móy Zakonny, ftan ten 
Święty; do którego mnie przywiodła 
tafka twoia? Tym ia bydź była po- 
winna; śle czym nie ieftem! a że tym 
nie 
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nie ieftem w tym ieft ciężkie moie za- 
wftydzeńie i prawie potępienie! Boć 
tego fama przed fobą utaić nie potra- 
fię; iakia iefzcze daleko ieftem od te- 
go krefu do króregoś Ty Pánie chciał 
mię był wynieść; i iák mało com poftą- 
piła dotąd w drogach 'dofkonałości któw 
reś mi wyznaczył. Do mnieć to nale= 
żało chodzić niemi i w moiey to było 
mocy: i gdybym fatecznie i wiernie 
fzła była niemi; iużbym dotąd świętą 
była: ah mnie BOZE mi y! 0 iakżem 
przefizpła Prawa twoie! o iśkom fię 
wielką grzefznicą ftała. 

Wyznaię to w fzczerości fer- 
ca mego: z tym wfzyftkim o Panie móył 
mogę iefzcze z miłefierdzia tw ego,[ nie 
dli żadney mnie famey chluby, ale 
iedynie dla chwały twoiey, nówet gdy 
fama fobie ftawiam przed oczy ułomno: 
ści moie, ]to wyświad czyćfzczerze, że te 
wfzyftkie ułomności iakieżkolwiek fą, nie 
fą przecię wyftępkami tik zwyczay» 
nemi ná świecie, na tym mówię zepfus 
tym świecie. Prawda Że ci bardzo nie- 
dofkonale fłużę o Panie móy, iednakże 
nie tak iśk niezliczona prawie moc luz 
dzi Światowych, iefzcze nie porzuci» 
łam flużbę twoią' anim iey odftąpiła, 


1 
i Obia- 
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Obawiam fię abym cięnie ftracilá, tra- 
cąc miłość twoią, obawiam fie fądów 
twoich, grzechami fię brzydzę; ftaram 
fię abym od pewnych niebefpieczaley-= 
fzych namiętności była wolną, ani fię ie- 
mi dała uwieść: nie pożwalam weyścia 
do ferca mego żadnych niegodziwych 
rzeczy wyobrażeniom któreby affekt 
iego do fiebie pociągnąc mogły: i śmier- 
telnie ie zarazić: przecięż nie CZy- 
nię owych niefprawiedliwości, owych 
gwałtów owych wyftępków; do których 
bywa powodem nie nafycone łakom- 
fiwo, chęć zyfku brzydkiego, pycha nie- 
pomiarkowana, dogadzanie zmyfłóm:; 
rozwiozła wolność życia i wierzenia. 
Ah! Panie bądź że błogofławiony ná 
wieki/zą to wfzyftko; ponieważ to wfzy- 
ftko pochodzi z Dobroci twóiey, i po- 
nieważ te to fą nieofzacowane Przy- 
wileie powołania mnie przez ciebie do 
życia Zakonnego. Bez tey poprzedza- 
iącey mnie miłości twoiey którąś mi 
wyświadczył, gdyś mię miłościwie wy- 
brał do tego ftanu, czyliż podobna 
rzecz była aby mnię ná ciężkie grze- 
chy świat ten ni byftro płynąca rzeka 
nie był potargnął? jakożebym unikaąć 
mogła była pożaru owego ták powfze= 

chnego 
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chnego żebym w nim z tylu milliona= 
mi innych wraz niefzczęśliwie nie 
zgorzała? 

Chybaby bowiem o BOZE 
móy i nayżuchwałzą i nayniewdzię= 
cznieyfzą na świecie ofóbą była, gdy- 
bym znaiąc fię dobrze ná fobie jaką jed 
ftem, Śmiała przypilać fobie to izczę- 
Ście którm ledynie winna niefkoń- 
czoney Dobroci twoiey. Swiadomam 
ci ia dobrze tego co fięna Świecie dzie- 
ie, i wiem iak ciężkie tam grzechy po- 
pełnione bywaią. Ah! czegóżem fię 
tam nie nafłuchała! ná co mi nawet nie 
raz patrzeć przyfzło; Grzech tam panuie 
wfzelkiemi któremi może fpofobami, 4 
panuie iawnie! Nie tylko nie fzuka tego 
aby fię ukrył, śle śmiało podnofi głowę, 
ale fię iáwnie pokazuie, Ale u wielu 
bezbożnych ftaie fię przyczyną jakoby 
chwały i chełpienia fie. Toć jeft co 
wzbudza fprawiedliwą żarliwość we 
mnie, 1 lubo nie ieltem tak zuchwałą a- 
bym iść chciała w porownanie jakie z 
Świętym twoim Prorokiem, zdaje mi fię 
że mogę powiedzieć że tenże mię żal 
wfkroś przeńika co i Jego, 4 ztąd że 
fię z nim oświadczyć mogę, i zawołać: 
widziałam Panie grzejzników świata tę. 


12 go: 


go: (c) widziałam iako Śmiało prze- 

ftępowali Prawo twoie , iako ie za nic 

fobie mieli, iak nim gardził i gwałcili, 

wzrufzyłam fię ná to całą dufzą. moią: 

ufychiałam ná fercu z žalu i fmutku. Tak 

ciia mówię w rzeczy famey: ale ży- 

wo będąc przenikńiona tą zapalczywó- 

ścią ná fercu: fama ná fiebie obracam 
oko, fama fię rachuię z fobą i uważam 
w iakim Ranie zoftale ferce moie ; 
4 ztego wfzyftkiego dochodzę idka 
bydź powinna wdzięczność móla ku 
Tobie, ido czego mię ta obowięzuie. 
Bo_w te wfzyfikie które 'uważam w 
świeckich ofobach ftrafzne błędy nad 
których teraz Ślepotą płaczę, i iá o 
Boże móy niefzczęśliwie w nią wpaść 
byłam mogła! i taką iak fą oni bym 
była, gdyby mi między niemi i z niemi 
żyć przyfzło: w to niefzczęście, namię- 
tność, okazya, zwyczay: zły przykład 
i tyfiączne inne okoliczności wciągneły- 
by mnie były. 

Gdy tedy Pźnie móy dzięki 
ci powinne oddaię że nie ieftem taką 
jak fą inni pofpolicie zoftaiący na świe- 
cie ludzie, nie tym to umyfem czynię 

;4k ow Faryzeufz który dziekuiąc ci że 
nie 


132 Swięte. Pofłanowienim 


(c) Pfalm. 119. 
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nie był takim iák byli inni ludzie prze- 
nofił (ię nad innych ludzi. Daleką iá 
chcę bydź od tey zuchwśłey we mnie 
ufności, któraby dary twoie przywła- 
fzczać fobie Śmiała, i która firafzną zu- 
chwóśłością nie przeftaiąc ná pożytku 
pozwolonym fobie z Łafk twoich: cheia- 
łaby iefzcze we czci i honorze ztąd 
Tobie powinnym krzywdęci móy Pźnie 
uczynić. Daleko inny ia fobie w tym 
fłanowiąc koniec wyznśię fzczerze ná 
zawftydzenie mnie famey: że gdyby 
zoftawiłeś mię był wraz z innemi ná 
Świecie, i gdyby nie raczyłeś mnie 
był wybrać z pomiędzy nich przez 
fzczegulną ná mnie łafkę twoią;. po- 
dobnobym puściła fię była ná wfzyftkie 
wyftępki: i gorfzą nie równie od nich 
wfzyftkich zoftała : ślbo gdyby ci fię by- 
ło podobało ták fobie poftąpić z inne- 
mi, iakoś fie łafkawie obfzedł ze mńą: 
to ielt: gdybyś ich był zgromadził do 
fiebie, do boku twego, do Swiątnicy 
twoiey: dźlekoby świątobliwiey zo» 
ftawali n4 tym mieyf(cu ná którym iá 
z Dobroci twoiey zoftaię; i daleko więcey 
1 dofkonallzych zafług nózbieraliby byli, 
niżelim já uczyniła. 


Ztym 
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Z tym. wfzyfikim o Boże 

móy gdy Cię błogofławię za uwolnie» 
hie mnieod tego wfzyftkiego złego, któ- 
rem dotąd nie popełniła, á któregom fię 
dopuścić była mogła; kiedyż będę mo- 
gla zarówno cię błozofławić za to dobro 
w którym cwiczyć mi fię rzeczą famą ná- 
leży? atu nie oto Cię fię móy Pánie py- 
tam; kiedy będę cię mogła wielbić zà to 
dobro, doktórego pełnienia dałeś mi fpo- 
fobność wtym ftanie w którymeś mię po- 
ftavowił: bo oto teraz za tociębł golla- 
wię móy Panie; ponieważ mam do tego 
pozwolone mi (rzodki od Ciebie, i obficie i 
wielce fkuteczne, Ale że kto może 
fię tylko ewiczyć w dobrym: y że kto w 
rzeczy famey pełniie, wiem, że to nie 
iedno ieft: y to drugie z pierwfzego nie 
koniecznie fię wnofi. Samać na fobie 
mam tey prawdy wielkie doświadcze- 
nie, i mam czego fię wielce obawiać że- 
by, fię zemną nie ftdło to, co zowym 
nie pożytecznym fługą, który precz od 
Pźna był odrzucony nie przeto, że zgu- 
bił dany fobie talent: ale że go nie za- 
żył według woli Pana fwego. Ah Bo- 
że móy ! kiedyż przyidzie ten czas na 
któy czekam: do którego od lat tyłu 
wzdycham, którego niefto razy pragi 
am 
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łam fobie, a który z włafney winy mo- 
jey dotąd iefzcze nie przyizedł: kiedyż 

nówię przyidzie ten'czas fzczęśliwy: w 
który będę mogła wyniść zupełnie z 
ftinu oziębłości moiey, w który nowey 
ducha mego gorącości nabiorę; którego- 
bym iuż czafu pełniła wiernie powin- 
ności moje, któregobym zadofyć czy- 
niła co do litery regule moóiey; które- 
gobym, myśliła, mówiła pofiępowała fo~ 
bie, żyła ná zawfze tak iak na prawdzi- 
wą przyftei Zakonną ofobę? 

Trafiaią mi fię niektóre (zczę- 

Śśliwe momenta w które tego wfzyftkie- 
go Życzę fobie: kiedy to wfzyftko po- 
ftanowiam: kiedy z ftrone tego wfzy- 
ftkiego przedfięwzięcia czynię: ale o 
iak rzecz trudna od; poftanowie- 
nia przyiść dofamego wypełnienia ! 
i iak łacno wtym fię potknąć! Jeżeli 
pouczynionym przedlięwzięciu biorę 
fię poniekąd do wykonania; ieżeli ufil- 
ności iakiey przykładam, tedy te ufiło- 
wania podobne fą do owych które czy- 
nił S, Auguftyn który fam fię przyrównał 
do człowieka ufpionego, który fię 
na czas obudziwfzy chciałby fię ze fnu 
porwać, ale którego owa fnu oeięża- 
łość znowu nieiako pogrąża i fpać przy: 
nagla 
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nagla. Tak włafnie ciężar ułomności 
moiey nazad. mnie do złego pociąga, 
i lubo potyle uczybionych odemnie pa- 
ftanowieniach, przecięż mnie do pier- 
wfzey przywodzi oziębłości. Ah Wielki 
BOZE DufzStworzycielu i poświęcaiący 
ie, uczyń Łafki fwojey dzielnością do- 
fkofkonałe to dzieło, któreś we mnie 
miłościwie zacząc raczył, , Zoftawać 
w ziemi Świętych, iak mówi ieden a 
Twoich Proroków: 4 żadney w niey nie 

opełnić niepraw ości, toć jeft dobro 
Duzy naykoiztownieyfze: ale takowym 
dobrem nie będzie względem mnie zu» 
pełnie aż w ten czas kiedy w tey ziemi 
Świętych (ama fzczerze pracować na to 
będę abym świętą zoftała. 

Takieft o BOZE móy tumi praco+ 
wać ufilnie należy, ażebym świętą zofta- 
ła według wfzelkiey fwiątobliwości ftanu 
mego, bo nączym by mi do/yć by dź mo- 
gło ile tylko Chrześcianfkiey ofobie to. by 
na mnie mało było ile ieitem Zokonną 
Ofobą: Zda fię bowiem że gdy Chrześci- 
aninowi tylko ieden 'albo dwa daiefz ta- 
łenta, Zakonney Ofobie Pięć talentów 
pozwalafz, Jm te talenta hoyniey fą 
dane, tym na maiących ie więkfzy ieft 
włożony obowiązek, aby więkfzy z nich 

przy* 


Dujz y Zakomney, 137 
przynieść Panu pożytek; 1 ieżeli fuga 
ów który dwa talenta był odebrał po- 
winien był oddać dwa nadto inne; po- 
dobnież rzecz tę do mnie ftofuiąc-kiedym 
ia pięć odebrała, powinnam łożyć te 
pięć i poświęcić na chwałę twolą i na 
móy poftęj jek w drodze duchowne y. 

O iaki żebym pofiępek uczy- 
niła Pźnie gdyby 'm w ten fpofób łożyła 
była wfzyftkie lata moie, od tego c czafu 
iakoś mię powołał nafłużbę twoią, 4 ia 
ią przyięła! 0 gdzieżbym iuż dotąd 
była? iak daleko fię iuż znayduie ty- 
le innych Z akonnych Ofob które pełne 
Cnot 1 Łąfk Bofkich widzę. Codzień 
one rofna, codzień poftępu ią codzień fię 
W gorę ; podnof (zą, gdy ja tym czalem w 
tyle za niemi zofa a, i gdy maiąc tak 
jak tamte włożone na mnie iarżmo 
twoie, miafto tego cobym ie z radoscią 
nofić miała, zaledwie ie zciężkością za 
foba wlekę. l.tegożeśto chciał po mnie 
o BOZE móy, gdyś: mię oddalił od 
świata, Lady czyniąc łafkawą i chwa- 
lebną dla mnie różnicę od innych tak 
wielu, przypuściłeś mię w liczbę Dufz 
fzczegulniey od Ciebie wybranych? I 
ta że to bydź miała włafna Dofkona- 
tość Stanu Zakonnego 2. I ta iegoświę= 

tobli- 
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tobliwość ofobliwa która wynośi go nad 
ftón świecki ? /Iczyliż nic innego nie 
obiecałam Ci była o BOZE móy na ten 
czas gdym ci fię ná fłużbę oddawała? 
I niczegożem więcey nie pragnęła ná 
ów czas gdy mię w nowiciacie doświad- 
czano, niżeli do czynienia slubów mo- 
ich Zakonnych przypufzczona byłam? 
Azali takowe mi tam i tak niedofko- 
náłe nauki dawano, i.do tego tylko fpo- 
fobiono 2 . Ah wfzyftkoć mnie potępia 
o móy Pśnie, każda ztych rzeczy prze- 
ciw mnie świadczy: ani mogę wynaleść 
wymowki iakiey, któreyby ( bym też 
dobrze nie chciała tego ) fał(zywą bydź 
nie uznało famo ferce moie ! 

W refzcie zaś życie móle u- 
pływa. dni moie miiaią : i podobno ofta* 
tnia godzina moia bliżfza ieft niż mnie- 
mam. Cóżkolwiek bądź, to pewna że 
fię zbliża coraz ta oftatnia godzina, 4 
cóż ze mną dziać fię będzie, ieżeli do- 
pufzczę ták iey przyjść, 1 ieżeli w rze- 
czy famey nadeydzie tak że iá nie u- 
przedziła iey, anim nic prawie nie u- 
czyniła z tego wfzyftkiego com czynić 
powinna była. Bo mamli fię fzczerze 
przyznać lubo ná zawftydzenie fiebie 
famey, to nie wiele dobrych w: 

<tór 
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którem kiedy uczyniła, nic prawie ie- 
duo ie: dlbo ieżeli czymkolwiek ieft 
zaifte dźleko ieft od tego, czego wycią- 
ga po mnie powołanie moie, iczego ty 
fam o BOZE móy czekałeś po mnie! 
Ale azaliż nie czas iuż o Panie zacząć? 
Czyliż nie czas abym była Zakonną o- 
fobą ćwiczeniem famym w móich po- 
wiunościach i rzeczą, gdyżem dotąd 
przez lat tyle nie była tylko fukienką 1 
imieniem? Póznoć w prawdzie biorę 
przed fiebie przedfięwzięcie tak zba- 
wienne i ták potrzebne. Późnoaż nád- 
to zaczynam czyli chcę dopiero zacząć, 
śleć o Panie między owemi Robotni- 
kami Ewangelicznego Gofpodarza, ci 
którzy dopiero koło południa przyśli 
pracować w winnicy, tęż odebrali nád- 
grodę co i pierwfi, 4 to.dla tego Że ná- 
tężeniem pracy fwoiey odzyfkali to, co 
utracili byli przez 'opoźnienie fwoie. 
Toć mi właśnie teraz czynić należy, á 
w ten fpofób, przefzłego czafu i zaflug 
w nim podięta utrata miafto tego coby 
mię w rofpacz nieiaką wprawić miała, 
za żywfzą mi pobudkę do dobrego, do 
fzczerey, iftateczney poprawy będzie, 
Tm mniey w Zakonney Dofkoniłości 

dro- 
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drodze poltąpiłam: tym bardzi ey teraz 
bieg móy nitężę aby byłporfzy. Im 
niniey byłam Zakonną Ofol ba tym fię 
pilniey ftarać będę, abym hia w rze- 
czy famey odtąd była. . Boć iefzcze te- 
go dokazać mogę: biadaż.mnie gdy- 
bym tego nie chciała; gdybym „od tąd 
wfzelkiego ná to nie łożyła ftarania: 
gdybym fię nie chwyciła tey Swiętey 
do dobrego gorącości, którą Łafka twoja 
PRE wzbudza we mnie, i którą czuię 
Że fię zapala ná dufzy moiey. Spraw 

to o BOZE mó )y żeby ta ducha gora 
cość przemiiaiącą tylko. nie była! 


kożkolwiek bowiem żywą ieft ślbo fie 
taką bydź zdaie, trudno mim fobie 
obiecować- pewnie nieodmienną w 
niey ftateczność, tylko ile zechcefz mi 
do tego dopomodz, i ile wfpierać mnie 
i utrzymówać w dobrym będzie Wfze- 
chmocna pomoc twoią! 


AMEN. 
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PRZEŁOZENSTWO 


IRZAD ZAKONNY 


i które Cnoty w nim fg potrze- 
bnieyfze. 


(DY fię traktuie materya o Pofłu= 
fzeńftwie Zakonnym, pofpolicie dá- 
ią fię nauki tym którzy powinni bydź 
poddanemi, á ledwie fię mówi do tych 
którzy maią władzę innym rozkńzowść. 
Z tym wfzyftkim Przełożone Ofoby 
tåk nie fą bezgrzefzne, ják 1 te co im 
fa poddane. . Winy które tamte Ofoby 
ná Przełożeńfiwie zoftaiące popełniają, 
nie w mnieyfzey uwadze bydź pówin- 
ny, śni mniey fzkody ptzyntofzą zgto= 
madzeniom Zakonnym, niżeli przeftę- 
pftwa innych: i powiedzieć fię może z 
ftrony pofłufzeńftwa, że tak to ieft rzecz 
trudna, i nawet trudnieyfza, wiedzieć 
jak przykazywźć innym śby ie pełnili; 
iak też umieć ie rzeczą famą pełnić. 
Zwierzchność Przełożeńfka 
w Domu Zśkonnym, ieft to Godnością, 
ieft urzędem który zacnością fwoią ró- 
Źność 
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Żność Przełożonych czyni od innych: 
śle ta zacność różność od innych czy- 
niąca, ma ciężkość fobie przydaną tak 
dalece że raczey ieft ciężarem niż ho- 
norem. Fundatorowie Święci będąc 
natchnionemi od Pana BOGA. w zá- 
kładaniu Zakorów fwoich poftanowili 
w nich fpofób rządzenia koniecznie po- 
trzebny do ziedaoczenia fpólnego Gło- 
wy z członkami, i dla utrzymania cia 
łego ciała w dobrym i należytym, ftd- 
nie, utrzymując go w przepifanych re- 
guł porządku. Ten ipofób rządzenia 
nie wfzędzie ieft iednakowy; i iako za- 
chodzić: zwykła różność w łafkach i 
drogach tych któremi Opatrzność Bo- 
fka prowadzi wybranych fwoich, podo* 
bnieź znayduie fię rożność Reguł i u 
ftaw, która różność iedną ieft z nayśli- 
cznieyfzych Ozdób Kościoła Swiętego. 
Ale te wfzyltkie zgromadzenia Zákon- 
ne iakożkolwiek od fiebie różne zgadza- 
ią fię co do tego punktu wfzyftkie, że- 
by nad całym Zgromadzeniem iako nad 
iednym z różnych członków złożonym 
ciałem była iedna Głowa iedna zwierz- 
chność przełożona, któraby rozkazowae 
ła; któraby na mieyfcu Bofkin była, 
któraby wizyftkie innych porufzenia po- 

ftę- 


e 
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ftępki miarkowała i- niemi rządziła. 
Niech ta innym Przełożona Zwierz- 
chność powinności fwoiey nie czyni 
zadofyć; niech fama prawa- Zakonne 
przeftępuie, niech wich zachowaniu u- 
ftaie (4 żebym rzecz tę całą o którey 
tu mowa nie inaczey podał do uwagi, 
tylko względem ofoby twoiey, o Dufzo 
któraś mię fama obowiązała do tego 
abym ci tę krótką naukę podał iak fię 
mafz na teraźnieyfzym urzędzie two- 
im Przełożeń(kim fprawić niech Przeło- 
Żona ofoba która nie ma talentów należy- 
tych i potrzebnych do rządzenia, ślbo 
maiąc ie niech ich nie zażywa, na 
rząd dobry. tak iśk powinna, łacno 
zmiarkować iak wielki pieporządek, iá- 
kie zamiefzanie, i nie zachowanie kár- 
ności Zakonney z tąd naftąpi. Bo przez 
to całe zgromadzenia żółośnie w ozię- 
błość rozwiozłość upadły, ate ie po- 
tym z gruntu zgubiły. 

Jeft tedy o Dufzo rzecz dla 
ciebie wielkiey wagi i koniecznie po- 
trzebna, że ponieważ obowiązana ie- 
fteś do tego z urzędu twego abyś trzy- 
mała inne w powinnościach fwoich i 
ich pełnieniu; żebyś też fáma wiedzia- 
ła dofkonale co ieft za powinność two- 

1a, 
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ia, abyś pot winności, twoie żywo i głę- 
boko wyrażała i wbiiała w umyfł i fe rce 
twoie, miey ie wy rażone na umy 
abyś ie rozumem twoim Ra are i 
przenikała; ná fercu, abyś fię w ich wy- 
pełnieniu zakochała: trzeba 4byś otych 
powinnościach twoich częfto fię z BO- 
GIEM twoim ná modlitwie zabawia- 
ła: 4nad to i fama z foba; Abyś w obe- 
cności Bofkiey farna tę zfobą z nich 
rachowała; byś nauczyła fię mi fatkować 
wfzyśkie poftępki wlz yfikie krokiętwo- 
ie w tey fciefzce którąś iść terat po~ 
częła. Niebeśpieczna ona ieft_zaifte, 
wiele iet w niey zawąd, wiele al 
fpieczeńftw: 4 tikich których ciężko u- 
niknąć bez wielkiey pilności. Z tych 
wfzyftk ch Przełożonych które cię na 
tym urzę zie poprzed Jziły, wieleż fię w 
tey drodze niebe(pieczni y podtknęło á 
może że i zgineło >? Cóżkolwiek bądź 

ztego: to pewna że leżeli'ftyr trzyma- 
iący Rządca na okręcie; zafypiać po- 
cznie á iefzcze zofltaiąc w pośzród fkał 
i fzkopu'ów, I fłufznie fię obawiść trzeba 
Żeby dia iego ni iedbalftwa okręt cały 
nie zginął i Ty o Dufzo ieżeli nie maíz 
pilnego oka na fiebie, abyś fię wyftrze- 
gała gdzie nie pobłądzić; nie tylko 

cię- 
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ciężko pobłądzić ci przyidzie, śle na 
Sądzie Bofkim z tych wfzyftkich błę- 
dów twoich i Dufz tobie powierzo- 
nych fcifłą (prawę i rachunek oddać 
będziefz. mufiała. 

To zaś co ci w tey mierze 
powinno bydź przyczyną pociechy two- 
iey, i nadzielę ci dobrą czynić, ieft to 
żeś fię fama nie wdała w obięcie rzą- 
dów i Przełożeńftwa, Żeś go nie fzuká- 
ła, flowem żebym z Swiętym Pawiem 
rzecz tę wyraził: żeś jama Jobie nieprzys 
wła faczyłi a honoru. Zkąd możefz wnieść 
fobie be/piecznie, żeś na ten urząd od 
BOGA powołana: á zatym że BOG bę- 
dac wiernym względem tych którzy i- 
dą za Powołaniem Jego, nie opuści cię: 
śle że cię łafka Jego oświeci; że cię 
utrzymowść będzie; że dopełni to dzie= 
ło dobre które w ofobie twoiey zaczęła, 
przez wybranie twoie. Bez takowego 
powołania nie mogłabyś bydź befpie- 
czna odaniu ci pomocy z Nieba; owfzem 
co mówię? powinnabyś fię fłufznie o- 
bawiać żałofnego z Nieba opufzczenia. 
Bo na ten czas nie BOG ci by ame 
wyznaczył tę drogę którąś (ię udała; 
toby o tobie powiedział, co był rzekł 
o fałfzywych Prorokach: Nie po ojytałem 


ICH; 
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ith, Goni biegli, dla tego odrzuciłem ich 
odemnie. (a) 

Doznały tego n4 fobie nie- 
fzczęścia inne od Ciebie Ofoby, albo 
wydaią fię na niebefpieczeńftwó do- 
świadczenia tego. zali podobno fama 
nie wiefz otym, i czyli nie przylzło ci 
nå to oczyma twoiemi patrzyć? Chęć 
panowania nád ianemi, albo raczey mó- 
wmy rzetelniey, i nie obawiaymy fię Za- 
żyć właściwie flużącego tey rzeczy 
wyrażeniu fłowa: godna politówania 
ferdecznego pycha i Ambicya nie ieft 
zupełnie wyrugowana Z Domów Za- 
konnych: ale ( żal fię BOZE ) zácho- 
wuie fie i gniezdzi w pofrzód utaioney 
przed . światem ofobności, i iakoby w 
famym śŚwiętey Pokory łonie. . Chce 
fe bydź w Zakonie czym(iś, lubo na 
tenczas kiedy fie świat porzucało tyle 
fię czyniło oświadczenia, że fię nicze- 

o wcale nie pragnie. /To rozłączenie 
i oddalenie fię od Świata bardziey by- 
ło co do ciała; niżeli co do duchá; śia- 
ko ta ieft pofpelicie chęć ludziom wto- 
dzona, która wfzędzie iednaż ieft, miło 
iet widzieć fię w poważeniu, czci, i 
boiaźni od innych; z tąd ief że łatwó 

bar- 

(a) ler: 23.V. 31. 


i które Cnoty w nim fg potrzebniey: t47 
bardzo poddaie fię-tey pokufie umyfł i 
ferce, 1 lacno uwodzi w fidła (woie ów 
powabny pozór Przełcżeńfiwa -nád in- 
nemi. Ale iakimże fpofobem doyść 
tego Przełożenńftwa: i iak fobie w tym 
poftąpić? Rzadki o fię trafia żeby fię ia- 
wnie. miało mieć doni iego, i oświadczać 
z chęcią ofiągnienia goś I owfzemzwiel- 
ką ufilnością zwykło fie to ukrywać, iz 
tym fię taić: pokazywać we wfzyfikich 
fiowach, we wfzyftkich | poftępkach, że fię 
oto nieftoi wcale, że (erce ma fię od tey 
chęci oddźlone. Nic bardziey według 
wlzelkiey fktomności prawa ułożonego 
nie mafz nad owe dyikurfa i mowy w 
których fię wyraża: niefpofobność fwoia 
do tego urzędu: ale to fą tylko mowy 
tylko fłowa; z tym wfzyftkim przy tych 
pięknych i pozornych fłowach, ukryta 
wewnątrz wfercu chęć do przełożeń- 
ftwa nie mniey ieft żywa i mocna. Tai 
fię iak może, ( prawda; ) ale choć uta- 
iona chęć czyni żeby doyść fwego jak 
tylko może. Z daleka fpofobią fie ins 
nych umyfły i ferca żeby i ip: 'zyiały fwe- 
go czafu, formuie fię z lekka partyas 
iedna pociąga drugą. A w ten czas gdy 
obieranienńdchodzi: ;dopieroż na ten czas 
trzeba więkfzey  Poyikyć pilności ; 

trze- 
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trzeba pokazść fię łagodnieyfzą, uczyn- 

nieyfzą ku wfzyftkim, 4 mianowicie ku 

przyjaznym. NA koniec dzień fam 

przychodzi w który fię całe Zgroma- 

dzenie zbiera, i do obrania ma iuż przy- 
ftapić  Zbieraią wota i głofy: więkfza 
ich liczba konkluduie: Przełóżona obra- 

na ieft wielce kontenta wfobie z obra- 
nia fwego: á nad to podobno chcąca 
wyperfwadować fama fobie, że ią Pan 
ROG obrał, i że fię do tego ona nica 
nic z ftrony fwoiey nie przyłożyła. 

To iednak wfzyftko co fię tu 
rzekło nikomu dźiwno bydź nie po- 
winno, gdy fię uważy że fami nawet 
Apoftołowie wyćwiczeni w fzkole Chry- 
ftufa JEZUSA, fprzeczali fię między 
foba o pierwfze mieyfce, i pierwfzych 
domóśgali fię godności w mniemanym 
od fiebie doczefnym  Króleftwie Jego. 
Ale i nad tym fię też dziwić nie po- 
trzeba że P. BÓG oddala fię poniekąd 
i nie daie błogofłświeńftwa fwego ta- 
kowym rządom, które nie fą zrządze- 
nia i wyznaczenia Opatrzności Jego. 
Ze dopufzcza Że tak obrana Przełożo- 
na nie raz pobłądzi: Że ják zaslepiona 
nie raz w wielu okolicznościach cię- 
Żko fię podtknie, które iey omyłki í 

błędy 
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błędy pfuią wfzelką ową eftymacyą. i 
poważenie o niey pierwey, powzięte: 
ták że ią mniey fzacuią i ledwie nie 
za nic maig w Zakonnym Domu. który 
ona w zupełney władzy fwoiey mieć fię 
(podziewała. Ze dopufzcza iefzcze aby 
na tym mieyfcu, na tym urzędzie na któ- 
rym fpodziewała fię doznać fłodkiego 
pokoiu i ukontentowania, doznawała 
wfzelkiey gorżkości wfzyftkich przy- 
krości trafiaiących fię z różnych przy- 
pzdków, z różnych przeciwności, Z ró- 
żnych pomiefzania; które nieuftannie 
na niąbiią, kłócą nią, uciemiężaią, itak 
w niwecz prawie obracaią Że mocno 
iey ztych przyczyn przychodzi Żała- 
wać ftanu iey przefzłego w którym 
ftarf(zym fama podlegała: á z którego 
wyniść chciała: w nim bowiem tyfiąc 
razy fpokoynieyfzą żyła i fzczęśliwfzą. 
Ale nakoniec 1 nad tym fię dziwićnie 
potrzeba, że, aby takową Przełożoną 
BOG ukarał, á razem i więkfzą część 
tych Ofób, które iey do Przełożeńftwa 
dopomogły, i na nim ią utrzymały to nie 
przez fłufzność: iako raczey z fkłonności 
y przez fzczegulny ku niey affekt: u- 
myka Łafk fwoich i ofobliwey opieki 
całemu Zgromadzeniu w którey ie do- 
tąd trzymał; 4 co zatym idzie, Duch 
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Zakonny gaśnie i wfzelka karność Zas 
końna ginie. A ta ieft kara iak fpra- 
wiedliwa, tak. wielce ftrafzna; ile że 
wielke Żałofae. za f»bą prowadzi fku= 
tki. 

Ale powróćmy fię do przed= 
fięwziętey materyi. od któreyśmy (nie- 
chcąć prawie ) odftąpili: ponieważ- 0 
Dufzo fzczetze fądzilz według P. BO- 
GA że ci nie ma fumnienie nic w tey 
mierze wymawiać; nie bawmy fię da- 
ley nad tym. Oto tylko iuż gra te- 
raz idzie żeby zadofyć uczynić Powo= 
łaniu Bofkiemu na ten urząd 1 wizet- 
kim iego powinnościom. Pierwfzy tedy 
krok któryś uczyniła wftępuiąc na ten 
urząd dobry ieft: zezwalam na to, ani 
chcę o tym wątpić, wiedząc dobrze o 
proftym umysle twoim Í Dachu Zakon- 
nym. Jużeś wefzła w tę drogę: oto 
tylko idzie abyś ią odprawiła fzczęśli- 
wie i godnie, czyli to względem Chwa- 
ły P. BOGA, czyli względem dobrą 
Domu twego, czyli dla nabycia świą- 
tobliwości włafney Dufzy twoley. Pra- 
gniefz tedy wiedzieć iakfię mafz [prawo- 
wać na tym urzędzie który tym bar- 
dziey. dla ciebie krytyczny, że ieft 
wcale nowy, y żeś go, dotąd w używa- 
miu 
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niu i doświadczeniu nie miała, Pytafz 
mię fię które to fą powinności i włafno- 
ści Dobrey Przełożoney, i w który fpo- 
fób ma fię ftarać aby urzędowi Ĥyemn 
dofkonale zadofyć uczyniła? Zbieram 
rzecz całą w pięć fłów tylko: Ma mieć 
i zachować powinna Dobra Przełożo» 
na: Przykład, pilny innych dozor, Mi- 
łość, Męftwó, Roftropność. Jeżeli te 
zachowafz rzeczy dofkonale, fmiem ci 
befpiecznie obiecować takie ná urzędzie 
twoim powódzenie iakiego tylko życzyć 
fobie możefz; bo względem ftanu Za- 
konnego na zebraniu tych wlzyfikich 
włófności należy umieiętuość dobrego 
Rządu. 

I. Przykład nśprzod dobry. 
Sam Pan JEZUS Zbawicieł Nafz od 
tego zaczął: bo nim nauczał: to famą 
rzeczą czynił czego miał nauczać. Pra- 
wda Że iefteś Przełożoną: śle zoftaiąc- 
przełożoną nie przeftałaś bydź Zakonną 
ofobą, to ieft: że tenże fam co i pierwey 
mafz obowiązek; śbyś o włafną fzcze» 
gulną tobie ftarała fię dofkonśłość, ł 
poftępek w duchu według reguły two- 
iey, i tych Śrzodków które cita prze- 
pifuie. Nie iefteś tedy uwolnioną 
od zachowania zwyczaynych powin= 
ności 
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ności tak iak i wfzyftkie inns Ofoby 
w tymże zolłaiące Zgromadzeniu, Mo» 
żefz ci fię wolniey i nie ták fię obawia- 
iac kary od nich dyfpenfować; ale nie 
według fłufzności i prawa iakiego któ- 
reby ci pozwolone bydź miało. - Mo- 
żefz (mówię ) wolniey fię dyfpenfo- 
wać i nie tak fię obawiając kary: po- 
nieważ w tym domu,|którego ci rządy 
fą poruczone niemafz żadney inney ofoby 
któraby rachunku cię  fłachać . miała 
z fpraw twoich; i miata cię poprawiać; 
ale nie możelz fię dyfpenfować od zá- 
chowania praw i uftaw Zakonnych 
według należytego ci praw4 i flu- 
fzności, ponieważ takowemiż iefteś 
ściśniona obowiązkami iśk i inne wfzy- 
ftkie; 1 nieprzeto że włożono ná ciebie 
urząd 1 ciężar przełożeńitwa; zdię- 
to z ciebie i uwolniono cię od pod- 
dania fię pod iarżźmo i zachowania u- 
ftaw  Zakonnych. Mafz ci ty 
( wiem to dobrze ) moc pewną i po- 
zwolenia, których inne nie maia, i któ- 
re ci łane przyznawaią: śle iako nie 
powianaś używać tego pozwolenia i 
mocy twoiey chcąc innym wyświade 
czyć łafkę tylko z należytym pomiate 

kowa- 
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kówaniem,tylko dlń flufzney przyczyny, 
podobnież nie powinnaś” łacniey ani 
wolniey używać tey mocy względem 
ciebie famey. 
jakoż rzeczby to wielkiego 
podziwi enia była aby Zakonna Przeło- 
żoną Oloba, ná tó z urzędu (weg po potang- 
wioną  4by przeftrzegała zachowania 
utaw według wfzelkiego ich przepifu, 
pierwfzą byłą do ich przeftąpienia. A- 
záliż takowy, przykład z fiebie dawać 
po i tńkowego fię po niey inne 
fpodziewaią 2 Mawiał Paweł Swięty do 
wiernych : Bądźcie nóśladowcami memi 
jako ia iefłem Naśladowcą CHRYSTU- 
SA: (b) podobnież Przełożona nád iá- 
kim Zgromadzeniem Zakonnym fta- 
rać fię oto powinná, Żeby bespre: 
cznie innym wfzyfkim które iey fą po- 
ległe ofoby mówić mógła: tak fię fpra- 
wuycie, tak poftępuycie fobie, iak wi- 
dzicie że iá fobie poftępui ę. Bez tego 
przykładu iákąż wagę mieć będa wfzy 
ftkie iey ffowa i mimowy ? Beda 
nawet Śmiała co mówić? będziefz mo- 
gła napominść inne do zachowania u- 
R gdy poftrzegą że niechce aby 
jey na czym (hodzić ié miało: będziefzli 


mogła 
Cb) z. Cor: zr. 
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| mogła zalecdc innym umartwienie 
| zmyfłów? gdy obaczą że pozwala fobie 
| j| wizelkich wygód wcząfów, miłych rze- 
| czy, których tylko nabydź może. Bę- 
Mi dziefz śmiała wyciągać po innych pil- 
| nego i wiernego zachowśnia wfzyfikich | 
A powinności Zakonnych, czyli to publi- 
Id cznych i iśwnych, czyli tylko wewnę- 
| trznych; gdy to innym w oczy wnidzie 
| Że nienńieżycie zażywa zwierzchno- | 
ści fwoiey; na to tylko aby żyła we- | 
J dług chuci i upodobaniá fwego, maiąc 
WT zawfze gotowe różne pretexty i pozore 
1 ne przyczyny ná. wymówienie niefłu- 
{zne rofprofzenia, i niezachowania dor 
M mowego porządku. Jeżeli fpfawiedli- | 
| wie.o tey rzeczy fądzić zechce fama 
| w fobie, czyliż przymufzoną prawie nie 
| będzie, aby nic odtąd nie mówiła: albo 
iR jeżeli chciałaby co mówić i ufkarżść fię 
FW, ná przeftępftwa od innych uftaw Za» 
konnych które fię dzieią, czyliź nie mo- 
głaby iey na ten czs która przyftofo- 
wać owego przyfowia, które Zbawiciel 
JEZUS przywiodł w Ewangelii Łuka: 
fza Swiętego: lekarzu, ulecz famego 
fiebie. (c) A 


Cb) Luc. 4.23. 
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II. Ma zśchować Dobra Przełożo- 
na Ofobá pilny innych dozór. Bo każdy 
Przełożony powinien odpowiedzieć 
BOGU zá poddanych fobie. Azatym po- 
winien ich pilnować: Ociec pilnować 
powinien dzieci; pafterz trzody (woiey, 
4ty domu ci od BOGA powierzonego. 
T4 iet: powinność twoia którey niemo- 
żefz zaniedbać bez cięzkiey obrazy Bo- 
fkiey; bo z tądzawifło albo zachowanie, 
ślbo ruina całego Zgromadzenia. Ták 
zaś wielki interefs azali nie powinien 
ciężko obowiązać fumnienia, i iak zá- 
drzeć nie maíz gdy fzczerze o nim po- 
myślifz? Nie iet cito móy zamyů a- 
bym cię miefzał prożnemi poftrachami, 
áleć prawdę mówiąc, wiele bardzo 
Przełożonych żyie z ftronę tego w be- 
Śpieczeńftwie daleko gorfzym niż fą 
wfzyftkie fzkrupuły i ftrachy iakie któ- 
rebym ci mogł uczynić. Wiele bowiem 
Przełożonych zoftaie ná urzędach fwo- 
ich nóakfztałt owych bałwanów, które 
opifuie Prorok w Pfalmie fetnym trzy- 
niftym: kładą przed te bałwany: ka- 
dzidło : iednak one lubo maig oczy. nie 
widzą, maig ufzy, 6 nic nie fłyfzą, maig 
reee, a nic nie czynią, maią nogi, 4 nie cho- 
dzą. To ieft że takowe Przełożone 

Ofoby 
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Ofoby. nie lubiąc zabawiać fię żadnym 
fiaraniem i pracą, do niczego fię prawie 
nie miefzaią, o nic fię nie pytaią; ná 
nic nie mńiąoka. Jedyny n4 to wzgląd 
obracają, by cały czas ich Przełożeń- 
twa zfzedł im fpokoynie. Byle im fię 
nie przykrzono, 1 w pokoiu ich zofta- 
wiono, iuż: ná tym kontente przeftawa- 
ią. A tym czafem gofpodarftwo całe- 
go domu zle idzie i w niwecz fię obra- 
ca; á tym czafem różne fię zwyczaje 
wprowadzają i każda z Ofob Zakon- 
nych pozwśla fobie wfzyftkiego tego 
co fię iey podobá, 4 ta poftępków wol- 
ność zlekka w zwyczay idzie; 4 tym 
czafem dawne poftanowienia i zwycza- 
je w zApomnienie idą: kárność Klafztor- 
na pfuie fię; ofobność ginie; gorącoŚć 
jucha ftygnież. nie máfz żarliwości ku 
flużbie Bofkiey; milczenia nie mafz, 
fkromnóści Zakonney niemafz, w mo- 
dlitwie ćwiczenia fię nie mafz: 4 dałby 
BOG iefzcze żeby co gorfzego potym 
nie nśftąpiło, i żeby obrzydzenie fpu- 
ftofzenia nie zamiefzkało na mieyfcu 
świętym. 

Czyli zóś nic z tego wfzy- 
fikiego nie må fię zwalić ná głowę Prze- 
żożoney: i czyli będzie fię mogłá 

flufznie 
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fufznie BOGU ufprawiedliwić gdy mu 
rzecze: Panie i4 o żadney-z tych rzeczy 
niewiedziała? Ah nie!nie zóifte! taią 
niewiadomość przed BOGIEM nie wy- 
mówi: Niewiedziała, bo wiedzieć nie 
chciała; ślbo nie dóbrze chciała, czyli 
raczey nie fzczerze chciała i ftarała fię 
dowiedzieć otym  wfzyfikim co do 
iey urzędu i wiadomości należało: O 
jakiż tedy ciężar dzwigać będzie mu- 
fiala, i iak fufzna dlá niey boińźni przy- 
czyn, śby tym ciężarem przywd:ona 
nie zginełń. Z tym wizyftkim z dru- 
giey ftrony ftrzeż fię nie mniey pilno, 
żebyś. przeciwnym fpofobem temu wy- 
ftępkowi winną fię przed Panem BO- 
GIEM nie czyniła: to ieft umiey řoze- 
znawać pilność należytą która ieft cno- 
tą, od trofkliwey niefpokoyności któ- 
fa ieft ułomnością. Bądź pilną i powin- 
ności Zńkonnych przeftrzegaiącą: to 
ieft właśnie czego po tobie wyciągam: 
śle nie przeto chcę śbyś była z liczby 
owych Przełożonych zbyt boiaźliwych 
i nad to fię wfzędzie miefzaiących; któ- 
rym lada cień iaki wadzi, które nicze- 
mu niedowierzaią: o wfzyftkim niepo- 
trzebne czynią podeyrzenia.  Zbyte- 
czna owś ich żywość, zabiegi, zakręty 
nie- 
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nieuftanne bardzo ich uciemiężaią, choć 
częftokroć próżno i nadaremnie, i tym- 
że poftępowania fobie fpofobem nie 
mniey tego gatunku Przełożone ciężkie- 
mi fię ftaią całemu Zgromadżemiu, gdy 
to z dobrych fpokoynych złożone ieft 
Ob, które przeto, nie potrzebują ták 
fzkrupulackiego -i tak wfzyfkkim uprzy- 
krzonego dożoru. * We wfzyftkich rze- 
czach rozeznanego pomiarkowanła po- 
trzeba, i zachowania należytych granic, 
których przeftępować i dźley zá nie 
żachodzić nie należy. | 

MI. Należy nadto dobrey 
Przełożoney wśchować Miłość. O gdy» 
bym_mogł ią w Ciebie wmówić co do 
wfzelkiey iey dofkondłości, którąś mieć 
powinna; i o gdybyś fama wizelkiego 
ftarania mogła do tego przyłożyć, abyś 
iey nabyła: i wizędzie fię w niey rze- 
czą famą ćwiczyła. Uważ profzę pilno 


"to co mówię: że ci życzę fię ftarać o 


wfzelką dofkonółość mił ść, i iikąś mieć 
powinna. Albowiem miłość ta pos 
wfzechna Braterfka czy Sieftrzyńfka 
którą powinniśmy mieć iedni wzglę- 
dem drugich ileśmy Chrześcianie nie 
jet  doftateczna dla  Pizełożoney 


Zakonney  Ofoby względem Duchoe 
wnych 
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wnych iey Synów i Corek: ale ponieważ 
te fa iey fynami, i-Corkami w Chry- 
ftufie JEZUSIE, powinna im Przełożo- 
na świadczyć Miłość Oycowfką i Ma- 
cierzyńiką. To ieft (tłomaczę fię z te- 
go ) powinna im Świadczyć miłość af- 
fektu pełną, aby ubolewała nad ich fla- 
bościami: miłość dobrze im czyniącą 
żeby fię ftarać o ich wczas i wygodę i 
oto co im tylko miłego bydź może we- 
dług iednak przyzwoitości ftanu ich: 
miłość przylemną i uprzedzaiącą ich; 
żeby im otworzyć ferce (woie, 4.przez 
tę ferca otworzyftość pobudzić ich do 
poufałości ka fobie, żeby beśpiecznie 
tamte wydawały fię wzaiemnie z tym 
co maią w fercu fwoim: miłość cichą i 
cierpliwą, żeby gotową bydź fłuchać 
ich każdey którey zechcą godziny, ani 
ie od fiebie odrzucać nigdy, luboby 


'nie które naprzykrzone były, miłość 


powfzechna, któraby wfzyftkie razem 
w Panu kochała bez braku rożnicy, 
przenofzenia iedney nád drugą. W ten 
fpofób poftępuiąc fobie będziefz miáłá 
pod czas rządu twego iedną z naygrunto- 
wnieyfzych i nayfłodfzych pociechę któ- 
rey tylko Przełożona życzyć fobie może 
to iet widzieć duchowne fyny i Corki 
woie z ulńością poufale przychodzące 
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do fiebie, widzieć że iey fą pofłufzne 
zdobrey chęci i miłości á nie z boiaźni: 
Że fzukaią u niey folgi we wfzyftkich 
ciężkościach fwoich, i porady w.tym 
czego fię chwycić, co czynić maią; że 
zwierzaią fię iey wfzyftkich myśli fwo- 
ich i fkładaią dufze fwoie w. ręku iey. 

Ale coby to było: gdybyś 
(przeciwnym fpofobem rzeczy biorąc) 
miała bydź zliczby ewych Prz:łożo- 
nych nadętych, i dumnie rozkazuią- 
cych, ktore bardziey iefzcze chcą Wwy- 
nieść zwierzchność wolą: niż żeby ią 
pomiarkować miały i łagodnieyfzą u- 
czynić; ztych Przełożonych co 0 inne 
poddane fobie nic niedbaią: nieużyte 
fą: bez żadney litości [ bo. zaifte znay- 
duią fię i takowego gatunku iaki tu o- 
pifuię: ani obawiam lie żebym nad gra- 
nice prawdy wtey mierze wykroczył) 
zowych Przełożonych zbyt pobłażaią- 
cych famym fobie: których małoco albo 
nic nie obchodzą potrzeby innych: któ- 
re za wymylły maią biedy, dol: gliwości 
innych, gdy fię na te przed niemi fka- 
rzą: z owych Przełożonych oftro z fu- 
kiem poftępuiących i mówiących; zbyt 
farowych w ftrofowaniu; gniewliwych, 
co do niepomiarkowanego, humoru zby- 

tnim 
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(ektem do tey raczey ftrony, olób,przya 

adaiących:niżeli do drugich:które wfzya 
RA iednym pozwalaią: drugim zaś 
wfzyftkiego bronią. Czyliżebyś mogła 
mieć to komu za złe, żeby każda zám= 
knięte przed Tobą miała ferce fwoie i 
kryła fię z nim; i żeby każda doznawfzy 
iak fobie znią (urowo poftępuiefz ftro- 
niła z daleka przed tobą czekaiąc. Rząe 
dów łagodnieyfzych i Zakonney miłości 
pełnych, niżeli fą twoie teraznieyfze, 
Pamiętay na to. Że iarzmo Zakonne ieft 
to iaczmo Chryftufa Jezufa, Chryftus zaś 
JEZUS tak nas wyraźnie Rowy (wemi u- 

ewnia, że iarzmo iegofodkie i ciężar 
ieft lekki. Nie chcieyże fał(zywemi 
czynić fłówa {amey Przedwieczney Pra- 
wdy, nie czyńże nieznofnym ten ciężar, 
to jarzmo, które według obietnicy Bo- 
fkiego Nauczyciela nafzego łacnym bydź 
powinno tym, cogo nofzą. Nietrzebać 
grzefzyć żadnym zbytkiem; to prawda: 
z tym wfzyftkim zda mifię że w każdey 
Przełożoney znośnieyfzaby była wina 
gdyby zbytnia nieco dobrocią grzefzy» 
ła,niż zbytnią furowością. Miey na to uwa 
gę: że teduchowne fyny 1 córkitwoie nie 
urodziły fię niewolnicami, iniewolnika- 
mi, nie urodziły ię poddanemi; ale że ftan 

podlega- 
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podlegaiący Zwierzchności dobrowolnie 
Ż dobrey chęci fwoiey obrały fobie: że 
fa fużebnice i fładzy P.BOGA:który ieft 
BOGIEM miloferdzia: że to ieft nay- 
milza Trzoda Owjeczek: Syna Bofkle- 
go, który ie obrał fobie za kochane O- 
blubienice. Podobno ci fię:która z du- 
chownych od Córek twoich będzie zda- 
wóła bydź zbyt delikatną, zabawną zbyr 
tecznie ftaraniem o zdrowie fwoie:ale ie- 
żeli nato gruntowney pewności mieć nie 
będziefz, nakłoń fięraczey naiey ftronę 
jak tylko możelz, niżeliżebyś miała nie 
pozwalać iey tego, ĉo ona za rzecz po- 
trzebną dla fiebie bydź rozumie. Z9- 
ftaiąc w niebefpieczeńftwie ofzukania i 
omyłki; lepiey że omylona będziefz 
czysiąc komu dobrze, niżeli zalmuca- 
ic ofobę iaką i martwiąc ią. 

IV. Stateczność czyli Męftwo 
umyfłu tymfię poprawia miękkie nie- 
iako innym uleganie; bo miłość ku in- 
nym Przełożeńlka nie powinna obracać 
fię w pobłażanie prawie Ślepe i boia- 
Źliwe, przez coby nie pomału ofłabio- 
ny był w mocy fwoiey rządzenia fpo- 
fob. Ct którzy na świecie fą na urzę- 
dach i Przełożeńftwie, maią miecz w 
ręku (iak mówi Pifmo] na ukaranie 

Wine 
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winnych; Ty zaś mafz zwierzchność od 
BOGA ci pozwoloną, abyś nią opórła 
fię nieftwornym i niepofłufznym, i: u- 
trzymała ich w karności należytey. 
Kiedy wżdy okazya fię do tego poda, 
i gdy idzie o chwśłę Bofkąi zachowa- 
nie dobrego porządku w zgromadzeniu 
twoim: w ten czas mafz -fię uzbraia- 
świętym męftwem; w ten cząs powinć 
náś innych przefirzegźć, gromić, zażyć 
władzy twoiey; i mocno zaftawiść fię 
iák mur miedziśny (co każe Pifmo) 
ná przeciw wfzelkim wzgorlzeniom ń 
niegodziwym nowotnościom. Rzeczefz 
mi ná to pewnie: że trzeba tę zwierz- 
chność nieco łAgodnieyfzą względem 
innych uczynić, i nieiako przykrość ieg 
ofłodzić: pozwalam: ależ przecię mó- 
wię że należy przy niey mieć męftwo 
i odwagę. Obaczno i uwśż iśk futó- 
wo BOG grozi Prorokowi fwemu, co 
fig i do ciebie fciąga: Pofłanowifem cię 
fróżem Domu „jaraeljkiego, i uftyfzy(z z 
uf moich fowo: i eznaymi/z go im ode- 
mnie. Jezeli gdy ia rzekę ku niezbożneś 
mu: śmiercią umrzefz: ty byś mu tego 
nie oznaymił: áni byś mu mówić, żeby fig 
odwrócił od drogi fwoiey óby był żyws 
on niezbożny w nieprawości fwoiey umrze, 
L2 ále 
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dle krwi iego będę z ręki twoiey patrzył; 


(a) Ták rozumiey, że podobnież Páa | 

BOG mówi do ciebie gdy ná tym Prze- 

Il łożeńfkim urzędzie poftanowiona iefteś, | 
LI : | wfzyftko to przyftófowść fobie powin- | 
j | náś. | 


Jeżeli zbytecznie ochraniać będziefz 
Ofoby tam gdzie i kiedy tego 'nie po- 
trzeba: ieżeli przez zbyt łagodną powol- 
ność twoią Zgromadzenie Tobą rządzić | 
będzie, miśfto tego co ty nim według 
rozporządzenia i poftanowienia Bofkie- | | 
go rządzić powinnaś, coż z tego wyni- 
knie? oto powfzechne naftąpi w krot- 
ce 4 wywrócenie wfzelkiego dobrego 
porządku: bo-iuż nie będzie żadnego 
wędzidła, któreby go wftrzymywało. 
W takowym żaś wywroceniu należyte- 
go porządku, któreś ty była powinna | 
uprzedzić, żeby nigdy do niego nie 
przyfzło, (ądź fama czegoby ci fię i fłu- 
fzne ba dzo bać nie trzeba zftrony P. | 
BOGA ná ukaranie Ciebie? 
li Ale [rzeczefz mi podobno: ] 
ih kiedyżbym ia Żadney ofobie naprzy= 
fd krzyć fię niechciałź, ani iey iakiey cię- 

Ai Żkości uczynić? .Ty byś tak chciała: ia 

| zaś tobie mówię: że znayduią fię nie 

„AIN któ- 

NIA (a) Ezech: 3. 17. 
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które Ofoby takie, którym naprzykrzyć 
fię Koniecznie potrzeba. Ależ bo ia 
bardzo przez to Ofoby rarażę przeciw- 
ko mnie; wielu f(zemraniom dam miey- 
fce, i iuż wczefnie widzę że to wiele 
hałafu narobi: Ty powiadafż że wi- 
dzifz wczefnie, iaki ztąd powftanie ha- 
łas: ia zaś ci odpówiadam że fię trafia- 
ią takowe okol czności w których gdy 
fię inaczey obeyść nie można, ten hałas 
potrzebny ieft: te.fzemrania nazad fię 
obrócą na te ofoby które fzemrząi 
które fię niegodziwą porywczością u- 
wodzą: te fzemrania przeminą: 4 
ly będziefz miała ufpokoione fum- 
nienie że zadofyć uczyni(z powinności 
twoiey. Ależbo to przykro ( rze- 
czefz mi iefzcze ] mówić i co należy in- 
nym£?boieft to: wydźwaćfię na odpowie- 
dzi nie miłe, na pewne nienawiści o 
których tamte ofoby zgromione nie'za- 
ráz zópomnią, i z ferca ie złożą. 
Przyznaię Że to rzecz przykra, śleź 
pytam cię fię, któż tedy mówić będzie 
tam, i oto co nśleży, ieżeli Ty mil- 
czeć będziefz? śzali profzę nie fłufzna 
rzecz ieft. że jako mafz honor z przeło- 
żeńftwa Zśkonnego, tak też śbyś trzy- 
mających fię urzędu tego ciężkości do- 
zna» 


1:66  Przefożeń: i Regd Zakonny. 
znała? Nakoniec chciałabyś pozyfkać 
fobie wfzyftkich ofób ferca 1 mieć fobie 
wfzyftkie przychylne: taintencyń w prá- 
wdzie ieft dobra, chwólebna ieft; ale 
ty fie mylifz wtym ieżeli rozumiefz że 
cię dla tego wfzyftkie oloby kochać bę- 
dą, że im pobłażafz we wfzyftkim, prze- 
baczafz wfzyftko, i wfzyftkiego dozwá- 
lafz. Gśrdzić tobą będą, ite nawet które 
z więklzym ci fię affektem oświądczść 
będą, przeto że fię im w niczym nie 
fprzeciwiśfz, nic cię w fercu fwoim po- 
ważóć nie będą. Bo tak zwyczaynie 
poftępuiemy fobie. Tegoż fimego czś- 
fu kiedy z pobudki przyrodzoney dogo- 
dzenia fobie we wlzyftkim, chcemy zá- 
Żyć wfzelkiey fwobody i wolności: po- 
ftrzeżemy że Przełożeni nadto nam 
folguią i cuglów popufzczaią: natych- 
miśft rozum: nafz gani to ich pobłażó- 
nie. Poftępuy Ty fobie ( i4komci to iuż 
powiedział |zDuchownemiCórkami.i Sy- 
nami twemi ze wfzelką uczciwością, ła- 
godnością: ślez tym wfzyftkim tak rządź 
niemi, żeby one wiedziały Że ich po- 
trafifz przywieść do oddania ci należy- 
tego pofzanowania boiaźni, i pofłufzeń- 
ftwa. Nie dla tego cię mniey będą 
Ə- 
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kochóły: á zapewne bardziey cię fobie 
poważić będą. 

V. Roftropność. Ze wfzys 
ftkich cnót potrzebnych do dobrego in- 
nemi rządzenia, tą jeft bez naymniey- 
fzey wątpliwości naypotrzebnieyfza; tą 
ieft iśkoby Dufzą wizelkiego rządu czy- 
li świeckiego czyli Zakonnego. jakóż 
w Ofobie Przełożoney. pofpolicie przeno- 
fzą Roftropność nad śŚwiątobliwość, i 
ieft te reguła powfzechna, że lepiey ieft 
bydź rządzonym od człowieka mądrego 
lubo mniey świętego, niżeli przez czło- 
wieka lubo Świętego nie tyle ( iakby 
należało | roftropaości maiącego. já- 
kóż według uwagi Auguftyna Swietego, 
Święty człowiek, świętym ieft dla fa- 
mego fiębie; ile Przełożony mądry ieft 
dla pożytku i dobra całego Domu. Má- 
iac tę roftropność pewnym prawie za- 
wize iet Przełożony, że mu fię dobrze 
powiedzie rzecz ta którą przedfięwzigł: 
ślbo ieżeli nie tak fię rzecz uda idko 
fię fpodziewało: tedy przynaymniey nie 
można mu tego wyrzucać, ponie- 
waż nic fię lekomyślnie nie przedfię- 
wzięło, Ani bez rozfądku. Bez tey zaś 
Roftropności O! iak fię wielerazy przyi- 
dzie potknąć, i iak fię do YA 
bię- 
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błędów przywiedzie innych! / Uważ 
profzę te oftatnie fłowa: Do iak wiele 


( błędów popełnienia przywiedzie fię in- 


nych! Trafi fię że ta i owa Zakonną 
Oloba która wcale dobrą była ślba 
przynaymniey wielką do tego żeby do- 
fkonśłą była fpofobność miała; trśfi fię 
mówię że fáma fiebie i wizyftkich po» 
winności fwoich zapomni, pobłądzi i 
ciężko, á tik, że podobno zbłędu tego 
więcey fię nie obśczy i do fiebie nie 
przyjdzie czemużto profzę? Oto że 
przez wielkie dla fiebie niefzczęście 
miała fprawę z Przełożoną niedyfkre- 
tną i nieuważną: która żadney oftro- 
zności względem niey nie zażyła: któ. 
ra nic nie uważała iakiego ona ielt na- 
tury humoru, i przymiotów; która fama 
fię pofkromić nie umiała, czas należyty 
do zgromienia obrść, okoliczności różne 
rozftrząfnąć: która nie przewidziała ia- 
kie złe fkutki wyniknąć miały zowega 
napomnienia nie przyzwoicie danego; 
która nśkoniec zbytnią fię uniofła żar- 
liwością czyli raczey porywczością aby 
ią zgromiła i upokorzyła. 

Ztey to przyczyny wielce 
świątobliwy Zśkonnik pewny czafów 
nmófzych: którego pamiątka u nas a 

ie 
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jet w pofzanowaniu, profić zwykł był 
Pana BOGA z boiśźni z którey nie du- 
fát cnocie fwoiey: áby mu nie dawał 
Przełożonych takich, którzyby mu mo- 
gli bydź przyczyną do upadku ińkiego 
w duchu. Prawdać to iet że Rofiro- 
pność ta o którey tu mówię i która iak 
ieft Przełożoney potrzebna fama miar- 
kuiefz; Darem ieft Bożym pochodzą» 
cym z Łóafki Pana BOGA, który go dá- 
ie komu fię podoba i iak mu fię podo- 
ba: śle i to nie mniey pra- 
wda, że przy pomocy Nie- 
biefkiey można rzecz wuczyć fię w nią 
i nabydź iey. Nóśabywść fię ona zwy- 
kła przez różne uwagi nad fobą famą i 
poftępkami fwemi. Nóabywa fię z do- 
świadczenia rzeczy przefzłych,1 z przy- 
kładów których fię napatrzyło: Nabywś 
fię zabieraiąc od innych rady: 4 zbytnie 
zdaniu włafnemu i rozfądkowi nie do- 
wierzaiąc: radząc fię Ofób w lata ftar- 
fzych;: więkfze doświadczenie w tey 
mierze maiących: cnotliwych i pobo- 
Żnych, i októrych wiefię dobrze żenam 
zbawienne rady dáć mogą. Ale nay- 
bźrdziey Dar ten Roftropności nabywa 
fię przez modlitwę. „Jeżeli kto potrze- 
buie Męądreści © mówi jakób Swięty ) 
niech 


170 hose w 
| niech onią profi Pána Boga. Tam że fiędo 
i niego naypierwey i naybardziey udaway 
fi | we wfzyftkich twoich zamyfach, przed- 


Ą PM fięwzięciach, radach, wzyway pomocy 
PAT Bofkiey i oświecenia Ducha Nayświęt: 


igi Stiray fię naypierwey abyś wolna 

IJ była od wfzelkiey nieporządney paf- 
| fyi, od wfzelkiey zbyteczney chęci do- 
kazania tego lub owego iptereflu, któ- 
reby cię na złe zwieść mogły; toż do- 
piero proś Pána BOGA mówiąc z Sá- 


jomonem. Pónie Ty widzi/z [zczerość 4 
orca mego, oto id niczego innego niechcę | 


żylko to, czego Ty Jam chceja: Ale iakże | 
ża poznam Bofką wolą Twoią'i tak. ią 
wypełnię; ieżeli Ty mnie nie oświecifz; i 
jeżeli fam mnie nie w|pomożćjze Ześliy- | 
Że mi potrzebną Mądrość twoig o BOZE | 

| 

| 


DA móy. Ześliyże mi ig z Naywyżfzych Wie- 
k | . . f . 
nel | bios twoich: áby ona w/pomagała mnie, Å 


A ia abym znią pracowota. Wyfłucha cię 
LIG BOG w tey proźbie twoiey; prowadzić | 


b cię i rządzić tobą będzie, wyleie na 
A fządy twoje Błogofławieńftwo fwoie: i 
obróci Rządzenie twoie i Przełożeń- 

l ftwo-nf chwałę fwoia: na pożytek 
JU zleconego ci Zgromadzenia 1 ná 
18 poświęcenie ci Dufzy twoley, 
EK AMEN. 
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VYE wfzyfich tytułów z których 
wielki ow Doktór Narodów Pa 
weł Swięty bez naymnieyfzego 

nadwerężenia pokory Chrześciańfkiey 1 

Apoftolfkiey rczumiał że fię mogł prze- 

chwałać według BOGA i w BOGU, 

zda fię że ten miał naymilży fobie 
gdy fię nazywał: Więźniem dlá CHRT- 

STUSA „JEZUSA: i znowu zwią- 

żanym w Pánu, i dlå Pdnń. Jakoż 

to imie i włafność iego zwykł był 
fobie przywłafzczać ná wielu miey- 
fcach Liftów fwoich, tak fię On miał za 
fzczęśliwego w więzach fwoich; i tyle 
w tym czuł fmaku i duchowney od- 
kości gdy myślił że ie ponofił z przy- 
czyny i dla miłości Bofkiego Nauczycie- 
la fwego. Tymże to on iefzcze pobu- 
dzony duchem będąc w Rzymie dokąd 
był zaprowadzony z rozkazu Feltufa 
Sta- 


Ty Rožne krótkie Uwagi. 
Starofty krainy Judzkiey, zebrawfzy do 
fiebie liczae żydów zgromadzenie, aby 
im fprawę dał z fiebie, pokazuiąc im kay- 
dany fwoie mówił do nich. Fen lan- 
cuch którym mnie fkrępowanym bydź wi- 
dzicie Bracia moi, ia dla nadziei Tzradla 
ponofzę go. TA to nódzieia Izraćla, ten 
wzgląd ná dobra wieczne które mu były 
zgotowane, fłodziły mu wfzyfikie przy- 
krości niewoli iego. Imie tylko żeby 
miał ięczyć w nich i ná nie fię ufkarżać 
jefzcze tryumfował prawie w nich iżk 
Zwyciężca od-radości; cały opływaiąc 
w pociechę. 

Czemużbym iá teraz nie mogł 
te zdania umylła iferca Pawłowego 
przyftofować lubo nie tak w literalnym 
iiko raczey w mitycznym wyrozumie- 
nia do dufzy Zśkonney, ofobliwie do 
którey z mądrych owych i Swiętych 
Panien, które to dobrowolnie i fame 
z fiebie fkazały fie (że ták rzekę ) ná 
wieczne zamknienie i klauzurę? To 
famo fowo klauzury i zamknienia zna- 
czy z famego fiebie coś okropnego, do 
czego nie rada przyftaie nátura; śle 
cóż będzie gdy do tego zamknienia, 
trwanie w nim przyftąpi nieuftanne? 

Zaifte 
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Zaifte ná ten czas Panna choć wolną 
urodzoną; ták iák wolnym (obie był 
Paweł Swięty mówić fobie może z tym 
Wielkim Apofiołem że ieft uwięzioną; 
związaną iidkoby w kaydanach zofta- 
iącą. Ale nie mogę też o tym wątpić 
Żeby ná ten czas podobnymże z nim 
duchem nie tchneła, podobnież fię 
znim ciefzyć nie miała, i fiodko na 
fercu nie czuła bydź wzrufżoną gdy 
przyidzię iey przed BOGIEM fwoim 
uczynić tę uwagę: że uwięzioną ief diá 
Chryfiufa JEZUSA: że uwięzioną ieft 
w Panu i dla Panś, że niewolnicą ieft 
1 mielókiemi kaydanami fpętaną dlá 
nddziej Izrdóla. Tę to Ona nśdzieię 
záchowuie pilno iako fkarb iaki nśy= 
drożlzy w !ercu fwoim, któregoby wy- 
dać i zań fię mieniść nie chciała, by- 
też za wfzyftkie całego Świata rofko= 
fzy. Uważa oną klauzurę i zamknięcie 
to w którym ią trzyma ftan iey Za- 
konny iako fortecę obronną przeciw 
(wobodney fwawoli ludzi świeckich; i 
imbardziey przenika iśk fię wielkie nie- 
beśpieczeńftwo zawiera w tey fwawol- 
ney wolności Świeckiey, tym fię bar- 
dziey kocha w więzach [t oich, Chcia- 
łaby gdyby mogła coraz ich bardziey 
ŚCIE" 
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ścieśnieć fobie. 'Nieufanne á nowe 
coraz oddaie dzięki BQGU fwemu, | 
poty fiąc kroć razy fama fobie winfzuie 
fzczęścia tego że mogła firacić wolność 


"woia, aby ią znać wolność iey nie 


zgubiła. 

$. Cóż to iet: woią ludzka, á mia- 
nowicie co ielt w rzeczy famey włfna 
wola fwoia? O to ta włafna wolá ieft 
wolá fzczegulna która cała fię zawiera 
w fobie famey, która we wfzyftkich rze- 
czach nie idzie zá czym innym, ani 
czego innego nie fucha tylko włafney 
chuci: fwoiey: Nic nad tę wiafną wo- 
łą nie mafz niebeśpiecznieylzego, I pic 
też więkizego złego nad nią nie bywa 
przyczyną W zgromadzeniach Zakon- 
nych. Boiśko różne fą chuci 1 pragnie- 
nia ludzi, ták iśko różne fą ich umyfłów 
włafności, i że woli iednego nie raz 
w cale ieft przeciwna wolii upodobaniu 
drugiego; tak łacno zmiarkować iśkie- 
by zamiefzanie i podział ztąd pofzedł, 
gdyby każdy nie inaczey chciał prowa- 
dzić życie i wfzyftko czynić tylko we- 
dług upodobania fwego. DIś jtegó to 
Oycowie Swięci á między innemi Ber- 
nard S. ták bardzo bili na włafną wolą 
i mieliią 24 iedyną zgubę zgromadzeń 

Zakon- 


agi 


mo 


p; "a 1 
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Zakonnych i naylepiey nawet porzą- 


dnych. Ale ten ieft nieofzacowany po- 


Żytek pochodzący z Pofłufzeńftwa Z4- 
konnego: że to wfzyfikie te wole włi- 
fne razem iśkoby zbiera w iednąż wo- 
łą, w wolą. powfzechną, którą ieft wola 
Bofka, kjóra nam oznaymiona bywá 
przez uftawy nślze i przez ufta Star- 
fzych Nafzych. A w ten fpofob lubo 
fię tyle różności i przeciwieńftwa znay= 
duie w umyfłach, zdaniach, i fkłonno- 
ściach ludzkich, połłufzeńftwo iednak 
przerzeczone wfzyftkie ie trzyma w 
należytym porządku, ziedneczeniu, po- 
koiu. 

Zebyśmy lepiey zważyć mogli ten 
tak zacny pożytek pochodzący z pofu- 
fzeńftwa, i abyśmy lepiey użnali Mą- 
drość Bofką w poftanowieniu różnych 
Zakonów, dofyć nam będzie uważyć te 
wfzyftkie błędy fzkody w które popada 
wola nafza; gdy fama fobie zoftawiona 
bywa. Oto; wolą ieft na ten czas slepa: 
przebywa w fercu które famey ciemno- 
Ści pełhe ieft. Wolą ieft nieftateczną 
z którey pochodzi że czego dzis chcemy; 
tegoż niechcemy iutro: dopiero ce cwi- 
czenie to du.howne miłe nam ieft, 
wnet przykrym nam fię ftaie i od fiebie 
odraża. 
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odraża. Wolą ieft niepewną i chwieią= 
cą fię tak dalece że w wielu bardzo oko- 
licznościach niewie człowiek którey fię 
chwycić ftrony i czego fię ma tżymać. 
Wolą iet dziwaczną: częfto fię zachce 
czego, bez żadney fłufzney przyczyny. 
i owfzem przeciw wfzelkiey fłufzności 
irozumowi. Wolą iet krnąbrną iu- 
partą: iak bowiem na ten.czas ciężko 
iet ufiąpić woli cudzey w naymniey- 
fzey nawet rzeczy, tak dalece: że do- 
fyć na tym aby fię nam fprzeciwiono 
tylko, żebyśmy fię bardziey, przy woli 
nafzey uparli. Wolą iet zuchwałą i 
hardą która w niczym nie pozwoli na- 
rufzyć mniemase iakieś prawa fwoie, i 
niedotkliwą, na to wfzyftko cokolwiek 
ig i lekko nawet obrazić może: ieżeli 
jey wczym gwałt uczynić zechcefz, po= 
wftaie natychmiaft i fzuka fpofobu aby 
zrzucić z fiebie iarzmo. Coż mam © 
włafney woli nafzey powiedzieć wię- 
cey? tawola gwałtowna i zbyt po= 
rywcza w pragnieniach twoich: ieżeli 
fię iey rychło iak fobie życzy nie ftanie, 
niecierpliiwą ieft, fzemrze, z gniewem 
wybucha. Wola toieft fztuczna i zdra- 
dliwa: nie fchodzi iey na pozornych 
przyczynach aby czyniła co chce, któ- 
remi zwodzi rozum i ku fobie nakłania. 
Ble 
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Ale nadew fzyftko wola to ieft, wola to * 


jeft przewrotna i zła; wfzyfiko co iey 
left zakazane do tego fię ona ma z chę- 
cią ofobliwą przez fkłonność natury fka- 
Żoney a Prawu Bofkiemu przeciwiey. 
Takowe fą mówię złe włafności woli 
ludzkiey; takie fą iey fkłonności, i że- 
byśmy ie poznali, dofyć nam poradzić 
fię i fpytać oto nasfamych. Trzeba 
to wfzyftko w nas poprawić, ale 
czym innym fkuteczniey fię toaprawić 

nie może iako Pofłufzeńftwem. | 
lzaifte tę to wolą siepą Po- 
fłofzeńftwo kieruie: ię wolą nieftateczną 
Pofłufzeńftwo utwierdzia: tę wolą nies 
pewną pofłafżzeńftwo na przyjęcie pe- 
wney a.dobrey nakłania: tę wolą dzi- 
waczną pofłufzeńftwo proftuie; tę wolą 
twardą i upartą pofłulzeńftwo fkłania, 
tę wolą pyfzną i chcącą rozkazować po- 
flufzeńftwo poddaie; tę wolą gwałto- 
wną i prędką pofłufzeńftwo utrzymuje: 
tę wolą zdradliwą i ofzukiwaiącą pofu- 
fzeńftwo odkrywa , nakoniec tę wolą 
przewrotną i złą pofłufzeńftwo pofwię- 
ca. O iak tu wiele cudów, á ztąd 6 
iak fzczęśliwych pożytków wynika 2 
Bo na ten czas wfzyftkie Zakonnych 
Ofób wole w ten fpofób wykierowane í 
tofporządzone przez pofłufzeńftwo , do 
M dobre- 
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dobrego nakłonione, wyproitowane, 
poddane, oświecone, poświęcone razem 
fię fpolnie zgadząią z iobą. Bo naten 
czas iedna ich ręka porułza, i kieruie, 
jeden im przewodnik pokazuie drogę: 
ieden Prawodawca niemi rządzi, i któ- 
ty za powodem światła Niebiefkiego 
które odbiera z wyfokości ftara fię, aby 
ich tak ułożył żeby iedna drugiey w 
wykonaniu dzieł potrzebnych na prze- 
fzkodzie nie była. W ten fpofób pra- 
wdzi fię to, co niegdyś przepowiedział 
Prorok, to ieft, że Lew i Baranek mieli 
fię paść razem na iednym paftwifku, i zo- 
ftawać pod rządem iednego Pafterza: 
to ieft, że fię to miało dać widzieć, że 
nie maiąc względu na różność Qyczy- 
zny, konftytucyi, humorów, Ofoby Za- 
konne żyć miały z fobą pod iednąż Gło» 
wą w zupełney zgodzie, iw dofkonałym 
między fobą ziednoczeniu. 

n Któryż ieft taki ftan na 
Świecie w którymby człowiek zupełnie 
był © 1e.wolny 4 komu ipnemu,nie 
podle ,? w którymby, wolno „mógł 
czy ić zawfze co mu fię podoba, i co 
chce tylko?  Więcey powiem i raczey 
przeciwnie mi fię pytać należy, któryź 
ieft tan na świecie wktórym zoltaiący 
czło= 
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człówiek nie: mufi uftawicznie łamać 
woli fwoiey, . å to w rzeczach nie 
raz bardzo przykrych, i wielce prze= 
ciwnych zmyfłom nafzym. 

Czyliż ten ftan fwobody i wol- 
ności znayduie fię naprzykładna Dworze 
Panów świeckich, ale któż niewie co to 
iet życie Dwortkie, i czyliż niewolnik 
który bardziey ieft w niewolniczym fta- 
nie, iak ci którzy dworlką fłużą? Czy- 
liż iefzcze wolność i fwoboda znayduie 
fię w ftanie Zołnierfkim ? ale cała kara 
ność woienna i rząd Zołnierfki azali 
nie iet zafadzonym na polłufzeńftwie: 
á pofłufzeńftwie o iak mężnym: i odwa- 
żaiącym fię na wfzyftkie niebefpieczeń- 
ftwa, na krwi wylanie, na włafne- 
go Życia utratę? Czyli podobno ta 
wolność nie znaydzie fię w Godno- 
ściach, honorach, urzędach publicznych? 
ale nie ieftże to rzecz iawna, że to 
wfzyftko pod udataym tylko pozorem 
uftawiczne ieft á bardzo przykre podda- 
nie fię różnym fprawom zabawom inte 
reffóm: chybaby chciał kto na godności 
i urzędzie zofłaiący zaniedbywać wízy- 
ftkie należące do nich [prawy i powin= 
ności. Czyli wfpomniona tu wolność 
nie będzie mieyfca miała w rządach 
M 2 fzcze= 
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fzczegulnych domu iakiego i familii £ 
ale ieftże która familia, któraby fie w 
w całości fwoiey i w dobrym porządkn 
utrzymać mogła, ieżeli w niey iedne O- 
foby pod rząd i zwierzchność, innych 
poddane nie będą; i czyliż można żyć 
bez pomiefzania w domu którym ieżeli 
nieuftannie iedni drugim uftępować 
w wielu bardzo rzeczach nie będą: ato 
nie raz przeciw włafnym fkłonnościom 
fweim?  Czyliż taż wolność nie znay- 
dzie fię w zwyczayaym ludzi między fo- 
bą na świecie przeftawaniu? ale to zin- 
nemi obcowanie iakożkolwiek fię ła- 
cne i miłe bydź zdaie, azali nie ma pe- 


„ wnych praw (woich, 4 praw bardzo cię- 


żkich i przykrych. Bo czegoż to przelta- 
wanie obcowanie zinnemi nie wyciąga; 
iakich zwyczaiów,„iakich ułożenia,iakich 
podlegania innym.Trzeba tedy wfzędzie 
w każdym ftanie przykrość famemu 
fobie czynić, zwyciężać fiebie, bydź po- 
wolnym woli cudzey, podlegaiącym, po- 
flafznym. Tak ieit: tego wfzyltkiego 
trzeba: do tego to wfzyftko co fię tu 
rzekło, zmierza; i do tego punktu przez 
wyliczenie w zwyż namienionych fta- 
nów przyiść chciałem. Boć ta iet na= 
uka iawna pod zmyfły prawie podpa= 
daiąca 
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daiąca dla nas: dla nas Ç mówię: ) któ- 
rzy poddani iefteśmy regule i zacho- 
waniu Praw Zśkonnych. Prawda ie- 
fieśmy w ftanie podlegaiacym Zwierz- 
chności: dzwigamy ten ciężar; ale to 
iarzmo Pańfkie; i żebyśmy ie fobie 
lżeyfzym uczynili, ieżeli nam fie kiedy 
przykrym zdawać będzie, obtoćmyno 
oko na Świat ten nędzny, Obaczmy id- 
ko na świecie ludzie od innych ludzi 
zawiśli; iako iedni ludzie drugim podle- 
gaią: iako jedni ludzie drugim fa pofłu-! 
fzni;á nakonieciakowi to bywają ci ludzie 
ktorym podlegać i pofłufzeńfiwo oddat 
wać trzeba. Ztąd fię nauczemy jako w 
Domu Bożym pofłufznemi bydź mámy 
famemu BOGU. 

$. Miewą fię od Zśkonney 
Ofoby świat w nienawiści: w fobie fā- 
mym: śle go fię kocha. wikim infzym. 
Przełóżmy iaśniey rzecz tężvWyrzeka 
fię świśta, wfzelkiey godności, hono- 
rów iego, i poświęcaiąc fię na fłużbę 
Bofką obiera fię ftan pokorny, utajony: 
woli ftarfzych podległy.  Fzdźie fię iå- 
koby świat w nas zagingłbii niczym 
prawie był dla nas. Ale'z tym wfzyr 
ftkim wie fię otym, żeta familia w któ- 
rey fię urodziło; i do którey fię przez 

bli « 
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RER blifką pokrewność należy fzczęśliwie fie | 
|| pomnaża ná Świecie, Że pierwfze hono- 
1i ry dziedziczy:ito dziwnie ferce konten- À 
I 


tuie, z tego fię wewnętrznie na dufzy 
ofobliwa czuie radość; i czafem powie- 
rzchownie fię nawet człowiek znią wy- | 
daie. Gdyby toiefzcze śffekt ten pocho- 
dził tylko zracyi pokrewieńftwai natury: 
iefzczeby był znośnieyfzy lubo mniey 
by był zakonny. Ale coś więcey fię 
dzieie w tey mierze: bo kontentą ieft | 
Zakonna Ofoba z tego że wie i widzi 
ld krewnych fwoich idśnieiących ná świe- 
id cie: śto kontenta przeto, że ztey Świe- 
JM ckiey iafności iakikolwiek promyczek — | 
| ma (piść na nią: przeto że na nią ztąd 
ofobliwy w zgląd inni mieć będą: prze- 
to że w'pół Zakoune Ofoby w tymże 
| Zgromadzeniu żyiące, á nawet i Prze- 
| łożona z więkfzą uwagą i oftrożnością 
| poftępowaćfobie będą. To zaś taie- | 
mne z tego ukonkentowanie zachowuie 
fie pilno w fercu: lubo powierzchownie | 
"zwykło fię ftaróć aby ie zewnętrzną 
fkromnością iák naypilniey pokryć. A 
täkoweżta{ zma bydź oderwanie ferca 
od świata i=pokrewieńftwa, a oderwa* 
nie i zapczenie (ię dofkonałe? albo ra- 
czey czyli nie ieft obłuda miłości wk- : 
fney 
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fney ktofa chce fobie zachować ze 
Świata co tylko może; i to fobie nad- 


_grodzić z inney ftrony, có utraciła z 


inney? 

$. Swiat opufzcza nas daleke 
prędzey niżeli my go fami cpufzcza- 
my. Będzieli nas on w czym potrze- 
bował co do intereffów fwoichź choć- 
byśmy fię naybardziey od niego odda- 
lili potrafi on nás znaleść; á my k' edy 
go potrzebówźść będziemy, odwróci fię 
od nas iakby nas nie znał. ltak od 
tego zaraz momentu krórego w młodym 
iefzcze wieku zoftaiąca Ofoba Zakonną 
Sukienkę vá fię wzięła, i na flużbę fię 
Pánu BOGU oddała; ieżeli razumie że 
fię iefzcze familia iey, krewni ftaraią 
bardzo oto, co do niey należy: bardzo 
fię myli, i fama fiebie zwodzi. . Przy- 
znaię że nie ieftto Reguła powfzechna, 
ma (iak fię zwykło mówić ) fwole ex- 
cepcye, śle te bardziey iefzcze Hużą 
do iey ftwierdzenia.  Doświadczył tey 
Prawdy na fobie famym Bernard Świę- 
ty zá fwoich czafów: i z tym fię wydał, 
dziękuiąc Pobożney iedney Páni za iey 
ku fobie iałmużny gdy mówi. Uprze- 
dzajz nas Ctak do niey pif(ze ) Łó/kami 
iwemi któremi nas hoynie obdarzafż, i 
tym 
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A tym bardziey nas fobie obowiązuiefz, Że ja 
If i aden inny między Tobą ánam nie Zacho= fta 
Ij dzi związek tylko miłości świętey. - Bo że 
M co. fig tycze krewnych nafzych (przydaje pi 
MM dźley ten Swięty Oyciec ) iefiże znich Ż 
nh który, nie mówię któryby fie o nas pytat, n 
AUT dlbo o na; trofkał, le któryby i pomy- f 
| | Slat o nas Jehesmy względem nich iak y 
naczynie fifuczone, które že fig na nic nie- l 
| przyda, precz bywa wyrzucone. Pros If 
| pingvis noflris facti fumus tanquam vas I A 
M perditum. (a) ls 
ij To mówiłten Swięty Doktór, 

| mocnemi w prawdzie i żywemi flowy | 
| rzecz tę wyrażając, śle októrey praw- | p 
| dzie włafne nafze częfte i długie do- j 

| Świadczenie przekonać nas powinno, | 
| Ztym wfzyftkim rzecz ieft podziwie- im 
nia godna, gdy przyidzie widzieć ziń- b. 
ką ufilnością, z iaką żywością, z iaką cj 
gorącością Ofoby Zakonne miefzaią fię lu 
w intereffa Domu, i familii fwoiey, mó» a y 
wię w intereffa doczefne, Kocháć kre» | P 

wnych (woich rzecz należyta, byle mi- | 
łość ta nie była miłością nadto przy» i 
rodzoną, i byle na tym fię przeftawało Y 
že fię ich kocha w BOGU i wedle BO- i 
GA. Wipomagaymy ich modlitwami | k 

ga- | 

| 
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nafzemi: dawaymy im rady zbawienne; 
ftaraymy fię iak nayufilniey możemy, á 
Żeby dufz fwoich świątotliwości dofta- 
pili; ale zrefztą co maią do nas nale- 
żeć zabawy ich świeckie, czego fię 
mamy w nie miefzać w ich zamyfły py- 
fzne, chciwe; w zabiegi o poftanowie- 
nie, o honor, ofortunę,intereffa prawne? 
Na co mówię w to wfzyftko wdawać 
fie mamy, i oto fię wfzyftko trofkść? 
An! przynaymniey tak umierzymy 
Światu; jak nam Świat umarł. 


$. Rzekł był niegdyś do A- 
poftołów fwoich Syn Boży: Wy iefle- 
ście na Świecie, dle nie iegeście ze świata: 
(b) Czyliż fię nie znaydnią niektóre 
Ofoby Zakonne względem których; trze- 
baby wwfpak obrócić, te fłowa Zbawi- 
ciela Pana: i którymby w przeciwnym 
cale wyrożumieniu powiedzieć fię mo- 
gło; Wy nie iefteście na świecie, óle ieffeście 
ze swiata. 

$. Nie ieft to właśnie rzecz 
przeciwna ftanowi Zśkonnemu, Świat 
widzieć, i przeftawać z Światem: śle 
iaki ma mieć wzgląd i na co Za- 
konna Ofoba gdy na Świat wychodzi, 


gdy 
(0) Joam: 6: rs 
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gdy z świeckiemi ludźmi ma przeftó- 
wać; jak fẹ iey należy, tam pokazać? 
if Oto nakfztałe Pofła wyprawionego od 
l j iákiego Króla w obce Pańitwa. To po- 
LA dobieńftwo i porównanie tym fię tu- 
| fzniey. tu przywodzi że ma fundament 
z łów Pawła’ Świętego mówiącego: 
Pojelfiwo odprawuiemy do was. imieniem 
Chryjtufa JEZUSA. (c) Poleł zaś Wy- 
prawiony od Króla iakiego, dla czegóż 
idziedo obcego Pańftwa,i-w iaki fię tam 
fpofób fprawuie?  Jdzie tam zaifte nie | 
iq 2 woli fwoiey, śni z(kłonności 1akiey; | 
"EPM śle dla tegó iedynie, że tam ieft wyfła- 
Mi ny. Nie myśli tam oinfzych intere(- 
W fach, tylko 0 intereffach Pána fwego. 
MU" jeżeli zabiera znaiomości, przyjaźni 
Ur jakie, nie inaczey w nie fię wdaie, tyl- 
NY ko z względem na Pana fwego, ile te 
LAW mu lepiey pomódz mogą do ufług iego. 
M! Zawfze fię dokłada Pana (wego wtym 
b co czyni; od Panabierze rozkazy wzy- 
1p fkie; i famemu Panu fprawuie fię ze 
ył wfzyftkich poftępków fwoich. Bo ieft 
IK człowiekiem zupełnienależącym do Pá- 
sa fwego, który go pofyła.i byle Pan 
| Jego któremu fłuży był kontent zufług | 
PA jego; malo co on foi oto czyli fiętym, | 
"Ri przy- i 
[c) Cor: 2.5.80 
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przy których zoftaie, podoba, ślbo niee 
podoba: bo ci wfzyfcy fą iemu poftron- 
ni: nie od ich Łafki zawifła fortuna ie- 
go; ani myśli u nich ptzemiefzkiwać. 

Piękne zaifte wyobrazenie Zákon- 
nika, który z powołania Apoftolfkiego 
wychodzi z ofobności fwoiey na świat. 
Swiat muieft ják obcy: przecięż idzie do 
niego, ale dla czegoż?i ińko? bo go tam 
Pán BOG wyfyła, według tego lak go 
Pán BOG wytyła: idzie ná koniec tym 
końcem dlá którego go Pan BOG wy- 
fyła. Człowiek Zakonny, człowiekiem 
ieft Bofkim, 4 zatym nie zabawia fię ná 
Świecie tylko koło tego co fię tycze 
BOGA, i co może chwałę przynieść 
BOGU. Ten'to ieft cel do którego on 
zmierza wfzyftkiemi zamyfłami fwe- 
mi, wfzyftkiemi intencyami fwemi, 
wfzyftkiemi ftaraniami fwemi: inne 
zaś wfzyftkie rzeczy nic go fię nie 
chwytaią, bynaymniey on do nich 
nie przykłada ferca. Ták dalece żę 
gdyby w przeftawaniu z ludźmi ná 
świecie nie znaydowśł Chwá/t; Bofkiey, 
1 upodobania Páná BOGA fwego, na- 
tychmiaft by poprzeftał wfzelkiego z lu- 
dźmi obcowania, i w ofobności Zakon= 
ney komorki fwojey zoftawałby zamknię= 
ty, 


188 Rogne krótkie Uwagi. 
ty; oddalony, i pogrzebiony prawie. O 
dak to Zakonny i Święty wcale fpo {ób 
poftępowańia fobie ná świecie. 

Ale przeciwnym, fpofobem 
rzecz biorąc o iakby to rzecz nieprzy- 
ftoyha była, gdyby, Zakonnik chcąc lię 
ile może wyłainać z fłodkich. więzów 
powinoości fwoich, fzukaiąc fwobody 
i wolności dla fiebie, chętnie bawił fię 
i widywał z Świeckiemi:; gdyby mo- 
wię bawił fię z Świeckiemi przeto, że 
mu fię świat podoba, że milczenie i 
ofobność przykrzą mu fię:że nie przy- 
iacielem ieft tey pracy, do którey mu 
fię z ufilnością przykładać trzeba; że 
rad fzuka takiego obcowania, któreby 
go mile zabawiało: gdyby fię widywał 
ze świeckiemi, śby fię u nich wfławił; 
imienia wielkiego nabył: aby zyfkał u 
Zacnieyfzych według Świata wziętość 
dl fiebie i fzczegulne pofzanowanie: 
gdyby fie widywał ze świeckiemi tym 
końcem ślby był uczeftnikiem ich wy» 
gód; aby go:ci w potrzebach iego w(po- 
magali, á by milfze,wcześnieyfze z ich 
łafki mógł! prowadzić życie? O ik to 
rzecz opła,kania godna! kiedy Świat ten, 
przez to, że częfto z nim przeftaie Za- 
konna Of pba, ftaie fię iey ik gdyby 
wła- 
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włafne pomiefzkanie: przeciwnym zaś 
fpofobem kiedy włafne pomiefzkanie ie- 
go, że fobie w nim fprzykrzył, ieft mu 
gościną prawie, albo nędnym wygna= 
niem. 

§. O iśk fię wiele różnychi 
odmian ná świecie dzieie, ofobliwie 
nie których czafów i w pewnych okoli- 
cznościach. Woyny między korona» 
imi, potyczki krwawe, ztąd zwycię- 
ftwa, ztąd przegrana; traktaty, zawar- 
cia pokoiu, ugody, fpowinowacenia, 
potaiemne fakcye, intereffów różnychi 
wyrabiania u Dworu: poftanowienia ii 
wyniefienia pewnych ofób fortunne: 
innych zaś przeciwnym fpofobem u- 
padki ciężkie i żałolne, odmiany nie - 
fpodziane i przedziwne: tyfiąc innych 
przypadków, które fię między ludźmii 
trafiać zwykły, fzczegulnieyfze, pryr- 
watne, mniey okazałe, śtoli bardz o 
dobrze wiadome, i uwagi ofobliws'y 
godne: iedni poftępuią wyżey; drii- 
dzy ná tymże co i przedtym zoftaią fto- 
pniu; iedni zyfkuią wiele; drudzy tracą: 
iedni fię ciefzą, drudzy fmęcą: iedni w 
wyfokim u wfzyftkich poważeniu, cz:ci 
i fławie, inni w niefawie i hańbie; t y- 
le 
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le przypadków nieprzewidzianych; tyle 
kłótni, pofwarków prawnych, niezgód; 
cóż mam iefzcze powiedzieć, albo czego- 
żebym iefzcze tu nie przywiódł gdy- 


bym chciał w fzczegulności rzeczy ta-' 


kowe niefkończenie prawie wyliczać! o 
tych zaś wfzyftkich namienionych rze- 
czach, oiśkróżnie-między fobą fądzą, a 
ik różnie mówią według różności inte- 
refow. fwoich. Ják fię fratuią, trofzczą, 
tu owdzie żabiegaią, rzeczy miarkuią: 
iák wiele zamiefzania bywa na Dwo- 
rze, w Pańftwie, Króleftwie, Mieście! 
Z tym wfzyfikim Zakonna dufza w po- 
śrźod ofobności fwoiey zoftaląca, w 
którey fobie upodobała, i którą kocha, 
niewie o żadney ztych rzeczy á za- 
tym bynaymniey fię nie miefza, ślbo 
ieżeli przez mury fame Zakonne ( że 
tak rzekę ) zá któremi iak w obronney 
fortecy zmaknięta zoftale, przedrze ię 
nowiną iaka o tych rzeczach których 
pełno ná świecie, i o ulzy fię iey obiie; 
nie przeto ferce fię iey wzrulza, áni 
fię iey pokóy miefza: 4 to czemu? bo 
* to wfzyftko nic fię iey ofoby nie tyka. 
Nie żeby ona wcale nie czułą była ná 
to wfzyftko co fię na świecie dziele. 
Tyle fię oná do tego miefza ile potrze- 
ba 
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Pó BOGU: aby wftawiła fie modli- 
twami fwemi przed Maieftatem Jego 
zá temi, o któ: ych wie, że albo w dro- 
gach nie prawości przeftaią: albo fa w 
ciężkości iakiey i biedzie: albo bardziey 
nád innych pomocy Bofkiey potrzebui ą: 
śle z tym wfzyftkim zadofyć uczyni- 
wfzy iik, tylko mogła tym powinno- 
ścom z miłości bliźniego pochodzą 
cym: ták iak iey Pan BOG do ferca po= 
dał; powraca potym fpokoynie do zwy- 
czaynych zabaw i ćwiczeń fwoich, ani 
lię więcey trofzcze; ftofuiąc do fiebie to 
eo Pan JEZUS powiedział: Dozwolcie 
niech umarli grzeb'ą umarłych fjwoich. 

Jeft to tedy wielka prawda; 
śni fięrzecz fprzeciwiaiąca fobie, powie- 
dzieć, że ieżeli w jednym „wyrozumie- 
niu rzecz biorąc nie mafz żacney ofoby 
bardziey poddaney i zawifłey od wcli 
cudżey, iako Ofobą Zakonna; ták też 
w drugim wyrozumieniu arcy rzetel- 
nym, żadna nád nią ofoba nie iet wol- 
nieyfzą i fwobodnieyfzą. 

Przykazuie Paweł Swię- 
ty aby każdy Chrześcianin przeftawał 
w Życiu (om na przyzw oitym fobie 
pomiefzkaniu, odzieniu, pożywieniu, 
ani 
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áni czego więcey tu nie pragnął; ale 
fiufzniey daleko wyciąga fię to pomiar- 
kowanie po Zakonney Ofobie, aby tá 
ile która poślubiła uboftwo tym fię 
kontentowała. Ale w tym famym 3, 
rzeczy różne od fiebie uważyć należy. 
To co iet dó pomiefzkania, odzienia, 
pożywienia potrzebnego, to co ieft 
wygodnego; i co ieft zbytecznego: po- 
trzebnego którego fam rozum i flu- 
fzność wyciąga: wygodnego czego zmy- 
śiność fzu! a; zbytecznego co chce mieć 
pycha aby fię okazaley wydała. Jaka 
zaś profzę zachodzi w tey mierze ró- 
żnica między Zakonną 4 świecką Ofo- 
ką? Oto że Światowy człowiek nie 
przeftaiąc ná tym co mu koniecznie 
ieft potrzebnego i za nic to fobie ma- 
jąc, chce nadto mieć wfzelkie wygody 
fwoie, aż do obfitości i zbytku; gdy 
tym czafem Zakonną Ofoba zachowując 
wiernie poprzyfiężone od fiebie Ubó- 
ftwo trzyma fię tego tylko co iey ieft 
koniecznie potrzebne. Zkąd pochodzi 
druga różnica wcale iftotna. Bo gdyź 
to co fłaży do wygody i co do zbytku 
prowadzi, żadnych granic niema; prze- 
ciwnie zaś to co ieft wcale potrzebnym 
określo- 
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określonym ieft famo w fobie; z tąd 
idzie że ludzie światowi nigdy nie 
fmakuią fobie w tym co maią,coraz w no= 
wych á nielpokoynych zoftaiąc pragnie 
niach chcąc więkfzych zażywać wygód, 
coraż bardziey we wfzyftko obfitować: 
gdy Zakonna Ofoba umiawfzy famemi 
potrzebnemi rzeczami pomiarkować 
pragnienia fwoie, (pokoynie zażywa te- 
go co mu ftañ iey pozwala. Kontenta 
ieft bo niczego nie pragnie więcey:nię 
pragnie zaś więcey bo iuż ie'*kontenta. 
Gdy fię nadto chce bydź fzczęśliwym ; 
przeftaie fię bydź fzczęśliwym: 4 gdy 
fię mniey chce bydź fzczęśliwym, czy: 
li na pomierney przeftaie fię fzczęśli- 
śliwości, á mianowicie gdy fię miarku- 
ią pragnienia tikowe z pobudki świę= 
tey ftófowania fię do Stanu Zakonne= 
go ną ten czas żoftaie fię prawdziwie 

i gruntownie fzczęśliwym. 


NA WIĘKSZĄ CHWAŁĘ 
PANA BOGA. 
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O ZACHOWANIU. POKOIU 
ZAKONNEGO. 


Ubo nic potrzebnieyfzego ani mil- 
zego bydź może i powinno Ludziom 
rozumnym w Towarzyftwie iakim czyli 
to króleftwaiednego czyli Rzpliteyczyli 
dop'eroż Miafta jednego, Familii, Do- 
mu zoftaiącym; nad zachowanie mię- 
dzy fobą .pokoiu, i wzalemney zgody: 
bardziey iednak pokóy ten ma bydź 
zachowany między Chrześcianmi, 4 ie- 
fzcze więklza iego potrzeba iet w 
Zgromadzeniach Zakonnych Ofób fpó!- 
nie pod iedną Regułą żyiących: z któ- 
rego pokoiu zachowania wielkie du- 
chowne pożytki na Całe Zgromadzenie 
i każdą wfzczegulności Ofobę wynika- 
ią: którego pokoiu zgwałcenie ciężkie 
fzkody wizyftkim przynofi. Więc wielce 
zbawienna i potrzebna będzie rzecz 
przełożyć w tey nauce.Naprzod iak wiel- 
kiey rzecz iet wagi Zachowanie pokoiu 
z bliźniem w Zgromadzeniu Zakonaym: 
Jasie .bywaią przefzkody pofpolit(ze 
i któ- 
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które go miefzalą: i nakoniec iakie fą 
frzodki nayprzyzwoit(ze do zachowa» 
wania go w całości. 
§ I 

Tak wielkiey wagi iefł Pokoy 2 bliźnim 

l. Chryftus JEZUS maigo 
opufcić i zoftawić na ziemi Uczniów 
fwoich nic' im ani wyraźniey ani mo- 
cniey hie zalecił iako pokoy. W ie- 
dney rozmowie którą miał z niemi, 
po trzy rázy te owa powtorzył: Pokay 
vam. Nie miał on na tym dofyć żeby 
go im życzył: albo żeby go 1m tylko 
zalecił, ale rzecząfamą dałim go, mo- 
wiąc: Pokoy móy daig wam. Dla cze- 
goż'nazywa go pokoiem fwoim? śby 
go bardziey poważali fobie Uczniowie 
Jego: aby różnicę iego pokazał od fała 
fzywego pokoiu Świata. Bo pokoy świas 
ta tego ieft tylko pokoy na pozor taki, 
ìi nie ma za -fundament tylko interes 
włafny, tylko ofzukanie, i zdradę: gdy 
przeciwnym fpofobem Pokoy Chryftufa 
JEZUSA wcale święty iet, wcale Bo- 
fki, i gruntuie fię na miłości fzczerey, 
1 dofkonałym ferc ziednoczeniu. Teć 
były zdania Bofkiego Nauczycieła na 
fzego: ponieważ zaś zoftaiąc w ftanie 
Zakonnym mamy fzczegulny obowią* 
Na zek 
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zek żebyśmy go fłuchali i nasladowa* 
MH; z iakąż uczciwością należy nam 
przyimować naukę Jego z ftrone tćy rze- 
czy którą tak nam ferdecznie zalecił, i 
iak wiernie powianiśmy wtey mierze 
pełnić rofkazy jego ? 

IL. Ten pokoy w którym ie- 


„dni z drugiemi żyć powinniśmy ief 


jednym z naywięfzych Dóbr których 
tylko życzyć fobie możemy. Ten 
to ieft (karb naydrożizy życia tego bez 
którego wfzyltkie inne Dobra nie mogą 
nas fzczęśliwemi uczynić na tym świe- 
cie. Takci by mówiłfobie FilozofiakiPo- 
gańfki; ale my, którzy ieftefmy Chrze- 
Ścianmi į którzy obraliśmy fobie nadto 
ftan Zakonny, powinniśmy wzgląd mieć 
na ten pokóy i uważać goiako iednym 
z naywiękfzych Dobr nafzych fłużącym 
do Dofkonałości i zbawienia nafzego. 
Bo bez tego pokoiu niepodobna rzecz 
iet abyśmy pracowali y ftarali fię fzcze- 
rze o poftępek nafz w drodze ducho- 
wney. Jakoż czyli to rzecz podobna 
żeby maiąc ümyå zawize pomiefzazy 
i ferce wzrufzone naprzeciw bliźniemu, 
mogliśmy przyłożyć wfzekiey czułości 
potrzebney, nad nami famemi, i tey pil- 
ności którey wyciągalą pam na- 
ze 
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fze duchowne żeby im zadofyć uczynić? 
Bo o czym Żefię na ten czas myśli? Oto 
myśli fię, rozważa, rozbiera to fłówka 
które fię ufłyfzało: a którego fię ftrawić 
nie może; oto myśli fię o tey odpowie- 
dzi którą fię dało, albo którą dać ná 
ten czas trzeba było; á którą fię da za 
pierwfzą okazyą która fię tylko poda: 
oto myśli fię iak fobie ta lub owaofoba 
poftępuie; oto roia fie w głowie fufpicye, 
domniemawania które fię pierwey o tey 
lub inney zawzięły ; o tey krzywdzie 
którą według zdania (wego odebrało fię: 
b tym interesfie którego fię chce konie- 
cznie przywieść do fkutku, nic niedba- 
iąc na wfzyftkie fprzeciwiania fię ianych 
które fię trafiaią: byle dopiąć (wego: ata 
myśli fię otyfiącznych innych rzeczach 
tym podobnych które uftawicznie rozty- 
waią Dufzę: i żadnego prawie nie po- 
zwalają iey mieć względu na BOGA. 
W takowych okolicznościach iakież 
bydź może zebranie wewnętrzne, 
takie nabożeńftwo ; jaki fmak na- 
leść fię może w modlitwie, i we wfzy- 
ftkich innych Cwiczeniach Zakon- 
nych? A BOG też fam który ieft BO- 
GIEM pokoiu iakżeby wylał Ducha 
fwego wpofrzód takiego pomiefzania; 

iak- 
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i iakby tak pomiefzaney ofobie miał dAć 

uczuć miłey fłodkości iego ? 
Ill. Ale coś tu więcey uwa= 
Żyć trzeba; bo niech tylko nie będzie 
pokoiu w Zgromadzeniu jakim: iniech 
ferca Zakonaych Ofob będą między fo- 
bąrozróżnione o iak wiele grzechów co- 
dzien poprłaionych będzie? Wieleż tam 
fkarg, utyfkowania, fzemrania, obmow 
przyidzie fię nafłuchać? wiele z»wa= 
śnienia; żywfzych pamięci na urazy za~- 
dane; chowa fie w frźodferca? Jakie fię 
tam zamyfły czynią, nawet do takich po- 
taiemney zemfty fpofobów nieudaic fięż 
Te zas przez to popełnione grzechy tym 
hywaią częftfze im okazye do nich wio- 
dące zwyczayniey przypadalią W co- 
dziennym i uftawicznym fpólnie z inne: 
ni przeftawaniu. Grzechy zaś te tym 
fa niebsfpieczniey(ze, że na pozot nie 
wydaią fię tik bydź ciężkie; jak nie- 
które inne jawne i grube, od- których 
fam wftyd utrzymuie, i na nie ieft lekar- 
ftwem. Grzechy to fą wktóre ztym 
więk'za wpada fię łacnością, że donich 
wiedzie i napędza namiętność, á dla tey 
famey i przez nią zaslepienia mniey fię wi- 
dzi ich złość i ciężkość. Bo każdaztako- 
wych ofób rozumie że wiene arcy» 

pras 
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fpawiediiwie czyni i mówi. cokolwiek 
tyko czyni i mówi; i ieżeli fię zechce 
w zachodzących niezgodach irozrożnie- 
niach pofiuchać obydwóch ftron prze- 
ciwnych;: znaydzie. fię (ieżeli by fię im 
wierzyć miało) iak ztey tak z tamtey 
ftrony zarównie dofyć fłufznych i fpra- 
wiediiwych racyi: i że nie mniey ta niż 
druga ftrona,dobrze i nie nagannie fobie 
w niczym poftąpiła, ale cożkolwiek o- 
ne naufprawiedliwienie fiebie przywio- 
dą: przecięż grzechy ich rzetelne fą: a 
rzechy częftokroć ciężkie, i bardzo cię- 
Żkie, tak dalece, że coby fię w Zakonię 


świętfzemi te ofoby ftać miały: to one 


przez to winnieyfzemi fię przed BO- 
GIEM ftawaią, i obciążaią fię nielkon- 
c--ną prawie liczbą wielkich długów, 
I ych pilnego 4 furowego rachunku 
BOG ponas wyciągać będzie. 

TV. Dziwować fię z4 tym nie 
potrzeba że karność Zakonna z lekka i 
pomału cała fię obala i w ruinę idzie. 
Bo według fłów Pana JEZUSA: Każde 
Królefiwo w fobie podzielone, [pufiofzone 
będzie: i dom ná dom upadnie. Ofobom 
tym które rządzą albo któreby rządzić 
powinny, i wfzyłto w należytym. po- 
rządku utrzymować nie oddale fe po- 

Hiu- 
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fofzeńftwo. Owfzem wprowadzaią ich 
w owe kłotnie i zamiefzki które fię 
wfzczęły. |]akże te: zdadzą fię tylko 
cokolwiek fkłaniać do którey ftrony; 
natychmiaft druga przeciwna powftaie 
ná nie. Zkąd nie śmieją nic mówić, 
ani czynić, 1 żeby ogień iuż wznieco- 
ny nie rozżarzyli bardziey; mufzą dyf= 
fymulować, przez fzpary (iak mówią) 
patrzać, znofić wiele mniey godziwych 
rzeczy: ną które byim powitać fłufznie 
należało, A w ten to fpofób rozwio- 
złość fię wprowadza; przeltępftwa by- 
waią bez kary; codzień ufzczerbek iaki 
ponofi reguła i Uftawy Swięte, nie- 
mafz iuż więcey zgody niemafz ferc 
jedności. N4 ten czas dom Zakonny 
ieft iako okręt pufzczony na wiatry, któ- 
ry lada gdzie fię o fkały rozbiie, gdzie 
go te zapędzą. 

V. Tenci dom Zakonny przy 
zachowaniu Pokoiu byłby iedynym Ra- 
jem; i takim go też Pan BOG chciał 
mieć dla nas, gdy nas do niego z fpo- 
łem zgromadził. Chciał on był wy- 
prowadzaiąc nas ze zgiełku, hałafu, ró» 
Żnych ciężkich zabaw Świata tego, 
żebyśmy byli doświadczyli prawdy wy” 
roku Proroka mówiącego: Oiak rzecz 
dobra 
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dobra i fłodka miefzkać braci Ç toż mó- 
wić o fioftrach w. Chryftufie JEZU- 
SIE:) razem x fobą! gdy fą zgromna= 
dzonemi ná iednym mieyfct. Ale bez 
zachowania pokoiu, tá Swięta Jerozoly- 
ma (którey imię znaczy widzenie po- 
koiu )to mieyfce (pokoyności i odpo- 
cznienia, aie fie (iak Babylon iaki ) 
mieyfcem zamiefzania. Ztąd pochodzą 
melancholie, fmutek, niefmak życia Za- 
konnego; Że fię nie znayduie to czego 
fię fzukało, Zamyślało fię fpokoynie 
prowadzić źycie fwoie, przy ćwicze- 
niu fię w cnocie, Że fię kontente ży- 
cie prowadzić miało, jakoż  flufzna 

yła przyczyna tey nadziei; ale iakże 
ma fie żyć kontentą między temi 
ofobami, z któremi fię zgodzić nie mo- 
žna: w uftawiczney domowey woynie, 
gdzie Żadnego prawie niemafz od- 
poczynku, dlą rożnych trafiaiących fię 
przypadków, które iedne po drugich 
nienitannie naftępuią i wzniecaią za- 
miefzki i kłótnie? Ta zaś ieft rzecz o- 
płakania bardziey iefzcze godna, i da- 
leko nad infze fzkodliwfza dla Zakonu, 
że nie które Ofoby niezgodne Zakonne, 
miefzaią czy wprowadzaią świeckich 
ludzi do kłotni i nieznafek fwoich, któ» 

reby 
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reby aby przynaym niey. przed ich o- 
czyma i publiczną Świata wiadomością 
ukrywać należało. Ale czyli to przez 
pierózezname,czyli dlajak'eyfś próżney 
1% 


pociechy fwoiey; czyli żeby ziednać 
fobie podporę i pomoc uin nych:pada ię 
ociężkoś ściach fwoich z FF rgy jaciałmi „da= 
ie fię to do wiadomości Rodzicom, kre- 
wnych cała fię czafem wzrufza Familia. 
Wyiawi a fię pogorfzenie między świe- 
ckich; á przez to całe Zgromadzenie 
ZY bardzo dlá fiebie né bywa fławy: 
wiat zaś zawize z przyrodzenia fwe- 

ga ; dotego fk! onny, żeby zle i o dobrych 
rzeczach fądził. lac 10 fobie e perfwaduie 
lubo bardzo niefłufznie i fał(zywie: że 
takowegoż fą gatunku iinne kde Za- 
konne: i przez to też właśnie ftan Za- 
konny wiele z dawnego á ślicznego lu 
ftru i ozdoby fwoiey ftracił, i z dobrego 
o fobie rozumienia u tak wielu l dzi 
którzy zw viedzeni i ofzukani złemi nie- 
których Zakonnych Of ob, „ przykładami, 
zle bardzo wnofili fobie żelinne 4a- 
konne Zgromadzenia ta A bydź mufzą 
fkażone. 

IV. Apoftoł. Swięty Paweł 
tak bardzo zaklina pi ierwfzych Chrze- 
Ścian żeby żadnych między niemi nie 


było 
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było odfzczepieńftwa, i podziałów. Prze- 
widział bowiem ik niefzczęśliwe fku= 
tki z tego wyniknąć mogły dla całego 
Chrześciańftwa, i dla tego taktey uil- 
ności i ftarania przykładał żeby od tey 
zarazy wolnym był zachował Kościał 
Boży. Stawiał to przed oczy Wier- 
nym że iedenże Chrzeft wzięli wfzy- 
fey: że iedneyże fę wiary nauczyli: że 
jednemuż BOGU fłużyli wfzyfcy; z kąd 
daley waofił, że nie powinni tedy byli 
mieć wfzyfcy tylko iedno ( tak mówiąc) 
ferce i iedną dufzę. Ale krom tych przy” 
czyn pofpolitych 1 powfżechnych, lą in- 
ne iefzcze fzczegulne, które powinny nas 
ściśłey wiązać i łączyć zoftaiących w 
jednymże fianie Zakonnym. Uczynili- 
śmy Panu Bogu iedneż śluby: poddali- 
śmy fię pod iednąż regułę; zachowuiemy 


Pa T 
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konu. Wtym wizyftkim jedność 
dofkonała: tylko że to ferca nafze DĘ> 
dą? między któremi ta iedność znay= 
dować fię niema, lubo im ieft tak po- 
trzebna? 

$. IL 
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~ Jakie bywaig przefzkody zwyczaynieye 


Jee które miefzaig pokoy z bliźnim. 


Ubo Apoftoł Swięty Paweł tak fa- 

śnie pokazywał Pierwfzym Chrze- 
Ścianom potrzebę pokoiu wzaiemnego, 
i tak mocnodoiego zachowania napo- 
minał ich, przecież iefzcze za czafów 
"Tego Wielkiego Apoftoła pokoy ten 
miefzany bywał przez różne niezgody. 
A ża tym dziwować fię nam nad tym 
nie potrzeba że też miefzany i teraz 
bywa w Zgromadzeniach Zakonnych, 
Nie fąte Zgromadzenia Swiętfze niżeli 
był Kościoł Pierwiaftkowy., który był 
dziełem famego Ducha Nayświętfzego 
poftanowiony od niego, 4 który on nay- 
wyśmienitfzemi darami fwoiemi obficie 
nadał. Ale to ieft właśnie co nas po- 
winno mocniey pobudzić abyśmy 
więkfzey w tey mierze nad famemi 
nami pilności przyłożyli, i ufilaiey fię 
ftarali, zachować fię od tak wielkiego 
niefzczęścia, w które tak łacqo popaść 
można, a od którego, wfzyftka owa 
gorącość ducha Pierwiaftkowego Ko- 
ścioła nie zachowała Dufze owe lubo 
tak niewinne, i prawie Ni 
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DIA tego to mówię powinniśmy, wię- 
kfzego przyłożyć ftaranią, i iaka tylko 
bydź może naywiękfzey czuyności, a- 
byśmy uprzedzali i oddalali naymniey- 
fze przeizkody któreby miefzać i pfuć 
mogły pokóy ten. Między temi prze- 
(kodami zwyczaynieyfze fą te: 1. Ró- 
Żność przyrodzonych fkłonności, kom- 
plexyi, i humorów. 2. Rożność inte- 
reffów ipretenfyi. 3. Rożność zdania 
i fądzenia. 4. Rożność Dyrekcyi Du- 
chowney i rządzenia. 5. Rożność przy” 
wiązania ferc i przyiaźni fzczegulnych. 
Saci i infze do tego pokoiu Zakonne- 
go zachowania przefzkody : śle albo fię 
w tych zamykaią: albo od tych zawi- 
fty. Lacno fię to pokaże gdy fię w ofo- 
bności wytłomaczy każdy z tych 5- 
Punktów. 

I. A naprzod w Zgromadze- 
niach Zakennych i Ofobach które ie 
fkładaią nie iedno ieft ułożenie przy- 
rodzone !komplexyi, fkłonności; i nic 
różnieyfzego nie mafz nad różne hu- 
mory. W iednych Ofobach znayduie 
fię humor łagodny i fpokoyny: w dru- 
gich gwałtowny i porywczy, w iednych 
humor łagodny i wdzięczny: w dru- 
gich fmutny i dziwaczny: w iednych 
humor 
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humor łacny: i drugim vftępuiący: w 
drugi ich fprzeczny i nieprzełamany. W 
iednym Zgrom adzeniu ied e Ofoby lu- 
bią fię pz ećiwić innym: inne zaś i 
paymnieyf zego fp Aika ze ñe fobie 
śc Prk eć nie mogą: iedne lbih Żartoa 
wać 1 obmawiać , inne aż nadto fa pie* 
Perini eit edotkii liwe: które 1 naymbiey=* 
fze urazi fłówko. Z tego wlzyftkiego, 
i ż wielu insych (że fi fię tak powie ) ga- 
tunków różńych humo'ów przeciwn ych 
fobie, roście móturalna przeciwność, 
która wyciąga niefkończoney prawie 
pilności; żeby nią zabieżeć wfzySkim 
złym (kutkom które z niey wyniknąć mó» 
gą. Gdyby fię to nie razem z fobą Żyło: 
albo gdyby fię bardzo rzadko z fobą wi- 
dywało: nie ta kby fię tey przeciwności 
obawiać nóleżało: ále kiedy to ofoby 
codziennie mufzą mówić dofiebie, prze- 
ftawać z foba, iedne fię z drugiemi ba- 
wić; k dy to ná każdy dzień razem 
fię znayduią, na tychżeto urzędów (pra* 
wowaniu: to zabawach: o bok jedna 
zdrugą, żali nie ma to bydź zá cud 
prawie Łafki Bolkiey rzecz poczytana, 
żeby fię w fpolney á zupełney zgodzie 
trzymały, i żeby nic fię im takiego nie 
przydało coby ich poróżnić mos to? J 
, zajlte 
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zajlte ieżeli ieft rzecz iaka w którey ia- 
Śniey ię wydaieMądrość i dzielność Du- 
cha S. tedy ta ieft; że wie on dobrze i: k 
pogodzić, iak połączyć razem w ie- 
dnymże Zgromadzeniu te ferca którym 
natura różne od fiebie nadała fkłonnoścć”, 
ták fobie przeciwne że fię zdawało iż 
íe nigdy z fobą zgodzić nie mogły. 

Il. Różnośćintereflów i pre- 
tenfyi, nie mniey bywa przyczyną po- 
miefzania, niżeli różność humorów i 
fkłonności. Wfzyftkieć . wprawdzie O- 
Toby ktore fkładaią iedno Zgromadzenie 
nie powinnyby mieć tylko jeden inte- 
refs: å ten miałby bydź interefs fame- 
góż Zgromadzenia. Gdyby to było: na- 
tychmiaftby widzieć przy fzło iednoftay- 
ną wfzyftkich Ofób zgodę ná zobopolne 
w(pomożenie fiebie; iednaby drugiey rę- 
kę podawała na ten koniec, bo wfzy- 
ftkieby iedenże wzgląd miały: i iedy- 
nieby upatrowały Dobra powfzechnego, 
fpolńego wfzyftkim, i całemu Zgroma- 
dzeniu. Ale nie zawfze fię má wzgląd 
ná tọ dobro pofpolite, nie zawfze go fię 
kładzie za koniec: i zawfze ieftiakie Do- 
bro fzczegulne i ofobifte, które bardziey 
nas zabawia, á przy którego utrzymaniu, 
częftokroć aż nad to fię obftawa. Bo 
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lubo fię wyrzekło świata przez wftąpies 
nie do Zakonu, iefzcze i w f(amym favie 
Zakonaym wiele fię zakłada intereflów 
włalnych: które lubo fą infzego gatunku 
od świeckich, nie mniey iednak przywię- 
zuią do fiebie ferce: i ieżeli fię człowiek 
nie poftrzeże i pilności nad fobą nie ža- 
Żyie; zachowują fe w Klafztorze te fame 
paflye i namiętności któteby fię miało 
było i na Świecie, i w tym nie zachodzi 
infza różnica tylko względem różnych 
obiektów to ieft rzeczy tych co ie fobie 
iuż to-Świeckie, iuż Zakonne Ofoby za 
cel kładą. I tak wbiie fię to fobie w głowę 
Że trzeba mieć ten urząd; otrzymać na 
to i na to pozwolenie; ma (ię za rzecz fłu= 
fzną, że w tym i wtym powinniśmy bydź 
nad infzych przełożeni: i koniecznie fię 
na to uladza żeby tego dopiąć. Do tego 
zaś końca, potrzeba mieć fwoich. opie- 
kunów, popleczników: potrzeba mieć 
innych po fobie ferca i głofy. Ztąd, 
o! czegóż fię niechwyta żeby fię rzecz 
udała: ztąd. zazdrości, ztąd markos 
tności i bolenia na fercu, ieżeli  fię 
{wego niedokaże: ztąd próżne owe i 
lekkomyślne tryumfy, które innych ko- 
lą; które innych kwafzą: ieżeli fię nad 
niemi górę otrzymało i na tym iuż 
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olyé żeby: dom cały na różne części 
jakoby podzielić, i cały Klalztór pa 
miefzać. Jedne to chwalą: toż famo 
drugie ganią: ferca fig iątrzą 1 żapala= 
ią: 4 ztąd przyfzło widzieć nie raż iá= 
ko 2 bagatel iednych i frafzek nic wat- 
tych pofzło pótymi do rzeczy wielkiey 
wagi; które całe: zmiefzały i ż dołu 
Ciak mówią ) przewróciły do góry; 
niegdyś fpokoyne Zgromadzenia! 
II ina iefzcze przefzkoda 
4 iefzcze niebeśpiecznieyfza i fzkodli= 
wiza do: zachowańia wzalemnegó w 
Zgromadzeniach Zakoanych pokoiu ieft 
różność zdania fądzenia, rozumienia ce 
do miateryi nauk tyczących fię wiary 
lub obyczajów. Nie mafz zaite nić 
dziwnieyfzego ani żałośnieyfżego, iako 
gdy przyidzie widżieć Panny Zakonie, 
á częftokroć Panny w młodym iefżcze 
wieku zoftalące doświadczenia żadne 
go i znajomości należytey rzeczy nie 
maiące, chcące przecię fię bawić kwe- 
ftyami, naukami, których nie tylko w 
cale nie rozumieią śle i których nigdy 
nie poymą 4ńi żrozumieią, bo nie maią 
należytych początków á koniecznie poa 
trzebnych do ich zrożumienia. Z tym 
wfzyftkim iák ich opanuie nieiako duch 
Q wiel- 


210 Nauka o Zachowaniu, 
wielkiego o fobie rozumienia; duch cie» 
kawości , duch próżności, duch pokaza- 


nia fwego ofobliwfzego nad innerozumu: , 


natychmiaft chcą wiedzieć o wfzyftkim, 
mówić o wfzyftkim: i o wfzyftkim fą- 
dzić. Niech powftanie dyfputa iaka w 
Kościele Bożym z ftrone nauki iakiey 
ato w materyach fubtelnych bardzo i 
zawiłych: trzeba im wiedzieć otym, 
pytáć fię otym: i iakążkolwiek pozor« 
ną tylko śle nie gruntowną maiąc wia- 
domość, iuż rozumieją o fobie że tak 
fą w tey mierze obiaśnione iak naydo- 
wcipnieyfi Teologowie. Przynaymniey 
w. rozmowach o tym ledwie nie zwię* 
kfzą beśpiecznością i powagą daią fię 
` fłyfzeć, niżeli famiż fzkolni Doktorowie: 
á że to, co ieft ofobliwego i nowego w 
naukach zwykło iednać tym którzy to 
wynayduią i trzymaią, iakieś fzczegul- 
ne o nich u ludzi mniemanie: to fię też 
właśnie im podoba, i do tego fię też 
mocniey przywiązuią; fame fobie pod- 
chlebuiąc i u fiebie przechwalaiąc że 
nie fą zliczby owych podleyfzych i 
proftfzych ofób które nic nie przenika- 
ią: i tylko profto fię tych rzeczy trzy- 
maią. e których raz fą nauczone. Gdy- 
być iefzczena tym przynaymniey prze- 
fta- 
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ftawaty: i z tego iż kontente były że 
głębiey, lepiey od innych, na rzeczach 
fię mądrych zńaią: le poftępuią daley: 
i w tym miefzaiąc przyrodżony porząe 
dek, ciężko błądzą. Bo wbiwfzy fobie 
w głowę że fą mądre chcą innych przy- 
wieść aby przyftały na ich zdanie, dla 
tego z umieiętnością (woią wyieżdza* 
ią, zniey fię przechwalaią: nauczaią dru= 
gich czyli ta nauka do rzeczy fłuży czy- 
li nie. Cóż ztąd daley idzie? Oto że 
gdy całe Zgromadzenie nie chce bydź 
powolne naukom ich; iedna część ofób 
powftaie przeciwko nim: 4 druga z-nie= 
mi fię łączy. Skóro zaś nie będzie 
zgody w zdaniach umyfłu: niechybna 
rzecz ieft że naftąpi ferc podział i to- 
zrożnienie.  Czyliż trzeba czego było 
więcey na wzniecenie domowych wo 
ien w Pańftwach i Króleftwach? 

IV. Z tey przefzkody dopiero 
tu opifaney idzie druga tegoż prawie 
gatunku; i bardzo iey podobna á ta ieft 
różność Dyrekcyi Duchowney i rzą- 
dzenia. Bo każda prawie chce mieć 
Qyca Duchownego, i Rządcę fumnie= 
nia (wego, żeby iednakoweż z nią miał 
zdania i w nich ią iefzcze utwierdzał. 
Częftokroć zaś fię trafia że z famega 
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212 Nauka o Zachowaniu, 
Qyca Duchownego nauki i rządzenia 
pofały takowe zdania, i dla tego fię do 
nich mocniey przywiązała. Jako tedy 
między Pierwfzemi Chrześcianmi iedni 
z nich ftali za Apollo, drudzy: za: Pio- 
trem, inni za Pawłem i przez to ro- 
zrożnieni między fobą byli; tak mię- 
dzy Ofobami Zakonnemi iedne fą za 
tym Qycem Duchownym inne za tam- 
tym: i niepodobna prawie rzecz ieft że- 
by ta różność nie była przyczyną ty- 
fiącznych prawie niezgód. Ah! Bracia 
moi mówił S. Paweł do Kotyntyan 4- 
zaliż nie ieden to ieft BOG któremu 
fłażemy, i ieden tylko Chryftus JE- 
ZUS? Azaliście w Jmię Piotra ochrzcze- 
ni? Azali Paweł Ukrzyżowany ieft za 
was? Oto iet właśnie przykład który- 
by w tey mierze należało do fiebie przy- 
ftófować, i coby fobie mówić potrzeba. 
O cóż fię to tak bardzo trofkać o iedne- 
go człowieka lubo vn iet“ Kapłanem 
w Kościele Bożym: iiakóżkolwiekświę: 
tym fię mi bydź zdaie, ieżeli Pokóy 
Zakony z przyczyny lub okazyi tey 
ma iaką fzkodę ponofić? I iakieby to 
niefzczęście dla nas było gdyby ci 
którzy świętemi nas uczynić ' mieli 
przez poliugę fwoią duchowną: i bydź 
nam 
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nam Aniołami pokciu, mieliby bydź 
przyczyną iakiego między nami roztó- 
nienia, á tym famym nieporządku Do- 
mowego i niezachowania karności Za- 
konney. 

V.. Oftatnia przefzkoda do 
zachowania Pokoiu Zakonnego fą przy- 
jaźni fzczegulne, które pewne Ofoby 
kliią między fobą, któreby rade pano- 
wać iak mogą nad infzemi, i uczynić 
fię w Domu Zakonnym części przynay- 
mniey iakiey głową. . Przyiaźni z któ- 
tych pożytek cały ieft, gromadzić : fię 
fchodzić fię w ofobności, á to dła czego? 
żeby tam rozmówić fię między fobą o 
zgromadzeniu, żeby tam fobie wzaie- 
mnie opowiadać wfzyftko co fię wnim 
dzieie; wfzyftko co kto czyni: wfzyftko 
co któ mówi; żeby tam naśmiać fię 
z tych i owych ofób do woli; w gorżkie 
utyfkowania i żale fię wynurzyć, Wro- 
zmowy pełne żółci; żeby tam radę u- 
czynić przeciw Przełożonym lub prze 
ciw innym; z których fię kontentą nie 
ieft, ślbo od których fię mniema bydź 
urażoną. * Przyiaźni to fą których wfzy- 
fey Swięci Zakonodawcy mocnie za- 
wfze zakazywali; bo takie przyiśźni ła- 
cno fię obracaią w niegodziwe fpifki, i 
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Że czynią w iednym że Zgromadzeniu, 
tyle różnych od fiebie zgromadzenia 
ile fię w nich znachodzi takowych 
związków, 

VI. Niech tedy padnie ná 

tych przeklęftwo którzy fieią kąkoł 
w dobrey roli ( przenicą iuż zafianey ) 
Gofpodarza Niebiefkiego, w Domu Bo- 
żyin: bo takowe Ofoby fą to dziećmi 
nieprawości, według Pifma. Zyczył 
był tego Paweł Swięty żeby takowe 
Ofoby od Ciała to ieft od Zgromadzew 
nia Wiernych odcięte były: ale nie 
idąc tak daleko jet czego takowym 
Ofobóm życzyć żeby obawiaiąc fię diś 
fiebie tak ftrafznego przeklęctwa wcale 
innei fpokoynieyfze prowaodziły odtąd 
życie, i żeby nadgrodziły nadwerężo= 
nego Zakonnego pokoiu te wfzyftkie 
fzkody, których dotąd przyczyną były. 
Przeciwnym zaś fpofobem Błogofła« 
wieni ('ak mówi Sam Pan JEZUS) 
okoy czyniący, te to Dzieci Bofkie 

które pokoy zachowuią ze wfzyftkiemi 
które przynaymniey gorąco go pragną: 
które żadnego z tych śrzodków do ie- 
go zachowania nie opufzczaią, które 
tylko fpofobami do tego końca bydź 
rozumieją by też dobrze te Śrzodkł 
z fiebie 
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z fiebie przykre; Í martwiące były. 
Tu fię niektóre z nich podadzą. 


aa FEl- 
Które fa śrzodki nayprzyzwoitfze do 2a- 
chowania Pokoiw g bliźnim. 


I. NW cześnie fię do tego przyzwy- 

czaiać i w to wprawiać żeby 
zwyciężać fwóy przyrodzony humor i 
fkłonności. Nie ieft ci to ćwiczenie 
dnia tylko iednego: śle gdyby z pier- 
wfzych zaraz lat po wftąpieniu do Za- 
konu, w pewnych fię było zwycię- 
żało okolicznościach: i gwałt nieiaki 
fobie czyniło: z lekka by fię otrzymało 
panowanie nad fobą, nauczyłoby fię iak 
fię utrzymać w ;powinności fwoiey: i 
jak dawać odpór pierwfzym impetom, 
pierwfzym porywczościom naturalnych 
fkłonności fwoich. To za$ zwycięftwo 
z famey fiebie na dwóch zawiłło. rze- 
czach: z tych iedna ieft wewnętrzna, 
druga powierzchowna.  Pierwfza ieft 
dofkonalfza, 4 ta iet: tak poprawić 
z gruntu w fobie humor fwóy: i takie 
nad fkłonnościami fwemi otrzymać pa- 
ńowanie żeby nieczuć więcey náwet 
w dufzy fwoiey owych znienacka po+ 
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taliemnie dobywających fię wzrulzeniąę 
i żeby niemi ferce nic pomiefzane nie 
było. Ta rzecz w prawdzie dofkona- 
łey zupełnie wyciąga cnoty; i ten fto- 
pień tak ieft rzadki że trudno go fia- 
nowić -za powfzechną regułę: Prze- 
cięż Swięci Pańfcy doftapili go, i my- 
byśmy mogli, wfpartemi będąc pomo: 
cą Łafki Bofkiey doftapić go tak jak 
oni, gdybyśmy fię tylko chcieli mieć 
do niego -z tymże mocnym przedfię- 
wzięciem i odważnym fercem. Ale 
nim witąpiemy ná ten tak wyfoki do» 
fkonałości ftopień, druga rzecz o którą 
fię ftarać powinniśmy, i którą potrzeba 
abyśmy na fobie przewiedli, tycze fię 
powierzchownego ułożenia. ` To jef 
żebyśmy umieli ták dobrze w nas fa- 
mych wewnętrznie. utrzymować te 
wfzyftkie pomiefzania i porufzenia choć 
niedobrowolne powftaiące w fercu na- 
fzym; żeby fig nie z nich powierzcho- 
wnie nie wydało: żeby nie dozwolić 
fobie żadnego geftu, porufzenia, nays 
mnieyfzego znaku, naymnieyfzego flo- 
wa, któreby pokazywało to zamiefza= 
nie wewnętrzne w którym fię zofłaie; 
i któreby mniey zbudować albo w po= 
dziwienie kogożkolwiek ma 
gło, 
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gło. Nie ieft zaś w tym ani dyffymu-= 
lacya, ani hypokryzya i obłuda iaka, 
kiedy w tym wiema fię innego wzglę* 
du tylko n4 zachowanie pokoiu: 1 to 
famo gwałtowne ufiłowanie które'przy= 
chodzi ná ten czas uczynić nie małey 
jeft przed Panem BOGIEM zagi: A 
tak luboby naywiękfza nawałność po- 
wftała z burzącey fię namiętności ná 
dufzy; pokóy iednak z bliźnim zacho- 
wany będzie, ani niebefpieczeńftwu nie 
podpadnie, bo fię na ten czas człowiek 
tak fprawuie, iakoby nic nie czuł, i 
jakby w naywiękfzym zoftawał ufpo- 
koieniu wewaętrzaym, O iak to wie= 
le kofztuie gdy przyidzie do rzeczy; i 
w tym fię ćwiczenia, Ale iak też toż 
famo wielkie błogoiławieńftwa  fpro- 
wadzą z Nieba; o iaka fię nadgroda 
odbiera 'zA to iefzcze w tym Życiu, 
przez tę ferdeczną pociechę którą fię 
z tąd ma, że można oddać Panu BOGU 
ofiarę która mu ieft' tik wdzięczna. 

IL. Drugi śrzodek fkuteczny 
da zachowania pokoiu Zakonnego ieft; 
odftąpić dobrowolnie  wfzyfikich fwo= 
ich pretenfyi gdzie tylko idzie o pokóy; 
i bez żadney fprzeczki odbiegać iakie- 
gożkolwiek prawa fwego. które bez 

tego 
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tego niczym prawie ieft w Stanie Za- 
konnym. Boo cóś to pofpolicie idzie 
w owych fprzeczkach, pofwarkach, u- 
mawianiach fię które zachodzą czafem 
między famemi nawet  Oblubieni- 
cami Chryftufa JEZUSA? o to o lek- 
ki iaki intereff w który fię wdało, 4 
od którego: czyli przez upor, czyli dla 
iakieyfiś w utrzymaniu iego fałfzywey 
Chwały odltąpić fię niechce. I zaifte 
czyliż nietrzeba fię wftydzić gdy ma- 
iąc iuż umył ufpokoiony przyidzie u- 
ważyć o co fię to tak bardzo miefza, 
i czego fię tak trzyma z tak wielkim 
uporem? A isk można ftrzymać wy- 
mowki i wyrzuty fumienia fwego, gdy 
to lubo człowiek niechce, powftanie 
i wymawia wewnętrznie: gdybym aby 
tyle cnoty miała żebym choć ná krok 
uftąpiła była i iuż więcey o tym nie 
myślała, co w rzeczy famey ni to ni 
owo ieft iuż ci by był Pokoy przywró- 
cony, iuż tedy na mnie to należy a- 
bym ufpokoiła wfzyitko, abym zaga- 
fiła ten ogień który fię aż nadto za- 
iął: aby zalątrzone ná fię pogodziła fer- 
ca. Jeżeli tego nie uczynię gdy tego 
tak łacno dolkazać mogę; i gdy mię to 
nie wiele kofztuie, azali nie |, bę= 
€ 
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de tego wfzyftkiego złego które ztądwy- 
niknie przed BOGIEM moim winna, i 
któż mię z tego przed nim wymówi? 
Chryftus JEZUS krew fwoią wylał 
dla Pokoiu; o więc nád coż mi prze- 
kładać nie nálezy to dobro które Zba- 
wiciel móy tak fobie fzacował; i tak 
drogo kupił? 

II. Trzeci Śrzodek zacho- 
wania Pokoiu ieft nie zafadzać fię zby- 
tecznie ani przywiązować do włalnego 
zdania. Bo pofpolicie nie dl4 czego in- 
nego zwykło fię kłócić w Zgrome”ze- 
niach Zakonnych tylko przeto że fię 
w wielu rzeczach trzyma włafnego 
zdania, Że z tych zdania nie które ma 
fię za nieomylne prawdy; Że w ró- 
żnych trudnościach, wątpliwościach, 
nikogo fię nie radzi tylko filie fiebie 
i z nifkąd nie zaciągając rady włafnemu 
fię rozumieniu dufa. W fprawach nay- 
więkfzey wagi ludzie świeccy obierać 
zwykli kogo trzeciego, rózfądnego, i 
do Żadney z ftron przeciwnych fobie 
nie przywiązanego, i dla zachowa- 
nia pokoiu odftępuiją zdania fwego. 
W zgromadzeniach zaś między fobą na 
części podzielonych nikogo wcale fłuę - 

chać 
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chać niechcą. Zle fię trzyma o tych 
którzyby albo z żarliwości ślbo z miło: 
Ści dobra pofpolitego chcieli ftrony 
rozróżnione pogodzić. Bo fię rożumie 
Że to fą Ofoby które fię pierwey iuż 
dały uwieść; i którym dufać nie nales 
ży. Owfzem maią takie Ofoby chcą- 
ce części podzielone iednać za wcale 
fobie. przeciwne, ieżeliby oślep ná na- 


: fze zamyfły przyftać niechciały,i za 


nami trzymać. „O gdyby w takowych 
okolicznościach powolność była umy- 
fly i ferca,< o jakby fię w domu Zakon- 
nym unikneło wiele kłótni i zamie: 
fzania. 

IV. Małojefzcze natym żeby 
odftąpić fwego zdania nadto ielzcze od- 
dać trzeba zupełnie, iakoby. ná ofiarę dlá 
zachowania pokoju włalny fwóy rozum, 
Daymy to że fię ty fłufzney rzeczy do- 
magafz, i. (prawiedliwą z ftrony twoiey 
mafz przyczynę; ale ieżeli nie uftąpifz 
przeciwney ftronie, nigdy pokoiu nie 
będzić, owfzem wieczna będzie woy- 
na. Lepiey w takowych okoliczno» 
ściach wyrzec fię (tak mówiąc ) rózu» 
mu, i zaprzeć go fię; niżeli mocno fię 
przy nim upierać, i co raz iść przeciw 
innym daley, W wielu bowiem Przy 
pas- 
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padkach należy to do bardzo wielkie- 
żo rozeznania i roftropności nieco- ni- 
by odftąpić od rozumu; to ieft uftą* 
pić nieco na czas niepotrzebnym i płon= 
nym  imaginacyom nie których: rozu- 
mów mniey rozeznania maiących. Ale 
rzeczefz ty mi na to, gdy ia tak uczy- 
nię, tamte Ofoby zle fobie poftąpią: 
mnieyfza zaifte o to: bo to złe któreby 
jak fię obawia(z mogło z tąd wyniknąć 
mnieyfze będzie, niżeli ten hałas i ro= 
zerwanie 'pokoiu, któreby maftąpiło 
w całym domu, gdybyś fię ty niewzru- 
fzenie przy twoim uparła. Tać w pra- 
wdzie reguła przyznaię że nie ieft po- 
wfzechna i wielkiego rózeznania wy- 
ciąga; ani może bydź przyftófowana 
tylko do tych rzeczy które nie fprzeci- 
wiaią fię fumieniu; i w których nie 
mafz obrazy Pana BOGA. 

V. Przenofić nawet należy 
rozfądną i Zakonną proftotę, nad ową 
chciwość i pragnienie bardzo niebe-. 
śpieczne wfzyftkiego prawie widzenia, 
i umienia. O iák aż nad to żałośnie 
doświadczono tego iak fzkodliwe były 
fkutki w Klafztorach Panieńfkich owey 
niefzczęśliwey chęci. umienia więcey 
niż ftan Ich wyciągał, i pragnienia że- 

by 
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by uyść i bydź mianą zá mądrą. Któw 
ry nieporządek w tych to oftatnich cza- 
fach nafzych bardziey fię rożlzerzył, 
niż pierwey! 

VI Ze wfzyftkich ie- 
dnak Środków nóyfkutecznieyfzych , 
1 naymocnieyfzych do zachowania 
pośolu jet Święte i częfte używa: 
nie Kommunii Bo Sakrament Ołta- 
rza ieft to Sakrament iedności, ieft 
to Taiemnicą Miłości 4 zatym węzłem 
iakoby nayściśleyf(zym Pokoiu. W 
Kommunii Swiętey pofileni bywamy 
iednymże Chlebem Niebiefkim; do ie- 
dnego przyftępuiemy Stołu Chryftufa 
JEZUSA, wfzyfcy fię z nim razem łą- 
czemy iako z Głową nófzą: o wieleż 
tedy mamy przyczyn żebyśmy  fię 
razem z fobą przez zobopolną miłość 
trzymali? Jak zaś ten wfzelkiey czci 
godny Sakrament mś bydź dla nás Sa- 
kramentem iedności, ieżeli iedne od 
drugich oddzielać fię będziemy? i Jak 
ma bydź Sakrament miłości, ieżeli je- 
dne przeciw drugim  powftaniemy? 
Jak zaś iednymże miftycznym ciałem 
ftać fię mamy z JEZUSEM Chryftufem 
i w Chryftufie JEZUSIE, ieżeli wfzy- 
ftkie razem fpolnie nie będziemy fię trzy» 
mać? { 
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V.I. Jedne tedy z przygoto- 
wania naybardziey potrzebnego do 
Kommunii ieft zachowanie pokoiu mię- 
dzy nami. Dla tego Syn Bofki nim 
poftanowił tę wielką Taiemnicę i do 
niey Apoftołów Swiętych przypuścił, 
dał im pokóy. Bez niego zaś lubo czy- 
Remi byli, nie był by ich fądził go- 
dnemi Sakramentu tego.  Azatym 
wfzyftkie inne przygotowania które 
możemy i które powinniśmy czynić 
przyfiępuiąc do tego Sakramentu, ma- 
1ą mieć za fundament przygotowanie 
przez wzajemny między nimi pokóy: 
i przez ten też to pokóy fpofobnemi fię 
ftaiemy -do wypełnienia zamytłów Zba- 
wiciela Świata które on miał żeby nas 
iedaym z fobą czyniąć miftycznym 
ciałem, poftanowił przez to iak naydo- 
fkonalfzą iedność, i uczynił z nas iedną 
trzodę i ieden Kościoł. 

VII. Przeciwnym zaś fpo- 
fobem iedna z naywiękfzych przefzkod 
do Kommunii ieft: gdy bliźni nafi nie 
zoftaią z nami w zgodzie; I my z nie- 
mi. Bo ná ten czas CHRYSTUS 
JEZUS chce tego żebyśmy raczey 
opuścili Ołtarz iego i ofiarę; dopieroż 
bardziey Kommunią: ponieważ daleko 
wię- 
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więcey czegoś trzeba do Kommunii. 
niż żeby tylko, ofiarę oddać. Może 
bowiem  grzefznik iw ftanie nawet 
grzechu bydź przytómnym odprawowa 
niu Mfzy Swiętey, i maiąc wolą prze- 
iednania go oddawać mu tę ofiarę: ale 
komuinunikować nie może ieżeli fię 
w przód nie przeiedna z BOGIEM i 
z bliźnim, do nas tedy należy doświad- 
czać nas famych w tey mierze, nim'do 
tey Nayświętfzey świętości  przyftąe 
piemy, i fpytać fię włafnego ferca ná- 
fzego, ieżeli nam nie ma fłufznie czego 
wymawiać i co wyrzucać, w tey rze- 
czy, która ieft tak wielkiey wagi. 

IX. O niechże to fprawi dobro- 
tliwy Pan żeby nas przypufzczaiąc do 
uczeftnićtwa Ciała i krwi fwoiey, chciał 
nas ziednoczyć wfzyftkie! Wfzak on 
fam ieft według. fłów Apoftoła Swięte« 
go Pokoiem nafzym: Ca) 4 te fłowa 
co do litery fię prawdzą w Kommunii 
Swiętey ponieważ w niey On to chce 
bydź fam Pośrzednikiem wfzyftkich 
nafzycih (przeiednania. Miał on tyle 
mocy że pogodził między fobą Niebo 
i ziemię:: i więcze zgoda międży nami 
ma mu bydź trudnieyfza? Widzieć fię 

dało 
(a) Eph: 2. 
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dało przeizłych wieków iako nieprzy- 
iaciele którzy zdaniem ludzkim nie 
mogli bydź fobie przeiednani ; przecięż 
gdy przyftępowali do Stołu Pańfkiego 
że tam u niego fkładali nienawiść wza- 


iemną iw zgodzie i ferc iedności od- 
chodziliod niego. Teraz zaś á czafem A 

i i w domach Zakonnych widzieć z ża- f 

AE łością przychodzi Ofoby między fobą 

j xozróżnione odchodzące oduczeftnićtwą 


| - Stołu Chryftufa JEZUSA, z tymże iśk ji 
| przedtym miały ná fiebie zawaśnie- i 
| niem i z tąż żywością gniewu. Dałby j 
BOG Dobrotliwy żebyśmy ták wiel- 
kiego unikneli niefzczęścia, i zacho- 
ro wali fię zawfze od takowego 

) przeklęćtwa! 
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EXHORTA 


O ZACHOWANIU REGUŁ 


Et quicuńq; hanć regułami Jecuti futrint 
paw fuper illos 6 miferwordia. Gal. 6. 


Pokoy i miłofierdzie tym wfzyftkim 
którzy żachowaiątę Regułę. 


ki ję iet Obietnica którą Apoftoł S, 
Paweł uczynił Galatom wyftawu- 
jąc im wzór ów wyśmienity odnowienia 
wewnetrznego które zfiebie famych uczy- 
nić powinni byli w Chryftufie JEZU- 
SIE, å bez którego oznaymił im, że 
wfzyfikie ich obrządki i zachowania fta- 
rożakonnego Prawa nå nic fię im wcale 
przydać nie miały. Tychże famych 
fłów dziś ia zażywam  Naymilfze 
w Chryftufie Sioftry z okazyi świę* 
tego odnowienia slubów wafzych do 
którego fię gotujecie według zwyczalu 
Zgomadżenia tegos i zdáini fię Że nie 
mogę przełożyć wam materyi więk- 
fzey wagi nád żichowanie: Reguł wa- 
fzych. Dwie fą rzeczy które utrzymo* 
"ać w Zakonie; w fwoiey całości powine 
nifmy 
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fiifmy: slub,i Reguła; Obie fą podległe 
upadkowi, A przeto famo należy nam 
ile tylko możemy odnawiaćfię w ćwicze- 
fńiui zachówaniutaktey,iśk i tam tego. 
Slub ieftiśko zamek miftyczny á mocny 
w fobie wzięty,do Któregośmy fie dia Þe- 
fpieczeńftwą dufz nafzych fchronili świść 
ten opufzczaiąc (g) Urbs fortitudinis no- 


fire: Reguły zaś náfze Zakonne zaba: 


fztyi wały ku zafłonieniu iego i obr- 
nie zewnętrzńey: Porelur m ed murus: 
Nie będę tiinić mówił o ślubie. Nie 
mogę wątpić otym Żeby ten między 
Dufzami tik Pobożaemi nie miał 
bydź zacliowany, i teraz fię nie żachio= 
wywóśł w wfżelkiey całości fwoiey: ale 
względem tego co fię tycze Reguł wy= 
znadiemy to wfzyfcy: każdy W fzczegiil= 
ności w ftanie (woim, że iako te bardziey 
fą podległe fżwankom pochodzącym Z 
ułominości nafżey ludzkiey, tak też czę: 
iciey fię nam trafia przeciw nim wykro= 
czyć á cżafem ź wielkim niebefpieczeń= 
ftwem w które przeftępftwa takowe nas 
Wprowadzają, 1 które też wyciągaią po 
has abyśmy wfżelkim ufiłowaniem ftaa 
tali (ię za nie zadofyć uczynić, ieżeli 
chcemy. bydź wiernemi Łafce Powołas 
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nia nafzego od BOGA do Zakonu. Do- 
ktor Narodów Paweł S. twierdził.to za 
rzecz pewną  mauczaiąc Pierwfzych 
Chrześcian,że ktokolwiekby pełnił wier- 
nietęregułę którą on fam zachowywał 
wyznawaiąc wiaręChrześciańiką miał ię 
cielzyć fzczęśliwym pokoiem € quieunq; 
hanc regulam fecuti fuerint pax fuper illos: 
å ia tẹ wpowfzechności wziętą naukę 
Doktóra Narodów ftofuiąc w fzczegul- 
ności do Reguły nám włófney,ktoreyśmy 


„fię chwycili obieraiąc fobie ftan Zákon- 


py [bo ta rzecz mie mniey fię mnie ty- 
ká niżeli was Naymilfze w Chryftufie 
Sioftry ) przeciwnie mówię ale fpra- 
wiedliwie w należytym wyrozumieniu 
rzecz tę biorąc; że ieżeli niedbałemi bę= 
dziemy w pełnieniu reguł nafzych, ieże- 
liiaczmo ich zechemy z fiebie zrucać, 
jeżeli w zwyczay aiegodziwy nam poy- 
dzie gwałcić ie,niebędziem mogli ná ten 
czas zachować pokóy ani przed Bogiem 
aniz nami famemi,ani z bliźnim, toieft z 
Przełóżonemi nifzemi i ztemi wfzyftkie 
mi Ofobńmi które w razz nami w tym że 
DomuZśkoanym miefzkaią. Nie będziem 
mówię mieli pokóy z Bogiem gwał- 
cąc reguły bo ono ich zgwałcenie fądzić 
nas będzie: nie z nami famemi których oto 
fumnie- 
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fumnienie zawize firofować wewnę- 
trznie nie przefłanie; nie z bliźniemi na- 
fzemi, ponieważ 'związek który nas do- 
fkonale między fobąziednoczonemi trzy- 
ma ieft Reguła nafza, ten zaś związek 


. rwiefięprzez życie nie wedle teyżeregu- 


ły prowadzone. Wtych trzech punktach 
zamykńm rzecz całą o którey mám mó- 
wic, á która też ma bydź materyą pil- 
nych uwag wafzych. 


CZESC I 


lorąc rzecz z famychże fundamen- 
tów i początków, BOG fam Regułą 

ieft Pierwfzą i iftotną wfzyftkich 
fraw nóafzych: i możemy fłufznie po- 
wiedzieć że jako nie mafz zwierzchno- 
ści któraby nie pochodziła od BO GA, 
nie mafz też żadney reguły, żadney u- 
ftawy. żadnego prawa, któreby nie były 
uczeftniktwem czyli cząftką nie ińką 
Samego Prawa Bofkiego, i któreby iak 
potoczki ze zrzódła nie brały fwóy po- 
czątek z niego. Coż to ieft pytam fię 
Reguła która nam ieft przepifana w Zá- 
konie, ieftże to ona fzczerym wyna- 
lazkiera mądrości ludzkiey? Nie Sio- 
ry 
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fry naymilfze. Od tego zaraz momens 
tu w którym BOG wzbudził pewnych 
w Kościele fwoim Ludzi, aby ią poftó. 
nowili, od tego momentu w którym ich 
napełnił Duchem fwoim aby byli fanda- 
torami i Zśkonodawcami: w którym 
im dał nato moc i władzę w którym 
ta Reguła od niego famego im podana; 
ieft potym od Zwierzchności kościel- 
ney uznana, przyięta, potwierdzona, nie 
powinniśmy ią iuż więcey uważać ias 
ko ich wynalazek, iako ich dzieło, inaich 
famych nie infzy wzgląd mieć nim nás 
leży tylko według tego co mowi Pi- 
{mo S, iako na fługi przednieyfze P, 
BOGA których on zażywa ile fam Pán 
Naywyżfzy i Práwodawca ná oznaymie» 
nie nam woli fwoiey i danie nám przez 
nich rozkazów fwoich. 


Ta tedy Reguła wnofi ztąd 
'Tomafz Swięty, iet wolą Bofką fzcze- 
gulną, a ludzie względem nás fą tey 
woli Pańfkiey tłomaczami. Wola to 
ieft którą Paweł Swięty, nazywa, 
wolą dobrego upedobania Bofkiego: i 
wolą Dofkonałą, żeby naznaczył i pos 
kazał iey różnicę od inney woli po- 
wfzechniey(zey; która fciśleyf(zy na nág 
wkła- 
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wkłada obowiązek. Voluntas DEI bo- 
na €F bene placens © perfetta. TA to 
wola Bofka ieft, przez którą BOG nas 
świętemi czyni: pokazuiąc nam drogi 
któremi chce abyśmy poftępowali; 4 
tżk zachowuiąc nas od błedów nieu- 
chronnych, którymby włafne nal(ze we- 
dług woli náfzey poftępowanie fobie 
podlegało, gdyby nás Pan BOG tylko ro- 
zumu nafzego światłu zoftawiłi owfzem 
famym nawet by też nayfzczerl(zym in- 
tencyom nafzym. . Wola to ieft którey 
BOG nie ma względem wfzyftkich lu- 
dzi, śle którą. mieć raczył, względem 
nas niegodnych tego, a którą zatym 
nwáżáć powinniśmy iśko. Łafkę „wy- 
borna nam pozwoloną (zczegulniey krom 
innych. Nakoniec wola to ieft Bofka 
którey żebyśmy fię trzymali ftatecznie 
famiśmy obrali to fobie dla zafługi na- 
fzey: a poddńiąc fię iey chętnie prze- 
nieśliśmy tę błogofławioną niewolą nad 
wfzyftkie przywileie i pożytki wolno- 
Ści i fwobody Świata tego. Otoż tym 
to jeft właściwie reguła nafza, ta mó- 
wię Reguła za którą nam iść należy 
w Zakonie nafzym. 
Cóż ia tedy czynię gdy w 
duchu poddania fię iey dobrowolnego 
i gorą- 
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i gorącości świetey ftaram fię pilno ią 
zachować? Oto uważcie tu profzę co 
mam mówić: oto łączę fię iednoczę fię 
z BOCIEM moim 4 to w naywyśmie- 
nitizy fpofób w który tylko może flabe 
ftworzenie iakim ia ieftem bydź znim 
złączone na ziemi, 4 to ińko? oto wten 
fpofób że ftófuię tę wolą Dofkonałą któ. 
ra jeft w BOGU do naymnieylzych 
fpraw Życia mego: bo na każdy mo- 
ment kładę fobie i ftanowię za Prawa 
to co mu fię podoba, i na każdy mo- 
ment profiuię zdania moje i pragnienia 
tymże Prawem: bo poftępuię fobie w 
każdey rzeczy według Bofkiego ferca 
Jego; i że w urzędach moich nie ina- 
czey tylko według upodobania Jego 
rofporządzenie czynię czafų me- 
go i całey ofoby moiey. W tym to zśś 
właśnie należy pokóy ten który mogę 
z nim zachowść i którego fładko zaży- 
wam, póki fię tak trzymam powinna- 
Ści moiey, i należycie regułę moią zas 


„chowuię. Ale przeciwnym wcale fpo- 


fobem gdy ieftem niepofłufzny regule 
moiey: oddzielam fię nie iako od BO- 
GA mego, wybiiam fię zpod tego 
fłodkiego poddańftwa które mnie przy 
nim i znim złączonego trzymało, nie- 
chcę 
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chce więcey áby mną wola iego rzą* 
dzia, śle raczey miłość moia włafna. 
Jak bym ná ten czas mówił mu: Pa- 
nie ta wola twoia pod którą chcefz a- 
bym fię i4 poddawał nadto mi ieft 
przykra; w wielu bardzo okoliczno- 
ściach fprzeciwia fię fkłonnościom mo- 
im: iraczey fobie obieram nie bydź u- 
czeftnikiem dóbr tych nieofzacowanych 
któreby ná mnie fprowadzić mogła, ni- 
Żeli żebym fię w podobną niewolą famo 
chcąc miał wdać. Oo mi tę drogę prze- 
pifuie którevbym fię trzymał: nakazuie 
mi milczenie 4 iá chcę mówić: woła 
mnie na modlitwę, 4 iá chcę pracować: 
oná mnie obowiązuie do pracy, á ia 
pragnę ná ten czas fpoczynku. Bo 
przełamanie Reguły lubo fię ták wy- 
raźnie i w głos z tym nie odzywa ie- 
dnak to wfzyfiko zamyka w fobie: w 
tym z4Ś fprzeciwieniu fię które na ten 
czas zachodzi między BOGIEM i ná- 
mi czyliż rzecz możną żeby pokoy bydź 
mogł zachowany? 

Zgrzefzyłem? o BOZE moy 
wołał ow Człowiek Swięty job fpra- 
wiedliwy, tknięty ferdecznym żalem Zá 


niedofkonśłości od fiebie popełnione; 


zgrzefzyłem prawi, i czymże ci bę- 


dę 
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de. mogł: nadgrodzić moy Panie tyle 
krzywd odemnie przeciw tobie przez 
grzechy. moie popełnionych? Peccavi 
quid Jaciam Tibi o Cufłos hominum,» Ale 
pozwol mi przydawał natychmiaft, a- 
bym niechcąc bynaymniey. przyganiać 
fprawiedliwości twoiey, ulkarżył fię 
nieco lubo z wfzelką należytą pokorą 
na Opatrzność twcią. NA cóżeś mię 
moy Panie ftworzył w takim ułożeniu 
ferca i woli, które ief wielce różne od 
owey gotowości na wfzyfikie rozkazy 
twoie, w któreybym fię zawfze znayda- 
wać powinien względem Ciebie? 
Czemuż Ty który iefteś n*ypierwfzym 
Początkiem moim dałeś mi wolą two- 
iey tak przeciwną? Quare me pojuifii 
contrarium Tibi? (a) tak fię.on odzy- 
wał do Páná BOGA w gorżkości ferca 
fwego. 

Ale BOG mówi Grzegorz 
Swięty mógł mu był zaraz ná to od- 
powiedzieć: nie tak fię rzecz má iśk ty 
mówilz, nie ftworzyłem ia cię z umy- 
flem takim, 'ani z fèit m takim, które- 
by z przyrodzenia {wego przeciw mnie 
powitawały i przeciwnemi mi były: i pró» 
žno byś ty to chciał przyczytać mnie 


to 
(a) SĄ 7. 


= SME" 42B2. NE" "PUT" 


| 


i 


o Zachowaniu Reguł 235 
to fprzeciwienie fię woli twoiey, mo» 
jey woli Bofkiey. Gdym cię iá two- 
rzyłnie fię w tobie nieznaydował coby 
według nśleżytego porządku ułożonym 
bydź nie miało: i gdybyś ty fam 
porządku tego był nie pomiefzał, i nie 
chciał był wyniść z ftanu poddańftwa 
tobie przyrodzonego, w którym cię po- 
dłość nátury twoiey i Łafka oraz moią 
trzymała, byłby wieczny pokóy mię- 
dzy mną i tobą zachowany. Ble ty 
fam grzefząc pomiefzałeś ten pokóy, i 
dałeś mi fłufzną przyczynę żebym ná 
ciebie famego obrócił to ufkarżenie fię: 
Quare pofuifli te contrarium mihi? Cze- 
mużeś ty fam pfuiąc w tobie dzieło 
Łafki moiey, i ná złe zażywaiąc Wolno- 
ści tobie odemnie pozwoloney, takeś 
zoftał przewrotnym, żeś mi wzbraniał 
fię oddać powinnego mi od ciebie po- 
fłafzeńftwa? Toć ieft właśnie naymilfze 
w Chryftufie JEZUSIE Sioftry co BOG 
C w aśleżytym przyftofowaniu rzecz 
biorąc ) może powiedzieć do każdego 
znas; ico też w rzeczy famey mówi 
choć w fkrytości do dufzy nafzey; gdy 
fię tak mało albo nic nie obawiamy 
przeftępować reguły nafzey któryraeśmy 


lig 
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fię dobrówolnie poddali: Quare  pofui/li 
te contrarium mihi, Czemuż to ulftawi- 
cznie przeftępuiąc Prawa wfzyftkim po- 
wfzechne, ofobliwy fpofób życia we- 
dług woli twoiey przed fie bierzefz á 
taki który w niwecz obraca wfzy- 
fkie którem miał na dobro twóie ła- 
fkawe zamyfły moie? Czemuż tak nie- 
porządne prowadząc życie ná któreś 
fię udał, podlegafz famo chcąc niefzczę= 
Ściu temu, że zawfze prawie chcefz 
tego czego 14 niechcę, nie chcefz zaś 
tego czego iá chcę! Czemuż to ci fię 
tak częfto trafia w fiużbie moiey, mnie 
mówię iłużąc który kocham fię w do- 
brym rzeczy wfzyftkich porządku, i 
którym nic nieporządnego nie uczynił, 
Że ty przecię tak częfto porządku tego 
nie zachowuiefz. 

Jedna tylko tu rzecz ieft któ- 
rey dufze niedofkonśłe mogłyby zażyć 
poniekąd ná obronę fwoią: i która 
w pewnym wyrózumieniu zda fię im 
fprzyjać ;4 ta iefi: że fam grzech tyl- 
ko miefza i znofi pokoy człowieka 
z BOGIEM. Reguła zaś Zakonna ták 
iók nás tego uczono, nie zawierająca 
w fobie ślub i przykazanie ciężkie, nie 
obowiazuje pod karą grzechu. Ták 
nas 
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nás uczono Naymilfze w Chryftufie 
Sioftry, rzecz ieft prawdziwa; nie prze- 
czę: śle też wam tak dobrze iako i 
mnie wiadomo, iaką natychmiaft po- 
trzebną i wielkiey wagi dawano nam 
przeftrogę: żebysmy fnadź ná złe nie 
zażywali pierwfzey tu dopiero wfpom= 
nioney prawdy. Nie roftrząfam tu te- 
raz zdanie owo uczonych Teologów 
które wielceby was przeniknąć mogło, 
fądzących i utrzymuiących to zaprawdę 
że Zákonna Ofoba należytym rozmy- 
Rem dobrowolnie przeftępuiącizaniedby 
waiąc regułę fwoią, wpada tym mym 
w grzechciężki; á to czemu? bo luż od- 
tąd mówią oni nie ieft ta Ofoba Zakon- 
na w drodze dofkonałości, doktórey cią- 
gnąć powinna: bo iuż odtąd wyrzeka fię 
nieiako tego czym ieft, i nie fzanuie 
charakteru (wego: bo iuż odtąd w taki 
fie ftan wdaie w którym iey z ciężkością 
przychodzi śluby nawet fwoie pełnić, 
4 zatym podaie fię w niebefpieczeń- 
ftwo blifkie potępienia fwego i zguby. 
Ale niechcąć ia głębiey roftrząfać to 
zdanie, przeftawam tu n4 piękney u- 
wadze Hugona od Swiętego Wiktora. 
Mówi ten Święty Doktor: między 
dwoma tu rzeczami rożnicę uczynić 
nale” 
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należy, Co innego to ieft zupełne zeta 
wanie przyiaźni z Panem BOGIEM: 4 
co innego oziębłość miłości wzaie= 
mney między BOGIEM i człowiekiem: 
Pierw[za rzeczieftfkutkiem grzechu; ró- 
zumiem grzechu Śmiertelnego: drugą 
rzecz pochodzi z niektórych przeftępftw 
nie ták ciężkich, z pewnych niedofkonś- 
łości,którelubo nie rwą wcale przyjaźni 
z Panem BOGIEM,przecięż oddalaią Gd 
nieco od człowieka. Żeby zaś pokóy 
z BOGIEM miany, pomiefzany był; 
dofyć ieft na takowym iego oddale- 
niu. fię ód ftworzeniś. Nie mówię ia 
tu że ná tym 'dofyć aby ten pokóy 
wcale był zerwany: ale 4by był pos 
miefzańy to ieft aby dufza Zakonna zos 
ftawśła w ftanie BOGU fe nie iáko 


„fprzeciwialącym: dofyć na przeRąpieniu 


reguły aby zerwane było owo przefta: 
wanie ścifłe i ferdeczne które oná z nim 
miáłá, n4 to Aby fię iey BOG tiie tak iak 
przedtym miłośnie użyczał, nie tyle 
łafk świśdczył, nie tyle dáwáł Swię= 
tych oświecenia, i tych darów przys 
nóyminiey zatrzymińnie f(prawuie prze: 
ftępftworeguły,BoGaie iett konteńt z du= 
{ży takieyi nie má zaifte przyczyny bydź 
końtentym. Z tąd iey nie daie owych 
táfk 
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łifk ofobliwych które zwykł użyczać 
dufzom pilniey reguły fwoie przeftrze- 
gaiącym:, i które też bywaią nądgrodą 
ich wierności. Z tąd ieft że nie ma 
więcey iuż fmaku w modlltwie, więcey 
oświeceniń ná rozmyślśniu; więcey 
dobrych ná fercu wzrufzenia pod czas 
Kommunii: więcey gorącości podczas 
wfzyftkich ćwiczeń pobożnych : ofchło- 
ści tylko doznawa, i nieczułości. Du- 
fza też wzaiemnie, ieżeli mi fię tak 
tzecz tę wyrazić godzi, nie ieft z ftro- 
ny fwoiey kontenta z BOGA; widząc fię 
tak bydź od niego opuľzcžóną; á czę- 
ftokroć będąc tik zaślepioną że nieu» 
żnśie nawet iż fama to karanie Bofkie 
fprowadziła ná fiebie. Smie ufkarżać 
fie że ią BOG opufzcza; że nic od nie- 
go nie odbiera, że nic prawie dobrego 
w fobie nie cżuie, że wfzyftko fię iey 
niefmicznym ftaie; Że niciey ciężaru 
Zakonnego lżeyfzym nie czyni! Ah 
dziwuiefz fię temu dufze niedbałą i 
niewiernś, śle czyliź flufzną mófz przy- 
czynę dziwować fię temu? Bo powiedz 
imi profżę dla kogożto ieft pokoy Bo- 
iki? dlá tych którzy BOGA kochaią: i 
według wymiaru ich miłości BOG im 
dozwa= 
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dozwśli kofztowść fłodkości Niebiefkich; 
Pax multa diligentibus legem tuam. [b] Ty 
zaś ( uwśż ) 14k Go kochafz? Jeżeli nie 
ftraciłeś iefzcze z gruntu miłości iego 
i famey iey iftoty która ci tak iey po- 
trzebná żebyś fię mogł wolnym zácho-= 
wać od gniewu i utrzymać w łafce iego 
i przyiáźni, uważ w refzcie ieżeli mafz 
miłość pilno przeftrzegaiącą wfzelkiey 
woli Jego; miłość w czynieniu dzieł- 
ną, która chętnie fię má do tego wfzy- 
ftkiego co mu fię tylko podobać może; 
miłość uprzedzaiącą, która nie czeka 
prawie (że tik rzekę ) rozkazów Jego, 
á przecię ie wypełniń, pierwey niżeli 
ie odebrała! Mafzże tę miłość którey 
nic nie ieft ciężkiego tám gdzie idzie 
o chwśłę iego: mafzże miłość hoyną, 
która niczego nie Żółuie gdy rzecz 
idzie o interefi Bofki: miłość prędką, 
gorącą, ftateczną, którą w zńpędach 
świętych nic nie zatrzymuie, którey 
fię nic nie przykrzy gdy co trzeba dla 
Późna BOGA wykonść i bydź mu pofłu= 
znym, tak w wielkich okkazyach iako 
też i w naymniefzych rzeczach? Mafz- 
że mówię tę miłość dofkonółą: ślbo 
przynaymniey czyli fię ftarafz, śbyś ią 


miała? 
(b) Pfalm: 118. 
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miała? Gdybyć to było, czyliżby nia 
daleko byłbyś pilnieyfzą: w zachowaniu 
Reguły twoiey? w czym BUG iawnie 
ci znać daie czego chce po tobie, i 
w iaki chce fpofób abyś mu fłużyła? 
Wiedząc o tym, że On ieft iey Począs 
tkiem i Poftanowicielem; i że od niego 
pochodzi, czyliżebyś ią w ofobliwym pos 
izanowaniu nie miała: i czyliżebyś moż 
gła ię odważyć,żebyś choć i ieden z niey 
punkt opuścić ślbo przeftąpić miała? 
t czyliż iuż rzecz to má bydź dziwna, że 
gdy ią tak śmiało przeftępuiefz, że też 
Bog tak z Tobą poftępuie, iák ty pier= 
wfza z nim fobie poczynafz; i że dopu= 
fzcza aby lego ku tobie ftygła ták miłość, 
iako ty dozwalafz ftygnąć miłości twoiey 
ku niemu? Takowy iá zaś ftan nazy= 
wam nieiśką woyną między nim j to+ 
bą: i na ten czas to muf fię pełnić 
w ofobie twoiey owo fłowo Pifma Swię= 
tego,że ktokolwiek fprzeciwia fięBOGU, 
nie może bydź z nim w pokoiu. Quis 
reflitit Ei €5 pacem habuit? -= Ale rzez 
czefz mi tu pewnie: przeftąpić regułę 
moią: wfzak to nie ieft i powfżednira 
grzechem obrazić Pan4 BOGA. Niech 
tak będzie, pozwolę na tð bo niechce 
Nśymilfze Sioftry w Chryftufie JEZUa 
Q SIE; 
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SIE; ciężfzym iefzcze wám czynić to 
jarzmo Zakonne. niżeli jet w/fobies 
jakoż i w innych rzeczach zwykłem fię 
oświadczać, że fię famey tylko náyrze- 
telnieyfzey chcę trzymać prawdy: Rzecz 
tedy iet penari wyznaię) to; że ani 
wafza! Reguła: ani moia nie'lą z. fiebie 
czy: w fobie famych* matetygo grźechu: 
i*to'nawet miymioieylzego przechw ale 
otaz' gdy to zowdmi mówię, to'też za- 
raz przydalę: 1 na «co też wy wraz ze 
mną przyftać powinniście; że przeftąpie- 
nie reguly: famew fobie uważońe może 
nie bydź grzechem: może bydź iednak 
szechem względem tych okoliczności 
które fię przystim wiążą. bták w fzcze- 
gulnośćimówiąć: niech niebędzie przez: 
fig grzechem rozmawiać,bawić fię z kim. 
innym tego czafu i nfotym: mieyfcu» 
którego czafusi'n 
guła milczećokaże; na to pozwalam + 
zje wzgorzenie które w ten czas ż.fie= 
bie daiefz;”gtzechem jeft: ale pogarda 
reguły; którą popełoiafz przeftępuiąc ią, 
grzechem Tels gle nieumartwienie'fie= 
bie, rofpiófzenie duchapiciekawość. od 
pódobnośnamtętność, może i zawzię* 
ść niejaka umyf przyganiania in 
nym, tab obaqowy i” tym podobne affe 
GIG kta 


4' którym mieyfeu Rexi 
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kta ferca, które cię do gadania pry wo- 
dzą, na ten czas fą grzechem. Komuż 
za$ to rzecz ieft tayna iak to left łacna 
i zwyczayna że te i tym podobne oko- 
liczności .zaayduią, fię. w przeltąpieniu 
teguły? Ah Naymillze w Chcyftufie 
JEZUSIE  Sioftry, wnidźmyno í fame 
w fiebie; A pilną: na nas uczymy u= 
wagę, zaifte bardziey  fię winnemi 
znaydziemy przed Panem BOGIEM 
niżeśmy rozumieli dotąd. Cóżkolwiek 
iednak, bądź z tego; i czyliż dufze po= 
święcone BOGU maią fię tak rachować 
i obchodzić z nim? czyliż dla tego 'a- 
bym zachował wiernie we wfzyftkim 
regułę, moig, śbym miał pobudkę mo= 
cną do.więopufzczenia i naymniey(zego 
w miey,fię zawieraiącego artykułu, nie 
ma. mi bydź dofyć natym móy. Panie 
że iey przeftępftwo ieft niedofkonśło» 
ścią przynaymuiey, że to jeft fprzeci- 
wić fię wykonńniu zamyfłów twoich, i 
czynić przeciw woli twoiey? W tym 
zaś ftanie fprzeciwienia fię wzaiemne- 
80 zachodzącego między mną i tobą 
czegóż fię mim f/podziewać od Ciebie, 
i zktóreyże przyczyny mógłbym fobie 
obiecować . zachowanie ściłey  ferca 
mego iedności z Tobą? Oftatnie. by to 
2 iuż 
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już było w tey mierze zaślepierie mó- 
ie, gdybym podchlebuiąc fobie mógł tø 
fobie obiecować. Zaifte arcyciężkie 
byłoby to mnie farnego omamienie, 
"Trzeba tedy tego koniecznie ieżeli 
chcę mieć ten pokoy Botki. iák go ná- 
zywá Paweł Święty Pax DEI: (a) 
ten pokoy który ieft nád wfzyftkie 
zmyħy: ten pokoy fzacownieyfzy nad 
wfzyftkie bogaćtwa: nád wfzyftkie 
wielkości, nid wfzyftkie uciechy Świa- 
ta; ten pokoy którego powinienem fzu- 
kać w ofobności Zakonney: 1który po- 
ważać fobie powinienem iako iedyny 
fkarb moy, trzeba mówię; abym miał 
ten pokoy Bofki, żebym był poddany 
i pofłufzny Regule moiey. Będzie fię 
temu  fprzeciwiała natura moia, i to 
poddanie fię zbyt fię iey ciężkim będzie 
zdawała; śle ten pożytek który ztąd 
odniofę ,, ten owoc pokoiu, 4 iefzcze 
takiego pokoiu, wielkim zaite ieft do- 
btem, żebym fobie nin nadgrodził to 
wlzyftko w czym fobie przykrość ł 
gwałt uczynię. 

Poftąpmyfż iuż daley: bez 
zachówania reguły nie mafz pokoiu 
> BOGIEM, śle trudno mieć pokoy i 
z famym fobą: 4 ta ieft. CZĘŚC 

Ca) Philip: c. 4. , 
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| | We to bydź może śby Dufza po- 


kóy fama w fobie i zfobą miała gdy 
w fobie porządku należytego nie za- 
chowiiie? i który na to wynaleść frzo- 
dek potrafi, aby fię wewnętrznym cie- 
fzyła pokoiem, w ten czas gdy głownych 
w. pofrzod fiebie zachowuie nieprzyia- 
ciol, którzy w zaiemnie na fiebie biia: 
i iak bydź może nayżwóświey na fiebie 
nacieraią ? Takowy zas ieft włafnie 
ftan Dufzy Zśkonney która nie według 
iego obowiązków Żyie, i chce bydź 
wolną od zachowania reguły fwoiey, 
O tym mówiąc Bernard S. 4 do fiebie to 
ftofuiąc tśkiemi fię opifuie Rowy, któ- 
re w wielkieby nás nád nim podzi- 
wienie wprawić powinny, gdybyśmy 
nie wiedzieli ziakiego to Ducha nád- 
tchnienia wyrzekł, i żez głębokiey wca- 
le pochodziły pokory. Widzicie wy 
mnie Bracia moi, mowił ondo fwoich 
Zśkonników, ale czyliż wy fię znacie 
na mnie, czyliż wy wiecie kto ia ieftem? 
h mówił daley tenże pokerny wielce 
fluga Bofki, ciężko mi przyidzie opo- 
wiedzieć mnie famemu czym ia ieftem 
i opifać 
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i opifać fiebie, Bo uważaląc wiaki to 
ja ipofób życie prowadzę: ani 1a ieitem 
światowy człowiek: ale ani Zśkonny. 
Nie ieftem ia Światowy: ponieważem 
fię wyrzekł świśta, ale ani też ieftem Zä- 
konnikiem, ponieważ życie moie Za- 
konnym w fobie nie ief.: Byłem po- 
wołśny od BOGA na ofobność, 4 oto 
nie mafz człowieka któryby bardziey 
był roftargniony odemnie. Uczyniłem 
ślub żyć wklafztorze, á oto całe życie 
moie bawię fię zaklafztórem , po dro- 
gach, na dworach Xiażąt, na Zgromae 
dzeniach publicznych. Urząd moy 
miał bydź pilaować bogomyślności i 
rozważania rzeczy Niebiefkich, A lam 
przylął oa mnie ciężar wfzyftkich prawie 
fpraw ziemfkich? coż to ieft to wfzyftko, 
iw tikim rzeczy í zábaw przeciwnych 
fobie ftźnie zoftaląc, ázali nie mam fię 
fam poczytać za ftrifzne iakieś dziwo- 
wilko ? Tak o fobie trzymał ten wiel- 
ki Swięty: tak fam na fiebie wyznawał 
iraz to ielzcze powtarzam fama tylko 
pokora to wbiego wimawiała zdanie, i 
ták mu o fobie kazała mówić. Bo on 
we wfzyftkim co czynił poftępował fo- 
bie według danego mu od BOGA ro- 


zkązu. Jeżeli z Królami i Monarchami 
tego 
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tego Świafa/ przeftawał: sto: czypił dla 
ich do BOGA nśwrocenia:. Jeżeli na 
naywalnieyfzych - znaydował fię Zgror 
módzeniach.ziazdach; to było dla po- 
godzenia| ftton' między (obą przeciw= 
nych i zachodzących: między niemi ró 
Żnić. oW takowe: gozabawy wprawiły 
fprńwy:Bofkie, chwały Bofkiey interefsi 
zaiftezabawy to byłysktóre ważyły wię: 
cey niż miłe ufpokoienie Ofobności iego 
Zakonney iłe że on ią zawfze nofił wter 
cu (woim tę ofobność tak. fobie miłą: 
ile że oniąrzachowywał w polrzod wizy- 
fikich owych zńtradńieniach„icieżeli Wyr 
chodził zsklafztoru, to czynił tym kopú: 
cem,żeby użyczył światu ducha,Z4kon- 
nego,nie żeby miał wprowadzać ;'do-Za- 
konu ducha światowego. 


Ale my.Naymilfze w'Chry- 
fule JEZUSIE fioftry, gdy zaniedby- 
wamy Regule nafzą: i-zaniedbywamy 
iey pełnić, azali nie możemy na zawity- 
dzenie nafze w wfzelkiey prawdzie te 
powiedzieć co Bernard z pokory o: fobie 
mówił?Bo coż to ieft.profzę OfobaZakon- 
na bez Zńkonności? Azali nie cień tylko 
próżny i chimera? Takowabówiem Ofo- 
ba ieft iakoby należąca do ciała Zakon= 
nego: 
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nego: i oraz zniego nie ieft. Nie tef 
ora ze Świata, i razem iet. ' Uważcie 
co mówię: ieft ona ze świata,ponieważ 
ma w fobie ducha Światowego którego 
iftota iek żyć bez reguły, i nie ielt ze 
świata; ponieważ ftán iey odłącza ią 
od niego. Jet ona należąca do ciała 
Zakonnego, ponieważ obowiązana ieft 
Zakonowi, a ztym wfzyftkim nie ieft 
człońkiemZśkonu,ponieważ nie żyleDu- 
chem Zakonnym. left ffówem, tym i tam- 
tym,4 to razem,bo coś mai ztego 1z tam= 
tego ftanu, to ieft z Zakonnego i świe- 
ckiego; i znowu ani tym ieft, ani tam- 
tym, bo niechce bydź ieddym z tego. 
czym bydź powinna; 4 bydź nie może 
czym by bydź chciała. W takowym 
zaś rzeczy wzaiemnym fprzeciwieniu 
fię, befpiecznie twierdzę, że niepodobną 
śby takowa ZAkonna Ofoba mogła mieć 
pokóy, á to czemu? bo z nAmienionych 
przyczyn mufzą fię wiey fercu rościć 
różne affekty, pragnienia, zdania á te 
wcale fobie przeciwne; i przeciwność 
zdania, pragnienia affektów mufi bydź 
przyczyną uftąwiczney w tymże iey fer- 
cu woyny. 
Wiecie wy dobrze o tym, ną 
eo utyfkował Paweł S. Biądąż mnie 
nie» 


Wz "W 
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niefzczęśliwemu! wołał ten wielki 
Apoftoł, któż mnie wybawi z tego śmier- 
telnego ciała w którym codziennie tak 
gwałtowne utńrczki znofić mi przycho- 
dzi. Ledwie nie co moment doznśię 
ińko ciało moie powitaie przeciw . du- 
chowi, á duch przeciw ciśłu: tak Żefię 
nigdy zfobą nie zgńdzaią: 4 ia wielkie 
ztąd uciemiężenie cierpię: [b]Caro enim 
concupi/cit adversus. fpiritum: fpiritus ad= 
versus carnem: hoc enim fibi invicem ad- 
verfantur, Ah nayrailfze w Chryftufie 
JEZUSIE Sioftry, czyliż my nie w Ża- 
łofnieyfzym iefzcze zoftalemy ftźnie, 
gdy dwa duchy wcale przeciwne fobie 
4 które fię zfobą żadną miarą zgodzić 
nie mogą: przecięż fię wpofrzód nas 
znaąyduią, żeby nas trapiły.  Toieft 
Duch Zókonney Reguły,i duch kocha- 
iący fię w wolsości; Duch Reguły, któ» 
ryśmy przyięli od pierwfzego nafzega 
duchownego dziecińftwa ieżeli tak rzeg 
mogę, to ieft od nafzego weyścia w Dom 
Boży: i duch wolności który w dalfzych 
potym czafach panować znowu nad 
nami począł, i wziął pod władzę fwo= 
ją ferce nafze. Duch Zakonney regały, 
który nas pobudza dó należytego my 


of- 
fb] Gal; -$, p 
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poddania fię: i duch wolności, który do 
tego wiedzie abyśmy fobie fwobodnie 
żyli. * Duch Reguły, który mas wiakiey= 
fé niewoli trzyma; idla tego'miezno- | 
Śnym fię nam ft4ie: 1 duch wolności, któ- k 


| 
ry nafn podchlebuie; i przez teza | 7 
mo nás pfuie. w Na; ten czas zalite | I 
możerny (ię odezwać lubo+w innej da- | > 
leko thateryi niż” S. Doktór Narodów | 
(O) Tujelic ego homo, quis me liberabit de í 
corpore mortis hujus? ss Ah Pźnie «i po- ! 
kiż to ia w tk ciężkim wewnętrznym | r 
zAmiefzóniu zoftówać będę? Sam fiè f 
nie zgádzam z fobą. Włófne zdania 1 
moie “biia náimhiew Potępiam to/ w 
czym fig kócham; ákochám to przecię, | 
co potępiśm. Chcę i niechcę oraz; å 
gdy: ták podzielonym iákoby zoftáię. w 
fobie, czyliż mogę gruntownego ZaŻY= 
wać pokolu? | 
Nie zaifte Naymilfze w Chry» i 
funie JEZUSIE fiofiry, mieć my go nie | 


możemy, i iakichże profzę rofkofzy 
| będziemy mogły świętey zażyć? « Ró+ 
łk fkofzy Świata tego zakazane námi fa; 
„ył my zaś fame, Że fłodyczy duchównych 
IAA nie kofztujemy w Zakonie, temu iefte- 
AM śmy winne. Nie mámy pociech tych 
Jk! powierz= 


(c) Kom: c. 7. 
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owietzchownych ná świecie fię znay- 
duiących,bo ich mieć niemożemy:1 
nie mamy gruntownych pociech 
konnych, bo ich mieć niechcemiy, świat 
ma fwoierozrywki ifwole uciechy „ ale 
my nie możemyich prignąć godziwie,bo+ 
śmy świat opuścili. Zakon ma fwoie po- 
ciechy ale wcale duchowne, wcałeświę= 
tę; teiednák nie fą dla nas,ponieważ Ży= 
jemy bez żichowania reguł. Bo gardzić 
regułą, 4 przecię czuć wewnętrzną na 
fercu z niey pochodzącą fiodycz, rzecz 
jeft taka, która nigdy wikutku nie była; 
ale ańi bydź może. Nie m: 
więcey ani pociechy ani" fiodkościoW 
życiu: Zśkonnym, czyliż nie końiecznie 
wnieść należy, że żadnego ufpokoienia 
ferdecznego daley iuż "mieć mie może 
my. Tak dalece że iako mówi Ber- 
nard S. którego fłowa że tu przyftotnię 
wybaczcie mi profzę Naymilfze w Chry- 
fufie Sioftry,'1 ieżeli zażyję danego 
przezeń podobieńttwa. którym mogły 
byście w prawdzie urażićfi 


ćfię fiufznie.gdy= 

bym ie wfeifym miał brać wyrozur 

mieniu, bez przyzwoitego w tey mierzę 

określenia: ták dalece mówię, że co fię 

dziele z Dulzą potępioną na mieyfcu 

wiecznego dla niey karania, to fię pra» 
wdzi 
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wdzi poniekąd względem Dufzy Zá» 
konney teraz iefzcze, á ta ná tym fa- 
mym mieyfcu gdzie ftokrotna nadgroda 
była iey naznaczona, i gdzie fzczęście 
gruntowne dlafiebie znaleśćmiała.Chcąc 
fię umknąć od zachowania reguły, nie- 
chce nigdy tego, coby chcieć pówinna: 
4 tego zas chce zawfze, co jey iet zaka- 
zano i czego mieć nie może. Chciała- 
by żyć według woli fwoiey: rofporzą- 
dzać i rządzić (prawami (wemi według 
zdania fwego: to tylko czynić co fię 
iey podoba, iak fię iey podoba, i kiedy fię 
iey podoba; 4 tego iey dozwalać nie po- 
dobna, Niechciałaby niczylm podle. 
gać rozkśzom; w niczym fobie przykro» 
ści i gwałtu nie czynić, do niczego fię 
nie przyniewalać: 4 do tego przecię 
koniecznie ieft obowiązana. Coż zaś 
ciężfzego bydź może pyta fię Bernard 
S.iako gdy wola do tey dwoiftey ko- 
nieczności przyniewolona ieft £ azali 
nie w tym fię wydaie wyobrażenie fa- 
mego piekła? Quid tam pænale, quam 
femper velle quod nunquam erit: €F ' fem- 
per nolle quod nunquam non erit? quid tam 
damnatum quàm voluntas addita huic ne~ 
ceffitati 4, Cóż z tym wfzyftkim iednak 
czyni. fumnienie? i czyliź i w p 
miis 
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milczy i nic fię nieodzywa? czyliź 
na tym przeftaie, azali i w tymfimym 
wewnętrznym pomiefzaniu nie przy- 
daie mękido męki, ciężkości do cięż- 
kości? i czyliżżywo nie dokucza bodźs 
cami fwemi dufzy,wfkroś ią niemi prze- 
nikaiąc? AhNaymilfze w Chryftufie Sio- 
fry, BOG tylko fám wie i my fami 
świadkami iefteśmy co od niego u- 
cierpiemy, kiedy ptżeftępuiemy drogi 
od Regały nafzey nam wyznaczone, 'i 
to co nam fię podobá fwobodnie czy- 
niemy. Jeżeli podobno ná moment iA- 
ki w ten czas gdy nas różne ftworze< 
nia rozrywaią, i za fobą na umyśle i 
fercu pociągaią, nie tak nam dokucza- 
ią wewnętrzne zgryzoty iego; o iak w 
krótce potym naftępuią ciężkie gorz- 
kości! żywo fercu doymuiące fztychy! 
myśli fmutku i uciemiężenia pełne. 
Bo w pośrzód tylu dobrych przykła- 


dów które mamy przed oczy wyfławio» / 


ne; w pośrzód tego wfzyftkiego co fię 
widzi, ćo fię fłyfzy zewnętrznie lub 
wewnętrznie,to przy fpowiedzi, te przy 
Kommunii, to n4 modlitwie, te w in- 
nych ćwiczeniąch pobożnych które tru- 
dno opuścić wcale, i na których odpra- 


wienie trzebź fie tświć przytomnością 


przy- 
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przynaymniey clala; ieżeli nie rázem 


1 ferca, nie podobna rtzecziiets żeby 
tyfiączne nie miały przychodzić nA myśl 
uwagi, któte miefzać. mufzą, umyfł, i 
fumaienie niefpokoynym czynić, przez 
różne; ztąd/pechodzące wyrzuty. Ah 
QGmówi to faria w fobie.) nie ieftem tym 
Gzyiaby. bydź powinnam: nie żyię po 


' zakonnemuż fukienkę, tylko zakonną ná 


fobie nofżę: „ A'kto;mi to dozwala ták 
fie różnić od drugich: i nie.pełaić zin- 
nemi powignoáci:moich? Czemu fig 
mam wolną czynić od. Praw wfzyftkim 
pofpolitychź i kto-mi na to dał«moc d- 
bym fobie poltępowała według woli mo- 
iey? Coby:było.gdyby fobie każda ofo- 
ba tak poftępowała iako ia teraz? i ia- 
kiby na ten czas rząd Zókonny był w 
takówym Zgromadzeniu? Ale nakoniec 
na czym fię fkóńczy to Życie rozwio- 
złe które pitowadzę,i na co mi fię przy- 
da żem Świat opuściła? Cożby, fięze 
mną fiało gdyby mnie Pán, BOG teraz 
do fiebie zawołał, i zkądźebym mogła 
mieć iaką pociechę umieraiąc w tym 
ftavie? Azśliż to ieft ftan dofkonałości? 
czyli tylko wzgląd móiąc na -pawinno- 
ścimoie ieft itanem przynaymniey Zbá- 


wienia? Te i tym podobne uwagi Nay« 


mil- 


"=. wo ome 
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milizecw Chryftufie: JEZUSIE Sioftry 
ftawiaią'nam fe przed oczy, gdy nie 
zachówiulemy; ow [zem przeítę owśćfię 
odważamy niray, nafzeá konka uwagi 
[byśmy tegoi niechciałyj wielka w fum= 
niemiuchalzym fprawuią trwogę.' Boś 


też;tatofprawiedliwiespoftanowił o BO- 


ZE móyck mówił Święty: Auguftyn)1i 
ten: teżryieft: fkutek miłofierdzia vóraz 


twego” 1; fprawiediiwości twoiey, żeby; 
każdy Amyfł mieporządny, Prawa od 
Giebie:dategoriie przeftrzegaiący zhay!-: 


dował faróże:w fobie ciężkość i ukara= 
nieżx Guffi flio Domina fic ef, ut. omnis 
inordmabis: animis pozna ji ipfe:-fibi» 

Nie fzukayiny ria to dowodówin= 
nych;,oktom włałnego doświadczenia. 
Dofyć ma -bydź na. nim, byśmy: o: tey 
piawdzie przekonaki byli: śle pozwol- 
cie mi, 4by krom tego corwam famym 
dobrzew tey mierze. wiadomo; ia wam 
teżrz. irony moiey to 'przełożył, czego 
mnie” długie doświadczenie «nauczyło. 
Opatrzność Bofka która. mi zlecić ra= 
czyła urząd pofług sduchownych=ódda- 
nia Bdfzom., który też «z rofkazównjey 
iprawuię; i ftarim fię według; nieudol- 
ności. fit. moich ządofyć mu uczynić, 
ta mówię Opatrziość Bolka na różńe 
mnie 


"A 
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mnie zaprowadziła mieyfca; T4 mi dä- 
ła poznźć co fię w wielu Domach Z4: 
konnych działo; ta mi powierzyła Dufz 
wiele które chętnie raczyły mnie przy= 
iąć, abym im radą duchowną fłużył; i 
nayfkrytfzych taiemnic fumnienia fwe- 
go fame mi fię zwierzały; w tych oko- 
licznościach nie razem fię zbudował; 
wielkie. do pobożności czułem z ich 
przykładów na fercu pobudki; á oraz 
do zawftydzenia mnie lamego miałem 
znich przyczyay: i biada mnie ieżelim 
z tąd duchownego pożytku nie odniólł. 
Ale w pośrzód tylu dobrych przykła- 
dów do zbudowania fłużących, przyi= 
dzie czafem znaleść ofoby mniey z pos 
wołania (wego ukontentowane, zawfze 
fmętne i frafobliwe, którym wfzyftko 
fię nie podoba w ich ftanie, i których 
przetó życie całe gorzkością ieft i nie- 
fmakiem. Mniey ci w prawdzie dale 
ko tákowych ieft w Zźkonie ofób, niż 
świat rozumie, i w tym krzywdę wiel- 
ką ftanowi nafzemu czyni, gdy rozu- 
mie że takowych ieft naywięcey. Ale 
ztym wfzyftkim zawfze niektóre fię 
takie znaydowały po wfzyftkie czafy i 
do tąd iefzcze. znayduią. Już teraz 
Nśymillze w Chryftufie „AA Sio* 

ry 
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ftry możecie to w raz ze mną łacno ua 
ważyć, że przerzeczone dufze nie przez 
co infzego fą nieukontentowane nie- 
ufpokoione w fobie i ftrapione, tylko że 
to fa dufze próżnuiące i niedbałe; tyl- 
ko Że fą dufze nieumartwione i niepo 
wolne;tylko że tofą dufze(które iśk mó 
wią pofpolicie ) nic fobie na przekorę 
nie uczynią: żadney przykrości i gwała 
tu włalneyowoli nie zadadzą, ńby zgi» 
dzały fię zzwyczaynym porządkiem 
całego. Zgromadzenia i śby do niego 
przywykły.. -Bo «co tylko ieft ŻZakonnie 
gorących w duchu, i pełniących powin- 
ności fwoie, nie tylko: nie maią fobie 
tarzmo Pśńfkie zaciężkie, i na nie nieu- 
tyfkulą; ale owfzem nie przeftaią wiel- 
bić'i chwalić BOGA fwego: i błogofła» 
wić ferdecznie miłofierdzia Jego ku 
fobie. : Wfzyftko im łacnym ieft, wfzya 
ftko/wykonść “moga. Podobaią fobie 
we wfzyftkich ćwiczeniach -ZAkonnych$ 
bo ie mocno kochaią; 4 dla tego ie ko- 
chaią: bo fię w famey regule fwoiey koa 
chaia, i że to fą ćwiczenia takie które 
im Reguła nakazuie:. -Ale dufze- owe 
oziębłe, niefpokoyne, rofptofzońe w fo» 
bie, na powierzchówne fprawy zbyt ię: 
wydślące; nie pilnuiące należycie urzęe 
| R dów 
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dów fwoich, i nie czyniące wiernie za 
dofyć powinnościom ich, te to fą któw 
rym naymnieyfze zwyczaje, ćwiczenia, 
powinności Zakonne zdaią fię bydź do 
zachowania nie podobne, i którę też 
względem nich zwykły tak częfto z 
fzemraniem fię wydawać. | 

W tym zśś tym bardziey fą 
zaślepione, że fafzywie bardzo rozu= 
mieia, i od tego błędliwego mniema* 
niaodwieść ich prawie niepodobna któ* 
tym trzymają: iż gdy wolniey fobie 
poftępowić będą; gdy nie tak bardzo 
poddawźć fię pod zwyczayne w domu 
Zakonnym ćwiczenia; I przywłafzczać 
fobie niby. prawem iakim fzczegulne 
przywileje: że tym famym folgę fobie 
uczynią i ulżą fobie pracy i ciężkości. 
Błąd to iet zaifte co do pozoru kfztał= 
tny; śle z gruntu rzecz uważając wcá- 
le obłudny i wielce ofzukuiący. Bo iá 
twierdzę: że im one bárdziey fzukać 
będą fpofobu do uwolnienia fię od prac 
i ciężkości ćwiczeń zakonowi zwyczay» 
nych, śby. fobie fwobodniey żyły: tym 
bárdziey nieukontentowaniu i tęfkni- 
com różnym podlegić mufzą; 4 zatym 
nędzne prowadzić życie. Przyczyna 
tego ieft: że te ich wfzyftkie wygody. 
i zmy* 
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i zmyślności fwoiey dogadzania których 
pozwolić fobie zechcą, z ufzczerbkiem 
powinności fwoich Zakonnych, na nić 
fię im innego nie przydadzą: tylko na 
to że ie bardziey miękkiemi i delika- 
tnieyfzemi czy piefzczonemi uczynią: 
im zaś bardziey piefzczoność owa i 
delikatność pomnażść fię będzie, tym 
też poczuią że fię dla nich coraz bar< 
dziey natężać i pomnażać będzie cię- 
żar ich reguły. Prawdać to że z ftro= 
ny iedney uymowáć fobie będą z cię- 
Żaru tey reguły: śle cóżkolwiek one 
w tey mierze czynić będa: tyle jefzcze 
innych zoftanie ćwiczeń Zśkonnych od 
których fię uwolnić nie potrafią. Trze- 
ba ztym wfzyftkim będzie zachować 
pewny powierzchowny pozór; trzeba 
będzie iednoftaynym iść trybem życia$ 
á w ten czas czyniąc to wfzyftko tylko 
z potrzeby i z mufu łacno fame ofądzić 
możecie, iák ciężko krok każdy uczy- 
nić przychodzi takowym ofobom w dro- 
dze tak przyktey i przeciwney w cśle 
ich fkłonnościom. Nie ieft to tedy 
rzecz fama fobie w Rowach przeciwna 
powiedzieć 1 twierdzić że w ftanie 
Zakonnym,im więcey fię uymuie z cięe 
Żaru ktory nofić trzeba, tym też bara 
Ra dziey 


| 
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dziey cięży: im-batdziey fię chce roz» 
przeftrzenić tę drogę ktorą fię poftępuie; 
tym fię bardziey cieśni: i im mniey fie 
chce ponofić umartwieńia tym fię wię 
cey umartwienia na fiebie (prowadza, I 
w tym to wyrozumieniu brać powin» 
niśmy ow fliczny a pełay pociechy wy- 
rok Zbawiciela Świata: Tollite jugum 
żnsum fiiper vos € inuenietis requiem ani- 
mabus. veris: - Chcecie ugruntowść fie 
i poftanowić-w pokoiu gruntownym 1 
prawdziwym? Oto Śrzodek 4 śrzodek 
jedyny, abyście wzięły na fiebie larzmo 
moje! á nic z niego nie uymowały. 
Prawda to ieft októrey nie możecie 
rad to rozmyślać Naymillze Sioftry: A 
która wfzelkich wafzych uwag. godna 
jet Znayduią fię między wami takie 
Które od lat tylu fzczęśliwe maią na fa- 
mych fobie tey prawdy doświadczenie, 
i codzień iey ielscze dożnawaią. Mo- 
gą podobnież i inne teyże: dozna- 
wać prawdy ‘á to fame przez fię; i 
przez ćwiczenie fię w niey raczey, ni- 
żeli przez tey fimą.uwagę. O gdyby- 
ście wfzyftkie ztąd zbawienny dla fie- 
bie pożytek odnofiły, i poiąć chciały 
to należycie iak wielkiey rzecz ieftwa- 
gi pilno i wiernie zachowywóć r gule 

j wu” 
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fwoia żeby mieć i zachowść pokóy Z 
bliźnim: zamykam Lkończę rzecz otym 
całą, tą:trzecią Częścią. 


CUES- OUL 


PSzyfcy którzykolwiek ludzie: iń= 
kiegożkolwiek bądź ftanu-fą na- 

fzemi bliźniemi: i gdy ów Doktor Pra. 
wa Moyżefzowego o" którym mówi 
Ewangelia przyfzedł (ię pytać Pana JE- 
ZUSA kogoby miał użnawać bliźnim 
fwoim Et quis efb meus proximus? (ay 
cóż mu profzę ná tóodpowiedział > Bos 
fki nifz Nauczyciel? Oto opifał murgð 
w poftaci iednego nędzarza niezńaios 
mego, podrożnego człowieka, którego 
trefunkiem naleziono na drodze prowa: 
dzącey do Jerychu: człowieka” bez 
imienia: Homo quidam chtąc nas przez 
to Zbawiciel JEZUS nauczyć ( iako u- 
waża Hieronim Swięty) że miłość bli- 
Źniego nie zwykła czynić żadney ró: 
Żnicy,'i że nie mafz tikiego człowież 
ka ná” świecie, do któregoby fię ścią- 
gać nie powinna; bo też nie mafz ża- 
dnego' któryby bliźnim nófzym nie był. 
Ztym wfzyftkim przyznać to trzeba że 


w fa- 
(a) Matt: 11. 
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w ftanie Zakonnym dwoiftego gatunku 
fa ofoby, które do nás należą, i do któ: 
rych my náleżemy: to ieft Bracia nófi 
albo Sioftry náfze którzy lub które ży» 
ią z nimi w teyże Sukience Zakonney:; 
i Stari którym BOG władzy fwoiley 
udzielił aby nami rządził. / Twierdzę 
tedy że ieżeli nie będziemy podda» 
nemi wiernie i świątobliwie Regule n4- 
fzey, nie możemy zachować pokóju ani 
z temiani z tamtemi:i że tegoż czafu, 
którego zaniedbana od nas będzie re- 
guta, pokóy też pomiefzany bydź mu» 
fi. Chcieyciefz na zrozumienie tey 
Prawdy przyłożyć tefzcze choć na mo- 
ment potrzebney pilności. 

A náprzod gwałcić Regułę 4 
przecię mieć pokóy z Starfzemi, czyliż 
to nie ieft rzecz fobie fama przeciwna? 
Bo cóż to ieft Starfzy w zgromadzeniu 
Zakoanym? Oto ieft Obrońca i opie- 
kun Reguły, który zna obowią+ 
zek fobie włafny i fzczegulny że po- 
winien ią utrzymować, bronić 1 mścić 
fię zá iey przeltąpienie. Który mówię 
powinien iey bronić? przeciw komu? 
przeciwko tym, którzyby śmieliią prze 
ftępować. Który fię iey mścić powinien? 
zaco? oto zá też przeftępftwa, nad= 
przes 
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przełępcami. Dla tego go bowiem 
BOG obrał; i ińko mówi Piweł Swię- 
ty nie bez przyczyny on ma władzę ná 
karanie w ręku (woich złóżoną. Non 
fine caufa gladium portat. (b) Ma 
moc i prawo po fobie aby mi rozka- 
zował; má mockarać mnie: 4i4 powinie- 
nem bydź poiłufzny rozkazom iego, i 
poddać fię pod taką karę iaką mu fię 
fpodoba mądrze i pożytecznie nózna- 
czyć iwłożyć ná mnie: co wlzyftko 
zafadza fię na władzy zleconey fobie do 
utrzymania tey reguły, która mu jeft 
powierzona; i zá którą winien ieft od- 
powiadać. Jeżeli tedy i nie zacho- 
wuię iey; 4 ofobliwie uparty ieftem 
w niezachowaniu jey, powinien- flus 
fznie przeciw mnie i ná mnie powftać; 
Powinien fprzeciwić fię temu abym pra- 
wa niejakiego niefłufznego wcale nie 
przywłafzczał fobie w beśpiecznym iey 
gwałceniu. Słowem: woynę mi nie- 
iśko w tey mierze wypowiedzieć po- 
winien, przeftrzegać mnie, ftrofować 
mnie, i zbawiennego mi napominania 
ku poprawie moiey zażywać. Bo do 
tego wfzyftkiego koniecznie go obo- 
wiązuie urząd iego;i gdyby mężnie i 


(b) Rom: 13. 
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mocno (obie w tym. przeciwko mnie 
nie poftąpił, iefzczeby fię wińnieyfzym 
odemnie ftawał, boby bardziey fzkodził 
regule, przez owo miękkie uleganie mi, 
niżeli iá przez niepofłulzeńftwo moie 
względem iey: To zaś pewna że nie 
może tak mi fię fprzeciwić, żeby po- 
różnienia, ztąd iakiego między nim 4 
mną urość nie miało. A tak przywos 
dzę go do tego i przynaglam, że albo 
mufi mi fię ftać przeciwnym, albo fam 
fię ftać winnym. Jeżelidopuści mi poczy= 
nać co przeciw regule i cierpić to bę- 
dzie, iużci fię fam ftawa iey przeftę- 
pca. Jeżeli zaś odezwie fię nato, gro» 
mić mnie pocznie, przywodzić do z4- 
chowania powinności moich, iużci fię 
nieprzytaźnym mi ftanie. A ponieważ 
powinien zawfze przenofić regułę któ- 
ra jet rozkazem Páná BOGA,- nád 
wfzyftkie wole moie, i nad wfzyftkie 
intereffa mole; widzi fię bydź obowią: 
zanyin (przeciwiać mifięi prześladować 
mię poniekąd:z niebeśpieczeńftwem n4- 
wet doznania mnie ná potym mniey ofo- 
bie (woiey niż przedtym iprzylaiącego i 
przychylnego. I tegoć właśnie doznał 
w rządzeniu Zakonników (woich Ber- 
nard Święty, iak o tym świadczy, i 
ztąd 
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ztąd opłakuje przykry urząd Przeło- 
żonych. 

Nieżeby pilność ta Prżełożo= 
nych i ich furowość w utrzymaniu Re- 
goły w całości fwoiey powinna nas 
przeto z niemi różnic i pfuć nam do nich 
ferce.  Owfzeńń” ci. to iá twierdzę że 
dla tey famey przyczyny więkfże po- 
fzanowania od nas powinniby dla fie- 
bie odbierać i bardziey ftawać nam fię 
miłemi ponieważ w tym famym przy= 
kładaią fię do nafzego dobra i pożytku 
duchownego, ' Ale cóż fie dzieie? Ah 
Naymilfze w Chryftufie JEZUSIE Sio- 
ftry to fię dziele, cośmy fame uznały!i 
nie raz podobńo: żałośnie doświadczy” 
ły, że niedofkonałość ńafża przywiodła 
nas do tego abyśmy tę gorliwość Prze- 
tożonych náfzych 'o *żachowanie Re- 
guły opacznie brali i ża złe fobie mieli: 
i miafto tego cobyśtiy ią: fame” pot 
twierdzić póchwalić u fiebie i kochać 
fię w niey mieli, idko w śrzódku fku- 
tecznym do nabycia 'od nás świątobli- 
wości, to my ią potępiamy, fprzeciwia- 
my fię iey, bo nie iefteśmy w fobie 
gotowemi, abyśmy iey zadofyć czynili, 
Ztąd pochodzi utyfkowąnia i fkarg ty= 

le 
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le, z tąd ná- złe fobie wfzyftko tlomas 
czemy choć bardzo falfzywie. To co 
ieft gorliwością, á gorliwością fzczerą, 
my mamy fobie za dziwaćtwo, z wy- 
mylł, za zbytnią nieroftropność.  Jeże- 
li chcąć nas błędnych ná profią drogę 
naprowadzić Starlzy, pocznie nas fpra+ 
wiedliwie i rozfądnie ftrofować; nó- 
tychmiaf fię wymawiamy i w fprze 
czki z nim zachodziemy., Jeżeli rad 
nie rad będzie mufiał nas fkarać, po- 
whaiemy nań, nie zawfzeć rzeczą fa- 
mą i uczynkiem śle fercem i flowy. 
Lubo to w nim fprawuie miłość 
prawdziwie Oycowfka która go do te- 
go pobudza, my iednak rozumiemy, że 
to ze złey woli nam czyni, á- takoz 
we zdanie którego fię mocno trzyma 
my, wielu w nas nieukontowania g0- 
rzkości 4 nie raz złych w cale prze- 
ciw Starfzemu zamyfłów przyczyną by- 
wa. Przedtym w proftości ferca fzcze- 
rze fię poftępowało z ftarfzym, miała 
fię do niego poufałość; śle teraz po- 
ftępuie fię z nim ślbo obojętnie tylko 
ślbo wcale ozięble. Przedtym uzna- 
wśło go fię zá Oyca, śle iuż teraz nie 
ma fię ná niego względu, tylko jak ná 
furowego widza. Oddalamy fię od 
nle- 
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yiegó; nie dufamy mu: i ieżeli iá% 
kążkolwiek. powierzchowną uczciwość 
Świadczemy mu: żeby go iawnie nie 
obrazić fobie; to fię wfzyftko nå po- 
zor tylko obłudnie dzieie. On zaś wis 
dząc takowy z ftrony nafzey fpofób po- 
ftępowania fobie, nie może nam fię d4- 
ley poufale zwierzać: á ták z obu ftron 
wzaiemná oziębłość i niedowierzanie 
nśftępuie. W takowym zaś rzeczy fta- 
nie czyliż podobna aby między nim i 
nami iednoż porozumienie, zgoda i po- 
kóy zachowane bydź mogły? 

Jakież ná to-złe, Lekarftwa 
iet? Wiecie wy fame dobrze © nim 
Naymilfze w Chryftufie JEZUSIE 
Sioftry: Że nie inne tylko duch zacho» 
wania Zakonności. Pełniymyno wier- 
nie Reguły nafze, á bedziemy przez to 

oddanemi Starfzym náfzym, á Starfi 
nafi pobudzeni tą nafzą w zachowaniu 
Reguły wiernością i powolnością ku fo- 
bie, ziednoczą fię fercem z nami i 
otym myśleć będą, aby nám we wfzy- 
ftkim ile rzecz można dogodzili. Ten 
ci to iet węzęł który nas z niemi 
wiąże, i ich ku nam przywiązanemi u» 
czyni, Wfzelki inny związek który» 
byśmy 
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byśmy między fobą  wzalemnie mieli 
nie mogłby bydź chyba fkutkiem po- 
lityki ludzkiey, i roftropności według 
ciała. _ Wchódźmy my w ich ferce'dro- 
gą świątobliwości, ták oni nas obaczą 
bydź gorliwemi w zachowaniu Regu- 
ły, podobnież iśk fą oni fami, na: ten 
czas fzacować, poważać fobie i czcić 
będą cnotę náfza Nie powinniśmy 
my wprawdzie fznkać dlś fiebie ani po- 
ważenia tego, ani pochwał, śle bez ná- 
fzego o to zabiegania ten będzie poży- 
tek fam przez fię pilnego od has za- 
chowania utaw nafzych Zakonnych. 
Mówię zaś nie darmo że ten będzie 
pożytek trzymaiący fię fam przez fię 
pilnego od nas zachowania ultaw ná- 
fzych; bo uważcie to profzę pilo: le- 
dwie kiedy widzieć przyidzie' Ofobę 
Zakonną pilnie zachowującą i przeftrze- 
jajaa Zakonności, żeby zgodnie z 
Potni fwoia żyć nie miała: i zno- 
wu trudno znaleść Przełożoną przy- 
ehylną do Ofoby. ZAkonney nie żyiącey 
według Reguły. Widzicie iednak i u- 
znawać powinniście iak wielkiey ta 
rzecz wśgi ma bydź dla was przed BO- 
GIEM. Co ia, ( mawiał ieden S. Zákon- 
nik Towarzyftwa nafzego ) á był to S. 
Ludwik 
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Ludwik'Gonzaga) wolałbym zaciągnąć 


nń mnie niełatkę wfzyftkich ludzi, a w 


dofkonałey zgodzie zoftawać z Starfzym 
moim;niżeli odłączyć fięodniego: 4 przez 
to ziednać fobie ferc przywiązanie wfzy= 
ftkich co ich tylko ieft ná Świecie lu- 
dzi, to zaś czemu? -bo Starfzy i BOG 
C mówiał daley ten Swięty ) nie fa: w 
zględem mnie tylko iedną rzeczą. By- 
fat; ia zaś pozy kał Łafkę: BOGA me- 
go, 4 co mi dbać należy o którążkol= 
wiek bądź: rzecz inną? © Ták fądził w 
p'erwfzym lat fwoich kwiecie, i tak 
mówił ten Miody flu iga Bofki AINE E 
fzy daleko: dla ofobliwey pobożności 
fwoiey, niż dla fzlachetności krwi {wo 
iey i Pańfkiego urodzenia, 


Ale- Naymilfze w Chryfiu- 
fe JEZUSIE Sioftry, daley ~ia 
iefzcze idę: i twierdzę, że bezząchowa= 
nia Regut nie tylko nie można mieć 
pokoiu z ftarfzemi, ale ani zfzczegul- 
nemi ofobami, z których iśko z1óżnych 

członkówiedno ciało tak fię fkłada Dom 
Zśkonny. Pefłuchayciefz teyPr4wdy do- 
wódu: Bo nic.nie mafz mówi S. Bernard 
fkutecznieyfzego i mocnieyfzego “do 
wzaiemnegoe związku ludzi między fo 


bą 
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bą iako iedneyże Reguły zachówanie, 
Į zaifte widziemy to w fianie Zakone 
nym iśk tyle Olob które fie. przedty m 
nie znały, fkoro tylko przyjęły tęż fama 
Regułę i iedneż Zákonne obowiązki; 
że wzdiemny do fieble iak gdyby 
Bracią rodzonemi albo fioftrami między 
{oba byli, zabierają affekt, i daleko ści- 
śleyfzy czynią między fobą duchowny 
związek, niż ieft któryżkolwiek inny 
związek pochodzący z natury. © Coż to 
zaś fprawaie? ( pyta fię Bernard S.)oto 
przyiecie tegoż famego. z drugiemi ft4- 
nu Żżycia,i poddanie fię pod iednakoweż 
cwiczenia. Woiuiemy wfzyfcy pod ie- 
dnemiż chorągwiami i wfzyfcy też fa- 
me mamy interefsa. Każdego Záko- 
nu Reguła ma Ducha fobie włafnego; 
á teń Duch reguły tenże iet we wfzy- 
fikich ofobach któremi rządzi i któremi 
kieruie. I ten to ieft początek wzaie- 
mnego związku nafzego. Ale niech ie- 
no ten fundament upadnie , niech teñ 
związek fię zerwie przez zgwałcenie 
Reguły: ponieważ przeciwne przyczy* 
ny, przeciwne też fkutki wydawać zW y- 
kły; poydzie z tego i za tym niechy= 
bnie; że ferca Zákonne podzielone mię* 
dzy fobą zoftną: i dla po 
óy 
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kóy daley mieyfca tám mieć nie bẹ- 
dzie. 

Jakoż niech będzie Zgroma: 
dżenie które Zakonne wśfzernu Podo- 
bie Naymilfze w Chryftufie JEZUSIE 
Sioftry, toieft Zgromadzenie takie w 
którym Reguła zachowuie fię w cało= 
ści wfzelkiey i mocy fwoiey aż dotąd, 
czyliż co fpokoynieyfzego nad nie bydź 
może? Azali to nie ieft Miifto S, Je- 
ruzalem: Ç to ieft według wykładu i- 
mienia fwego widzenie czyli mieyfce 
pokoiu? ) Azali to nie ieft ziemfkim 
Ráiem i Ogrodem rofkofzy pełnym ? 
Ale przeciwnym fpofobem ieżeli Zgro- 
mádzenie które Zśkonne lbędzie do- 
mem takim w którym by nie było ani po= 
rządku, ani reguły, pozwolcie mi po- 
wiedzieć, czyliż by Dom ten nie ftał fię 
w krótce Babylonem? Nie Ibyłożeby to 
mieyfcem zamiefzania, podległym bar- 
dziey niż. (am Świśt nawet rożnym ro- 
fterkom i na części podziałom ? Bo co 
S. Chryzoftom uważył względem czło- 
wieka w powfzechności , to donas w 
fzczegulności przyftofówóć fię może: nic 
nie mafz „mówi ten S. Doktór nad 
człowieka do polnego 4 towśrzyfkiego 
z innemi przeitśwania, fkłonnieyizego; 

poki 
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póki (ię rozumem. miarkuie, ale gdy ná 
niego nie pamięta i względu nie „maż 
nic. też niefpokoynieyfzego: i ciężfzym 
niezgodom  podlegleyfzego nie. znay* 
dziefię.. Podobnego coś powiedzieć fig 
może o Ofobach Zakomnych, i możemy 
to befpiecznie przyznać dla nafzey ná“ 
uki. Nięgmafz., związku śŚciśleyfzego ani 
mocnieyfzego nad ten, który ie wzaie* 
mnie między fobą ziednoczonemi trzy* 
ma, póty póki w zachowśniu reguły 
trwśią; ale niech tylko tego zaniedbaią, 
nic fpokoynieyizego nád te niezgody, 
{wary = uporne fprzeczki, pogorfzenia 
z tąd pochodzące znaleść fię nie bę: 
dzie mogło ; nic gorfzego nadowepo* 
działy i rozróżnienia” między niemi 
zachodzące. v Prawda to ieft" aż nód:to 
wiadoma; i dałyby tobyły Łafkawe Nie* 
ba, żeby w Kościele -BOGA pokoiu nie 
znaydowśły fię teyże Prawdy dowody 
tik częftei tak iśwne. 

Ah: Naymilfze: w Chryftufie 
JEZUSIE fieftry, pamiętaymy ; profzę 
na to: czym ielteśmy, - wipomnieymy 
fobie żeśmy naftąpili, ná mieyfce pier< 
wfzych ‘owych Chrześcian, o których 
tyleśmy:fię itók przedziwnych rzeczy 
nśfłuchalis; i że wyrażamy nó fobie 
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W kóściele Bożym teraz ftán kwitnący 
niegdyś ślicznie, Pierwiaftkowego Ko- 
Ścioła. Po . czym że  pozhawano 


Wiernych owych w tamtych pierwfżych 


wiekach? Oto po miłości; nie mieli 
oni między fobą tylko iákoby iedńo fer- 
ce i iedną dufzę: (a) Multitudinis Cre= 
deniiamyerat cor unum €9 anima una. A 
na czym zafadzała fię ta ich miłość ł 
Oto że zśchowywali międży fobą ie- 
den fpofob życia: Bo fkoro tylko odiłą» 
pili tego, przyfzło widzieć wzraftaiący 
między tym dobrym żiarnem kąkol,i 
jakież potym wyftępki pofzły za tym 
żiłof(nym wielce, między fobą fere ro- 
złączeniem? Przez twoie to niefkońs 
czone Miłofierdzie o BOZE móy,w rym 
tu Domu Zakonnym Pokóy święty od 
pierwizego pofłanowienia fwego aż do 
ania dzifieyizego utrzymśł fię przeto 
Że Reguła w niczym nie była narufzo = 
na. Utrzymuy Pánie to coś tak fzczę- 
Śliwie zaczął. Utrzymuycie to famo 
wy naymilfze wChryftufie JEZUSIE 
Sioftry, ani dńycie ginąć Dziełu Bofkie= 
mu w ręku wafzych. Chcieycie zAdos 
lyć czynić świętym zamyfłom, i wftę* 
puycie fame wślśdy tylu gorących w 
duchu Zakonnic, które tu was poprze« 
©) 6; 4. S dziły, 
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dziły, i których wam przykłady przed 
oczy wyftwuią. Coż to wnich prozę 
chwalą, co żalecaią? micińnego tyl- 
ko wierność w zachowaniu Reguły. Ja= 
kimże  fpofobem Świątobliwości one 
doftąpiły? przez wypełnienie Regały. 
Którąż za to iefzcze na tym Świecie g- 
trzymały nadgrodę? oto okóy z BO- 
GIEM, pokóy zfamemi fobą: pokóy z 
bliźnim, zwyczayne owoce i pożytki 
zachowaney wiernie. Reguły. Co na 
koniec za to odebciły po Śmierci? Tem 
pokóy wieczny, do którego niech nás 
doprowadzi Ociec, Syn, Duch Święty. 
AMEN. 
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EXHORTA 


Q 
PoSŁUSZENSTWIE ZAKONNYM. 


Obedite Præpofitis Vefiris € fubjacete eiss 
Hæbr: 13. 
Bądźcie pofłufzni Przełożonym wafzym 
1 bądźcie im poddani. 


TA była Reguła powfzechna którą 
przepifywał Apoftół Swięty wfży- 
ftkim wiernym śby byli pofłufzni wfzela 
kiey Zwierzchności, i żeby fię podda» 
wali bez braku i różnicy każdey Ofo» 
bie. poftanowioney od BOGA na rzą: 
dzenie świata. Ale ta Reguła powfzes 
chna ieft dla nas Naymilfze w Chry- 
ftufie JEZUSIE Sioftry powinność fzcze= 
p» względem tych Przełożonych 
tórych fprawiedliwą nad nami uzna= 
wamy władzą i któreyśmy fię fami 
poddali przez ślub publicznie i uroczy 
ście uczyniony. Že wfzyftkich ślubów 
które nas obowiązuią Zśkonowi ten 
ieft bez wątpienia naydofkonalfzy: tak 
S2 dźlea 
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dalece że pofłulzeńftwo tak w rieiaki 
fpofób pierwfze mieyfce trzyma wzglę- 
dem Ubóftwa i Czyftości Zakonney: iśk 
według nauki Pawła Świętego Miłość 
Bofka w zględem wiary i nadziei. Mi- 
łość ieft nad te dwie Cnoty; lubo one 
ią poprzedzają. Major autem horum ef 
Charitas. (a) Lubo tyle ma przywile- 
iów Ubóftwo Ewangeliczne które Syn 
Bolki Chryftus JEZUS Błogofławionym 
bydź ogłoófił: lubo tak wielka ieft Za- 
cność Uzyltości która człowieka czyni 
podobaym Aniołom Świętym, trzeba 
jednak przyzość że Pofłufzeńftwo ieft 
Cnotą naywyżfzą: i że ie BOG ufiebie 
jak pierwfze bźrdziey nad inne powáża. 
Jeft tedy rzecz wielkiey wagi abyście 
wiedziały iak fię w tey tak zacney Cno- 
cie ćwiczyć macie; żebym z4ś Wám we 
trzech fłowach zebrał to wfzyftko „co 
mam daley do Was o tey Cno» 
cie mówić: zaftanawiam fię na Uwa- 
dze Bernarda Swiętego na którey chcę 
przeftać.  Botrzy fą itopnie (mówi ten 
nieporównanyNśuczyciel )świątobliwo= 
ści Zakonney, czyli ma fię powiedzieć 
trzy gatunki Pofłufzeńftwa, Pofłufzeń= 
ftwo w uczynku: pofłufzeńitwo woli: i 
pofufzeńftwo rozumiu. Pofłufzeńftwo 
(a) 1. Cor; 13. w 
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W uczynku, które to fprawuie, że peł- 
n'emy rzeczą famą to co nam rozka- 
zano: pofłufzeńftwo woli, które każe fię 
iey zgadzać ztym co nam nakazano; 
Pofłufzeńftwo rozumu, które każe nam 
to za dobre fądzić eo nam p łnić kaw 
zano. Trzy rodzaie Pofłufzeńftwa w 
których Zakonna Ofoba, oddate BOGU 
razem na ofiarę: uczynki fwoie, ierce 
fwoie, i rozum fwóy. Przez Pofiufzeń- 
ftwo uczynku, poświęca mu na ofiarę 
fprawy fwoie. Przez Pofłufzeńftwo wos 
li cfiaruie mu ferce fwoie: 4 przez Po» 
fłufzeńftwo rozumu, ofiaruie mu rozfą> 
dek fwóv, Tego to właśnie wyciąga po 
nas BOG nasz Naymilfze w Cbryftufie 
JEZUSIE Sioftry do czego iá was my» 
ślę w tey mowie napominść! 


CZĘSC L 


7E wfzyftkich ftopniów Pofłufzeńftwa 

pierwfzy i eftatni razem ten ieft 
który ia nizywam z Bernardem Swię- 
tym Pofłufzeńftwem w uczynku. Pier- 
wfzy to ieft. ftopień, ponieważ od nie- 
go powinien zaczynńć Zakonnk. i że 
nie może bydź pofłufznym i poddanym, 

le> 


278 Exhorta, 
jeżeli nie wypełai ile może; i według 
tego co może rozkaz Starfzego fwego, 
Ale w infzym wyrozumieniu rzecz tęż 
biorąc oftatni ieft to ftopień, chcę mó- 
wić naymniey dofkonały, ponieważ uczy» 
nek ten którym fię pełni tyiko to co roz- 
kazano,famo to wykonanie, ieft tylko cia- 
łem ( że tak rzekę; ) Polłuszeńftwa; á 
inny ieft iak to potym przełożemy duch 
ten ktory ie ożywiać powinien. 
Cóżkolwiek bądź z tego Sio- 
fry w Chryftufie JEZUSIE Naymillze 
te pofłufzeńftwo koniecznie ieft potrze- 
bne, i koniecznie nas abowiązuiące, 4 
to iako? ` tak trzymam; że wyto nale- 
życie poymuiecie. Bo wiem iá o tym 
dobrze i na to zwami przyftaię, że pier- 
wey niżeliście obrały ten ftan w którym 
teraz zoftaiecie i przyięły go, te reguły, 
te zwyczáie, te innych wole i z nich 
pochodzące rozkazy którymeście fię iuż 
poddały, nie były dla wás obowiązuią- 
cemi Was powinnościami. Wiem ie- 
fzcze i to i wyznaię to na wafzą chwa- 
łę, czyli raczey na chwałęPana BOGA 
który wam dał Święte natchnienie do 
obrania fobie tego ftanu: i do niego po- 
wołać was raczył: że ieżeliście fię pod- 
dały pod Jarzmo Pofłufzeńftwa Zákon- 
nego, 
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nego, toście z dobrey i zupełaey 4 wol- 
ney fobie woli wafzey uczyniły. Ale 
i to też wam nie ieft tayno; że gdyście 
już fobie ten ftan obrały, gdyście ślub 
Pofłufzeńftwa uczyniły, to co przedtym 
na wolney'woli wafzey zoftawało, peł- 
nić Albo nie pełn ć: to teraz konieczną 
dla was powinnością ieft: i żeście wy- 
rzekły fię wfzelkięgo prawa ná ofo- 
by wafze i fprawy wafze, uftąpiłyście 
go bowiem i złożyły w Ręku iług o- 
wych Bofkich którzy go od was przyj- 
mowali iako ofiarę przed Ołtarzem Pań- 
fkim; w Jmię Bofkie go i Zakonu wá- 
fzego przyjimuiąc. Zkąd idzie, że już 
nie ielteście faime fwoie, ale tego Zá» 
konu Swiętego któremuście fię addały, 
Non eftis Vefiri. (b) Ze iefteście obo- 
wiązanemi przez profeffyą wafzą fzcze- 
gulniey iefzcze i ściśley niżeli inni 
Chrześcianie przez obietnice uczynio- 
ne od fiebie ną Chrzeie. Propria pro- 
feffione teneris: lak mówi Bernard Swię» 
ty, fłowem: zawifłyście od Starfzych 
wafzych woli; rzecz z4Ś ieft iawna że 
tym famym iź kto od cudzey woli za- 
wif, ten obowiążanym ieft przez to 
bydź mu pofłufznym; bydź zaś pofłu= 


fznym 
(b) 1. Cor: 6. 
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fznym cóż profzę ieft innego ieżeli nie 
to czynić co fię fufzaym prawem na- 
kazuie? Zkąd iuż wnieść łącno, że Po- 
fluzeńftwo w uczynku (to ieft wykony- 
waiąc to rzeczą famą co nakazano) ieft 
Pofiufzeńftwem. tak iftotnie potrzebnym 
dla Zakonney Ofoby, że wnim idzie dlą 
niey ozbawiemie wiekuifte, albo wieczne 
potępienie, To zaś co tu mówię Nśymil- 
fze w Chr: jEzufieSioftry i te owa choć 
z fiebie mocne któremi rzecz tę wyrażam, 
rozumiem że Was w żadne podziwienie 
nie wprawią: ile że wiem iaka ieft go- 
towość ferca wafzego w którey fię znay« 
duiecie do wypełnienia co do litery te- 
go wfizyftkiego co wam ieft przepilano, 
i do famego ćwiczenia fie w tym lak tyl- 
komoże bydź naypilniey i naywierniey. 

ie chcecie Wy wiem poftą- 
pić daley, i wiedzieć pragniecie które 
to fą włafności Pofłufzeńftwa tego któ- 
re zawifło (zczegulniey w czynieniu i 
pełnieniu tego co rozkazano? Bo czy» 
liż ma bydź na tym famym dofyć że- 
by tylko to czynić co kszino?  Zbie» 
ram tedy te włafności i twierdzę, że 
Pofłufzeńftwo to powinno bydź prędkie 
i bez z włoki; powinno bydź powfze= 
chne, do wfzyftkich rzeczy które fą 

ną: 
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nakazane fciągaiące fię: powinno bydź 
bez żadnego względu na ludzi ile ludzi 
i bez braku Ofób. Chcieycie teraz ro» 
firząfnąć pilno te wfzyftkie okoliczno- 
ści; kńżda z nich zamyka w fobie fzcze- 
gulną naukę, i do tego o którym teraz 
mowa ofobliwiey fię Ściąga punktu. 

Powinno bydź Pofłu'zeńftwo 
Zókonne prędkie i bez zwioki, czemu? 
bo fkoro BOG co mówi i uńkazule al- 
bo przez famego fiebie albo przez niłą 
fłag fwoich których Namieftn.bami (wes 
mi na ziemi uczynił, nie malz daley 
przyczyny do rozmyfłu ani do zwłoki, 
wfzelka opiefzałość nie może bydź ná 
ten czas chyba z krzywdą ego, i idzie 
w tym o honor i o uczczenie ták wiel» 
kiego Pána który co nakazuie: aby na- 
tychmiaft Pofłufzeńftwo mu oddane 
było, i żeby naymnieyfza nie zócho-> 
dziła zwłoka w wypełnieniu woli iega. 
Jakoż w rzeczy famsy zaftanawiać ię 
w wypełnieniu pofłufzeńftwa: nierychło 
pełnić to co rozkazano; w odwłoke wy- 
konanie rozkśzów pufzczać, ieft to Dzie» 
ło Bofkie niedbale pełnić: ieft to zádo+ 
fyć mu czynić znieiakim prawie gwił- 
tem i iakoby przymufem: pewna zaś 
rzecz ieft według wyroku i pogróżki 

Duchą 
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Ducha Nayświętfzego że biada temu 
który czyni fprawę Pańfką zdradliwie; 
Maledifius qui facit opus Dri fraudulenter. 
(b) Któryż to iet prawdziwy pofu- 
fzny pyta fię Bernard S, Ten to ief 
który nic fię nie zdltanawia, który czy 
ma rozkázanię dane wypełnić nie ro- 
zbiera; który mu fprzeciwiając fię nie 
odpowiada: który ná mieyfcu nie zofta- 
je, który iutra nie zna, gdy dzis iefzcze 
tó co kśzano wypełnić może; który ro- 
zkazaniaj nawet wyraźnego nie czeką 
ale je uprzedza fkoro tylko ie pomiar- 
kuie i przeciw niemu fam bieży: n4- 
koniec ten to ieft pofłufzny który uftá- 
wicznie pilny świętą przytym zdięty i 
uniefiony gorącością: má zawfze oczy 
otworzone ná upátrywánie tego co ka- 
Żą: ufzy nadfiawione ná fłuchanie: no- 
gi podniefione do bieżenia, ręce goto- 
we do roboty według woli ftarfzych 
którzy nim rządzą i mogą go zażyć tak 
iak fięfpodoba. / jakimże fpofobem trze- 
ba pofłufznego przywieść aby wfzyftko 
co przed fię wziął, opuścił, aby go do fie- 
bie przyzwść ? oto dofyć ná to, zabrzę- 
knienie dzwonka, i pierwfzy odgłos ie- 
go. To zabrzęknienie dzwonka, gło= 
fem 
(b) Zer: 48: 
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fem ieft Bofkin dla niego. Ufiyfzał-ligo? 
mótychmiaft odpowiada zawółaniu iego, 
i za nim idzie: (c) ut audivit, furgit cito 
67 venit. Ten głos dzwonka znakiem 
ieft który mu oznaymia o przyifciu wiel- 
kiego Pána tego, przy którym nieod- 
włocznie ftawać mu potrzeba. Więc 
tudzież do niego idzie aby powinności 
fwoiey zAdofyć uczynił (d) Hoc fignum 
magni Regis ef: ramus. Czyliż nie tik 
świśtowi ludzie pofłufznemi bywślą: 
mianowicie czyliż ná Dworach Panów 
Xiążąt Świeckich nie takowe daie fię 
widzieć Pofłufzeńftwo ? Niech onityl- 
ko choc fłówem fię odezwą iuż ci nó- 
tym dofyć. Jáki tśki wfzelkiey pilno- 
ści przykłada, i z prędkości 'pofłufzeń- 
ftwa czyni fobie zafługę u Pána, fpiefzą 
fię co rychley wfzyfcy, biegną; lecą, 
Czyliby zaś nie wielkiego dla nas wfty- 
du ztąd przyczyna była Naymilfze w 
Chryftafie JEZUSIE fioftry użyć P4- 
nu. BOGU z mnieyfzą gorliwością? aza- 
liżby przez to nieuymowałoby fię czci 
iemu powianey ? i iak żeby mogł on 
przyjąć zá wdzięczne pofłufzeńftwo ta» 
kie, któreby i Świeccy Panowie za nic- 
by fobie poczytali, i którymby fię nig- 
raz za urażonych mieli ? Po- 


(e) Toan; zy. <d) Ofic: Epiph. 
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Powinno bydź Pofłafzeńft wo 
powfzechne to ieft: pufłufzeńltwo; fcią- 
galące fię do wfzyftkich rzeczy nóka- 
zanych czyli wielkich czyli małych: 
czyli łacaych czyli tradnych:czyli wygoe 
dnych, czyli niewygodnych, czyli tako» 
wych które mogą bydź wykonane; czy- 
li takich które do wykonania fą prawie 
niepodobne. Bo taż fama Pobudka 
Woli P. BOGA nókazuiącey i oznay- 
mioney przez Przełożonych, taż fama 
przyczyna wfzędzie fię znayduie; ták 
według sliczney uwśgi iednego z Oy- 
ców SS: i wielce fwiątobliwego i wielce 
biegł=go w Dufz Zakonnych rządzeniu; 
tik (mówię) ta Pobudka woli P. BO- 
GA znayduie fię na ten czas gdy trze= 
bá (poczywać; iako też gdy należy ná 
modlitwie czuwać; iak na tenczas gdy 
trzeba mówie iśko też gdy trzeba mil- 
czeć; tak gdy trzeba co poprzeftać: iá» 
ko gdy dopiero zścząć: tak gdy przyftoi 
zażyć rozrywki iakiey ińko też gdy 
przyzwoita rzecz ewiczyć fię w pokus 
tnych uczynkach; i umartwienia zażyć, 
To wfzyftko mówię że m4 ná fobie ie- 
dnąż cechę i iikoby pieczęć pofłufzeń- 
ftwś, rownież do niego należy, i chcieć 
w tey mierze cokolwiek zniego odtrąe 
CIC, 
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cie, ująć; zażywać z ftrone tego wymó- 
wek tłomaczenia; ieft to przywłafzczać 
fobie niegodziwie moc i władzą ná Pra- 
wa Bofkie, ieft to fciągać na fiebie gniew 
Bofki,podawać fięna karania Jego, według 
tego co on fam powiedżiał, gdy zaka- 
zał nic śnic fobie nie uymować zofiary 
która mu cała oddana bydź powinnabez 
urywki: odio habens rapinam in holocau= 
fo. (e) Ale to co ia zpofłufzeńftwa 
urywam (noże tumi zarzucić która) nic 
ieft wrzeczy famey: niech .i tak bẹ- 
dzie iak chcefz i mówifz, że taj to co ni- 
czym prawie ieft uważone ile ieft w 
fobie i wiftocie fwoiey; ale ieżeli to 
famo uważyfz iako rzecz należącą choć 
po części do tego prawa Pofłufzeńttwa 
które na cię ieft włożone, jako zamy- 
kaiące fię wtey Regule która ci ieft 
przepifana, iáko rzecz podległą po- 
iłufzeńftwu któreś ślabowała; to nic, 
ták od ciebie rzeczone, będzie ci nieja- 
ko świętym i powinnego pofzanowdnia 
ftanie fię godnym; a zatym ftarać fiępil- 
no będziefz abyś zalłużyła ná pochwa- 
łe i nadgrodę owego wiernego flugi 
Ewangelicznego, któremu Pan powie- 
dział:poniewśżeś był wiernym w małych 


rze- 
(e) Tai: 6r. 
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tżeczach i nieopuściłeś: nic z tego 
wfzyftkiego co ci do wypełnienia prze- 
piano, wnidź do wesela Pána twego: 
Quia fuper pauca fuifti fidelis intra m gau» 
dium Domini tui.. Ależ bo te utawis 
czne drobnych rzeczy zachewśnie, z 
których iedne po drugich nóftępuią bare 
dzo ieft naprzykrzone. Prawda; i wtym 
ci też to włalnie zdwiłła zafługa; w tym 
jeft irzmo, Weś każdą z tókowych 
rzeczy w fzczegulności, żadney ciężko* 
Ści mie uznafz. Zebranie zas rażem 
tego wfzyltkiego to kofztnie, to przy- 
krość czyni; i ile uymiefz z ciężaru te- 
go tyle będziefz mufiała ftracić z wagi 
polłufzeńftwa twego. Ale to czego po 
mnie wyciągaią nieznośne mi iefi: wy» 
trzymać tego nie mogę. Ah! Nay- 
' milfże fioftry i więcże nato my fię ode 
dali BOGU w Zśkonie abyśmy nicnie 
cierpieli? abyśmy żadnego fobie gwał= 
tu nie uczynili, aby w żadney okoliczno» 
Ści nie fprzeciwiano fię fkłonnościomi 
nafzym ? Czyliżefmy takowe slubo- 
wali pofłufzeńftwo któregobyfmy ciężaru 
nigdy doznać nie mieli, i w którego 
wykonaniu Żadnego ufiłowania zażyć 
by nam nie trzeba było? To iednak 
pewna, że iakążkolwiek ciężkość zwy 
ciężyć 


j 
0 
é 
k 


o Pofłufzeńfwie Zakonnym. 287 
ciężyć nam przyidzie w wykonaniu po- 
fłufzeńftwa Zakonnego nigdy ta iednak 
nie wyrowna tey ciężkości którą co- 
dziennie. podeymomać i przekonywać 
zwykło tylu w pełnieniu pofłufzeńtwa 
woyfkowego. I więc żedlakorony fkózi- 
telney dlachwśły Świeckiey ludzie po- 
fłufznemi bywaią aż do krwi wylania,aż 
do narażenia fię na niebefpieczeńftwo ży» 
cia? Niech ich przynaymniey przy+ 
kłód nam za naukę ftśnie: 4 przypo- 
mniymy oraz fobie komu my to mamy 
bydź pofłufznemi. I dla kogo powinni- 
śmy bydź pofłufznemi? to ieit Że po- 
winniśmy pofłufzeńftwó náfze odda- 
wać BOGU, i że pożytek tego pofu- 
fze ńftwa ma bydź korona rieśmiertel- 
ná, fkoro tylko zgruntu poymiemy te 
dwie prawdy które fą tak wielk.ev wa» 
gi; nic zaifte nie będzie nás mogło za 
trzymać w oddawaniu należytego po- 
fłufzeńftwa: bo tak wfzyftko będzie mo- 


gła i łacno wykonać pofłufzna Ofoba. 


Et illi quidem ut corruptibilem coronam 
accipiant, nos autem incorruptam. 


Powinno bydź pofłufzeńftwo 

Zakonne bez względu ná ludzi ile lu- 

dzi, bez braku Ofob. Tłomaczę fię z 
tego, 
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588 Exhorta: 
tego. Przełożeni naf którzy námi fżąz 
dzą mogą bydź uważeni w dwoilty fpo* 
fób, albo jako ludzie: albo iakoftarfi. ile 
ludzie mcgą miec wcale rożne od 
fiebie przymioty i włafności. Może 
bydź ieden roftropnieyfzy: drugi zaś 
nie tak oświecony; ieden przyiemniey- 
fzy: á drugi nie tak łagodny: ieden 
fwiątobliwfzy 4 drugi mniey dofkonóły. 
Ale ile fą fiarfzemi wfzyfcy maią ie* 
dnąż władzę i iednąż powśgę: bo wizy* 
fcy iednoż trzymaią mieyfce: to jeft że 
wfzyfcy fą na mieyfcu Bolkim.Ztąd idzie 
Że mogęć iaobracać nań ich oczy ile te 
lub owe maiących talenta i przymioty 
przytodzone,i porownywaiącich między 
foba iako ludzi, fzacować (obie bardziey 
jednego niż drugiego: aleć nato względu 
mieć nie powinienem gdy rzecz idzie 
6oddaniu im pofłufzeńftwa. Ná ten czas 
powinienem ich wyftawiać fobie tylko ï- 
le ftarfzych moich: nie mieć względu tyl- 
ko na ich zwierzchność i władzę; á pos 
nieważ ta zwierzchność taż ieft we 
wfzyftkich: idzie zatym że wfzyftkim 
też zarówno powinienem Świadczyć 
pofzanowśnie i poffufzeńftwe. Ta to 
jekt Przedziwna Reguła, którą nam przes 
pifuje wielki ów Apoftol: Bądźcie (pra= 
wi) 
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wiypofłufżni Panom Wafzym, ale miey< 
cie pilny wzgląd ná to, iśk im mácie 
bydź pofłufzżnemi: bo oddając im winne 
pofłufzeńftwo nie powinniście ich u= 
ważać ile ludżi, ale owfzem wzgląd 
wafz fzczegulny ná to powinien bydź 
obrócony, żebyście nie fzukśli tego iák 
fię im macie podobać, i pofłufzeńwo 
iim oddawać tak iako ludziom, lecz iá- 
ko BOGU, którego uznawać w nichpo- 
winniście, i którego.oni wam w fobie 
wyftawuią: (a) Non ficut hominibus 
placentes: fed wt Domino fervientes. Wes 
dług tey reguły iákimże to Panom ka= 
że nam Religia Chrześciańfka oddawać 
pofłufzeńftwo? Częftokroć Panom wy- 
ftępnym, bezbożnym, bez czci i beż 
wiaty Żadney: Panom przykrym, furo- 
wym, oktutnym: Panom pobożności ża- 
dney i fprawiedliwóści nie znaiącymn, 
albo nie zśchowuiącym: Pánom nie ro- 
zeznanym, żadnych talentów nie maa 
iącym. Owfzem by też batdziey ie- 
fzcze wyftępnemi byli i niedofkonśłes 
mi, chce przecie po nas'tego Paweł S. 
abyśmy okiem wiary upatrywali w ich 
ofobach famegoż Chryftufa JEZUSA; 
% żebyśmy w ichże ofobach poflufznes 


(a) ż. Cor: 9. 
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mi byli (iakożkolwiek bądź oni fą nie- 
dofkonaiemi ) famiemuż Chryftufowi 
JEZUSOWI. Oto jeżeliśmy tylko praw 
dziwie Chrześcianmi powinność mafza 
[b] Domino Chrifto fervite. _ Dopieroź 
jakoż daleko bardziey wnofić tu fobie 
powinienem gdyżem nie tylko Chrze- 
Ścianin ale i Zakonnik, czegoż mam! u- 
ważać komu ieftem pofłufzny, i czyliż 
do mnie to ma należyć abym to ro- 
ftrząfał? Czyliż nie ma mi bydź ná 
tym dofyć że to albo to Przełożony 
móy;Przełożona moia mi rozkazali,aby m 
ha tym już przeftał, i coż mi więcey do 
czynienia zoftaie tylko pełnić rozkaz 
którym odebrał, iako rozkaz Pana me* 
go i BOGA Domino ferviente$. 

Takie to bydź powinno Nay* 
milfże Sioftry to Pofłufzefiftwo o któ* 
rym tu mowa teraz; pofłufzeńftwo wy= 
konania, czyniące to co nakazano. T4- 
koweć było Pofłufzeńftwo Bofkiego wa- 
fzego Oblubieńca któregośćie fobie o- 
brały. Nie miał on na tym dofyć aby 
Wam. dát tylko był naukę otey Cnocie 
która iedną ieft z naypotrzebnieyfzych 
do zachowania we wlzyftkich Zgroma- 
dzeniach, chciał iey Wam iefzcze dać 


przye 
(b) Colof;: c. 3: 3 


EE Oh 
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przykład; ażeby zniófł wfzyftkie wys 
inówki które zwykła przywodzić natus 
ta poddańftwu pod cudzą władzą i wos 
lą zawlże nieprzyiazna i przeciwna; a« 
by był zgładził i uprzątnął wfzyftkie 
przefzkody któreby ona fama czynić moe 
gła, á któreby ułomności waizey nies 
przełamanemi by bydź fię zdały, chciał 
Was do niey przykładem fwoim pos 
budzić i umocnić. Bo bez przywie= 
dzenia pobudki inney dofyć mi będzie 
ftiwić tu wam przed oczy ten Przykład 
BOGA Człowieka. Lubo bowiem Pra< 
wym on był BOGIEM, przecięż był 
Pofłufznym; 4 któreż to były włófności 
pofłufzeńftwa iego? Oto fię ia pytam, 
czyli żebym fię ich nauczył i Z nich 
zbudował; czyli żebym fię przeż nie 
zawitydził i niepolłufzeńftwo moje 
niemi potępił. Rózbierzmyź ie iuż w 
fzczegulności, 4 wy mnie przekładaią< 
cegoie, chcieycie pofłuchać pilno.Swiad« 
czył i oddawał Zbówiciel nafz JEZUS 
pofłufzeńftwo iak nayprędfze, Od mos 
mentu Wcielenia fwego poftánowit fam 
fobie Priwo nieprzełómane pełnienia 
woli Qyca wego. Prawo tò napifane 
było dla niego na początku kfięgi, to 
ieft że to było Priwo które on zicho« 
© „Pa. |] wał 
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wał i któremu fię poddał tudzież iak 
Życie to Śmiertelne zaczął: biorąc ná 
fię ciało náfze ludźkie, aby był przez 
to pofłafzny woli Oyca (wego; prziy- 
muiąc na fiebie wfzyftkie flabości nás 
fze „aby był pofłufzny woli Oyca fwe- 
go: ftaiąc lię ofiarą dla zbwienia: ná- 
fzego, aby był pofłufzny woli -Qyea {wez 
go. Bo ztym fię Oa fam oświadczył 
przez Proroka fwego: [c] Zm Capite Li- 
bri foriptum eft de me ut facerem DEUS; 
Woluntutem tuam.  Pollufzeńftwo iego 
Powfzechne było, do wfzyftkich rzeczy 
ńskazanych ściągałące fię, i zupełne. 
Zeon był przyfzedł nie ná znielienie 
Prawa, ale na ugruntowśnie go więkfze, 
o zliakąż pilnością zachował ie we 
wfzyftkim 2  Opuściłże w wypełaieniu 
jego aby iedną literę? td) „Jota unum 
non prezteribit à Lege. Ale to tu uwa- 
żyć należy iakie to było względem nie- 

oto Prawo, które on wyp'łnił we 
wfzyftkim, 1 że wfzyftkim? Do cze- 
goż go to obowiązywało, i iak On mu 
co do naymnieyfzego punktu ftał (ię po- 
flufzaym? Ah Naymillze fioftry uty- 
fkuymy teraz nå farowość Praw nafzych 
do zachowania nAm podanych, i mieymy 


jeżeli 
[c] P/:39- [d] Math: 6. 
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f ieżeli możemy ] zá fiufzne przyczyny 
te, któremi fię od ich zńchowania pod 
różnemi pozorami wymawiamy, gdy 
widziemydako BOG nafz Pofiufznym fię 
ftawa, tak dalece,iż bierze na fię pofiać 
niewolnika, i pełoi pofłufzeńliwo aż do 
podięcia Śmierci krzyżowey. (e) Fa- 
fus obediens ufq: ad mortem, mortem au- 
żem crucis» «Nakoniec Poflufzeńftwo P. 
JEZUSA było bez braku ofob, bez 
względu ná ich dobre lub złe przymioty; 
na ich Dofkonźłości, lub niedofkonało- 
ści, n4 ich cnoty lub wyftępki. Pod- 


„dał fię Maryi Nayświętfzey ze wfzyfik'ch 


ludzi; ale też poddał fię Hierodowi nay- 
niezbożnieyfzemu, i nayokrutniey ze- 


mu człowiekowi; poddał fię JOZEFO-. 


WI proftemu cieśl', lecz pełnemu cnót 
i ofobliwych zafłag Mężowi;i poddałfię 
też, Auguftowi Cefarzowi w prawdzie 
Rzymfkiemu; ale bałwochwalcy i pog2- 
ninowi. Co mowię tym tylko? azali 
nie był on polłafzny fędziom owym 
którzy go vá śmierć fkazywal , Żołnie= 
rzom którzy fię z niego urągali: kśtom 
którzy go krzyżowśli. Oiakiż towzor 
dla nas Naym'lfze fioftry !  Uważavmy 
go pilno, rozmyślaymy o nim częflo; a 


przez 
(e) Philip: 2, 
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przez pożyteczne nam w tey mierzą 
porownanie uczmy fię tego co nam ną» 
leży czynić, upokarzaymy fię ztąd mo- 
cno żeśmy fię do tąd w tym należycie 
nie ćwiczyli. sy | 

Dzięki niech będą ofobliwe 
za to Opatrzności Bofkiey, którą ma 
w fzczegulnieyfzey pieczy fwoiey Dom 
ten, że w nim (ińko wiem otym do- 
brze ) Reguła święta wfwoiey całości 
kwitnie, i Pofłufzeńftwo Zákonne do” 
brze fię utrzymuie. Wiem ia o tym 
Że tu nie mafz Dufz owych twardego 
umyfłu, Dufz. krnąbrnych co to fię ku 
dobremu nógiąć i nakłonić nie daią; co 
to krom zamknięcia fię w klafztorze 
i odzienia Zakonnego, iftoty ftanu tego 
nie znaią. Wiem ia o tym dobrze; ani 
wy też możecie nadto wyfławić za tę 
łafkę Dobroczynne nieba, Że nie znay- 
duiąfię w pofzrod was takówe wzgorfze- 
nia, które tak wielkie w duchu fzkody 
czynić zwykły w wielu Zgromadze= 
niach.  Znayduią ię wnich czafem 
Dufze których trudno do czego zażyć 
które też przeto Przełożeni mufzą zo. 
ftświć fobie famym, bo niczego od nich 
otrzymać nie mogą: ani ich do czego 
dobrego przywieść. Nie zaifte Nays 

ŻW milfze 


A aa: nu, iż ARE PES 


-i wz. wm w 
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milfze fioitry nie macie wy przed o= 
czyma ták gorfzących Przykładów , i 
ieżeli tak mam powiedzieć) nie trzyma 
fię was tikowa zaraza. Ależ ztym 
wfzyftkim i w tych nawet Domach w 
których co do iftoty fwoiey zachownie 
fię Zśkonność, Połufzeńftwo w tyfią- 
cznych prawie okazyach i fzczegulnych 
okolicznościach narufzone bywa. Bę- 
dzie fię pofłufznym, ale niedbale; z te- 
go wfzylikiego co fię czyni, i co czynić 
należy, nic (ię nie czyni w czafie opi- 
fanym; nie czyni fię to aż oftatniey go- 
dziny, gdy iuż trudno fię albo cofać, 
albo daley odkładać. -> Tá i owa będzie 
co do wfzyftkiego oftśtnią, i gdyby fiẹ 
miano ftofować do iey godzin, trzeba= 
by odmienić cały porządek Zakonny, a 
poftanowić nowy. A gdybyć przynay” 
mniey taż fama zinnych  przyczym 
mniey pilną była w zadofyć czynieniu 
i pełnieniutego,co nakazano:ale Że ztey 
przyczyny żeta rzecz z reguły ieft przepi- 
fana, że należy do powinności pofłufzeń- 
twa w odwłokę iey wykonanie 
pufzcza, i coraz daley iey wykonśnie 
odkłada.  Jeft fię pofłuf(znym ale nie- 
dofkonale: przez połowę to fię czyni co 
makazano.  Poddaie fię zdobrey woli 

ná 
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ma podięcie i odprawienie ćwiczenia 
tego: ale fię tamto zaniedbywa: bo 
lekkim fię bydź zdaie, i że nie ieft do» 
brym. Ciak fię mówi i mniema ) tylka 
dlą Ofób poczynaiących'życie Zakonne, 
i dla nowicyulzek. © Chce fię prayiąć 
ten i ów urząd ná który nás nie niznó* 
czono; ztego drugiego który nam Po: 
flufzeńftwo wyznacza wymawia fię, bo 
má (ię go zá uciemiężaiący zbytecznie 
(oczym mówić będę w drngiey części) 
bo fię rozumie że fię przezeń zdrowie 
nądweręży; i żefię nie będzie mogłą 
wytrzymać praca do niego przywiązas 
ná: bo (iak fobie która wgłowie uło» 
ży) tyfiączne przywodzi przyczyny ná 
wymówienie fię z tego co przykazśno, 
i wymownie fię ie przekłada, i fłafzność 
ichak wagę pokazuie. Ztąd tyle za- 
chodów, zakrętów, przekładania trudno» 
ści fwoich Przełożoney, że ta widzi fie 

rawie jak przymufzoną uftąpić im ná- 
mą ile tak dłogim i zbyt fobie 
naprzykrzonym. Jet fię pofłufznym: 
ale dia częgo?. bo fię poważa fobie tę 
Przełożoną: bo ma fię do niey ferce fci= 
śley przywiązane, że fię w niey widzi 
fpofób. poftępowania fobie z poddanemi 
miły i przylemny: że ma talenta przy“ 
rodza» 


o Pofłufzeńfiwie Żakonnym. 295 
fodzone fzczęgulne: fpofubność ofobli> 
wą do wfzyftkiego, mądrość, roftro- 
pność, fłówem, przymioty takie, które 
wfzyftkich pociągaią" do fiebie ferce; i 
poufałość do niey czynią. Druga zaś 
nie ieft temi talentami obdarzona; albo 
máło co z nich w niey daie fię widzieć 
z tąd gardzi fię też nią wewnętrznie; á 
ta pogarda ofoby prowadzi do pogardy 
rozkózów iey: iakby to ofobóm' tym lub 
owym należało oddawóć pofłufzeńftwo: 
4 nie raczey famemu P. BOGU w ofos 
bach; iakiemiżkolwiek cnotami te fą 
obdarzone: lub przeciwnie iakieżko|- 
wiek niedofkonśłości w drugich fię po- 
ftrzedz mogą. *Bądźmy my Pofłufzne 
Naymilfze fioftry, aletak i4k na zakonne 
przyftoi Ofoby: to ieft bądźmy polłufzne 
dla BOGA i z względem ' na niego. 
Skoro ten wzgląd na BOGA mieć bę: 
dziecie, ftanie fię wam to rzeczą oboię> 
tną oddawać pofłufzeńftwo tey, alboli 
też owey; tak poniekąd iak w rzeczach 
tyczących fię wiary niepowinniśmy wła» 
Śnie należeć ani do Piotra; ani do Pawła; 
aledoChryftufa Jezufa, podobnież w rze- 
Gzach do Poiłufzeńftwa należących nię 
będziecie braku czyniły między Przes 
łożonemi; ziednakowąż powolnością 
fzu- 
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fzukać wfzyftkich będziecie; z równąż 
pilnością pełnić będziecie to co wam 
nikażą: á nie przeltalącna pofłufzeńftwie 
uczynku wykonywślącego to co kaza- 
no, przydącie iefzcze pofłufzeńitwo 


CZĘSC I 


A pociechę to Apoftolów fwoichsi 

aby w nich wmówił b;ł Syn Bofki 
zdania godne ich duchownego urzędu, 
4 przyzwoite świątobliwości ich powo* 
łania, rzekł byłdo nich: że nie miał fię 
odtąd z niemi obchodzić iako z niee 
wolnikami, áni iako z fugami, 
lecz iako, z przyiaciołmi fwemi: 
Tam non dicam vos fervos vos autem dixi 
amicos. Dla wyniefienia też na wyż- 
fzey świątobliwości i zącności ftopień 
Polłufzenftwa wafzego, macie mieć 
wzgląd na Was fame Naymilfze Sioftry, 
nietylko jako na fłużebnice Bofkie, nie 
tylko nawet jak na Przyjaciołki Bofkie, 
ale iak na przyfpofobione fzczegulniey 
przez Łafkę Dzieci Bofkie, która wła- 
fność lubo ieft pofpolita wfzyftkim 
Chrześcianom, co fą złączeni z ciałem 
myftycznym Zbawiciela, i praying 

1e= 


' woli. 
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bieni także od BOGA przez Łafkę 
Chrztu S. taz iednak włafność ofobli- 
wiey przyczyta fię Ofobom Zakonnym, 
które ściśleyfzemi iefzcze więzami 
trzymaią fię Chryftufa IEZUSA: i któ- 
re nie maiąc iuż więcey na ziemi, [ mó- 
wiąc tak iak należy właściwie, ]ani Oy- 
ców, ani Matek, ani krewnych; ani fa- 
milii: ponieważ ich fię wyrzekli, mogą 
fzczegulnieyfzym dla fiebie prawem z 
tym fię odezwać i w tymże duchu w 
którym dał fię fłyfzeć S. Francifzek 
Affyfki:  Qycze nasz który iefłeś w Niebie: 
Pater mofłer Qui es in Calis. Co 
jeżeli prawda że BOG, fzczegulniey ieft 
Oycem Wafzym, á wy ofobliwfzym fpo- 
fobem Dziećmi Jego: idzie zątym, Że- 
ście powinni BOGU oddawać pofłu- 
sę dick, to ieft pofłufzeńftwo 
ferca: pofłufzeńftwo woli, któreby złą- 
czonym będąc z Pofłufzeńftwem uczyn- 
ku pełniącym to co kazano, iak dufza 
ciało fwoie, tak to ożywiało pofłufzeń- 
ftwo uczynkowe. 

- Bo nie mylcie fię w tym pro- 
fzę, i ftrzeżcie fię pilno iedney z nay- 
ciężfzych obłudy, któreybyście podlegać 
mogły, rozumieiąc; że czynić co naka» 

za: 
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zano iuż to ief p łoić pofłufzeńftwo. . 


Możemy tu iefzcze tak poniekąd mówić 
i fądzić o Pofłafzeńftwie iak o Wierze. 
Jeżeli podchlebiam fobie z tego, że mam 
Wiarę w fercu, a iednak fkutkiem iey 
nie pokazuję wuczynkach, Święty: A+ 
poftół Jakób znać mi daie, że ta Wia- 
ra próżna w dobre uczynki nie obfitur 
iąca, wiarą ieft umarła: i ieżeli iå też 
o fobie rozumiem że ieftem pofłufzny 
dli wewoętrzney iedynie chęci ferca 
mego pragnącego pofłufzeńftwa; rzeczą 
zaś (amą zoftawuię rozkazy które od» 
bieram bez ich wykonania, pofłulzeń- 
ftwo moie obłudą ieft, iák cień przez fię 
famą niknąca: nic gruntownego w fobie 
nie maiąc. Którą Prawdę Oycowie 
SS.i życia Duchownego Nauczyciele, zá 
nieomylną w fobie powfzechnie i zgo- 
dnie przyięli wfzytcy. Ale tudzież 
przeciwną wcale w tey mierze regułą 
miarkuiąc fie: iako uczynki nakazane 
przez wiárę: lecz bez ducha fzczerego 
wiary wykonane, nie fą tym famym u- 
czynkami: wiary; śni Chrześciańfkiemi 
cnotami; podobnież, wfzyko to. có} 
kolwiek mogę uczynić ftóluiącego fię 
do rozkażów mi danych, iednakże bez 
ducha Pofłufzeńftwa, i bez poddania fię 
wo: 


«= Neo 
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woli moiey: nie powinno bydź poczy= 
tane za Pofłufzenitwo, i Żadney przed 
BOGIEM wagi-nie ieft.. Jeft to literas 
czy nazwifkiem, lub imieniem Pofłu= 
fzeńlftwa; ieft to iakoby Ciałem iego: 
śle według Pawła Swiętego. Litera za- 
biia: Litera occidit: (a) i to ciało tru- 
pem ieft, ieżeli ie dufza nie ożywia, 
Spiritus autem wivificat. 

Albo mówmy inaczey Naya 
milfze Sioftry: ieft i to Pofłafzeńttwem 
jeżeli ie nim mieć chcecie, lecz Pofłu= 
fzeńftwo fłużebnicze: pofłufzeńftwo nie 
wolnicze. Ale iużem Wam to przeło« 
żył: i wybyście fame nie znały fię ną 
Godności tanu wafzego, gdybyście poy= , 
mować tego nie miały, że Pofłufzeńftwo 
Zakonne ma bydź Pofłufzeńftwo Synów 
i Córek Bofkich przyfpofobionych przez 
Łafkę, 'Wpierwlzym to iet fłużebni- 
czym Poiłufzeńftwie, wolna wola czą= 
ftkifwoley niema, do niego fię nie przy- 
czynia, i przeto famo cnotą nie ieft, śle 
niewolniktwem. z którego zafługi przed 
BOGIEM mieć nie możecie. « W dru- 
gim zaś: wola panuie, nie wynofząc fię, 
ále uniżaiąc, śle fiebie famą BOGU od- 
daiąc na ofiarę, Która ofiara przyie= 


mniey- 
(a) 2. Cor: 3. 


400 -- Exhorta, 

inieyfża ieft BOGU nad wfzyftkie Gz 
fary ftarego Zakonu. Bo w ofiarach 
ftarego Zakonu, nie oddawano BOGU 
tylko cudze mięfo Ç to ief bydląt zabi- 
tych ) iako uważa Grzegorz Swięty, 
w ofierze ż4ś Pofłufzeńftwa Zakonnego, 
to co ieft w człoweku nayzacniey(zego 
oddaie fię BOGU;ito ieft ferce; i wła- 
fna wola. Per vifbimas aliena caro, per 
obedientiam voluntas propria matiatur. 

Prawdy to fą wielkiey wagi 
Naymilfze Sioftry, z których ia pocho- 
dzące drugie, co teź fą nie mniey wel- 
kie, wnofzę: które wfzelkiey po Was 

ilności w roftrząfnieniu ich wyciągaią: 
i które powinny wam bydź fundamen- 
tem duchownego życia wafzego. Zbie» 
ram ie w niektóre iftotnieyfże punkta, 
Pofłuchaycież ich profzę: ńic tu gwał= 
tem naciągniońego nie znaydziecie, i 
cobyście gruntownym bydź fame uznać 
nie miały. 

Ztąd tedy to la naypierwey 
wnofzę: że drzeć mi od przeftrachu 
zbawienńego należy, gdy mi ftarfzy 
móy przykazuie rżeczy ftófuiące fię do 
fśkłonności moiey: i w których pełnie» 
niu fmak znayduię: á to czemu? bo põ- 
winienemi fię a ten czas obawiać, żeby 
wo* 
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wola moia nie przeftawała bydź tym 
famym ofiarą BOGU: 1 żeby owoc i po» 
żytek poflufzeńftwa mego wcale dla 
mnie nie ginął. Ale rzeczecie mi pe- 
wnie: to co mi rozkazuią, gdy przypa= 
da do fmaku mego i fkłonności, chę- 
tnie to przyimuię, i z więkfzą gorąco= 
ścią mam fię do wykonania tego; atak 
nam pofłafzeńftwo woli. Prawdać to 
ieft: ale nie w tym to wyrozumieniu, 
Pofłafzeńftwo woli, ieft połłufżeńftwem 
Zakonnym, i przed BOGIEM  zafługą. 
Daleko inaczey ma bydź rzecź ta wzię= 
ta, i chcieycie profżzę zftronę tego wy= 
tozumieć myśl moią. Gdy po mnie 
wyciągaią Pofłufzeńftwa woli, chcą po 
mnie pofłufzeńftwa takiego, przez któ- 
reby wola moia przeftawała na woli ftar= 
fzego mego: 4 nie żadofyć czyniła wła- 
fym chęciom fwoim; wyciągaią po 
mnie pofłufzeńftwa, przez któreby wola 
moia kochała fię w tym, co chce po mnie 
ftarfzy inóy, dla tego famego, że on te- 
go chce, á nie dla tego, Że ia też chcę 
tego; i nie dła tego, Że rozkaz iego 
zgadza fię 2 fkłonnością moią przyro- 
dzoną, i chęciami memi. Bo gdyby 
ta fkłonność przyrodzona, i fimak ferca 
mialy bydź celnieyfzą pobudką pofłue 

zeń? 
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fzeńftwa mego: iużbym iś nie pełnił 
ani wolą ftarfzego mego; ani wolą Bofkąż 
ale moig włalną; Widzicie zśś to fa- 
me; iák łacno ta fkłonność przyrodze= 
na, {mak ów, i upodobanie ferca pobu= 
dzić mnie mogą do ćwiczenia fię 
w rzeczy iakiey, gdy fię trafi, że to co 
mi nakazują, podoba mi fię i miłym 
mi ieft. 

Ztąd powtóre wnofzę: że powi= 
mienem fe ciefzyć według. BOGA iw 
BOGU, gdy Przełożony móy nie maiąc 
żadnego namnie względu, śle fpufzczając 
fię na pofłulzeńftwo moie i powolność, 
zażywa mnie do urzędów takich, któ» 
re mnie martwią, Które mi przykrość 
czynią, które fię fprzeciwiaią' wlzy= 
ftikim fkłonnościom nátury moiey. 
Przyczyna tego iawna ieft: bo w ten 
czas ta ofiara woli moiey, ieżeli fię 
poddaję wewnętrznie i fzczerze; ieft 
daleko pewnieyfza, ieft daleko czyftfza, 
jeft daleko wyśmienitfza. Pewnieyfza: 
bo iuż nie podlega tyfiącznym obłudom 
i omanieniom miłości mnie famego, 
ponieważ i fię fam mnie wyrzekam: 
czyftfza, albowiem nic fię ludzkiego, 
z względu naprzykład idkiego do tey 

ofia= 
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ofiary nie miefza, i owfzem cokolwiek 
fię ludzkiego w fercu moim zawiia tea 
mu fię ta ofiara fprzeciwia, i to w nim 
umarza: naąywyśmienitfza, bo mnie 
więcey takowa ofiara kofztuie, i wniey 
i przez nią więkfzy íá fam fobie gwałt 
czynię. Co bowiem krok prawie u- 
czynić przyidzie, to nowego ufiłowania 
przyłożyć trzeba;4 akt każdy takowy, 
á ufiłowanie każde, nową coraz beź 
przeftanku zafługę przyczynia. Męa 
czennicy Święci raz tylko wydali żya 
cie fwoie; a śmierć w momencie ie- 
dnym uczyniła mękom ich koniec, å 
zaczęła wieczne dla nich błogofławień= 
ftwo; ale w tey okoliczności w którey iá 
kładę dufzę zakonnąi pofiufzną, Męczeń= 
ftwo iey ieft uftawiczne. Nie żyje bo= 
wiem dlá czego innego ona tu ná ziemi 
dłużey.tylko żeby mogła dłużey walczyć 
fama z fobą, i fama fiebie zwyciężać. 
O iák wiele z tąd odnofi zwycięftwt 
O ná iśk wiele zarabia koron! Czyli 
gaś możemy fobie czego ufilniey pra- 
gnąć, iako żeby w ten fpofób mieć ok- 
kazyą przymnażania fobie coraz więcey 
fkarbu na fzczęśliwą wieczność, tśk 
dalece że gdyby porównanie w tey 
mierze czynić prżyfzło, i z dwóch rze= 

U czy 
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czy naftępuiących iednę fobie wybies 
rać, Zakónna ofoba któraby ná włafne 
dobro fwoie duchowne wzgląd miała; 
powińnaby bardziey fobie fzacować, i 
przenofić u fiebie tego ftar(zego który 
fię iey fprzeciwia, który iey doświadcza, 
który ią ćwiczy, ftarfzegó furowego i 
przycftrzey fobie z nią poftępuiącego: 
nád innego który pomiarkowany jeft i 
iey pobłażaiący. Tá náuka dofkónała 
jeft przyznaię; bo jet ugruntowana ná 
Amdamencie Mądrości Ewangeliczney; 
i tę też to ia właśnie niądrość opowia- 
dać powinienem tym dufzom, które fam 
ich ftan od nich obrany wzywa do 
fiaywyżlzey dofkonałości. 

Ztąd daley po trzecie wnieść 
potrzeba, że ciężki to ieft błąd w ofo- 
bach Zakonnych, rozumieć Że pełnią 
pofłufzeńtwo, gdy Albo fame przez fię; 
śłbo przez infzych, czy to przez iawne 
ná to nalegania, czyli taiemnemi fztu- 
kami, pociągną na fwoią ftronę Prze- 
łożonego, i ptzywiodą Go nakoniec do 
tego czego chcą one fame. Ná ten 
czas to mówi Bernard Swięty nie wy 
iefteście pofłufznemi ftarfzym wafżymi 

male fari wafi raczey fą wam połiu* 
fzniż 
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fani: 4 to jako? Bo na ten czas nie ty 
idziefz zá wolą ftarfzego twego, śle teti 
ftarfży idzie zá wolą twoią. Odpowie< 
cieć wy ják ty tak tamten ża to BO- 
GU: ty żeś tak mocno nślegała ná 
ftarfzego twego; cżyli Żeś go tak 
kfztałtnie pociągnęła ná ftronę twoią; 
on Zaś; że więkfzey oftrożności nie żds 
Żył i tyle męftwa ducha nie miał nå 
fprzeciwienie fię woli twoiey. Ale ieżes 
lim ia z moiey ftrony pofiarała fię 6 
ten urząd (tak ty mi pewnie rzeczefz) 
żtąd to pofzło, żem więkfżzą we mnie 
doznawała do niego fpofobność; żem 
fię fpodziewała, iż mi fie wfzyfiko les 
piey w nim powiedzie; iakoż' Ww tze- 
czy faimey dofyć mi fię dobrze nå nim 
według nadziei tnoiey udaie. j4 zaś 
ĉi odpowiadam: miey ty ná tym ia 
tzędzie tyle fzczęśliwego powodzenia 
ile ci fię podoba: nie tego iednak BOG 
chciał po tobie. NA tym zaifte po- 
wodzeniu mało mu, czyli nic nie nales 
ży, 1 wcale on go nie wyciąga. Ale 
mu na tym należy, aby woli Jego fię 
żadofyć ftało: i żeby wola twoia we 
wfzyftkim mü była podległa: To ieft 
właśnie, przeż co go czci człowiek: į 
czci tśkowey iako fobie należytej, 
Ua wielce 
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wielce fię dopomina. Bo w tym to 
wydaie fię naywyżfza zwierzchność pa- 
nowania Jego, i w tym mu też cześć 
oddać powinieneś ińko Naywyżlzemu 
Panu. W refzcie czyli ci fię ná tym 
urzędzie rzecz uda, czyli nie uda; on 
cię od tego ftarania nieiako wolnym 
czyni, i ty ie też powinieneś zupełnie 
fpuścić na Opatrzność Jego. Czyń to, 
co należy do pracy twoiey; do pilno- 
ści twoiey, do wierności twoiey, i ną 
tym iuż dofyć. Ale to, com przedfię= 
wzięła, ieft uczynkiem świętym: nic 
(odpowiadam) po takiey Świątobli- 
wości, która fię nie miarkuie wolą Bo- 
fka, i wolą tych, którzy nam fą ná 
mieyfcu Bofkim. Uczynek to ieft Ć mo- 
wifz) święty, le byłoby iefzcze coś 
dla ciebie świątobliwfzego, to ieft wy- 
rzec fię włafaey woli (woiey gdyby 
też nayświętfzey iak ci fię zdaie, gdy 
tzecz idzie oswypełnienie woli Páná 
twego, i woli Przełożonych twoich. 
Cóż świątobliwfzego ieft nad ofidrę? 
z tym wlzyftkim bez pofłufzeńftwa o- 
fiara traci przed obliczem Bofkim 
wfzelką fwoią zafłagę, 1 ftaie fię o- 
brzydliwością. Precz od BOGA, mówi 
Prorok do Saula, odrzucaiąc ;go: wlzy= 

fikie 
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ftkie ofiary twoie, nie .podobaią fię 
Niebu. Z nimeś ie miał uczynić, o- 
wfzem nad ich oddanie, lepfze ieft 
pofłufzeńftwo. - Melior eft obedientia 
quam vilima. 

Ták jeft, powinno fię znay- 
dować w Zakonnych Ofobach Pofłu- 
fzeńftwo woli, którego naydofkonalfzy 
wzór mamy w ofobie Bofkiego Nau- 
czyciela Nóafzego. Jeżeli On zftapił 
z Tronu Chwały fwoiey, i ieżeli żył 
między nami, przeto fię to ftało, Że 
fam. chciał tego: DEUS meus volui: 
(a) Ale dla czegoż chciał tego? bo 
tego chciał po nim Ociec Jego. Albo- 
wiem nie przyfzedłem ia (mówił on 
fam) abym czynił wolą moią: ale 
wolą Qyca: mego, który mnie pofłał. 
D.fcendi de Colo, non ut faciam volun- 
tatem meam: fed woluntatem Ejus, quë 
mifit me. (b) Zawfze [zaś wola Tego 
to BOGA Człowieka święta była ze 
wf[zyftkim; ale też dla tego famego, 
nie powinna fię była oddalać od woli 
Qyca fwego. Podobnież i my chcieli 
łako i on, Naymilfze Sioftry, to ieft że- 
śmy fię oświadczyli wftępuiąc do Za- 
konu, ták iak on wchodząc ná Świat; 

DEUS 
Ca) Pfalm, 39. Cb) „Joan: 6, 
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DEUS meus volw. Rozkaż e BOZE 
moy, czyli fam przez fię, czyli przez 
poluge tych, których tu mafz za lug i 
Namieftników twoich, coć fię podoba: 
przyimę ia zawfze pokornie rozkazy 
twoie: i całym fię ich fercem trzymać 
będę. Tak ieft z tymeśmy fię dobro- 
wolnie oświadczyli: ale o iak wiele 
razy podobno i to w krótce potym, 0 
tym fię zapomniało? o iśk fię wiele 
i razy o tym zapomniało; o iák fię to 
Wł wiele razy w fkutku famym i uczynku 
nieiako odywołało? O iak fię wiely | 
z nas przyzwyczaiło, czynić wolą fwo- | 
ia; i chcieć tego, aby wolą nálzą peł- | 
niono? Miafto tego co fię miało mo- 
wić Przełożonemu zupełnie fię ná nje- 
go zdając; co chcefz po mnie, abym 
czynił! Quid me vis facere? (c) idk 
wielu przywiodło go do tego, że rad 
nie rad, ulegaiąc woli poddanego fobie, 
UR mufiał fię z tym odezwać: ponieważ 
LAB nic cię niekontentuie anici zadofyć czy- 
AND ni; przełóżże mi fam i wyraź, czego 
HMI chcelz odemnie: iák ci mam dogodzić, 
WI | jak ię obeyść z tobą: Quid tibi vis fa- 
MARIE giam? Cd) 

N 4 Cóżkol- 
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Cóżkolwiek bądź ztego, Naymilfze 
Sioftry, iśko nic nie mafz w czymby fię 
wydawśło więkfze męftwo ferca, ani 
wczymby fię więkfza przed BOGIEM 
zawierała załRuga, nád zupełne podda- 
nie woli fwoiey; tdk zwyczaynie nic 
nád to rzadf(zego nie mafz. Bo cóż to 
ie częftokroć w rzeczy famey Pofłu- 
fzeńftwo nafze! Wyznaymy tu w fzcze- 
rości ferc nafzych rzecz tę ták, iak fię 
m3, rzetelnym a pokornym wyznaniem. 
Czym to ieft? pytam fię oto? bywa 
częfto Poflufzeńftwem politycznym: po= 
flufzeńftwem dl4 względu ludzkiego 
oddanym: pofłufzeńftwem -= niciako 
przymufzonym:  pofłufzeńftwem ze 
zwyczaiu pochodzącym:  polłufzeń- 
fiwem, fztucznie wymyślnym: ślbo 
prawie gwałtownym. Wybaczycie mi, 
ták trzymam, że tę rzecz tak Wy- 
rażam, iż nie gorfząc fię z flow tych 
odemnie tu przywiedzionych, zaftano- 
wicie fię uwagą wafzą nád famemi 
rzeczami w nich fię zawieraiącemi: i 
przyftofuiecie ie fame do fiebie; á to 
tym końcem, żebyście fię álbo w nich 
poprawiły: álbo fię ich uftrzegły. 


Bywa 


Bywa Polłafzeńftwo polity- 
czne, chce fig mieć takke u ftarfzych 
fwoich: chce fię ofobliwizą fobie uczy- 
nić u nich wziętość: ma fię wzgląd ná 
czas przyfzły; trzeba miarkować i wy- 
robić intereffa fwoie : i dl4. tego ták fię 
powolnym bywa, ták fię łacno na wfzy- 
ftko da nakłonić; przechodząc czafem 
granice poddania fię rozftropnego, idzie 
fię do podchlebowónia im, i poddanią 
fię im prawie iak w niewolą dogadza” 
jąc wfzyftkim ich chuciom. 

Bywa Pofłufzeńftwo dla wzglę* 
du ludzkiego oddane: niechce fię ró: 
Żnić w Zgromadzeniu od innych: i 
Żeby w domu Zakonnym miano mó- 
wić mniey chwalebnie o fobie: miłą 
rzecz ieft zachować imie Zakonney 0- 
foby, roftropnie fobie i według reguł 
poftępuiącey: tym umyfłem zachowuie 
fię pozór powierzchowny polłufzeń- 
Rwa: ale bez wewnętrznego iego du- 
cha i zdania. Bywa pofłulzeńftwo 
przymufzone: Nie lubi fię przylimować 
przeftróg, i niedotkliwą fię ieft ná przy> 

any: á że fię ich obawia: z tąd gwałt 

ję niejako (obie w wielu rzeczach 

czyni aby ich uniknąć: to ieft Niy» 
) milfze 
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milfze w Chryftafie Sioftry, oddaie fię 
Pofłufzeńftwo w cale niegodne ofob 
wafzych: á to ták według Świata, ia- 
ko też według Zakonu, Według Świa- 
ta (bo mogę tu wam niektóre świato- 
we zdania przypomnieć ) i więcze to 
wy do tegoście fię urodziły abyście fię 
fame tak podłemi ftawały, tak niego- 
dne urodzenia wafzego, poniżały fię 
aż da flug i fłużebnic ftanu, które to 
z boiaźni zwykły oddawać połlłufzeń- 
ftwo? według Zakonu: bo przy tych 
wfzyftkich obowiązkach które was 
w nim trzymaią; álbðż ftan ten, nie ieft 
ftanem wolności? mówię wolności 
świętey á to Ewangeliczney? ślbo ie- 
żeli obowiązanemi iefteście, azali nie 
tik, iik Paweł Swięty, w Panu, iz mi- 
łości ku temuż Panu? mogąc z nim 
mówić: Ego vinfus in Domino? 

Bywś Pofłufzeńftwo  fztu» 
cznie wymyślne: MA fię fwoich przy- 
czyńców, których fię zakłada: dobiera 
fię różnych przyczyn álbo ich pozorów, 
któremi fię zafłania: poftępuie fię 
z ftarfzemi pięknie, cicho, pokornie, 
z uniżonością wytworną: to zaś wfzy- 
fko dla czego? aby fię oddawało po» 


fiufzeń: 


ZIE Exhorta. 

fłufzeńftwo ták, iakby fię zdawać ná 
to patrżącym mogło: rzetelnie zaś i 
w wfzelkiey prawdzie to biorąc: aby fię 
to wfzyftko czyniło, co fię tylko podo» 
ba: 4 nic nie czyniło z tego czego fię 
czynić nie chce: choćby fię chcieć por 
winno. 


Nakoniec bywa pofłufzeńltwo 
które iå gwałtownym nazywam: i któ- 
re też w rzeczy famey ieft takie, By- 
waią nie które ofoby wiele o fobie ro- 
zumieiące, w zdaniach fwoich krną- 
brne, i uparte: łatwiuteńkie do wy- 
buchnienia i wydania fię ná jaw z te- 


mi fwemi zdaniami, w tym Zgroma- 
dzeniu w którym zoftaią: i które ftra- 
fzne fą ( jeżeli tak Śmiem powiedzieć) 
fłarfzym fwoim, ci zaś idąc za Świa- 
tłem roftropności fwoiey, ochraniśią 
ich i4k mogą: i zkłaniaią fię do ich za- 
myiłów i woli, aby ich nie roziątrzyły 
i do wybuchnienia z namiętnością (wo: 
ią, i niechcący nie przywiodły. Ta- 
kowe ofoby gotowe fą bydź pofłufzne- 
mi: ślbo przynaymniey powiadaią, że 
chcą Świadczyć  pofłufzeńftwo, śle 
ztym obowiązkiem, żeby żadnego in- 
nego nie wkłądano ná nie prawa, tylko 
te, które one fame podadzą. 
Chciey* 
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Chcieymyż lepiey, Naymil- 
fze w Chryftufe fioftry poiąć powinność 
Pofłufzeńftwa. Mawisł Prorok, ieżeli 
fzukacie Pána, fzukaycie go prawdzi- 
wie: (f) Siquæritis: qucerite: á ia Wam 
mówię, ieżeli oddaiecie Poßufzeńtwo, 
oddawayciefz ie po ZAkonnemu, wcale. 
Niech ten Pan który was tu zebrał w 
ten Dom fwóy święty, da wam wfzy- 
ftkim iednegoż ducha, abyście go 
czciły, i pełniły rozkazy iego wielkim 
fercem i zupełną wolą. (g) Det vobis 
cor unum, ut colatis Eum €5 faciatis vo- 
luntatem Ejus corde magno © animo vo- 
lenti. Chcieycie mieć tę ferdeczną po- 
cieche, abyście mogły fame fobie dać to 
świadeltwo, które Chryftus JEZUS 
rzetelnie dawał fam fobie: Ja czynię 
zawfze to co fię podoba Oycu memu, i 
BOGU memu (h) Queplacita funt Ei 
facio femper, W wáfzey ci to ieft zupeł- 
nie mocy, i ten też to jeft ieden z nay- 
więkfzych Przywileiów ftanu Zśkonna- 
go. Od rana aż do wieczora rofporzą- 
dzone fą wfzyftkie (prawy wśfze przez 
Boese o: nie mafz iiedney nawet, 
tóraby naznaczoną nie była cechą tie 

iaką 

[f] Jai: zr. [g] 2. Mach: c. 1. j 

h] Joan: 8. j 
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jaką Woli Bofkiey: ták dalece, Że nie 
macie i iednego momentu, ktorym by- 
ście rofporządzać mogły według włąlne- 
go upodobania woli wafzey, ieżeli zaś 
ona powftawać kiedy przeciw temu bę- 
dzie, ieżeli fzemrać pocznie, odpowiae 
daycie fame fobie; azaliż to ia dla te- 
go uczyniła slub Pofłufzeńftwa, żebym 
żyła i wfzyfiko czyniła według upodo= 
bania mego?  Czyliż ná to slubu trze» 
ba było? i gdydy slub móy tu miał 
założone granice fwoie, 4 wczymżeby 
ij przez co był Świętym. Niech wła- 
foa wola uftanie, mówi Bernard S. nie 
będzie więcey piekła: bo nie będzie 
więcey grzechu, Ta'włafna wola, mó- 
wi daleytenżeS. Ociec, wielce fzkodli- 
wym złym ieft, ponieważ wydziera fa» 
mym nawet dobrym fprawom nafzym 
wfzelką ich zafługę, i Dobroć; Grane 
de malum, propria. Voluntas, quá fit, ut 
bona tua,non fint tibi bona. Przeciwnie 
zaś Pofłufzeńftwo wfzyftko przez fię 
wynofi, wfzyftko poświęca,wfzyfiko do» 
fkonśli. Rozumiem zaś tu Pofłufzeń- 
ftwo nie tylko wykonywalące to co ka- 
ža: nie tylko zgźdzaiące fię z wolą, Z 
gozkązem Przełożonych, ale poddaiące 
nawet 
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nawet fwóy rozlądek pod ich wolą: tak 
iak mi zoftaie tó iefzcze pokazać w tey 
trzeciey Części. 


<GZĘ SC ML. 


TA jeft iakoby oftatnia ucieczka bro< 
niącey praw fwoich natury,do któż 
rey fię onauddwaćzwykła,że, gdy Duch 
Zakonny dzielnością fwoią przywodzi 
nas do uczynienia BOGU ofiary z woli 
nafzey, «<przynńymniey zachowuie fo- 
bie moc rozfądzania rzeczy. Przyimuie 
wola zuśzciwóścią rozkazy te które 
nám daie Zwierzchność, Prawo i wła- 
dzę na nas maiącaż przyimuie ie [ mo- 
wię] poddśie fię pod'nie;i tá ieft iey ofia- 
ra. Ale iefzcze natura przez tę ofiarę 
[iakożkolwiek ta mężna ieft w fobie |] 
nie ginie wcale, må ona dla fiebie niby 
to obronne mieyfce,do którego fię fchra- 
nia; A ten ieft rozam. Ztamtąd to'o- 
ná ztey wyżfzey części dufzy wydaie 
wyroki fwoie i zdania. Tu fię rozftrzą» 
fa iak fobie w dśniu rozkazów fwoich 
poftępuią Przełożeni, i według tego co 
fię zda komu w fzczegulności z ftrone 
ich: albo fię ich fądzi bydź dobremi, 
albo 
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albo złemi. Jeżeli idąc za powódeffi 
roftropności ludzkiey, za rzecz potrze= 
bng to fię ofądziło , żeby fię z niczym 
powierzchownie nie wydać; i ieżeli ię= 
zyk milczy, tozum tym bardziey obfi- 
tuie w różne uwśgi;któremi lubi fię fam 
zfobą żabawiać. Jak wiele nawet tá- 
kowych fię znaydzie Ofob, które nie 
mogą | czy niechcą Jtrzytnać w tey mie* 
rze iężyk za zębami: gada fię: gani fię 
co fię niepodoba, fzuka fię . w tym ia- 
kieyfiś folgi: á co nayżałolnieyfzego, 
fożumie fię nie raz że w tym fię żńay- 
duie, albo prżynaymniey że fię fzuka 
Chwała Bofka, i Dobro pofpolite Całe- 
go Zromadzenia. Wiedzieć zaś tu 
trzeba wam Naymillze Sioftry, że, do 
Pofłafzeńftwa należy, aby tę oftatnią us 
czyniła ofiarę, aby zaftanowiła wizy: 
ftkie zdania rożumu, zgafiła wfzyftkie 
świśtła iego; odięła mu moč przegłą< 
dania fię wrzeczach; nie dozwoliła mu 
zażywania władzy fwoiego rozfądku, 
tylko żeby go poddawała pod rożlądek 
ftarfzego, fądząc że to wfzyfzfto coka- 
zAno, dobrze rozkazano; i że to wfzyftko 
co zakazano dobrze zakazano. Tu to 
aż Pofłufzeńftwo tak /bardzo w Stanie 
Zákonüym zalecone ma wftąpić , bež 

tego 
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tego zaś ftopnia Pofłufzeńftwo nie mo- 
Że, bydź Dolkonałe. 

Bo iakom to iuż wam dał dô 
żrozumienia.  Dofkonałość Pofłufzeń- 
ftwa wyciąga tego; aby cały człowiek 
zupełnie był poddany BOGU. To zaś 
ćo nayzacńieyfzego ieft w człowieku, 
jeft rozfądek iego,ieft rozum. Aztąd 
idzie, że nie poddawać rozumu fwego, 
jeft to nie poddawać całego człowieka, 
ieft uymować Bogu to,co ieft naylepfze- 
go wtey ofierze, która mu ieft oddana. 
Pozwślam ia na to, że ofiara woli tia- 
fzey iet prawdziwą ofiarą, 1 wielką c- 
fiára; ale ieżeli nie przydacie do niey 
ofiary rozumu wafzego, ktora ieft pier- 
wfzey dopełnieniem, ofiara wafza nie 
może bydź owym Całopaleniem, Sacris 
ficium helecaufii to ieft ofiarą ze wfzy- 
ftkich miar zupełną, którey BOG wycią- 
ga po was. W zwyczaynych ofiarach. 
ftarego Zakonu, część iedna rzeczy ð- 
fiarowaney ftrawiona ogniem bywała, 
druga zachowana dla kśpłarów, ale w 
ofierze całopalenia żadnego nie było 
podziału. Wfzyfiko fzło na ogień,wfzy- 
ftko zupełnie ftrawionym bydź mufiało. 
A toć ieft piękne wyobrażenie dufzy 
prawdziwie pofłufzney. Ofiara zupeł: 

nie 
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nie oddana Panu, który ią fobie obrał, 
i która go też obrała fobie, nie dozwa- 
la áby cokolwiek uyść miało tegote 
świętego ognia; którym świątobliwie 
gore.  Miłośćiey nie zakłada fobie gra- 
nic, i póki iey zoftaie co nowego, zcze= 
goby ofiarę uczynić mogła: póty zado- 
fyć fobie uczynić nie może, póki tego 
Panu na Ołtarz nie zaniefie. 
Wytłómaczmy fię w tey mie< 
tze iaśniey Naymilfze Siofiry, i rzetele 
niey mówmy: twierdzę ia, że to podda= 
nie i to poiłufzeńftwo rozfądku tak ieft 
koniecznie potrzebne; że bez niego 
wfzelkie inne pollufzeńftwo czyli uczyn- 
ku; czyli woli, nie może fię utrzymać, 
czegó dowód ieft iiwny. Bo iużem 
Wam to powiedział, że Pofłufzeńftwo 
uczynku pełniące to co każą: powinne 
bydź prędkie, należyte, powfzechne. 
Czy fpofób zaś żebym ia pofłufznym 
bydź miał zową prędkością, zową ną* 
łeżytością we wfzyftkim, zową zupeł= 
nością, gdy rozfądek móy powftaie prze- 
ciwko rozkazowi który mi dano: gdy 
on gani to u fiebie, 4 zatym i tym gar- 
dzi który mu uczynił ten rozkaz? gdy 
tego u fiebie fam ieftem zdania że fię 
móy „Przełożony fam myli w ABP 
Was 
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fwojch: że nie dobrze fam rzeczy pó* 
miarkował, żezamyfły iego nie fą fzcze* 
re i profte, że co czyni to czyni, ślba 
fię uwodząc aflektem, ábo namiętno- 
ścią, abo nie mśiąc dofkonałcy 0 tey 
rzeczy wiadomości, Abo na nią uwśgł 
Pofłufzeńftwo woli powinno bydź po= 
flufzeńftwo Synowfkie, zaffektem miło* 
ści ku rozkazuiącemu złączone. Be 
ik ferce moie może zabrać śffekt do 
tego: i to kochać, co mu fię zda 
bydź zle przedfięwzięte? zle ułożone? 
iak fię mam w tym kochść -co mnie oa 
braża? -co fam u fiebie mam za niefpra= 
wiedliwość, zá niefzczerość, za zus 
chwałość, za nieroftropność, za fiabość 
i niedofkonałość ducha? na co fię ślbo 
fkarżę: ślbo zczego fię w fercu urągam? 
Niechże z4$ każdy -przed fiebie po= 
zwoli fobie powoływść że tak rzekę w 
pewny fpofób ftarfzych fwoich na fwóy 
Trybunał, i do fądu fwego; pytać fię 
ich czemu fię tak fptiwuią: czemu fo= 
bie tak poftępuią: mówić tak iak ów 
wąż do Ewy. Cur pracepit? Dla czego 
to rozkazano? tego zakazano: Niech. 
każdy przywłafzczy fobie Prawo fądzić 
to i ganić u fiebie co mu fię nie podos 
ba, itrzymać fię tylke w tey mierze 

W fa: 
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famego tylko zdania (wego; iuż na ten 
czas zaite nie może bydź pofłafzeńitwo 
prawdziwe. Ale iakże to; i więcze Po- 
fłufzeńfitwo ma bydź ślepe? Pofłachaycie 
minie z pilnością NAy: Sioftry odpowiem 
wam natychmiaft i. odkrylę iedną Z 
naypięknieyfzych Taiemnic życia Du- 
chowńego: i świątobliwości Zakonney; 
Ażą ieit. Ta iek mówię: Prawdziwe Po- 
fafzeńftwo w rzeczy famey ślepe ieft, śle 
zkąd inąd w famey tey ślepocie fwoiey iá- 
Śnieyfze ieft, rozfądnieyfze ieft, beśpie- 
cznieyfze ieft, niżeli wfzelka mądrość 
tozumu ludzkiego , iakóżkolwiek tem 
jaśnie przenikaiącym rzeczy ieft, ślbo 
fię takim bydź fobie zdaie. . Powta= 
rzam to znowu: i twierdzę, że to świę- 
te Pofłufzeńftwo ślepe iet. -Ták ślepe, 
iak było Ślepe Pofłufzeńftwo Abraha- 
ma: pdy nie maige względu na fowo 
Pana BOGA który obiecał mu był ro- 
źmnożyć potómitwo Jego przez Jzaaka, 
i maymaleyfzey nie przypufzczaiąc wąt= 
pliwości zftronę rzetelney prawdy tey- 
„że obietnicy: zabierał fig do zabicia ná 
ofiare BOGU Syaa (wego, na którym ie= 
dywie polegał; maiąc jednak nadzieię(lu- 
bo przeciw wfzelkim przyczy nom prže- 
ciwnyim ) któremu rozum jego podawał, 

e” 


6 Pofłufzeńfiwie Zakonnym. 32E 

póftępowśł fobie: Contra fpem in [pem 
ćredidit. Slepe ief Pofłu'zeńftwo ; iak 
było ślepym pofłufzeńftwo Pawła Swię- 
tego; gdy BOG nie opowiadaiąc mu 
inaczey wolą fwoią; miał natym dofyć 
Że go-odeflał do Damáfzku tám gdzie 
fię miał był dowiedzieć, co mü. nale= 


żało potym czynić. „Jngredere civitatem, - 


65 ibi dicetur: tibi quid te oporteat facere: 
Slepe ieft Pofłufzeńftwe tak, iak owych 
Zołnierzy, których miał poddanych wła- 
dzy fwoiey Setnik Ewangeliczny; mó= 
wiąć znich iednemu: idź tam: i fzedł 
zaraz; Adrugiemu przyidź tu, i natych= 
iniaft przychodził: Dico huic vade 65 va= 
dit: alii üeni, & venit: [a) Slepe ma bydź 
Pofłufzeńftwo, żeby nigdy nie domagáć 
fię u ftarfzego, aby fię zrządów fwoich 


ufprawiedliwiał, Żeby fię z nim nie 


wdawać w żadnewypytywania.rozftrzą= 
fania, wynaydowória przyczyn, w Ża* 
dne z ftronę danych rozkazów obiaśnie- 
nia: żeby nic á nic z ftrone tego nie 
Wiedzieć tylko te dwie rzeczy iftotneż 
tózkaz który iet dany: i powinność 
która zachodzi wypełnienia go. Nie 
Żeby iednak w niektórych okoliczno- 
ściach, nie mogła wcale Ofoba Zakon- 
Wa na 


(a) Matth: 8. 
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na otworzyć Zwierżchności to, co mą 
w myśli, i przełożyć iey to: byle to u- 
czyniła z pokorą, proftotą i powolno- 
ścią. W tym to mówię zależy, to Śle= 
pe Pofłufzeńftwo, które tak bardzo Qy- 
cowie Swięci wychwałaią, i którego 
zalługa tak ieft zacna przed Panem BO- 

GIEM. 
Z tym wfzyftkim uważcie 
Naymilfze Sioftry, iaka ieft przedziwna 
włalność takowego Pofłufzeńltwa: ślbo- 
wiem idk to ieft z iedney ftrony ślepe: 
tak z drugiey iet bardzo fozeznane: 
Toć to iet Światło o którym mówi 
Piotr Swięty w Liście fwoim drugim: 
Habemus firmiorem Propheticum fermonem 
cui benk: facitis attendentes quafi Lucernæ 
lucenti in caliginoso loco. (b) Macie Pro- 
roków, macie nieomylne wyroki Pofłu= 
fzeńftwa daleko pewnieyfze niżeli wfzy= 
fkie zdania wafze, ikóżkolwiek fię te 
wan iafne i pewne bydź widzą. Ná 
tych tedy wyrokach Poiłufzeńftwa prze- 
fiańcie: á lubo światłość ich nie tak iń* 
{na ieft, owfzem przyciemnieyfza: prze- 
cięż wás lepiey prowadzić będzie, ni< 
żeli wfzyftkie wiadomości wafze i Świae 
tła rozumu. Jakóż tak fię tu rzecz ma 

(w na- 
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Ć w należytym iednak prz:ftófowaniu 
to miarkuiąc; ] względem Poflufzeńltwa; 
jak też względem wiary. Nie może 
fobie śni roftropniey śni pewniey po- 
fapić człowiek każdy Chrześciśńfki, i4- 
ko rządząc fię wiarą: podobnież nie 
mafz krótfzey ślbo proftfzey drogi dla 
Zakonney Ofoby nad drogę pofłufzeń- 
fwa. Tą ia idąc nie błądzę nigdy, 
ślbowiem w tey drodze ieftem którą 
chce BOG. śbym poftępował, Przeło- 
żony móy może fię omylić w tym co 
mi przykazuie: ślbo przynaymniey mo- 
Że fie zawfze obawiać, aby w tym nie 
pobłądził: śle iá pewny ieftem, że nie 
błądzę, pełniąc to co mi on przykazał: 
bo BOG chce tego abym był pofłufzny 
w tym, co mi przykazano. Pobłądzić, 
ślbo nie pobłądzić w tym rofporządze- 
niu, które ze mną i około mnie czyni 
ftarfzy móy, to ieft iego ftaranie, ta 
fprawa do niego należy: moia záś ieft 
czynić należycie co do wfzyftkiego to, 
do czego on mnie obowięzuie, bylem 
w tym nic nie widział iawnie z grże- 
chem złączonego. Do niego zaś re- 
fzta należy: śle ia wolny ieftem: i za 
poddanie fię tylko moie i pofłufzeńftwe 
winienem odpowiadać. Jeżeli ftarfzy 
móy 
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móy nieroftropnie fobie poftępuie w zą= 
myfłach tych którego mnie przed fię bie» 
rze, śoraz w śrzodkach których do te- 
go końca używa; i ieżeli nie tak mu 
fię rzecz uda iak lię on powodzenia iey 
fpodziewał co względem mnie wízy- 
ftko fię tak powodzi iakom był powi- 
nien tego pragnąć: to ieft abym zado- 
fyć uczynił BOGU memu, i abym fwe- 
go czafu odebrał za to od niego nad- 
grodę. 

Więcey iefzcze w tym u- 
ważyć nam należy Naymilfze Sioftry; 
boiaka BOG rofporządza fam oświe- 
cenia fwoie i podział czyni łafk fwo; 
ich według różności urzędów które 
nam poleca, może fię powiedzieć że 
obficiey tych oświeca którzy powinni 
innych oświecać i niemi rządzić; że 
ofobliwize im przez fię nadtchnienią 
daie, i fam ich kieruie i prowadzi A 
tak gdy czynię wfzykko według ich 
zdania i zamyfłów, czynię według zda- 
nia rana BOGA, rządzę fię w poftę- 
pkach moich oświeceniem Bofkim; 
chronię fie wfzyftkich błędów i obłud 
wiafnego mego rozfądku,i befpiecznym 
zoftawam przeciw tylu niebefpiecznym 
okkażyom,w których nieraz upadaią gdy 
innego 
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jpnego wodza nie maią tylko włafne 
fwoie zdania ták niepewne i tyle razy 
zwodzące. > O iśkże gruntowna left 
rofttopaość dufzy pofłufzney! By też 
dobrze iey (chodziło ná wfzyftkich da- 
rach przyrodzonych, na wfzelkiey u- 
mieiętności; by też tępego wcale i nic 
nie przenikaiącego była dowcipu, byle 
fię dała powodować, i fobą rządzić, po 
tyfiąc rázy befpiecznieyfza będzie, i 
nie tak podległą błędom, iak fą mnie= 
maniowi mędrkowie, którzy fami fobie 
ufaią, i nad to dobrze trzymaią o fwo- 
jey poiętności. Czyliż nam tego nie 
codzien przyidzie fię nópatrzyć? 'Ta.l 
owa dufza profta, nie wiele inie głę- 
boko rzeczy 'przenikaiąca Żyie czter- 
dzieści piędziefiąt lat w Zakonie bez 
Żadney nagany, zńwfze rozfądna we 


*"wfzyftkich fłowach, zawfze oftrożna 


we wizyftkich fprawach, zawfze fię 
dobrey ftrony trzymaiąca: to czemu? 
bo toieft dufza pokorna, która fię w nie 
nie wdaie; z ftrone fię niczego nie 
fprzecza, innych fię zdania nie trzyma, 
tylko ftarfzych fwoich, ani inną kiedy 
drogą idzie tylko fobie wyznaczoną. 
Ale gdyby to: onś była z liczby dufz 
owych zuchwałych, które fame powa- 
83 
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gą fwoią, toieftprzywłalzczoną fobie,chcą 
fądzić o wfzyftkim i rządzić wlzyftkim: 
bo tókowego gatunku ofób przyidzie 
aż nadto znaleść i w nayświętlzych 
z fiebie Zgromadzeniach: Gdyby to 
ona należała co do dufz owych pyfznych, 
które rozumieją Że nie má” nigdzie 
nic dobrego, ieżeli ię one fame ia- 
kożkolwiek do tego mie. przyczyniły: 
ieżeli tego zá ich radą nie przedfię- 
wzięto: cożby fię z nią ftało? coby fię 
iey przydało było á to arcy częfto 
w tych i owych okolicznościech? oto to, 
co fię trafiać zwykło owym ofobom, u- 
myflu wyfokiego zbyt wieleo fobie trzy- 
maiącym, iakoby do wfzyftkiego dofko- 
nale fpolobnemi były. Słyfzeć ich tyl- 
ko mowiących, przekładaiących innym 
zdanie fwoie, zdają fie naymędrfzew do- 
mu owym Zakonnym ofoby: śle w rzeczy 
famey oneć to fą włafnie, które naynie- 
uważniey, nśynieroftropniey zwykły 
fobie poftepować: w wielu bardzo O= 
kolicznościach mylą fię, błądzą, ufter- 
kalą: aż Żal bierze patrząć ná to: t ną 
nich fię to żałośnie prawdzi wyrok 
Pifma Swietego: że BOG pohańbią py- 
fznych, i miefza, w niwecz obraca ich 
zamy:- 
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zamyfiy: Dijperfit fuberbos mente cordis 


fii. 


Ależ ztym wfzyfikim Ć mówić 
fię czafem i zarzucać zwykło) jczyliż 
można rzecz aby nie widzieć błęd 
i omyłki Przełożonego, lub Przełożo* 


ney, gdy te fa iawne i fame przez fię: 


w oczy wchodzą? Toć ieft Naymillze 
w Chryftufie Sioftry, co wy mnie w tey 
mierze naypozornieyfzego ná oko ża 
rzucić możecie: śle chcieycie poiąć i 
ztozumieć odpowiedź moią, którą wam 
ną ten zarzut daię. 

Bo iá też was pytam, á iakiż 
wy to dowod tak pewny macie że fię 
ten ftarfzy myli, Że ta Przełożoną błą- 
dzi? Já tak fądzę C odpowiadafz mi ) 
iak widzę i że to widzę: 'śle ia fię 
znowu i daley pytam, czyliż z tego co 
widzifz mafz iuż doftateczny dowod 
żebyś tak fądziła? á dobrze o tym fą- 
dziła? Widzifz. ci ty co fe powierzcho- 
wnie dzieie, ale czyliż wewnątrz 
z gruntu ;rzecz. przenikafz? Z ftrone 
teyże fprawy i uczynku który pod oczy 
podpada, O iak wiele zachodzi rzeczy a 
których ty nie wiefz, á Przełożona ma 
należytą wiadomość? Czyliż to oná 
powinna fama cię o nich uwiadomić, á 
czy 
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czy nie raczey obowiązana teft tdić ig 
przed Tobą: ani ci ie wyiawiać? Ze 
za$ Ona fama wie nóleżycie o wlzy” 
fikim, nic też takowego nie rozkazuie 
coby wielce przyzwoitego nie było: 4 
ty która otym nie wiefz, potępiafz ią 
u fiebie bardzo niefprawiedliwie, li nie 
mafz w tym Żadney wymówki, iakoż- 
kolwiek pozorne zdawaćby fię mogły 
przyczyny twoie, że tey nie czynifz ue 
wagi, iż mogą bydź inne daleko, wię- 
kfzey wagi, o którey ty żadney nie» 
mafz wiadomości, 4 które tey rzeezy 
lub fprawy, o którą idzie w rozkazaniu, 
Przełożoney, wcale odmieniaią iltotę, 

Ah Naymilfze Sioftry gdyby 
fie ta uwaga nśleżycie czyniła, i gdy- 
by ñe za nią fzło zawlze, iako zá. nież 
zawodnym prawidłem, iakby-ona zafta- 
nowiła natychmiafttyle pofądzania nad» 
to fkwapliwych, tyle mów płochych, Żas 
dnego fundamentu nie maiących, tyle 
wieści i rozruchow, które miefzaią pa- 
koy święty w Zgromadzeniu, Przeło- 
żeni z tąd fą utrapieni i cierpieć mufzą, 
i nie mały to jeft zaiftekrzyż dlá nich, 
ale cała dlA nich pociecha powinna 
fię zafadzać ná Świadeltwie włalnega 
ich fumnienia, i ná obietnicy którą BOG 


i 
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jm uczynił że wezmie fprawę ich ná 
porękę (woią, ponieważ ta ieft iego 
famego włafna prawa. Bo mogą Oni 
to powiedzieć co mówili Wodzowie lu- 
du Izrhćlfkiego, do národu tego fprze- 
cznego i zawfze fię buntuiącego: nie 
przeciw nam to fą włąściwie te wafze 
fzemrania, ale przeciw famemu Panu 
który nas nád wami poftanowił: Mom 
contra nós efi murmur vefirum, fed contra 
Dominum. (c), On ci to jelt Sędzią 
wafzym oraz'i nafzym: 4 ponieważ, 
obelgi te które rzucacie na nas, fpa- 
daią ná niego, famego boicie fię flu- 
fznego gniewu lego i zemfty za nie. 
Niech łafkawe Nieba raczą zacho- 
wać od niego dom ten Zakonny: śutrzy- 
mywać w nim zawfze porzącek należy= 
ty utrzymuiąc w nim pofłufzeńftwo. Po* 
flufzeńftwem fwoim Chryftus JEZUS 
zbawił nas; i my też przez poflufzeń- 
fwo nafze fami nśbędziemy świą- 
tobliwości izbawienia dóftąpiemy. Ja- 
koż nie famym to iedynie Cudem Sy- 
na Bofkiego; nie famemu iedynie opos 
wiądaniu przezeń Ewangelii; ani in- 
nym okazalzym z fiebie fprawom ży- 
cia iego winniśmy przypifować zbąe 
wienie 
(c) Exod: 16. 
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wienie nafze: śle Pofłufzeńltwu iego, i 
śmierci iego z pofłufzeńltwa dla vas 
podiętey.. Podobnież Naymillze Sioftry 
ani my to iedynie przeż nafze umar- 
twienia. doydziemy dofkonałości Za- 
konney, ani przez pofty i czucia nocne, 
ami niwet przez famą modlitwę: ani 
przez inne pobożne ćwiczenia, śle 
przez pofłufzeńfiwo, w tym: wfzyftkim 
zawarte i wydaiące fię. Albo to fię fta- 
pie Cieżeli tak chcecie ) przez te 
wfzyftkie nimienione pobożne fprawy, 
lecz ile te wfzyftkie będą fię ftofować 
do Pofłufzeńftwa,i miarkowane duchem 
Pofłufzeńftwa. To wfzyftko bowiem 
krom pofłufzeńftwa, niczym jeft przed 
Bogiem;to wfzyftko gdy fię dzieie przeciw 
polłufzeńftwu odrzucone bywa od BO- 
GA. Staraymyż fię pilno o tę cnotę 
która powinna bydź początkiem wfzy- 
ftkich innych cnot nafzych: która ma 
bydź ich wydofkonaleniem, i która 
przez pokorne nas ludziom dlá BOGĄ 
poddanie fię ma bydź zafługą nafzą na 
Króleftwo wieczne, którego wam Ży» 
czę w Imie Oyca,i Syna, i Duchą 
Swiętego Amen, 


NA WIĘKSZĄ BOGA CHWAŁĘ, 
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o 
ODNOWIENIU SLUBOW 
ZAKONNYCH 


Renovamini fpiritu mentis: vefiro. 
Ephef 4. 


Odnowcie fię duchem umyfłu wafzego. 


leiato do was mówięNśymilfze Sio- 

ftry, fam fię to ztym do was od- 
zywa Chryftus JEZUS; Tenże to fam 
BOG wafz „którego tu wam ftawiam: i 
który fam fię przed oczy wśfze ftawia, 
aby uczcił ofobą fwoią tę świętą i do 
zbudowśnia wielce fłużącą ceremonią 
odnowienia slubów wafzych. On to 
ielt: który ná to patrzy, á będąc przy- 
tym Sprawiedliwym fędzią, ma wim 
nadgrodzić wiernie tę fprawę do któ- 
rey (ię inż zabieracie. On to wam 
wfzyftkim w powfzechności i każdey 
z ofobna mówi; Odnowćie fię duchem i 
fercem wśfzym. Nie przeftńwayciena 
tym 


L 


Exhotta: 

tym famym, abyście to na pozor tylkć 
pełnić mieli,co wam w zwyczay iuż pofzło 
czynić. w tento dzień święty. Ale 
pelniycie tô rzeczą famą i fkutkiem i 
przez natężenie gorącości ducha którą 
to odnowienie w was fprawi; czyńcie 
ie tak gruntownym i tak zupełnym iak 
bydź powiano.  Renovamini fpiritu men- 
tis uefirm.. Chryftus to JEZUS mówię 
ż tym fię do was odzywa: Ten BOG 
któremu tu fię kłaniacie; Ten to ieft 
Jedyny wasz, oblubieniec; któremu ile 
niewinńe Panny. posłabionemiiefteście, 
Słuchaycież go nie tylko z powinnyni 
pofzanowaniem iako pokorne fłużebni= 
ce iego, ale zgorliwością aflektu' fer- 
decznego pełną, iako Czyfte iegooblu- 
bienice pełniące co wam przykazano, Z 
chęcią przypodobania fię temuż Oblu- 
biencowi Nayświętfzemu. 

Bo tu idzie nie mniey o lego 
chwałę: iako też o ieden z nayifto 
tnieyfzych i naypotrzebnieyfzych inte= 
teffow dla was famych: Chcieycie tu 
profżę na cztery uwagi mieć wzgląd 
pilny na których zafadzam rzecz całą 
tey Exhorty. Chcę wam naprzod po- 
kazać iako i iak wielką cześć BOGU 
oddaie to ślubów wófzych Zákon= 

tych 
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fych odnowienie: iak wielce fłuży do 
poświęcenia dufz wafzych, ina iak wy- 
foki ftopień Dofkonáłości was wynofi; 
iak Chryftus JEZUS przed oczy wa- 
fze tu wyftawiony ma fzczegulnieyfze 
prawo domagać fię' tego odnowienia 
po was, lako nóakonieć wy fame 
nie, byłyście nigdy lepiey' przyfpo= 
fobione "do „odnowienia tego; w fpo: 
fob. godny Tegoż tuwam przytomnez 
go Chryftafa JEZUSA. Teć to fą uwas 
gi które mogą dziś wzbudzić w was 
nabożeńftwo nie mniey gorące niż 
gruntowne. Chcieyciefz ie dobrze 
przeniknąć, abyście przeż nie dopełni- 
ły przygotowanie potrzebne względem 
należytego żadofyć uczynienia powin- 
ności tey, do którey fię iaż zabieracie. 

L Nie wątpcie bynaymniey o 
tym Naymilfze w Chryftufie JEZU- 
SIE Sioftry, że to odnowienie ślubów 
cześć ofobliwą oddaie BOGU: A to 
iiko? bo odnówiaiąc śluby wáfze bę- 
dziecie pótwierdzać tę Ofiarę którąście 
BOGU uczyniły z Ofob wafzych 
witępuiąc do Zakonu. Oświadczy* 
ĉie mu: że nie Żałuiecie tego, żeście 
mu fię raz darowały: że nie tefknicie 
fobie fłużyć mu, aie, owfzem im bara 

dziey 


ma 
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dziey doświadczaćie iarzma iego, pod 
któreście fię dobrowolnie poddały, tym 
fẹ wam milfze bydź zdaie; że go nie 
mácie ani za twarde ani za ciężkie; że 
lat wielość w Zakonie przeżytych fłod= 
fzym go wam czyni, i że ie z więkfzą 
pociechą ferca noficie na fobie chętniey; 
Że nie tylko nie chcecie go zrzucać, ale 
gotowemi byście były wziąć ie na fie= 
bie iák ná nowó, i pod nie fię poddać; 
Że nie tylko fię na nie nieufkarżaćie, ale 
za naywiękfze ie fobie wtym życiu 
poczytuiecie-fzczęście; fiówem że cała 
dla wás Chwała w tym świętym ftanie 
któryście przyięły ieft ztąd; że może- 
cie fię z wielkim owym Apoftołem ode- 
zwać. -(d) Ego vinus in Domino. Zos 
ftáię w prawdzie wwięzach, ale w 
Chryftufie JEZUSIE, dla Chryftufa JE- 
ZUSA i z Chryftufem JEZUSEM. Bo 
to fię właśnie zawiera w tym oświad= 
czeniu iawnym i uroczyftym, które mas 
cie tuodnowić w obecności lego, Zkąd 
wám w nieść łacno Że to odnowienie 
ślubów wáfzych cześć mu oddśle i 
Chwałę ofobliwą, 

Jakoż wten to fpofób fpra- 
wiedliwym bydź pokazuiecie ów wy- 


rok 
[d] Eph: 4. 
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rok Tegoż’ Zbawiciela JEZUSA; że oń 
fłufznie powiedział, iż iarzmo jego 
fłódkie ieft, i ciężar lekki: [a] lugum 
śneum fuaue efl EÈ onus leve w tea fpotob 
ftaiećie fię na świecie zftrony iego do- 
wodem iawnym i prawie pod zmyfły 
podpadaiącym, że On iet BOGIE M 
przedziwnie mądrym, i nieomylnym 
we wfzyftkich fłówach fwoich, ponie- 
waż to fłowo Ewangelii Jego; które na 
pozor ledwie do wiary podobne fig 
bydź zdaie, dofkonale fię w waś pełni 
[a] ugum meum fuave efl: bo nie mafz fu- 
żby Żadney, któraby za czafem przy= 
naymniey nie miała fię ftać przykrą, i 
uciemiężaiącą. Sama tylko fłużba 
Chryftufa JEZUSA ta ieft, która ro+ 
wnież zawfze wdzięczna ieft, która ro- 
wnie zawfze fmakuie mile; w którey 
taż zawfze doznaie fię fłodkość; i czya 
liż nie otym wy to właśnie znać da» 
iecie iawnie, gdy ná nowo poniekąd ią 
przyimuiecie, i ściśley:[że tak rze= 
kę] temi fię krępuiecie więzami, któ- 
temi fięiey trzymacie ? 

Przez to odnowienie ślubów 
wafżych, chcecie to wfzyftkim dáć do 
wyrożumienia iak to BOG dobrym ief 


X Panem 
[a] Math: -ir 
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Panem, i owfzem że ieft naylepfzym ze 
wfzyftkich Panow, godnym tego aby mu 
naywierniey fłażono, Czyli zaś może 
bydź codła niego chwalebnieyfzego nad 
uznanie takie? Jeftże rzecziaka? któraby 
mu więklzy hónor przed ludźmi: czy- 
nita? iako gdy widzą Dafze, takie które 
iltawicznie wyrzekaią fię famych fie- 
bie, 4by fię Jemu zupełnie poświęc ły; 
które za Błogofławieńftwo iedyne ma- 
ją fobie, należeć ofobliwfzym fpofobem 
do niego, 4 to do niego tylko famego, 
które żyć nie chcą tylko dla niego, 1 za 
fzczęście  maią fiużyć mu. Wiadoma 
rzecz dobrze, lak ciężka rzecz iet; bydź 
podległym komu infzemu; lak z przy- 
rodzenia ludzie tego poddańltwa nie 
lubią, iak przed nim ile bydź może ù- 
Giekaią; O! iśkich na to nie „wynayduią 
fpofobow, nie raz nawet i gwśłtownych, 
na iákie nie odważaią fię bunty; ná ják 
ciężkie wyftępki? Ale to poddańftwo tók 
przykre i nieznośne względem ludzi, 
Wm iet milfze względem BOGA wa- 
fzego nád tę wfzelką fwobodę i wolność, 
w któreyście fięurodziły, (chowały: i któ- 
rąście (ię ciefzyć mogły były na świe- 
cie. Bo tak trzymacie ofobie że ni- 
gdy wolnieyfzemi nie będziecie, iak na 

ten 
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ten czas, gdy fię Ściśley obowiążecie 
BOGU ku zachowaniu Praw Jego, i 
gruntowniey fię poddacie pod naywyż- 


fze Panowanie jego. 


Przez to odnowienie ślubów 
wśfzych wyznalecie iawnie, iak BOG 
ieft wieroy w dotrzymaniu obietnic fwo- 
ich, i iak wfpaniały w daniu obiecaney 
nadgrody: że ta ftokrotna nadgroda 
którą On obiecał tym, co za nim idą; 
nie iet- zmyślone tylko dobro iakie, po- 
nieważ iuż go w ręku macie, nie jef 
to Dobro małego fzacunku i poważenia 
godne, któreby was zupełnie ukonten< 
tować mie mogło; poniewaź teraz ie- 
fżcze wfzelką dla-was w nim znaydu- 
iecie fzczęśliwość; Że czekając Dóbr 
wiecznych do których- wzdychacie, i 
któte on: wam gotuje, macie fię za 
fzczęśliwe w tym tu życiu; którym ob- 
ficie fię zadofyć ftało za to wfzyftko 
coście dla niego na Świecie: porzuciły, 
i że żadney rzeczy tak powabney dla 
was tu nieupatruiecie, nad którą byście 
przenieść nie miały ten Święty obowiązek 
przez który ściśleście fię z Nim złączyły. 
Obowiązek to ieft, który wam za wfzy- 
ftkie rzeczy ftanie, i który Wy nad wfzy= 
ftkie inne na tym świecie przenoficie. 

X2 Obo- 
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Obowiązek który odrywa miłość wafzą 
od wfzyftkich wielkości światowych, 

oftanowienia na świecie, i niypomy- 
Ślnieyfzych fortun iego. Obowiązek 
dla którego fobie poważenia; nie ina- 
czey wy wzgląd macie na wfzyftkie 
fkarby Świata tego, tylko ińk ie uważół 
Doktór Narodów, iak na błoto iakie; i 
ztąd nie zadrościcie bynaymniey lu- 
dziom światowym fzczęśliwości ich i 
rofkofzy. Obowiązek, który iefzcze w 
tymtu życiu, prawdziwie wy macie za 
ftoktotną dla fiebie nadgrodę? i na nim 
żupełnie przeftalecie. Jaki zaś ztąd 
nónor i cześć wynika dła BOGA że w 
ten fpofób obowiązek wafz przenoficie 
nadewfzyftko co Świat ma i mieć mo- 
Że; 4 to iefzcze w okoliczności tego czó- 
fu w którym go tak przenoficie. 

Tę záś którą wfpominam u- 
umyślnie okoliczność czafu chcieycie 
pilno uważyć Naymillze Sioftry. Kie- 
dyście pierwfzy raz czyniły śluby wa- 
fze BOGU, nie byłyście iefzcze w tym 
ftanie i fpofobności, dbyście ták chwa- 
lebne mu świadeftwo o iłużbie Jego dáć 
mogły: ponieważ żadnego iefzcze pra- 
wie doświadczenia Życia Zakonnego 
nie miałyście ná ten czas. Prawdą że- 

ście 
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Ście polzły zá głofem Bofkim, który was 
do tego Zakonnego ftanu powoływał; 
oddawałyście mu fię z wiarą mocną, 
wielkiey záflugi pełną: z ufnością mę- 
Żną: i miłością gorącą: z tym wfzy- 
ftkim ani wy nå ten czśs fame lobieświa- 
dewa dać nie mogłyście, ani dopie- 
roż innym, ják fą wielkie, iák nieofza- 
cowane dobra zawieraiące fię w ftanie 
Zśkonnym, iak fą niefkończone. Miło» 
fierdzia tego Páná, który was do niego 
powołał. Opifowano wam ftan Zákon- 
ny tylko, i rożne iego wyobrażenia 
przed oczy ftawiano, które was do nie- 
go mocno pobudzały; wiele wam o nim 
rzeczy powińdano, z których wielce 
byłyście zbudowane, żywo ná fercy 
tknięte, i świątobliwie ukontentowane 
w fobie. Toć wfzyftko rzetelną pra- 
wdą było, o którey wy u fiebie były- 
Ście ná rozumie przekonane. Gloriofa 
dita funt de Te Civitas DEI. (b) Ale 
dziś gdy odnawiacie obrządek ow 
chwślebny pierwfzego wafzego po- 
święcenia fię BOGU: nie iefteście 1uż 
do niego pociągnione tym co wam nie» 
gdyś o tym ftanie Zakonnym mowio- 
no, coście o nim fłyfzały, lecz oddaie« 


cie 
Cb) P/falm. 86. 
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cie fie iák nå nowo BOGU dlátego, co: 
ście w flużbie Jego fame widziały, n4 
czymeście fię poznały : czegoście fa: 
mym wafzym doznały doświadczeniem; 
Nunc cognovi: Ah Pónie! ci, którzy do 
nas imieniem twoim mowili nie ofzu- 
kali nas; aniś też Ty fam zwiodł nás 
w czymkolwiek. Czegokołwiek kaza- 
no nam fię fpodziewać, tośmy tu ZnA- 
leźli: i fkutek fam zadolyć czyni zu* 
słnie oczekiwaniu nafzemu. Ták iet 
o BOZE moy nśyfłodfzy fpoezynek dla 
dufzy ieft w Tobie famym; fzczęście 
iey naygruntownieyfze iet ciebie fię 
trzymać ftatecznie. Trzeba zaś żeby 
dli Chwały twoiey, świat o tym że 
iek tak, wiedział, i z tey przyczyny 
przychodziemy tu Panie iawnie itọ 
w oczach Świata oświadczyć, i głofić. 
Może nam każdy beśpiecznie w tey 
mierze wierzyć, ponieważ z tym fię 
oświadczamy, ná czym fię iuż znamy 
dofkonale: i że świadeltwo nóafze tym 
ewnieyfze bydź może, im ieft bardziey 
na niezawodnym doświadczeniu Ofob 
nafzych ugruntowane. O gdybyśmy 
przez to mogły przywieść Świat do 
tego, aby cię tak wielbił, iik my €f 
Chwałę oddaiemy: O. gdyby mogł fię 
z przy“ 


c 
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z przykładu nófzego nauczyć, iak cię 
mma poznawać i chwalić. 

IL. I nie ten to tylko ieft po- 
Żytek pochodzący Z odnowienia śŚlu- 
bów wafzych Zakonnych Naymilfze 
w. Chryftufie JEZUSIE, nie mniey fu 
ży i pomaga do poświęcenia i udofko- 
pálenia. dufz wafzych.. Bierzcie tego 
ten dowód: bo przez to odnowienie 
w ten fpofob, iakim wy ie odprawur 
jecie; zachowuiecie w fobie zbawienną 
ifzacowną wielce pamięć powinności 
i obowiązków wafzych. Kiedy Chrze- 
ścianie na Świecie zofialiący, rozftar- 
gnieni-rożnemi zabawami, i byftrym 
pędem ich, iék na rzece iakiey fzybko 
bieżącey, tu owdzie unofzący Ge, żyią 
w głębąkiey niepamięci ná to, «co tą 
wiani BOGU ile Chrześcianie; kiedy 
oni ledwie o tym ito bardzo lekko byle 
zbydź i rzadko myślą, wafza uftawiczna 
zabawa, mianowicie z4 zbliżaliącym 
fię co raz bardziey dniem tym świę- 
tym ieft: przypominać fobie coście wy 
winny BOGU ileście Zakonnemi ofo- 
bami: roftrząfać to pilno, rożważać, 
rozmyślać o tym, ábyście tą pamięcią 
napełniły ferca, i iak ni nowo zabra- 
ły affekt do tych świętych obowią- 

zków 
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zków wafzych. A tak w odnowieniu 
ślubów wafzych pełnicie wy to co da 
litery, co BOG w ftarym Zakonie tak 
wyraźnie zalecał lzraćlitom, gdy po 
przeprowadzeniu ich do ziemi obieca= 
ney, mowił do nich przez- ufta Moy- 
Żelza: Memento Ifraćl €? ne oblivifcaris: 
Pamiętay o tym O Izraćlu, á nie zapo- 
minay tego nigdy. Pamiętay żem cię 
fobie obrał, ponieważ chcę bydź BO- 
GIEM twoim, bo chcę abyś ty mi był 
ludem moim, á ludem ofobliwiey ode- 
mnie wybranym. Wy to zaś o Nay= 
milfze Sioftry pełnicie tę ofiarę ludu 
ftarozakonnego: wy to teraz z tym fię 
mácie oświądczyć BOGU: ták ielt moy 
Panie pamiętam ia dobrze o tey łafce 
twoiey wybrania mnie przez ciebie: i 
biądaż mnie! ieżelim w dalfzym biegu 
Życia mego miała o tym zapomnieć, 
Bo więkfzy iefzcze w tym mam inte- 
reff niż Dawid, abym fię ztym w głos 
odezwała: Si oblitus fuero tui, oblivioni 
detur dextera mea; adhereat lingua mea 
faucibus mcis; fi non meminero tui. Jeżeli 
cię kiedy zapomnę o BOZE moy, 
niech fama o fobie zapomni prawica 
moia: niech przyfchnie do podniebie- 
nia ięzyk moy, ieżelibym pamiętać nie 
miał 
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miał ná to, żeś Ty mnie fobie obrał 
fzczegulniey : i ia wzaiem cię fobie o- 
brał ofobliwiey. Ale gdy Panie odna- 
wiać będę tę ofiarę ślubów moich Za- 
konnych, będę o tym pamiętała żywo; 
ani tego zapomnę: bo to famo odno- 
wienie będzie pamiątką nayznaczniey- 
fzą i uftawiczną. 

Tá zaś pamiątka Naymilfze 
Sioftry w ten , fpofob zachowana 1 
odnowiona, iek naywyśmienit(zym 
śrzodkiem, naymocnieyfzym i naype> 
wnieyfzym zachowuiącym nas od pod- 
padnienia w rozwiozłość i oziębłość 
Życia niedbałego w fłużbie Bofkiey. 
Pamiętay i na oftateczne rzeczy twoie 
mówi mędrzec 4n4 wieki niezgrzefzyfz; 
iá zaś fobie mówię iáko też I wam o- 
raz: Pamiętaymy ná te obietnice któ- 
reśmy BOGU uczynili, 4 wiecznie mu 
będziemy wiernemi. Pamiętaymy ná 
nie w okkazyach naywiękfzey wagi 
tam gdzie idzie o wypełnienie naytru- 
dnieyfzych powinności ftanu náfzego, 
4 łacno im uczyniemy zadofyć. Pa- 
miętaymy ná nie w owych doświad- 
czeniach które BOG pewnych ezafow 
kiedy nie kiedy ná nas dopufzcza: á 
też fame doświadczenia gorętfzemi nas 
ielzczę 
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fefzcze w flażbie iego uczynią, Bo 
przy takowey pamięci, czylibyśmy mo» 
gli uftąpić co przez oziębłość z zachQ- 
wania reguł nafzych; z zamiłowania 
ubaftwa: z zaprzenia fię „nas famych, 
z ducha fzczerego; z umartwienia, zćwi- 
czenia fię w pokornym i zupełnie fię 
poddawaiącym pofłufzeńfiwie?, A ná 
dowod tego że prawdę mówię; do 
was fię famych odwołuię Naymilfze 
Sioftry i ná wafze fzczegulne doświad- 
czenie. Ta fama pamięć mocno fię i 
żywo w umyfłach wafzych i dufzach 
wyrażaiąc przez odnowienie -ślubów 
wafzych, czyliż nie pomogła wam do 


powftaniá w duchu, po niektórych 
w. pewne niedofkonałości upadkach 
prawie nieuchronnych: czyliż wam po: 
budką nie była do wetowąnia opoźnie= 
nia iakiegożkolwiek, á prędfzego ż tey 
famey przyczyny poftępowania w dro- 


dze przedfięwziętey dofkonałości? 
Do was tedy nśłeży obracać fobie 
na zbawienny pożytek pamięćtak świętą 
i tęceremonią Zakonną, którą wam ná 
myśl przywodzę; abyście pewniey za- 
chowały w fobie ducha Zakonney kars 
ności i pobożuości. = Te fame dwa 
fłowa: Obrałam fobie Pana: i Pan mnię 
fobie 
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fobie (zczegulniey obrał, utrzymować 
was w duchu będą i umacniać. Tak 
dalece że z pilna ná to uwagą nie bę- 
dzie żadney trudności, któreybyście 
zwyciężyć nie miały: żadn y pokufy 
któreybyście Gę nie (przeć wiały, žá- 
dnych przy krości, niefmakow wewnę* 
trznych, którychbyście nie pokonały. 
Obrałam ia fobie Pana; i Pan przyi= 
muiąc śluby moie pótw ierd dził toż wy- 
branie którem uczyniła, b'orąc go za 
fwego: Pan mnie fobie ŚWI ał, ia przez 
dobrowolne ną to zezwolenie, chętniem 
przyftała na to obranie, które oń raczył 
uczynić ofoby moiey: przez te to mó- 
wię uwagi zafmakulecie fobie w fzczę- 
ściu ftanu wśfzego; i wfzelką á to fta- 
teczną nieodmiennie ufilnością praco- 
wać będziecie na nabycie przyzwoitey 
mu dofkonałości. 

Tak jet zaite Naymilze 
w Chryftufie JEZUSIE Sioftry, przez 
odnowienie ślubów wafzych utwier- 
dzicie fię coraz to bardziey w woli i 
chęci zadofyć uczynienia temu wfzy= 
fikiemu co one ná was wkładają: 1 do 
czegoście fię obowiązały fame; to ieft: 
ntwierdzicie fię. w (ze zerey chęci t mies. 
odmiennym- przedlięwzięciu wyzucią 


fig 
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fię z tego wfzyfikiego, coby pozor ná- 
wet mieć mogło włalności iakiey wwo- 
li ukryżowania ciała wafzego, które nie 
mogłyby inaczey poyść ná ofiarę ży- 
wą Pánu: w jwoli pełnienia pofłufzeń. 
ftwa bez braku ofob w ftarfzych, á 
pełnienia należytego pofłufzeńftwa aż 
do śmierci krzyża: U/g, ad mortem, 
mortem dutem Crucis. Przez to odno- 
wienie ślubów wafzych utrzymacie fię 
dofkonale w ftanie dufzy wcale świe- 
tym, w którym tylko mogą bydź ná 
ziemi ludzie Śmiertelni, ponieważ nie 
wchodząc w porownanie z Swiętym 
Apoftołem będziecie mogły tik iak on 
z tym fię odezwać, 4 kto nas oddzieli 
od miłości Chryftufa JEZUSA? ani bo- 
gaćtwa świata tego,ani rofkofzy iego, 
Quis nos feperabit a Charitate Chrifi? Przez 
to odnowienie ślubów wófzych fpofokić 
fię będziecie fzczęśliwie do wytrwania 
należytego w Zakonie Swiętym, fame 
śluby wafze za każdą razą ich odno- 
wienia utwierdzać bardziey będziecie, 
ściśley fię przywiążecie do BOGA przez 
ów troifty węzeł o którym rzeczono, 
Funiculus triplex dificile rumpitur. (Cc) 
Przez to odnowienie ślubów wafzych, 


nowych 
. (c) Ered: 4. 
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nowych fit nabierzecie ná odprawienie 
biegu w tey drodze dofkonśłości która 
wam  zoftaie, i będzie to względem 
was iako odnowienie Orła który tak 
iak mówi Pifmo zda fię odnawiać i ode 
mładniać. O iak wiele wam z tąd przys 
będzie gorącości ducha; iakiż z tąd o% 
gień ? iak nim każda bardziey pałać bę- 
dzie fię ftarała; przez to zaś o jak wieł- 
kie dla wfzyftkich i Świeckich nawet 
patrzących na was powftanie zbudowś- 
nie? I tać to ieft łafka którey BOG wi- 
domie prawie od pierwfzego poftano= 
wienia Zakonu wafzego użyczać wam 
raczył, i użyczać nie przeftanie. Renova» 
bitur ut aquilæ iuventus tua. Przez odnc= 
wienie Ślubów wafzych, nádgrodzicie á 
to z pożytkiem iefzcze naymnieyfze 
fzkody, które mógł w wafzych kiedy 
fercach uczynić nieprzyiaciel dufz wa- 
fzych. Jeżeli ftaranie fię o wygody ży- 
cia tego cokolwiek nadwerężyło du- 
cha ubóftwa; ieżeli przywiązanie fera 
ca choćby też lekkie, do ftworzenia ia- 
kiego cokolwiek przyćmiło blafk ow 
śliczny, i luftr iafny czyftości dofkonśń- 
łey: ieżeli trzymanie fię włafnego zda 
nią; albo nieiaka tefkność w podlega 
niu zwierzchości, przykrzeyfze uczyni= 


ły 
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ły iarzmo Pofłafzeńitwa, i przywiodły 
ferce lub rozum do poltanowienia nie- 
co przeciw niemu, i Ślepey iego profto- 
cie ; teraz to wfzyftko co z karbu fwe- 
go, wypadło naząd 'wprawicie, wfzy= 
ftko umiarkulecie, odnawiaiąc ftan we- 
wnętrzny dufz. wafzych, tak, że wyni- 
dziecie z tego tu Świętego mieyfca, i4- 
ko nowe iuż wcale tworzenia w Chry- 
ftufie JEZUSIE fm Chrifło noftro nova 
Credtura: Nakoniec przez odnowienie 
ślubów wafzych nóśladować będziecie 
Święty Kościoł Chryftufow w owym 
iego zwyczaiu który On zachowuie òd- 
prawowania  Uroczyftości * Poświęca- 
nia Kościołów (woich materyalnych,raz 
ná cześć BOGA oddanych. Bo wy to 
jefteście Naymilfze Sioftry prawdziwe- 
mi Kościołami Ducha Swiętego, i U. 
foczyltość dnia tego ieft Swieto fzcze- 
gulne Poświęcania Ofob wafzych BO- 
GU. Same zaś miarkuiecie iak to wfzy- 
ftko wielce fłuży do poświęcenia dufz 
wafzych. 

II. Prawda: że to odnowie- 
mie Niymillze Sioftry nieco was ko= 
fztować będzie: ależ BOG w tym fta- 
nie w którym Go wam tu ftawiam, 
czyli nie ma prawą wyciągać tego po 

was; 
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was, ifpodziewać fię tego. po was? 
Oto go widzicie ofiarowanym za was. 
Oto Goitu fiacie nie w figurze, ale pra- 
wdziwie i rzetelnie ofiarowanego zá 
Was. Oto On tu ieft przytomny pod 
temi ofobami, który odnawia teraz ná- 
wet, co raz dlá was uczynił na Krzy- 
Żu. Czegoź to on po was wyciąga? 
bfiary zá ofiare, odnowienia za dno- 
wienie; to ieft: że was wzywa do od- 
howieńia dla niego ofiary ślubów wa- 
fzych, tak iak on tu odnawia dla was 
ófiarę z nayświętfzego człowieczeń- 
fwa fwego. ' Czyliż czego fłufzniey= 
fżego może fię dopominać po was: i 
Czyli może czego wyciągać po was, co 
by mu fię fprawiedliwiey od was nale- 
żało? ` 

Abyście w duchu i prawdzie 
6dprawiły to odnowienie, trzeba wam 
było mieć wielki przykład przed oczy- 
ma, któryby wam'do niego był pobudką: 
Takowym ci wam przykładem fię ftaie 
Chryftus JEZUS początek pierwfzy i 
dopełniaiący wiarę wafzą. Chryftus to 
iet JEZUS, Oblubieniec dufz wafzych, 
i Zbawiciel wafz. Ma on oczy teraz 
ebrocone na was: i Świadkiem ieft tego 

wizy- 
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wfzyftkiego co fię naytaiemnieyfzegö 
w fercach wafzych dzieie. Albo mó- 
wmy raczey, że (am fię ftawia przed o- 
czy wafze, i chce tego, abym Go wam 
przed nie ftawił w tym ftanie ofiary, 
który wziął na fię ná Ołtarzu, w tym 
ftanie w którym on fię zá was ofiarował: 
i w którym iam Go fam teraz ofiaro* 
wał imieniem wafzym. Cóż on wam 
teraz mówi: i co wy mu macie po- 
wiedzieć? Bo mówi on de was Náy- 
milfze Sioftry, i beż podniefienia gło* 
fu, fama fię obecnością tu fwoią fłys 
fzeć dale. Oto znać wam o tym daie 
w Śzrzod ferca wśfzego i fumienia, iak 
mu fię ofiara wafza wielce podoba: śle 
tegoż czafu ná was to famych rozfądek 
zdaie, czyli on tey ofiary oddania fobie 
od was nie ieft godzien? Oddaiecie wy 
mu Ofoby wafze, á on fię cały wam 
daie: To co odbiera od was iuż mu 
fię należało iako Naywyżfzemu Pánu: 
á to co wy odbieracie od Niego, Ciało 
Jego. Krew Jego, Dufżę Jego, Boftwo 
Jego w tey Hoftył zawarte, to lą fzcze* 
te Dary miłości Jego ku wam. Zezwa* 
lacie ná to chętnie dlá niego, i obo- 
więzniecie fię zoftawać tu ukrytemi 
w ofobności Zakonney aż do gó" i 
po 
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pod tą zafłoną: á On obiecuie fię zg“ 
ftawać aż do fkończenia Świata zame 
kniętym w przybytku Ołtarza fwego: i 
prawie zagrzebanym w głębokiey cie- 
innośći. Stalyście fię wy ubogiemi i 
podległemi ftarfzym dl4 niego: 4 on dlá 
was fkłada poniekąd wfzelką okaza= 
łość Maieftati (wego, przybiera fię 
w naypodleyfze przypadki, pod któ- 
tych fię pozorem tai: poddaie fię ieżeli 
Śmiem powiedzieć fługom fwoim, lu- 
dzióm od fiebie ftworżonym. Opu- 
fzczaiąc wy świat dlá Niego; chciałya 
ście żyć z Nim w doma Jego świętym, 
i tudzież przy nim: toź i teraz chce- 
cie á on wychodząc teraz z Świętego tu 
pokoiku (wego, przychodzi do was, nie 
tylko aby żył z wamiiśle w Was fa- 
inych. i s 

Ah Naymiłfze Sioftry dø- 
awalam wam czynić fobie famym iak 
nayobfzernieyfze tylko możecie w tey 
mierze porownanie: Cóż fię wam zda 
teraz? co za myśli wafze zftrone tego 
1 któremiż ie fłowy doftatecznie wy» 
tazić będziecie mogły? i więc że zá 
wielęto poczytacie, co- wy eddaiecie 
widząc to, cościetylerazy przyięły i te- 
TAZ przyiąć ja dei Jeden ci tylko świat 


oddia d 
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oddałam Panie ná ofiarę, rzecze Z Was 
każda i oświadczy fię w fzczegulności, 
á ztego Świata o iaką małą cząftkę, 
w którey wfzyftkie nadzieie moie mie- 
ściły fię. Ale czemuż nie mamo BO: 
ZE moy wfzyftkich fkarbów i co nayza» 
cznieyfzego Świat mieć może: czemu 
nie mam tyfiąc Światow „w mocy mo» 
iey: nie żebym fię do nich fercem 
przywiązała: śle abym fię ich wyrzekł; 
á przez to fię ich wyrzeczenie, abym 
godnieyfzą Ciebie BOGA ofiarę uczy- 
nić mogła! Lecz cóż to mówię Pa- 
nie? cóżkolwiekbym nczynić mogła, 
nigdy nie oddam Ci ofiary takiey, 
iákiey Ty godnym iefteś; ależ przynay= 
mniey byłaby to ofiara taka, iakąbym 
uczynić mogła, ikąbym uczynić chcia- 
ła. Bo w rzeczy famey 0 BOŻE moy 
niczego i4 nie pragnę tylko Ciebie fa- 
mego, do Ciebie famego wzdycham! 
Ciebie famego mieć pragnę: i gdybym 
jakieyżekolwiek inney rzeczy krom 
Ciebie pragnęła: to chyba dlá tego, av 
bym miała w tym ślubów moich od- 
nowieniu nową ofiarę do oddania Ci, i 
dźnia Ci przez to dówodu pewniey- 
$zego i iaśnieyfzego, że niczego niechcę 


krom Ciebie, 
VA 
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IV. Aleć nie trzeba .tegó 
Naymilfze Sioftry żebyście co nowego 
BOGU ofiarować miały: dofyć na tym 

abyście mu odnowiły godnie tę ofiar 
którąście mu iuż uczyniły. Czylizaś 
imożecie do tego lepiey bydź przygoto» 
wane iak teraz iefteście, przy tym świę* 
tym odnowieniu wáfzym ? I tatoieft 
oftatnia uwaga, przez którą rzecz całą 
kończę: i która wam wielkiey Ducho=* 
wney pociechy przyczyną bydź powin 
ña. Bo jeżeli przychodżicie tu teraź 
ponawiać pierwfże was famych odda- 
nie fię BOGU: to czynicie) przygoto- 
wawfzy fię do tego przez Ćwiczenia 
Duchowne;w których doświadczyłyście 
fię ifame:i pod czas których BOG 
mówił do fere wśfzych, wktórych dał 
wam poznać czego chciał po was,w któ- 
tych pomiarkowałyście fie z Nim, a= 
byście bardżiey iefscze Zakonności 
przeftrzegaiące i pilnieyfze zaczęły żya 
cie. Nie będęż ia tedy żtym fię ode 
żywał do was; co mówił Samuel do 
Izraćlitów;gdy ich nśpominał, aby przy= 
gotowali fię bydź pofłu(znemi Pánu: i 
iemu tylko famemu flużyć. (b) Pres 
parate corda vefira Domino € fervite ill 

Y2 Joli: 

(B) r. Reg. 7. 
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foli; Bonie mafz iiedney między wa- 
mi któraby tak przygotowana nie była 
i któraby z Dawidem do Pana zawółać 
nie mogła, Paratum cor meum DEUS, 
paratum cor meum. Gotowe ferce mo- 
je Panie, gotowe ferce moie, O toście 
fię ftarały włąlnie podczas odpra= 
wionych Cwiczeń wóśfzych. Ale ią 
więcey mówię: ieżeli przyftępuiecie te- 
raz do odnowienia pierwizego wślzego 
oddania fię BOGU; to czynicie nie i- 
naczey, tylko oczyściwfzy fig należy» 
cie, iuż to przez rozebranie i roftrzą» 
Śnienie należyte wfzyftkich fpraw i po- 
ftępków życia wśfzego; iuż to przez 
fpowiedź dokładną, i ofkarżenie fię 
fzczere i żałofae naylżeyfzych nówet 
niedofkonśłości, w które z ułomności 
ludzkiey upaść trafić fię wam mogło; 
4 to odnowienie pooczyfzczenin tako» 
wym chcecie czynić tym umyfłem, á- 
byście fię oddały Chryftufowi JEZU- 
SOWI iáko ofiary czyfte i bez zmazy, 
Nie będę tedy to do wás powtarzał 
co BOG w Lewityku mówił do judy 
fwego. [c] Sanftificamini 65 efłote San- 
fi: Poświęcaycie fię ani cierpcie ná 
dufzy wafzey rzeczy, któraby w czym» 


kolwiek 
(c) Leus 20. 
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kolwiek ubliżyć mogła czyftości wá- 
fzey. Bojuż wás pofwięconemi bydź 
uznaię: i do tego pofwięcenia ftaraly- 
ście fię przyłożyć gorżkością Żałów 
wafzych: obfitością {ez wafzych,furowó- 
ścią pokuty wafzey. 


Przydaię iefzcze Naymilize Sioftry 
Że jeżeli odnawiacie tu pierwize Wá- 
fze oddanie fię BOGU nieczynłcie to po- 
taiemnie; ale ceremonią iawną i tak u- 
roczyftą, iaka tylko między warai bydź 
może naywiękfzą; ale tudzież przed 
Ołtarzem BOGA żyiącego: ale W fzrod 
rayftrafznieyfzey ofiary Świętey wiary 
i Religii nafzey. Wfzyftkie zaś te o0- 
koliczności wfpaniałe zalite i wfzelkiey 
czci godne maią czym wzbudzić Ży- 
wiey wiarę wafzą, zebrać umylły wá- 
fze, porufzyć pobożnie ferca wafze. 
We wfzyftkieć dni Roku możecie fwią- 
tobliwie' i pożytecznie odnawiać śluby 
wafze BOGU;4 przez tofame fię odna- 
wiać w duchu: bo Nauka Wielkiego A- 
poftoła Powfzechna ieft, i niema czafu 
określonego: Renovemini fpiritu mentis ve- 
fire Ale dzień dzifieyfzy czasieft ofobli- 
wiey wńm fprzyiaiący. i uprzywilelo= 
wany, czas ieft (zczegulniey naznaczo= 

- my aby 
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ny, aby weń fzakąć Panś, i znaleść gó 
[d] Ecce nunc tempus acceptabile; ecce nunć 
dies falutis. Otoście teraz Wfzyftkie wraz 
Zgromadzone, i wraz  ziednoczoneg 
Przykład iedney utrzymuie drugą, gor- 
liwość iedney, zapala drugą: modlitwa 
iedney, pomaga modlitwie drugiey; ze 
wfzyftkich ferc ftaie fię iedno, 4 czego 
nie wymoże uBOGA ta zgoda iedno- 
ftiyna Zgromadzenia tak licznego, i 
tak wielce Zakonnego? 


Przyftąpcież tedy bliżey niy= 
milfze Sioftry ,przyftąpcie do Tronu Ła- 
fki BOGA Wafzego. adzamus ergo ad 
Thronum Gratiż. Bo 'oto tu ieft Tron 
Łafki ten wfzelkiey czci godny Sákrą- 
ment, gdzie on fam; który ieft Dawca i 
Początkiem Łafki,Łafka iftotna w fobie;i 
Wcielona w ofobie fwoiey, miefzka.Przy= 
ftąpciefz do niego ze wfzelką ufnofcią,mi- 
łością, które przyzwoite fą Czyftym iego 
Oblubieńcom, ponieważ mie dla czego 
innego On tu zoftaie, tylko aby fię wara 
dał, fkoro wy muponowicieofiarę i pò- 
kłon,który ma od was odbierać. Przy- 
ftąpćie á będziecie oświeconemi 4 co- 
taz bardziey Świętemi zoftaniecie. Ten 

BOG 
(d) 2. Cor: 5; 
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o Odnotw: slybow Zakonn: * 357 
BOG Chwały, napełni was światłem 
fwoim,i Ten Swięty nad Swiętemi u- 
życzy wam uczeftnictwa fwiątobliwo- 
ści fwoiey. Przyftąpciefz tedy, ale nie 
przychodzcie z próżnemi rękami: //ovete 
E reddite DEO veftro omnes: Qui in ciycui= 
tu Ejus ofjertis munera. Ofiaruyćie mu śly- 
by wafze wy wfzyftkie, które iefteście 
koło niego, które otaczaćie (wiątnicę 
jegó abyście mu oddawały Dary wad: 
fze. Nie chce zaś on innych tyłko 
wás famych. Stawcie mu fię przed.o- 
bliczem iego w tym duchu iak MARYA 
Królowa Panien, gdy nayp'erwfzą ofiarę 
z Ofoby fwoiey czyniła BOGU. Matkać 
to ieft wńfza; udayćie fię do Tey Matki 
tik Miłofierney i tak wás piefzczenie 
kochaiącey* Proście iey śby' wás o- 
fiarowała fama, iako Dzieci fwoile, i 
naymilfzą Cząftkę Trzody fwoiey wy- 
braney. Azali odmówi wam tey łafki 
aby fię ża wami przyczynić nie mia- 
ła, która zmiar tylu obowiązać fię 
chciała bydź wam  Pofzrzedniczką ? 
Imie to iey, które ná fobie noficie; Imie 
to które honór wim -czyni i któremu 
wy też Zakonnością wáfzą czynicie 
honor; zacność tey rzeczy dla którey, 

RA iey 
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iey wzywaćie pomocy; wfzyftko tó 
mocną dla niey pobudką będzie, aby 
wás. wyfłuchała. Uczyni to zaifteś ' 
witawiać fię za wami będzie, i według 
fiów Ewangelii,wyzna wasiawnie przed 
Synem fwoim. Będą wam za tym o- 
twarte fkarby Niebiefkie: i cały Ten 
Dom náyobfitízemi Błogofławień: 
kwy Niebiefkiemi napełnio- 
ńy będzie! Amen. 
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REJESTR 
197 wóg różnych -0 Stanie Zńkońnym 
i lego powinnościóch. 
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Prawdziwa Jzczęśliwaść Stanu Za- 
dońńzaoy 3) A R = 3 EAN Ea 
Powołani e do Zákonu, i iák wiele na 
tym, i nóle ży db, ry zddofyć miu wiernie 
uczynić i irt e nim. - - - = Ig» 
Duch Zakoniiy „iakie Dobra i poź żytki 
Jo rawuie, iako i przez. to zwykł 
ginąć i iako go można na wowo 
wzbudzić © =.30 5 »_ « 
Sukienka Zakonna, co ta znaczy, i 
do czego obowięzuie. - - 
Sluby Zókońne álbo ERA: Žákon: 
na. - ZAJE 
Sąd Bofki Zakonnty Ofaby. =. 
Święte Pofanowienia Dufzy Zakon- 
ney, użznawaiątey dofkonafos. fia- 
nu fwego ú wfłydzącey fig za nie- 
dofkonatosci fw Gie.  - 
Przetożeńfiwo i Rząd Zło, i 
któ re cnoty w ni m fg PORE 
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REJESTR 
Różne krótkie mp 0 Jamie Zákon- 
nym. > e I7Ł, 
Niuka o ja NP Pokoi Zå- 
konnego. = =- - Rui IA, 
Exhorta o Zachowaniu Rzy = 226. 
Exhorta ODA Zakon- 
nym - ~- 7 275, 
Exhorta o Odnowienia p iiu Za- 
konnych - - - = - =" say, 
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Ad M. D. G. 
B. V. M. 00, SS. PP. 


Honorem. 
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